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kibole 
zdemolowali
dworzec w Kutnie. str. 2

Leszek Łopata
i Stanisław kuczyński
wyruszyli rowerami do Wilna. str. 6

Żychlin
Wyrwy znikną 
najpóźniej do 
końca czerwca

Urząd Gminy w Żychlinie roz-
strzygnął przetarg na wyłonienie 
wykonawcy, który naprawi dziu-
ry w jezdni powstałe po zimie.

17 maja samorządowcy wybra-
li firmę Fa-Bud Michała Nowic-
kiego z Pniewa Małego w gminie 
Bedlno. Wykonawca podjął się 
zadania za kwotę 207.101 zł i dał 
gwarancję 60 miesięcy na wyko-
nanie prac. Do przetargu przystą-
piło też Przedsiębiorstwo Robót 
Drogowych w Kutnie, które za-
oferowało 250.766 zł. Tuż przed 
otwarciem ofert urząd ogłosił,  
że na pozimowe łatanie dziur 
zabezpieczył 220.000 złotych. 
Wcześniej urzędnicy policzy-
li i pomierzyli wyrwy w drogach 
gminnych. str. 4

Żychlin | po spektaklu Teatru niewielkiego

Wdzięk, szyk, 
czar, styl 
W niedzielne popołudnie, 21 maja, scena Żychlińskiego 
Domu Kultury zamieniła się w „Małą Ziemiańską”. 
To nazwa słynnego warszawskiego lokalu z okresu 
dwudziestolecia międzywojennego, w którym spotykała 
się warszawska inteligencja tamtego okresu: poeci, 
literaci, malarze. Do bywalców lokalu należeli m.in. 
Jan Lechoń, Bolesław Wieniawa-Długoszowski, Antoni 
Słonimski, Kazimierz Wierzyński, Julian Tuwim.

O godz. 17.00 rozpoczął się bo-
wiem w ŻDK spektakl „Powróć-
my jak za dawnych lat...” w wy-
konaniu aktorów Amatorskiego 
Teatru Niewielkiego z Gąbina. 

Około 150 osób zdecydowało 
się obejrzeć przedstawienie. Ze-
brani mogli przenieść się do cza-
sów dwudziestolecia międzywo-
jennego. Aktorzy w wierszach  
i piosenkach doskonale pokaza-
li ciekawe czasy międzywojenne. 

Z utworów płynęła radość z odzy-
skanej niepodległości. Po latach 
zaborów ludzie chcieli żyć nowo-
cześnie i normalnie. Lata 20-te  
i 30-te to czas, kiedy uczestnictwo 
w kulturze i rozrywce stawało się 
zjawiskiem masowym. Zebrani 
mogli przenieść się w świat dan-
singów i rautów międzywojnia, 
poznać życie ówczesnej inteligen-
cji i sfer wyższych, wśród których 
nie brakowało romansów, plotek 
i złamanych serc. Autorzy przed-
stawienia nie zapomnieli także  
o utworach kabaretowych, który-
mi żyła ówczesna Warszawa. 

 str. 3
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Beata Jasińska w piosence „powróćmy jak za dawnych lat...”. 
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Następny numer
już w środę

Ze względu na przypadające  
w czwartek, 31 maja, święto Bo-
żego Ciała, następny numer 
Nowego Łowiczanina ukaże się  
w sprzedaży w środę, 30 maja.

Żychlin | do końca maja przetarg na ulicę dobrzelińską

Asfaltowy łącznik między 
Żychlinem a Dobrzelinem
Mieszkańcy Żychlina  
i Dobrzelina, którzy od 
lat czekają na asfaltową 
nawierzchnię w ulicy 
Dobrzelińskiej, łączącej 
obie miejscowości, 
mogą być zadowoleni. 

Samorządowcy rozpoczynają 
inwestycję. Jest szansa na asfalto-
wą nawierzchnię już za kilka mie-
sięcy. W budżecie gminy na 2018 
rok zapisano na ten cel 350.000 
zł. Przypomnijmy, że do poło-
wy kwietnia Urząd Gminy w Ży-
chlinie złożył wniosek do Urzędu 
Wojewódzkiego w Łodzi na do-
finansowanie zadania w ramach 
rządowego Programu na Rzecz 
Rozwoju Konkurencyjności Re-
gionów.

– Niezależnie od rozstrzygnię-
cia konkursu na rządowe środ-
ki, zdecydowaliśmy, że do końca 
maja ogłosimy przetarg na wyko-
nawcę zadania – mówi Zbigniew 

Gałązka, wiceburmistrz. – W tej 
ulicy mamy już kolektor deszczo-
wy, zrobimy tylko 6-7 kratek od-
prowadzających wodę opadową. 
Dodatkowo zrobimy osadnik dla 
wód deszczowych. Wzdłuż drogi, 
po jednej stronie, będzie chodnik  
o szerokości 1,5 m.

Dziś na części ulicy jest sta-
ry chodnik na szerokość dwóch 
płytek betonowych. Nowy zosta-

nie poprowadzony na całej długo-
ści ulicy. To ważne, bowiem ulicą 
Dobrzelińską chodzi codziennie 
do pracy w Cukrowni Dobrze-
lin oraz w Cargill Dobrzelin wie-
le osób oraz zwykłych mieszkań-
ców. Po założeniu asfaltu ulica 
Dobrzelińska stanie się idealnym 
skrótem dla samochodów dojeż-
dżających do DiMy oraz do MOS, 
WTZ, POZ Promed i Centrum 

Stomatologicznego. Ulica Do-
brzelińska połączy miasto z drogą 
wojewódzką 583.

– Na ulicy zostanie rozłożona 
3 cm warstwa tłucznia, która na-
stępnie zostanie przykryta dwo-
ma warstwami masy bitumicznej 
o grubości 3 i 4 cm. W ten sposób 
jezdnia zostanie podniesiona o 10 
cm do góry – informuje wicebur-
mistrz.  dag

Zduńska Dąbrowa
Krzysztof 
Jurgiel spotka 
się z rolnikami

Minister rolnictwa i rozwoju 
wsi Krzysztof Jurgiel przyjedzie 
w sobotę 26 maja do Zduńskiej 
Dąbrowy. Spotkanie z politykiem 
rozpocznie się o godz. 15.30. Bę-
dzie ono miało charakter otwarty. 
Do udziału w nim zaproszeni są 
szczególnie rolnicy z powiatów 
łowickiego i kutnowskiego.

Spotkanie odbędzie się na te-
renie Zespołu Szkół Centrum 
Kształcenia Rolniczego, które 
podlega Ministerstwu Rolnictwa. 
Przyjazd Krzysztofa Jurgiela od-
będzie się w ramach serii spotkań 
polityków Prawa i Sprawiedliwo-
ści pod hasłem #Polskajestjedna. 
Tematem spotkania będzie rolnic-
two i gospodarka. 

Krzysztof Jurgiel urodził się  
w 1953 roku na Podlasiu. Jest ab-
solwentem wydziału geodezji Po-
litechniki Warszawskiej, aktyw-
nym działaczem politycznym 
– m.in. w „Solidarności”, Porozu-
mieniu Centrum, a obecnie w PiS 
i społecznym – np. w Stowarzy-
szeniu Rodzin Katolickich i Ludo-
wych Zespołach Sportowych. 

Ministrem rolnictwa jest od li-
stopada 2015 roku, ale funkcję 
tę pełnił również w latach 2005-
2006.  mwk 

Za kilka miesięcy ulicą Dobrzelińską pojedziemy po asfalcie.
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nocna zbiórka 
harcerzy
w Żeronicach. str. 7



Bezpieczeństwo
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Pacyna | Szkoła podstawowa

Szkolny Dzień Bezpieczeństwa
Czwartek, 17 maja, w Szkole Podstawowej w Pacynie był Szkolnym 
Dniem Bezpieczeństwa. Różnorodne, niestandardowe zajęcia na temat 
bezpieczeństwa w różnych sferach życia, były prowadzone w trzech grupach 
wiekowych: klasy I-III, klasy IV-VI oraz klasy VII i gimnazjum.

Były pogadanki ze strażaka-
mi, policjantami, pracownikiem 
Monaru w Płocku, dietetykiem, 
pracownikiem Sanepidu, KRUS, 
weterynarzem – i wreszcie – jak 
udzielać I pomocy medycznej. 
Forma zajęć bardzo podobała się 
uczniom.

– Szkolny Dzień Bezpieczeń-
stwa organizujemy w szkole po raz 
trzeci – mówi Jolanta Fabianow-
ska, wicedyrektor szkoły w Pacy-
nie. – Został zaakceptowany przez 
szkolną społeczność i wpisał się  
na trwałe w życie szkoły.

Trudu organizacyjnego i ko-
ordynacji akcji podjęła się na-
uczycielka Halina Goliszewska. 
– Rozmów o bezpieczeństwie ni-

gdy nie jest za dużo. Mam nadzie-
ję, że dzięki naszym warsztatom 
uczniowie będą wiedzieć, jak za-
chować się w określonych, niebez-
piecznych sytuacjach – podkreśla 
Halina Goliszewska. – W każdej 
grupie wiekowej był blok czterech 
różnych spotkań. Tematyka dosto-
sowana do wieku uczniów.

klasy I-III
Dzieci miały zajęcia z udzie-

lania I pomocy przedmedycznej. 
Poprowadzili je Cezary Ejzenhart, 
nauczyciel z ZS nr 1 im. Adama 
Mickiewicza w Żychlinie, wraz  
z dwiema uczennicami z LO, na-
leżącymi do grupy mundurowej 
Strzelcy: Marcjanną Frontczak  

i Karoliną Justyńską. Dzieci tego 
dnia przyszły do szkoły ze swoimi 
pluszakami. Pod okiem dziew-
cząt, które szybko nawiązały kon-
takt z dziećmi, uczyły jak udzielać 
pierwszej pomocy osobie, któ-
ra straci przytomność, jak ułożyć 
człowieka w bezpiecznej pozy-
cji. Najmłodsi reanimowali swoje 
pluszaki, a następnie ćwiczyli wy-
konywanie sztucznego oddycha-
nia na fantomie, z podświetlany-
mi czujnikami, które się zapalały, 
gdy było ono prowadzone prawi-
dłowo.

Chcieliśmy dzieciom powie-
dzieć, że nie mogą być obojętne, 
gdy widzą przewróconą osobę. 

str. 7

NASI DZIENNIKARZE DO WASZEJ DYSPOZYCJI 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon redakcyjny 796 455 333 
e-mail: zychlin@lowiczanin.info
dorota GrąbCzewSka

Uczniowie z klasy IIIa podczas zajęć z udzielania pierwszej pomocy, które poprowadził nauczyciel z zS nr 1 
w żychlinie cezary ejzenhart wraz z 2 uczennicami liceum. 

Żychlin | oSp alarmuje

Nie parkuj przed bramą straży!
 Dni targowe w Żychlinie od 

zawsze oznaczają wzmożony 
ruch na drogach i problemy z par-
kowaniem w rejonie targowicy. 
Ochotnicza Straż Pożarna zwró-
ciła uwagę na problem parkowa-
nia na „kopercie” przed jednostką. 
Zdjęcie wykonali strażacy, którzy 
podkreślają bezmyślność takiego 
postępowania. Pozostawienie po-

jazdu w taki sposób (jak na zdję-
ciu) uniemożliwi wyjazd z ga-
rażu samochodów gaśniczych,  
a w konsekwencji opóźni wyjazd 
zastępów do akcji. 

W przypadku alarmu czas re-
akcji wynosi kilka minut, tłuma-
czenia kierowców, że „to tylko 
na chwilkę” są absurdalne, bo jak 
wynika z analizy zapisów moni-

toringu, samochody zastawiają-
ce wyjazd potrafią stać około go-
dziny. To zupełny brak wyobraźni 
kierowców, bo czasami kilka mi-
nut może kosztować czyjeś życie. 

Upomnienia strażaków nic nie 
dają, więc w podobnych przypad-
kach zmuszeni będą zawiadamiać 
odpowiednie służby – podkreślają 
druhowie.  ag

Kutno | dworzec pkp po ciężkich przejściach

Burda wywołana przez 
kiboli Legii Warszawa
Powywracane ławki, potłuczone szyby, mnóstwo 
kamieni na peronie w pobliżu dworca PKP w Kutnie, 
to efekt burdy, jaką w nocy z 20 na 21 maja, wywołali 
kibice Legii Warszawa, którzy wracali z meczu 
piłkarskiego o mistrzostwo Polski rozgrywanego  
w Poznaniu. We wtorek po południu dwóch 
agresywnych kibiców usłyszało prokuratorskie zarzuty.

Kibice Legii Warszawa na 
mecz ekstraklasy w Poznaniu, 
ostatni ligowy mecz decydujący 
o mistrzostwie Polski, pojecha-
li specjalnym składem pociągu. 
Zaczęło się od awantury poznań-
skich kibiców już podczas meczu. 
Rozczarowani występem swojej 
drużyny przegrywającej 0:2, za-
maskowani wdarli się na boisko 
i rzucali petardami. Mecz został 
przerwany, interweniowała poli-
cja. Piłkarze i sędziowie wrócili 
do szatni, podczas gdy pseudoki-
bice nadal rozrabiali. Ostatecznie 
mecz zakończył się walkowerem 
dla Legii, która dzięki temu zosta-
ła mistrzem Polski.

Kibice Legii Warszawa wracali 
specjalnym pociągiem do stolicy, 
bez zatrzymywania się w Kutnie. 
– Była godzina 1.40, gdy jeden  
z kibiców Legii Warszawa po-
dróżujących pociągiem, 200 m za 
dworcem PKP Kutno, zaciągnął 
ręczny hamulec i zatrzymał skład 
pociągu – mówi Edyta Machnik, 
rzecznik KPP Kutno. – Z pociągu 
wyszło ok. 200 osób, które zaczę-
ły wszczynać awanturę, niszcząc 
wszystko po drodze. Natychmiast 
został zadysponowany pluton po-
licjantów (26 funkcjonariuszy)  
z Łódzkiego Garnizonu Prewen-
cji, który zabezpieczał trasę prze-
jazdu kibiców. Wezwani zostali 
też funkcjonariusze z Kutna oraz 
 z ościennych jednostek. Funkcjo-
nariusze robili wszystko, aby kibi-
ce nie wpadli do budynku dwor-

ca i nie przeszli na miasto. W ruch 
poszły kamienie i petardy, które 
posypały się na policjantów. Dla-
tego padły strzały ostrzegawcze, 
które ostudziły zapał chuliganów. 
Po kilkunastu minutach kibice 
wrócili do wagonów.

Dzięki sprawnej akcji policji, 
która opanowała agresywnych ki-
biców, straty zostały zminimalizo-
wane. Ze wstępnych szacunków 
wynika, że wynoszą one 5.000 zł.

Dwóch najbardziej agresyw-
nych kibiców w wieku 23 i 26 lat, 
którzy zostali ranni podczas bur-
dy, zatrzymano. Jeden jest miesz-
kańcem Warszawy, drugi miesz-
kańcem Mińska Mazowieckiego.

Jeden z kibiców najprawdopo-
dobniej na skutek odpalenia petar-
dy doznał urazu ręki (nieoficjalnie 
mówi się, że stracił 3 palce u ręki), 
drugi ma obrażenia twarzy. Obaj 
trafili do szpitala w Kutnie.

– We wtorek po południu, 22 
maja, dwóch pseudokibiców usły-
szało prokuratorskie zarzuty za 
udział w zbiegowisku o charak-
terze chuligańskim za co grozi im 
kara do 3 lat pozbawienia wolno-
ści – informuje Edyta Machnik, 
rzecznik KPP. – Ze względu na 
chuligański czyn sąd może za-
ostrzyć karę. Ponadto wobec obu 
zastosowano dozór policyjny oraz 
zakaz przebywania na stadionach, 
gdzie są rozgrywane mecze piłki 
nożnej, ekstraklasy, I oraz II klasy.

Jak mówi rzecznik teraz są od-
twarzane kasety z nagrania mo-
nitoringu. Będzie ustalana tożsa-
mość innych chuliganów.

Do większych strat nie doszło, 
bowiem przejazd kibiców piłkar-
skich był eskortowany. Tak zresztą 
jest co tydzień, od wielu lat.

To jakaś paranoja, by w goto-
wości stawiać kilkudziesięciu po-
licjantów, bo jadą kibice – mówi 
Mariusz Kwiatkowski z Kutna. – 
Przecież funkcjonariuszom trze-
ba zapłacić. Dlaczego te koszty 
ma ponosić całe społeczeństwo. 
Koszty wyrządzonych strat i po-
licyjnych akcji powinni pokryć 
pseudokibice. A jak nie mają pie-
niędzy, to niech kary grzywny od-
pracują. Mogą kopać rowy, któ-
rych tak brakuje przy drogach. 
Tymczasem w Polsce kibole czu-
ją się bezkarnie. Kiedyś zabrałem 
syna na mecz mojej ulubionej dru-
żyny ŁKS Łódź i więcej na sta-
dion nie pojadę. Musieliśmy szyb-
ko opuszczać stadion, by dziecku 
nie stała się krzywda. Były petar-
dy, bijatyki i bluźnierstwa podpi-
tych kibiców. Teraz wolę oglądać 
mecz w telewizji – mówi.

I takie są opinie większości 
normalnych ludzi, także tych, któ-
rzy lubią piłkę nożną. Tyle, że nic  
z tego nie wynika. Kibolska hoło-
ta czuje się pewnie. dag

Oporów | Strażacy z oSp Skórzewa

Ratowali garaż 
przed zalaniem

Popołudniowa nawałnica, która 
17 maja przeszła nad gminą Opo-
rów sprawiła, że wzywano na po-
moc strażaków z OSP Skórzewa. 

– Napływ wody opadowej był 
tak duży, że rzeka wody płynęła 
z asfaltowej drogi, przez podwór-
ko koło Urzędu Gminy aż do niżej 
położonego garażu – opowiada 
Robert Pawlikowski, wójt gmi-
ny Oporów. – Wprawdzie znaj-
duje się tam studzienka zbierają-

ca wodę, ale napływ wody był tak 
duży, że nie nadążała jej odprowa-
dzać. Istniało zagrożenie, że zala-
ny zostanie garaż, w którym miała 
być składowana żywność z Ban-
ku Żywności. Dlatego o pomoc 
poprosiliśmy strażaków. Dzięki 
pompie pływakowej, jaką posia-
dają strażacy na wyposażeniu jed-
nostki udało się wypompowywać 
napływającą wodę i garaż urato-
wać przed zalaniem.  dag

Żychlin
Strażacka pomoc

Na strażaków zawsze można 
liczyć. 15 maja przed południem 
prowadzili resuscytację mężczy-
zny w Dobrzelinie zanim przy-
jechało pogotowie, zaś tego sa-
mego dnia po południu pomagali 
policji w dostaniu się do jednego 
z mieszkań przy ul. Okoniewskie-
go. – W mieszkaniu znajdowa-
ła się kobieta, która potrzebowa-
ła pomocy przedmedycznej i taką 
zapewnili strażacy z OSP Żychlin, 
do czasu przyjazdu pogotowia – 
mówi Zdzisław Pęgowski, rzecz-
nik PSP Kutno.  dag
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Samochód zaparkowany na „kopercie” przed jednostką oSp w żychlinie.

Jeden z kibiców 
legii warszawa 
podróżujących 
pociągiem, 200 m za 
dworcem pkp kutno, 
zaciągnął ręczny 
hamulec i zatrzymał 
skład pociągu.
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Żychlin | promocja książki leszka łopaty

Książka o rowerowych pielgrzymkach
zaprezentowana znajomym i sympatykom
Żychliński pielgrzym rowerowy, Leszek Łopata, 
który w grudniu skończy 64 lata, opisał swoje 
pielgrzymki rowerowe do Rzymu w 2015 roku, 
kiedy to samotnie pokonał trasę ponad  
2.200 km oraz do Santiago de Compostela  
i Fatimy, o długości 4.500 km, którą pokonał  
wraz z dwoma towarzyszami – Andrzejem 
Michalskim i Kubą Piórkowskim.

Na promocję książki „Rowe-
rem do Rzymu, Santiago de Com-
postela i Fatimy”, zorganizowanej 
w Żychlińskim Domu Kultury, 
przybyło ok. 50 osób: rodzina, 
znajomi, przyjaciele, członkowie 
Towarzystwa Miłośników Histo-
rii Żychlina, do którego pan Le-
szek należy od stycznia 2018 roku. 
Jeszcze cieplutką pan Leszek 
przywiózł z drukarni w Sierpcu 
trzy godziny wcześniej. Jej wy-
danie było możliwe dzięki dofi-
nansowaniu w wysokości 3.500 zł  
z Urzędu Gminy Żychlin, 1.000 zł 
pan Leszek wyłożył z własnej kie-
szeni.

– Pielgrzymki rowerowe Lesz-
ka Łopaty na pewno przejdą do 
lokalnej historii. Teraz są opisane, 
nie będą zapomniane – mówiła 
Anna Wrzesińska, prezes TMHŻ, 
która była korektorem publikacji. 

– Staraliśmy się oddać sens obu 
podróży rowerowych. Przyznam, 
że gdy dostałam rękopis, spodzie-
wałam się, że będzie dużo opi-
sów krajoznawczych. Tymczasem 
książka, poza wrażeniami doty-
czącymi codziennych trudów piel-
grzymowania, gdzie zatrzymać 
się na nocleg, co zjeść, jak poko-
nać własne słabości, zawiera wiele 
osobistych rozmyślań i głębię oso-
bistych przeżyć. Autor w książce 
pokazuje, że w chwilach, gdy wy-
siłek związany z pokonaniem ty-
sięcy kilometrów na rowerze, gdy 
nogi sztywnieją ze zmęczenia,  
w butach chlupie woda, język 
przysycha ze zmęczenia, a cia-
ło piecze – wtedy właśnie widać 
sens pielgrzymowania.

W książce Leszek Łopata wy-
jaśnia, dlaczego podjął tak wiel-
ki trud jadąc rowerem samotnie, 

często przez błoto, deszcz, upał. 
Czego szukał? Co chciał znaleźć  
w tej niebezpiecznej, samotnej 
pielgrzymce? Jaka to tajemnica  

i siła go ciągnęła? Wiara, historia, 
kultura, cudowne krajobrazy?

– Zamiłowanie do roweru od 
najmłodszych lat zaszczepił mi 

młodszy brat – mówił Leszek 
Łopata, podczas promocji książ-
ki. – W 2002 roku dzieci wyku-
piły mnie i żonie wycieczkę do 

Rzymu, w 10. rocznicę powstania 
diecezji łowickiej. Wtedy miałem 
przyjemność osobiście trzymać za 
ręce papieża Jana Pawła II. Wtedy 
jeszcze nie wiedziałem, że za 12 
lat wrócę do Rzymu na rowerze,  
w I rocznicę kanonizacji ojca świę-
tego – 27 kwietnia 2015 r. Wyru-
szając w samotną pielgrzymkę 
zawierzyłem mu siebie i rodzinę, 
którą zostawiłem w kraju.

To właśnie rodzina bardzo 
wspierała pana Leszka w obu piel-
grzymkach. – Gdy tata chciał sa-
motnie wyruszyć na rowerze do 
Rzymu, najpierw nie wierzyli-
śmy, że zrealizuje swoje marzenia, 
odradzaliśmy mu taką podróż, 
wskazywaliśmy różne zagrożenia,  
a gdy nie udało się go przekonać 
do zmiany planów, nie pozosta-
ło nam nic innego, jak tylko, go 
wspierać – mówiła na spotkaniu 
córka Iza.

I wspierali. Nie tylko dzieci, 
żona, ale i siostra Elżbieta Nowak 
z Sosnowca, która też przyjecha-
ła na promocję. Rozmawiali co-
dziennie przez telefon, wskazy-
wali drogę, analizowali pogodę, 
podtrzymywali na duchu w chwi-
lach zwątpienia, a tych w trakcie 
pielgrzymowania nie brakowało.

str. 9
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Leszek Łopata podpisywał swoją książkę opisującą kolejne pielgrzymki rowerowe do rzymu i Santiago  
de compostela.
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Żychlin | przegląd piosenki bajkowej

Śpiewali piosenki  
z Akademii Pana Kleksa

W sobotę, 12 maja, na scenie 
Żychlińskiego Domu Kultury,  
w III Przeglądzie Piosenki Baj-
kowej, prezentowały się dzieci  
z klas I-III, które śpiewały pio-
senki z „Akademii Pana Kleksa”. 
Laureaci zaprezentują się na sce-
nie podczas Święta Żychlina.

Występy dzieci oceniało jury  
w składzie: Jadwiga Melcher  
– przewodnicząca, Sylwia Wal-
czak i Dawid Wójcik.

I miejsce zajęło trio „Stokrotki” 
w składzie: Wiktoria Lewaniak, 
Dominika Wolińska, Roksana Tro-
janowska ze Szkoły Podstawowej 
nr 2 im. Jana Pawła II w Żychli-

nie. Dziewczęta zaśpiewały pio-
senkę „Witajcie w naszej bajce”. 
II miejsce jury przyznało dueto-
wi „Spryciary” w składzie: Lena 
Mikołajczyk i Klaudia Piątkow-
ska, obie ze Szkoły Podstawowej 
rr 2 im. Jana Pawła II w Żychlinie, 
które zaśpiewały piosenkę „Melu-
zyna”.

III miejsce otrzymała Maria 
Zieleniewska, która uczęszcza do 
wokalnej grupy „Rozśpiewani”  
w Żychlińskim DK. Marysia za-
śpiewała piosenkę „Bursztynek”. 
Laureaci otrzymali dyplomy i gry 
planszowe. Zaprezentują się pod-
czas Święta Żychlina.  dag

RZUt OKIEm | koSzenie TrAwy w pArku mieJSkim

Ciepło i opady deszczu 
sprzyjają wzrostowi traw. To 

sprawia, że co tydzień lub co dwa 
tygodnie trawa w parku miejskim 

przy żychlińskim domu kultury 
musi być cięta. przestrzeń jest 

duża, dlatego do wykaszania trawy 
wykorzystywana jest kosiarka 

rotacyjna będąca na wyposażeniu 
urzędu Gminy żychlin. by wyciąć 

trawę w parku, pracownik musi 
pracować prawie dwa dni. dag d
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Laureaci Przeglądu Piosenki Bajkowej z klas i-iii zaprezentują się  
na święcie żychlina. 
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Żychlin | po spektaklu Teatru niewielkiego

Wdzięk, szyk, czar, styl
dokończenie ze str. 1

Żychlińska publiczność onie-
miała, gdy na scenę wkroczył 
Andrzej Wichrowski w szpilkach 
oraz pięknej czarnej sukni i tak, 
jak w oryginale Eugeniusz Bodo, 
zaśpiewał „Sexapil to nasza broń 
kobieca…”. Rzucone ze sceny 
szpiki, które przewróciły świecz-
nik będący dekoracją, spowodo-
wały salwy śmiechu publiczności 
– i nadały autentyczności przedsta-
wieniu, w knajpach i restauracjach 

dwudziestolecia niejednokrot-
nie „coś się tłukło” i przewracało,  
a krewcy wojskowi wzywali się na 
pojedynki. Reżyser przedstawie-
nia Agnieszka Wichrowska, która 
również występowała w spektaklu 
i urzekła publiczność lirycznymi 
wykonaniami piosenek, nie zapo-
mniała o także o świecie żydow-
skich rzemieślników. Humor ży-
dowski doskonale pokazała „Noc 
Poślubna” Tuwima. Dialog ży-
dowskiego krawca, który poślubił 
panienkę z pokaźnym posagiem, 

która tuż po ślubie wyjawia, że ma 
41 lat i 4 dzieci, a tatko nie jest tak 
skory do przekazania obiecanego 
mieszkania na Solnej – rozśmie-
szył żychlińską publiczność. 

Tak jak Zula Pogorzelska skra-
dła sceny teatrów dwudziestole-
cia międzywojennego, tak serce 
żychlińskiej publiczności skradła 
Beata Jasińska (wokalistka Bay-
er Full). Zarówno w tytułowym 
utworze, jak i w innych, wykre-
owała postać pełną szelmowskie-
go wdzięku i seksapilu. Lekkość 
wykonania, obycie ze sceną, były 
przysłowiową wisienką na torcie. 
Piosenki wykonywane były przy 
akompaniamencie Macieja Kała-

muckiego, który grał na akorde-
onie.

Premiera przedstawienia odby-
ła się w marcu w Gąbinie. Było to 
już kolejne przedstawienie gąbiń-
skiego teatru na deskach Żychliń-
skiego Domu Kultury, a publicz-
ność ma nadzieję, że nie ostatnie. 
– Stroje, choreografia, piosenki, 
żarty – wszystko było dopraco-
wane – ocenia jeden z widzów, 
pan Tadeusz. Szkoda tylko, że fre-
kwencja nie była większa. Gdyby 
ludzie wiedzieli, że przedstawie-
nie jest tak dobre, z pewnością by-
łoby ich dwa razy więcej, tym bar-
dziej, że wstęp nic nie kosztował 
– dodaje.  ag
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Żychlin | polska Spółka Gazownictwa

Którymi ulicami popłynie gaz ziemny?
Polska Spółka Gazownicza wystąpiła  
23 kwietnia do Urzędu Gminy  w Żychlinie  
o ustalenie lokalizacji inwestycji celu publicznego, 
polegającego na budowie sieci gazowej 
przechodzącej przez gminę Żychlin. 

Spółka zamierza wybudować 
8,2 km gazociągu. Gaz będzie 
płynąć ze zbiorników zlokalizo-
wanych w Dobrzelinie, na działce 
gminnej znajdującej się w ŁSSE, 
podstrefie Żychlin, choć na razie  
o ustalenie tej lokalizacji firma 
jeszcze nie wystąpiła.

O planach gazyfikacji Żychli-
na pisaliśmy na łamach Nowego 
Łowiczanina na początku kwiet-
nia. Polska Spółka Gazownictwa 

wyłoniła wykonawcę dokumen-
tacji technicznej na budowę sta-
cji LNG, czyli skroplonego gazu 
ziemnego i projektu sieci gazowej, 
która zostanie rozprowadzona po 
mieście i okolicy. Dokumentacja 
ma być gotowa do 16 lutego 2019 
roku. Później rozpocznie się reali-
zacja inwestycji, która, jak mówi 
rzecznik PSG, potrwa ok. roku.

Teraz firma zaczyna kompleto-
wać niezbędne dokumenty do re-
alizacji inwestycji. Jednym z nich 
jest ustalenie lokalizacji inwestycji 
dla sieci gazociągu.

Inwestor planuje budowę sie-
ci gazowej o długości 8.208 m,  

o średnicy 315 mm, 180 mm, 110 
mm oraz 90 i 63 mm.

Planowany  
przebieg gazociągu
Gazociąg, najpierw  

o średnicy 315 mm, zacznie się  
w Dobrzelinie i zostanie ułożony 
w ulicy Kasztanowej na odcinku 
588 m oraz ul. Jagiełły na długości 
726 m. Następnie gazociąg  
o średnicy 180 mm zostanie 
ułożony na odcinku 1.100 m  
w ulicy Dworcowej, w kierunku 
stacji PKP Pniewo. Od tego 
gazociągu zostanie poprowadzona 
odnoga o średnicy 90 mm  
o długości 190 m w ulicy Szkolnej, 
do SP w Grabowie.

Gazociąg  
dobrzelin – Żychlin
Gazociąg o średnicy 180 mm 

przejdzie od Trzech Krzyży w uli-

cę Narutowicza, w stronę Żychli-
na, aż do ul. Żeromskiego – o dłu-
gości 1.390 m.

Następnie odcinek gazociągu 
ul. Żeromskiego (od ul. Naruto-
wicza do ul. Sienkiewicza), bę-
dzie długości 457 m, o średnicy 
90 mm. 

Odcinek ul. Sienkiewicza (ul. 
Żeromskiego – ul. Tuwima) o dłu-
gości 459 m będzie mieć średnicę 
63 mm.

Odcinek Tuwima (ul. Sienkie-
wicza – Krasickiego) o długości 
100 m, o średnicy 63 mm.

Odcinek Krasickiego – prze-
widziano 2 odnogi w ul. Tuwima: 
jedna będzie mieć długość 376 m, 
druga długość 442 m, obie o śred-
nicy 63 mm. Odcinek ul. Naruto-
wicza od ul. Okoniewskiego do 
Traugutta, o długości 35 m i śred-
nicy 110 mm. Odcinek Traugutta, 
od Narutowicza do Łukasińskie-

go o średnicy 110 mm i długości 
566 m.

Odcinek Orłowskiego, od ul. 
Łukasińskiego do Jaśminowej  
o długości 361 m, o średnicy 110 
mm. Odcinek Różana, od Orłow-
skiego do Wrzosowej o średnicy 
40 mm i długości 128 m. Odcinek 
ul. Jaśminowa, 3 odcinki w ul. Ró-
żanej – dwa po 90 m i jeden 58 m.

Odcinek Plac Wolności (ul. 
Jaśminowa do ul. Ściegienne-
go) o długości 2186 m i średni-
cy 110 mm. Odcinek Polowa, od 
Placu Wolności do Polowej – 313 
m i średnicy 63 mm. Odcinek ul. 
Ściegiennego (od ul. Plac Wol-
ności – Aleje Racławickie), dłu-
gości 81 m, średnicy 110 m. Od-
cinek Aleje Racławickie (od ul. 
Ściegiennego do ul. Barlickiego) 
o długości 251 m i średnicy 110 
m oraz odcinek ul. Barlickiego  
obejmujący ul. Aleje Racławic-

kie o długości 161 m i średnicy 
63 mm. Szczegóły przebiegu ga-
zociągu można sprawdzić w UG 
Żychlin, w pokoju nr 11, bowiem 
w dokumentacji są podane nume-
ry działek.

Zasilanie będzie ze stacji LPG 
w Dobrzelinie. Na razie szczegó-
łów stacji nie ma, choć wiadomo, 
że powstaną tam 2 zbiorniki po 
60 m3 w kolorze białym, by zmi-
nimalizować nagrzewanie gazu 
w zbiorniku. Średnica zewnętrz-
na każdego zbiornika to 3 m. 
Cały system będzie monitorowa-
ny, obiekt oświetlony, będzie też 
awaryjne zasilanie. Gaz tłoczony 
do gazociągu będzie mieć system 
podgrzewania, by gaz miał tempe-
raturę od 0 do 10 stopni Celsjusza. 

Przygotowanie tej inwesty-
cji jest skomplikowane, bowiem 
przedsięwzięcie musi mieć raport 
oddziaływania na środowisko. 

Żychlin | remont kościoła

Trwa układanie tynku na kościele
Do końca czerwca  
800 metrów kwadratowych 
tynku ma być ułożonych 
na żychlińskim kościele. 
Wczoraj pracownicy firmy 
Elvis montowali ostatnie 
nowe okno, rozpoczęli  
też kładzenie tynku.

– Na zabytkowych obiek-
tach jest to skomplikowana praca  
– mówi Robert Kaczmarek, wła-
ściciel firmy. – Nakładane są trzy 
warstwy tynku: tzw. szpryca, któ-
ra jest nakładana na cegły, by wła-
ściwy tynk miał czego się trzy-
mać. Następnie układany jest tynk 
gruboziarnisty. Jego minimal-
na grubość to 1 cm, choć w tym 
przypadku, ze względu na nierów-
ne mury, wynosi on miejscami do 
4-5 cm. Dopiero na to idzie tynk 
wykończeniowy, gładki i wreszcie 
jest malowanie.

To oznacza, że jest to praca 4 
razy 800 m2. Każda z warstw musi 
dobrze wyschnąć, by układać ko-
lejną. Budowlańcy nie mają łatwe-
go zadania, bowiem praca odbywa 
się z przerwami na pogrzeby, czy 
też na białe tygodnie dzieci komu-
nijnych.

Każda warstwa tynku musi 
dobrze wyschnąć, by później nie 
okazało się, że tynk pęka. – Pro-
ces dojrzewania tynku wynosi ok. 
28 dni – tłumaczy Robert Kacz-
marek. – Pośpiech w tym przy-
padku jest niewskazany. Chcę, 
by praca była wykonana solidnie, 
ale wszystko musi być zgodne ze 
sztuką budowlaną. Czy wyko-

nawca zdąży z robotami do końca 
czerwca i do uroczystości obcho-
dów 600-lecia parafii? Dziś trud-
no powiedzieć. Wiele zależy też 
od pogody.

Pamiętamy modernizację bu-
dynku po dawnym kinie Lech. 
Tam gruba warstwa tynku nie wy-
schła należycie i później okazało 
się, że tynk wewnątrz pomiesz-

czenia popękał i firma go popra-
wiała. Obok tynku na zewnątrz 
kościoła, do wykonania jest też 
sztukateria, bardzo pracochłon-
na i czasochłonna. Na koniec cała 
elewacja zewnętrzna zostanie po-
malowana. Żychliński kościół po 
remoncie będzie mieć kolor jak 
kościół w Oporowie, czyli jasno-
szary.  dag

dorota
GrąbCzewSka

zychlin@lowiczanin.info

Firma Elvis rozpoczęła układanie nowego tynku na kościele. ma do ułożenia 800 m2 nowego tynku. 
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W czwartek na miejskich rabatach sadzono kolorowe kwiaty.  
wysadzono 3500 sadzonek.
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Żychlin | miejskie rabaty wypiękniały

Kompozycje kwiatowe już posadzone
Pracownicy z robót 
publicznych posadzili  
w czwartek, 17 maja, kwiaty 
na miejskich rabatach:  
przy fontannie i koło mostu 
nad Słudwią.

Wysadzono 3.500 sadzonek  
za kwotę 5.070 zł.

Wykorzystano świetną, desz-
czową pogodę, aby posadzić 
kwiaty na miejskich rabatach, by 
przez kilka najbliższych miesięcy 

cieszyły oczy żychlinian wypo-
czywających w parkach. Rośliny 
w tym roku sadzono wyjątkowo 
późno. Sadzonki były jednak bar-
dzo ładne, bardziej wyrośnięte. 
Jak informuje Anna Jędrachowicz 
z Urzędu Gminy w Żychlinie,  
w tym roku zostały one zakupio-
ne w specjalistycznym Gospodar-
stwie Rolnym Radosława Zawie-
ruchy z Grabkowa koło Kutna.

Zakupiono i wysadzono 1.300 
szt. aksamitek w cenie 1,3 zł brut-
to, 700 szt. begonii w cenie 1,3 zł 

brutto, szałwie 700 szt. po 1,3 zł 
brutto, żeniszka 400 szt. po 1,3 zł 
brutto, kupiono 250 szt. goździka 
po 3,24 zł brutto oraz 150 szt. ga-
zanii po 1,62 zł. Kolorowe kwiet-
niki w mieście to również dobry 
wizerunek miasta. Kosztuje, ale 
nic za darmo nie jest. 

– Miło jest usiąść i popatrzeć 
na kolorowe kwiaty – mówi pani 
Zofia, która przychodzi na plac 
zabaw z wnusią do parku koło 
Słudwi. – Nerwy się uspokajają, 
wraca spokój i harmonia.  dag

Żychlin
Wyrwy znikną 
najpóźniej  
do końca czerwca

dokończenie ze str. 1
Firma uzupełni masą bitumicz-

ną gorącą 1375 m2 dziur o głębo-
kości do 10 cm oraz 400 m2 wyrw 
o głębokości 5 cm. Po zalaniu 
wyrw masą, wykonawca krawę-
dzie wyrw pokryje emulsją asfal-
tową i grysem. Firma ma wziąć 
się do pracy w ciągu 7 dni po pod-
pisaniu umowy, najpóźniej do 
30 czerwca wszystkie pozimowe 
dziury mają zniknąć.  dag
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Żychlin | Sztandarowa inwestycja nadal pod znakiem zapytania

Czy rozpocznie się modernizacja 
ul. Żeromskiego?
Mieszkańcy ulicy Żeromskiego z niecierpliwością 
czekają na zapowiadaną od kilkunastu miesięcy inwestycję 
polegającą na modernizacji ulicy wraz z kanalizacją 
deszczową oraz budową kanalizacji ściekowej.

Inwestycja drogowa za 2,5 mln 
zł (po 1,25 mln każda ze stron), 
która miała być finansowana 
wspólnie przez powiat kutnowski 
i gminę Żychlin, już w 2017 roku 
była wprowadzona do zadań in-
westycyjnych obu samorządów. 
Przeniesiona jest na 2018 rok, ale 
wciąż nie ma nawet ogłoszenia 
przetargowego na jej wykonanie.

– Niestety, wybrany przez sta-
rostwo projektant zupełnie nie po-
trafił sobie poradzić z zadaniem 
– wyjaśnia przyczyny opóźnienia 
Edyta Ledzion, członek Zarządu 
Starostwa Powiatowego w Kut-
nie. – Mamy roczne spóźnienie. 
Dopiero 10 maja przedsięwzię-

cie uzyskało wszystkie potrzebne 
uzgodnienia, co umożliwia uzy-
skanie pozwolenia na budowę  
i ogłoszenie przetargu na wyło-
nienie wykonawcy. Z niepew-
nością oba samorządy czekają  
na rozstrzygnięcie tego konkursu. 
Od ceny zaproponowanej przez 
wykonawcę będzie zależeć czy in-
westycja będzie realizowana i ile 
ewentualnie musiałyby dołożyć 
obydwa samorządy.

– Jest porozumienie pomiędzy 
Starostwem Powiatowym w Kut-
nie a Urzędem Gminy Żychlin, 
że drogową modernizację ulicy 
wraz z miejską częścią inwesty-
cji, polegającą na budowie kanali-

zacji sanitarnej i wymianie odcin-
ka wodociągu, zrobimy w jednym 
przetargu, gdyż tak będzie pro-
ściej zrealizować przedsięwzięcie 
– dodaje Edyta Ledzion.

Na realizację miejskiej części 
inwestycji gmina Żychlin przeka-
że starostwu pieniądze potrzebne 
na jej wykonanie. 

– W budżecie mamy zabezpie-
czone 297.000 zł, ale liczymy się 
z tym, że trochę będziemy musieli 
prawdopodobnie jeszcze dołożyć 
– mówi Zbigniew Gałązka, za-
stępca burmistrza. – Jestem opty-
mistą i liczę, że inwestycja, wraz 
z poszerzeniem drogi, w tym roku 
będzie wykonana. Przy okazji tych 
prac chcemy zrobić odprowadze-
nia wód deszczowych pod plano-
waną budowę sali gimnastycznej  
i z parkingu przy SP 2. 

Dorota Grąbczewska Czy powiatowa ulica Żeromskiego w Żychlinie doczeka się w tym roku modernizacji? 
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Budowa ronda w centrum Żychlina zakończona. koniec utrudnień, jest estetycznie i bezpieczniej. brakuje tylko pasów dla pieszych.

Żychlin | koniec utrudnień w centrum

Nowe rondo gotowe
W piątek, 18 maja, zakończono budowę ronda  
w centrum Żychlina. Jego koszt to ok. 260.000 zł.

Zniknęła namalowana czerwo-
na plama na środku jezdni. Braku-
je jeszcze namalowanych przejść 
przez jezdnię. Większość miesz-
kańców jest zgodna, że teraz cen-
trum wygląda estetyczniej, a co 
najważniejsze – jest bezpieczniej. 
Po przebudowie zniknęły wyso-

kie krawężniki, teraz są one niskie 
i bez problemu mogą być pokona-
ne przez osoby niepełnosprawne.

Układanie asfaltu zaplanowano 
na czwartek i piątek przed niedzie-
lą. Obfity deszcz w czwartek unie-
możliwił drogowcom wykonanie 
bitumicznej nakładki, obrobio-

no więc wtedy jedynie studzien-
ki kanalizacyjne i rondo. Prace 
związane z układaniem masy bi-
tumicznej wykonano w piątek. 
Na rondzie ułożono 5 cm masy 
bitumicznej, chociaż początkowo 
planowano tylko 4 cm. Po sfrezo-
waniu 2 cm starego asfaltu okaza-
ło się, że w niektórych miejscach 
było go tak mało, że odkryto ka-
mienie, stąd zmiana decyzji. 

Rondo wykonane z kostki gra-
nitowej ma średnicę 8 m i jest 
przesunięte w stosunku do dawnej 
czerwonej plamy o ok. 2 m. Teraz 
jest widoczne z daleka nawet dla 

osób, które przez Żychlin przejeż-
dżają przypadkowo. Rondo jest 
przejezdne, bowiem nie jest wy-
górowane zbyt wysoko, co umoż-
liwia przejazd również dużym sa-
mochodom ciężarowym.

Przy okazji budowy ronda wy-
mieniono również część starych 
chodników. Wprawdzie urząd po-
siada dokumentację na realiza-
cję II etapu budowy, terenu wokół 
fontanny i kościoła wraz z parkin-
gami, ale dziś nie wiadomo, czy 
zadanie będzie realizowane. Póki 
co, funduszy na to nie ma w bu-
dżecie gminy.  dag

Żychlin | urząd zlecił wykonanie audytu 

Po termomodernizacji  
dużo mniej za rachunki

Minął rok, odkąd Urząd Gmi-
ny w Żychlinie został odebrany 
po zakończeniu termomoderni-
zacji i zamontowaniu paneli fo-
towoltaicznych na dachu. Czy re-
alizacja zadania przynosi efekty  
w postaci mniejszych rachunków 
za ciepło i energię elektryczną? 
Termomodernizacja była wyko-
nywana w 2016 r. Budynek został 
docieplony, wymieniono okna. 
Od 6 marca 2017 r. urzędnicy pra-

cują w nowych, wyremontowa-
nych pomieszczeniach. Koszt za-
dania to ok. 2 mln zł, z czego ok. 1 
mln zł pochodził ze środków unij-
nych, których dysponentem był 
Urząd Marszałkowski w Łodzi. 

– Po rachunkach za central-
ne ogrzewani i energię widać, że 
są duże oszczędności w opłatach 
za energię. Oszczędzamy po ok. 
kilkanaście tysięcy złotych rocz-
nie – mówi wiceburmistrz Zbi-

gniew Gałązka. – Ponieważ inwe-
stycja była realizowana ze środków 
unijnych i musimy marszałkowi 
przedstawić raport z osiągniętego 
efektu ekologicznego, zleciliśmy 
wykonanie audytu przez wyspe-
cjalizowaną firmę. Jak mówi wi-
ceburmistrz, ponieważ do węzła 
cieplnego urzędu podłączony jest 
też budynek spółki gminnej Mig-
-Ma, wskazane jest, aby i spółka 
dociepliła swoje ściany. Zadanie 
jest uzasadnione ekonomicznie,  
poza tym obiekt sąsiadujący z wy-
remontowanym UG Żychlin zyska 
na estetyce. Audyt ma być gotowy 
do września. Wtedy wszystko zo-
stanie precyzyjnie policzone.  dag

Żychlin | przedszkole Samorządowe nr 1

Interwencyjny remont dachu
Ostatnie ulewy pokazały, 
że dach na Przedszkolu 
Samorządowym nr 1  
w kilku miejscach 
przecieka.

Wyremontowane w ubie-
głym roku pomieszczenia zosta-
ły gdzieniegdzie zalane. Teraz 
włodarze gminy zdecydowali, że  
w tym roku zostanie zrobiony 
kompleksowy remont dachu, któ-
ry zostanie pokryty blachą.

– Z dokumentacji budynku wy-
nikało, że dach 2 lata przed kom-
pleksowym remontem wnętrza 
przedszkola był remontowany, 
kryty papą. Rok temu wszystko 
było dobrze. Teraz okazało się, że 
dach w kilku miejscach przecieka 
– mówi wiceburmistrz Zbigniew 
Gałązka. – Po drabinie wszedłem 
na dach i go dokładnie obejrza-
łem. Okazało się, że jest na nim 
dużo zbędnych kominków i od-
powietrzników. Jest też dawny ko-
min dymowy, który teraz możemy 

wykorzystać jako kanał wentyla-
cyjny. Ponieważ mamy podwie-
szane sufity, dokonamy przeróbki 
systemu wentylacji, by zminima-
lizować ilość odpowietrzników na 
dachu i zminimalizować ilość ob-
róbek blacharskich. Zrobimy wy-
godne włazy wyjściowe na dach.

Cały dach zostanie pokryty bla-
chą, by służył przez następnych 20 
lat. Jak mówi wiceburmistrz, na 
najbliższą sesję Rady Miejskiej 
zostaną zaproponowane zmia-
ny budżetowe. Remont dachu na 
przedszkolu nr 1 zostanie wpro-
wadzony do budżetu. – Teraz ro-
bię kosztorysy zaplanowanych 
prac – dodaje wiceburmistrz.  dag

Pacyna | inwestycja

Remont sanitariatów 
w szkole
Przebudowa łazienek  
oraz instalacji sanitarnych  
i elektrycznych w Szkole 
Podstawowej w Pacynie  
jest jedną z najważniejszych 
inwestycji w gminie  
Pacyna zaplanowanych  
na 2018 rok. 

Gmina zabezpieczyła na ten cel 
w budżecie kwotę 300.000 zło-
tych. 26 kwietnia otwarto oferty 
przetargowe na wykonawcę. 

Wpłynęła tylko jedna oferta, od 
Budomatu z Żychlina. Opiewa-
ła na kwotę 265.568 zł. Dopiero  
w poniedziałek, 21 maja, urząd 
podpisał umowę z żychlińską fir-
mą.

Teoretycznie wykonawca miał 
rozpocząć prace już 21 czerwca. 
Procedury związane z podpisa-
niem umowy trwały długo, bo-
wiem dopiero 16 maja firma do-
starczyła do urzędu dokumenty,  
o które prosił urząd. 

– Inwestycja ma być zakończo-
na do 24 sierpnia. Myślę, że wy-
konawca powinien rozpocząć pra-
ce jeszcze w tym tygodniu lub  
na początku przyszłego tygodnia  
– mówi Waldemar Rachubiński, 
sekretarz gminy Pacyna.

Przypomnijmy, że remont sani-
tariatów w szkole był planowany 
już w 2017 roku, tyle że włodarze 
gminy zabrali się za przygotowa-
nie inwestycji zbyt późno, dlate-
go inwestycję przeniesiono na rok 
2018, by większość prac wykonać 
w czasie wakacji. Już w momen-
cie przeznaczenia na inwestycję 
300.000 zł niektórzy radni mie-
li wątpliwości co do tak wyso-
kiej kwoty zadania. Uważali, że 
za taką kwotę to można postawić 
dom jednorodzinny, a nie zrobić 
remont sanitariatów.

Modernizacja sanitariatów  
w szkole dotyczyć będzie istnieją-
cych łazienek oraz ich poszerze-
nia o część gospodarczą na parte-
rze. Konieczne będzie rozebranie 
istniejących ścianek działowych  
oraz pobudowanie nowych. Cał-
kowicie zostanie zerwana istnie-
jąca posadzka i wylana nowa,  
o grubości 10 cm, która zostanie 
pokryta folią izolującą, docieplo-
na 5 cm styropianem, na który bę-
dzie znów wylany beton grubości 
6 cm. Dopiero na tak przygotowa-
nej posadzce będzie ułożona tera-
kota. W sanitariatach ściany mają 
być wyłożone płytkami aż po su-
fit, który ma być podwieszany,  
z lampami.  str. 6
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Pacyna | inwestycja

Remont 
sanitariatów 
w szkole

dokończenie ze str. 5
Przebudowana zostanie też in-

stalacja wody zimnej i ciepłej, 
przebudowana instalacja sanitarna 
w pomieszczeniach łazienki i po-
mieszczeniach kuchennych. Po-
nieważ instalacja będzie odprowa-
dzać ścieki z kuchni, zaplanowano 
też dodatkowo budowę separatora 
tłuszczów.

Zmodernizowana zostanie in-
stalacja wodna i ściekowa również 
w pionach, czyli w mieszkaniach 
prywatnych na piętrze.

Przy okazji prac moderniza-
cyjnych wymieniona zostanie in-
stalacja elektryczna oraz zrobio-
na będzie instalacja wentylacji 
pomieszczeń. W remontowanych 
pomieszczeniach zmodernizo-
wana zostanie też instalacja cen-
tralnego ogrzewania. Zaplanowa-
no też zrobienie łazienki dla osób 
niepełnosprawnych. Wszystkie 
drzwi do toalet będą poszerzone 
do 90 cm. Z korytarza przy węź-
le sanitarnym zniknie dotychcza-
sowa boazeria. Zostanie zastąpio-
na lamperią.

Przygotowywane pomiesz-
czenia sanitarne są tak dobrane, 
by służyły 270-osobowej grupie 
uczniów oraz 40 nauczycielom. 
W WC dla dziewcząt przewi-
dziano zamontowanie 7 sedesów  
i 7 umywalek, zaś w WC dla 
chłopców zaplanowano montaż 5 
sedesów, 7 umywalek oraz 5 pi-
suarów. W łazience dla personelu  
i nauczycieli zamontowane będą  
3 sedesy i 3 umywalki.

Dorota Grąbczewska

reklAmA

Żychlin | rowery poświęcone, pielgrzymi pobłogosławieni

Wyruszyli rowerami  
do Wilna na Litwę
We wtorek 22 maja dwaj pielgrzymi: Leszek Łopata z Żychlina  
i Stanisław Kuczyński ze Śląska, po porannej mszy świętej odprawionej 
przez proboszcza ks. Wiesława Frelka i ks. Pawła Muranowicza, wyruszyli 
na rowerach do Wilna, do kaplicy Matki Boskiej Ostrobramskiej. 

Żegnała ich rodzina, przyjacie-
le, znajomi i członkowie Towarzy-
stwa Miłośników Historii Żychli-
na. Do pokonania mają ok. 700 
km.

– Patrzę na was z podziwem  
i zazdrością – mówił ks. Wiesław 
Frelek. – Dopiero wróciłem z pie-
szej pielgrzymki do Częstochowy, 
ale najchętniej też bym z wami 
pojechał i pokłonił się Matce Bo-
skiej, co w Ostrej świeci Bramie. 
Jedźcie szczęśliwie. Obok wła-
snych intencji pamiętajcie o po-
trzebach parafii, kościoła i świata. 
Niech ta pielgrzymka będzie cza-
sem odnowy i duchowego odro-
dzenia.

Pielgrzymów żegnali też człon-
kowie TMHZ. – Mam prośbę  
i wyjątkowe zamówienie – mó-
wiła Anna Wrzesińska, pre-
zes TMHZ. – Proszę, abyście  
w trakcie pielgrzymki robili zdję-
cia miejsc, w których mieszka-
ją Polacy, porozmawiajcie z nimi  
i wszystko zapiszcie. Między 
Kownem a Wilnem jest sporo pol-
skich miejscowości.

Stanisław Kuczyński, szwagier 
żychlińskiego pielgrzyma Leszka 
Łopaty, który w tak daleką piel-
grzymkę rowerową jedzie po raz 

pierwszy, przyznaje że on też pa-
sjonuje się historią Polski i dobrze 
przygotował się do pokonania tra-
sy. Zapewniał, że w trakcie podró-
ży zajadą do miejscowości Kop-
ciowo, gdzie znajduje się grób 
Emilii Plater, przejadą też przez 
Ejszynki, miejscowość, w której 
80 proc. ludności to Polacy.

– Rower kupiłem dopiero na je-
sieni – mówi Stanisław Kuczyń-
ski. – O pielgrzymce rowerowej  
z Leszkiem pomyślałem po tym, 
jak pojechał do Watykanu, a póź-
niej do Santiago de Compostella. 
Od jesieni przejechałem 600 km, 
najdłuższa trasa to 46 km. Teraz 
będzie większe wyzwanie, ale 

dam radę. 31 lat pracowałem jako 
górnik, jestem twardy.

Stanisław Kuczyński ma ze 
sobą glejt, czyli list polecający ze 
swojej parafii, zaś Leszek Łopa-
ta, jako glejt zabrał ze sobą kilka 
swoich książek o pielgrzymkach 
rowerowych do Rzymu i Santiago 
de Compostella.

Przypomnijmy, że pielgrzym-
ka do Wilna na Litwie jest trasą 
zastępczą, po tym jak pielgrzy-
mi zrezygnowali z ubiegania się  
o wizy na pielgrzymkę do Smo-
leńska i Katynia.

Pielgrzymi zabrali ze sobą na-
mioty, sprzęt, kuchenkę i podsta-
wowe lekarstwa. Mają też GPS.

– W większości wybraliśmy 
trasę ścieżkami rowerowymi. Pla-
nujemy, że pokonanie trasy po-
winno nam zająć 5 dni. Najważ-
niejsze, by pogoda nam sprzyjała 
– mówi Leszek Łopata. – Tym ra-
zem jestem bardziej przygotowa-
ny, na bieżąco będę prowadzić 
dziennik, zapisywać ważne rze-
czy. Zabieramy aparat fotograficz-
ny. Mamy też specjalne zlecenie 
od prezes towarzystwa.

Rodzina obu pielgrzymów zro-
biła im niespodziankę. We wtorek 
pan Leszek i Stanisław wyruszy-
li w podróż rowerami. Następne-
go dnia, ale już samochodem, do 
Wilna wyruszyły obydwie żony. 
W hotelu w Wilnie mają wyku-
pione 4 noclegi. I tam mają się 
spotkać, by później razem zwie-
dzać okolice. – W Wilnie by-
łam z wycieczką z Emitu w 2004 
roku – wspomina Anna Łopata, 
żona pana Leszka, która zawsze 
go wspiera w jego przedsięwzię-
ciach. – Do domu wrócimy już ra-
zem, samochodem.

Pielgrzymów na rowerze od-
prowadził Józef Szymański, który 
pojechał na rowerze do Kiernozi, 
18 km w jedną stronę.  dag

Pacyna | w gminie rozpoczęto konsultacje społeczne

Czy będą zmiany w sprzedaży alkoholu?
Samorządowcy z Pacyny są pierwszymi w regionie, którzy chcą dostosować swoją 
uchwałę określającą maksymalną liczbę zezwoleń na sprzedaż napojów alkoholowych 
na terenie gminy, zasad usytuowania punktów sprzedaży alkoholu oraz godzin ich 
sprzedaży, do zapisów w znowelizowanej ustawie, a ta daje możliwość ograniczenia 
sprzedaży alkoholu w nocy, w godz. 22.00-6.00.

Gmina rozpoczyna w tej spra-
wie konsultacje społeczne. Swo-
je opinie mieszkańcy mogą prze-
kazywać do 29 maja do Urzędu 
Gminy Pacyna, ul. Wyzwolenia 7, 
09-541 Pacyna lub w formie elek-
tronicznej na adres e-mail: gmi-
na@pacyna.mazowsze.pl. Do 29 
maja będzie też trwać zbieranie 

opinii i uwag z sołectw. Jak in-
formuje w komunikacie urząd, 
przedłożenie projektu uchwały 
Radzie Gminy Pacyna planowane 
jest na koniec maja lub na począt-
ku czerwca. 

Do tej pory w uchwałach rad 
był zapisy dotyczący ilości punk-
tów sprzedaży na terenie gminy, 

przy czym każdy punkt mógł teo-
retycznie dostać cztery zezwole-
nia na sprzedaż: piwa, wina, wód-
ki oraz na ogródki piwne, bary  
i restauracje. Teraz ustawodawca 
mówi nie o ilości punktów sprze-
daży na terenie gminy, a o ilości 
zezwoleń. Dotychczas na terenie 
gminy Pacyna było 7 punktów 

sprzedaży alkoholu: 2 w Pacynie, 
3 w Luszynie, 1 w Podczachach 
i 1 w Skrzeszewach. Na sprzedaż 
piwa wydano na terenie gminy 6 
zezwoleń, na sprzedaż wina 7 ze-
zwoleń, na sprzedaż wódki 6 ze-
zwoleń i 3 zezwolenia na ogródki 
piwne. Razem wydano 22 zezwo-
lenia. 

Przypomnijmy, że obecna 
uchwała obowiązuje w gminie 
Pacyna od 29 października 2010 
roku. Określa teraz, że ilość punk-
tów sprzedaży alkoholu powyżej 
4,5 proc. (z wyjątkiem piwa) wy-

nosi 30. W rzeczywiście jest tyl-
ko 7 punktów sprzedaży mocnych 
trunków. Każdy z podmiotów 
mógł dostać teoretycznie po 3-4 
zezwolenia, na każdy rodzaj trun-
ku oddzielnie.

– Zmieniając uchwałę niko-
mu nic nie zabieramy, nie ogra-
niczamy dostępności do zakupu 
alkoholu – podkreśla Waldemar 
Rachubiński, sekretarz gminy Pa-
cyna. – Dostosowujemy zapisy do 
znowelizowanej ustawy.

Propozycja przedstawiona 
przez urzędników zakłada usta-
lenie maksymalnej liczby zezwo-
leń po 20 na piwo, 20 na wino i 20 
na wódkę, czyli 60 zezwoleń oraz 
10 zezwoleń na sprzedaż alkoholu  
w miejscach spożycia. 

noc bez alkoholu? 
Żaden problem
Nowa ustawa zezwala też na 

ograniczenie sprzedaży alkoholu 
w nocy w godz. 22.00-6.00 i w tej 
sprawie mogą wypowiedzieć się 
mieszkańcy. Po zaciągnięciu ich 
opinii rada podejmie ostateczną 
decyzję.

– Na terenie gminy nie mamy 
restauracji, nie mamy barów, ani 
sklepów nocnych. Nie ma więc 
problemów, aby wprowadzać za-
pisy w uchwale, które by ogra-
niczały sprzedaż alkoholu w go-
dzinach nocnych, chyba że po 
konsultacjach społecznych oka-
że się, że taki zapis jest potrzebny 
– mówi Małgorzata Wiercińska  
z Urzędu Gminy w Pacynie.  dag

Żychlin
Powstaje  
nowy skwer 

Na terenie zielonym przed mo-
stem, po lewej stronie powoli po-
wstaje nowy skwer z zielenią. 

Na jesieni posadzono tam drze-
wa i krzewy. Teraz, w dniach 10-
11 maja, pracownicy Samorzą-
dowego Zakładu Budżetowego 
w Żychlinie zainstalowali tam na 
zlecenie Urzędu Gminy Żychlin, 
hydrant z wodą.

– Woda z hydrantu będzie 
wykorzystywana do podlewa-
nia posadzonych roślin – mówi 
Grzegorz Ambroziak, burmistrz 
Żychlina. – Planujemy też zrobić 
tam alejki, ustawić ławki i zrobić 
rabaty kwiatowe.

Nowy skwer powstaje przed 
mostem, przy drodze wojewódz-
kiej, wjazdowej do miasta. Jesz-
cze niedawno rosły tam chaszcze 
po pas. Na razie teren jest jeszcze 
trochę dziewiczy. Pomiędzy po-
sadzonymi krzewami i drzewami 
nie ma trawy, za to rosną chwa-
sty. Pozostały też głębokie bruzdy 
po ciągniku, który przygotowywał 
teren, aby posadzić tam drzewa  
i krzewy. Póki co, zadania nie ma 
w budżecie na 2018 rok.  dag

Koło rzeki Słudwi przed mostem 
powstaje kolejny skwer. 
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Pielgrzymów Leszka Łopatę i Stanisława Kuczyńskiego żegnali  
ks. Wiesław Frelek, ludwik zalewski oraz członkowie Tmhz  
prezes Anna wrzesińska i ryszard zimny. Józef Szymański pojechał  
z pielgrzymami do Sannik.
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Żeronice | zbiórka zuchowo-harcerska w Sp żeronice

Noc w szkole, budowanie szałasu 
i obserwacja gwiazd
Nocną zbiórkę zuchowo-harcerską z piątku  
na sobotę, z 4 na 5 maja, 25 uczestników ze Szkoły 
Podstawowej w Żeronicach zapamięta na długo.

Była noc spędzona na matera-
cach w szkole, wspólne ognisko 
z pieczeniem kiełbasek oraz ob-
serwacja gwiazd i księżyca przez 
profesjonalny teleskop przywie-
ziony przez Wojciecha Żakietę. Po 
zakwaterowaniu się w szkole za-

częły się gry i zabawy harcerskie 
prowadzone przez doświadczo-
nych harcerzy: Zuzannę Woźniak, 
Weronikę Siurek, Dominika Oli-
szewskiego i Dorotę Karpińską. 
Opowieść o Rycerzach Okrągłego 
Stołu zainspirowała uczestników 

obozu do zrobienia tarcz i mieczy 
harcerskich. Były też mini walki 
i rycerskie parady, które dawały 
dużo radości i śmiechu. Następ-
nie były zajęcia z posługiwania się 
kompasem i wyznaczaniem azy-
mutów, czyli położenia geogra-
ficznego. Gdy słońce zaczęło za-
chodzić, uczestnicy nocnej zbiórki 
zabrali się za przygotowywanie 
ogniska, nad którym później piekli 

kiełbaski. Były harcerskie śpiewy 
i pląsy w rytm gitary i ukulelle, 
czyli instrumentu podobnego do 
gitary. Harcerka Dorota Karpiń-
ska złożyła harcerskie ślubowanie.

Najważniejszą atrakcją była 
jednak obserwacja gwiazd i księ-
życa za pomocą profesjonalne-
go teleskopu, który przywiózł 
ze sobą Wojciech Żakieta, radny  
i mąż Katarzyny Żakiety, nauczy-
cielki i druhny.

– Astronomia to moja pasja od 
wielu lat – mówi pan Wojciech.  
– Ponieważ od niedawna mam 
profesjonalny teleskop, posta-

nowiłem swoją pasją podzielić 
się z dziećmi i pokazać im niebo  
i gwiazdy z bliska. Tej nocy po-
goda była wyśmienita, oglądali-
śmy rozgwieżdżone niebo. Świet-
nie było widać kratery na księżycu 
oraz inne gwiazdy. Na niebie zna-
leźliśmy nawet Jowisza, z jego 4 
księżycami na orbicie. Zuchowie 
i harcerze byli zachwyceni. Mam 
nadzieję, że być może w ten spo-
sób rozbudziłem w nich cieka-
wość do astronomii. 

Po tych atrakcjach harcerska 
brać długo w noc rozmawiała le-
żąc na materacach. Od rana na-
stępnego dnia była zaprawa, śnia-
danie, kolejne harcerskie zabawy 
i ważne zadania do wykonania. 
Tym razem uczestnicy zbiórki 
musieli zrobić szałas w lesie ze 
znalezionych gałęzi i mchu.  dag

Pacyna | Szkoła podstawowa

Szkolny Dzień Bezpieczeństwa
dokończenie ze str. 2

Telefon pod 112 po pomoc też 
jest pomocą – mówi Cezary Ej-
zenhart, nauczyciel nauki o bez-
pieczeństwie w ZS 1 w Żychlinie. 
– Świetnie jak będą umiały wyko-
nać resuscytację. Niestety, ludzie 
często boją się udzielać pierwszej 
pomocy, a my poprzez te szkole-
nia chcemy przygotować dzieci, 
by taką próbę podejmowały, jak 
znajdą się w kryzysowej sytuacji.

O bezpieczeństwie w gospo-
darstwie powiadał dzieciom Ka-
mil Gabalewicz z KRUS w Go-
styninie, weterynarz Marcin 
Skonieczny opowiadał o choro-

bach odzwierzęcy i jak się zacho-
wywać gdy zwierzę ugryzie. 

Najbardziej dzieciom podoba-
ły się jednak zajęcia prowadzone 
przez strażaków z OSP Pacyna. 
Dla najmłodszych zajęcia prowa-
dzili młodzi strażacy: Natalia Ja-
goda, Mateusz Jagoda i Justyna 
Krzemińska, absolwenci szkoły 
w Pacynie. Powtarzano numery 
alarmowe, które dzieci znają już 
doskonale, ale też oglądali filmy 
jak się zachować w określonych 
sytuacjach.

klasy IV-VI
Joanna Zając z Sanepidu opo-

wiadała uczniom o uzależnieniach 

od tytoniu, a policjant Adam Ku-
charski, z pacyńskiego komisaria-
tu policji mówił o cyberzagroże-
niach.

O bezpieczeństwie pożarowym 
i udzielaniu pierwszej pomocy  
w różnych sytuacjach opowia-
dali Grzegorz Michalak, prezes 
OSP Pacyna i zawodowy strażak 
pracujący w PSP Warszawa wraz  
z 2 druhami z OSP Pacyna Fili-
pem Witeczkiem (absolwentem 
szkoły) i Cezarym Witeczkiem.

I w tej grupie wiekowej strażacy 
nie tylko rozmawiali, ale też poka-
zywali filmiki jak zachować się  
w przypadku, gdy człowiek ma 
padaczkę, jak złamie kończynę, 

gdy lekko się poparzy czy zosta-
nie porażony przez prąd.

– Grzegorz Michalak to nasz 
najstarszy absolwent, który chęt-
nie przychodzi do szkoły na za-
jęcia z doradztwa zawodowego  
i opowiada naszym uczniom o za-
wodzie strażaka – mówi Bogumi-
ła Łanda, szkolny pedagog. – Jest 
na każdą naszą prośbę, wspiera 
nas w działaniach profilaktycz-
nych.

klasy VI i gimnazjum
Z najstarszymi uczniami  

w szkole spotkała się Agnieszka 
Kisielewska, dietetyk, która opo-
wiadała o zdrowym żywieniu oraz 
chorobach anoreksji i bulimii, bę-
dącymi chorobami związanymi  
z otyłością i maniakalnym odchu-
dzaniem dziewcząt, które jest co-
raz powszechniejsze.

Aneta Smakuszewska z Mona-
ru w Płocku opowiadała o narko-
tykach, dopalaczach i negatyw-
nych skutkach ich stosowania, 
oraz sposobach zarażenia wiru-
sem HIV.

Starsza młodzież miała też za-
jęcia prowadzone przez policjan-
ta z KPP Gostynin, Krzysztofa 
Olszara, który mówił o odpowie-
dzialności karnej za niektóre prze-
stępstwa i o cyber zagrożeniu oraz 
odpowiedzialności karnej za ich 
stosowanie.

Uczniowie z Pacyny wielokrot-
nie w czwartek słyszeli, że nie 
mogą być obojętni na drugiego 
człowieka, nie mogą się bać, by 
pomóc drugiej osobie. Uczyli jak 
rozmawiać z dyżurnym, gdy za-
dzwonią na numer alarmowy.

– Dzień Bezpieczeństwa  
w Szkole to świetna nauka i za-

bawa – przyznaje Paulina Fudała  
z III kl. gimnazjum. – Wiele do-
wiedzieliśmy się o cyberprze-
mocy i zdrowym żywieniu. Pani 
dietetyk podkreślała, byśmy je-
dli zdrowo i 5 posiłków dziennie, 
wtedy nie będzie problemu z oty-
łością.

Patrycja Owsik z III klasy gim-
nazjum była bardzo zadowolo-
na z zajęć z policjantem, który  
informacje o przemocach prze-
kazywał w formie warsztatów, 
w których młodzież aktyw-
nie uczestniczyła, wcielając się  
w nieletnich, dyrekcję szkoły i sąd.

Wiktoria Cieślak z kl. IV a 
chwaliła przede wszystkim zajęcia 
ze strażakami, którzy pokazywali 
filmiki i mówili, jak zachować się 
w określonych sytuacjach. Podob-
nego zdania były też jej koleżanki.

Dorota Grąbczewska

Wojciech Żakieta przyjechał 
do zuchów i harcerzy z własnym 
profesjonalnym teleskopem,  
by pokazać im księżyc i gwiazdy 
z bliska.

Zuchy i harcerze z SP w Żeronicach w ramach zajęć zbudowali szałasy w lesie. Opowieści o Rycerzach Okrągłego Stołu zainspirowały zuchów i harcerzy, by zrobić rycerskie miecze i tarcze.
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Rolnictwo | Szparagi prosto z chąśna

Można je jeść pod każdą postacią
W Niemczech czy Holandii pole zielonych szparagów 
nikogo by nie zdziwiło, ale w naszym regionie 
uprawiający je Mariusz Szachogłuchowicz  
jest prekursorem. Warto spróbować tej rośliny prosto 
z pola, bo gwarantuje wtedy dużo lepsze doznania 
smakowe (a także właściwości prozdrowotne)  
niż kupiona w markecie.

Pole znajduje się w Chąśnie 
Drugim, a w Chąśnie – praktycz-
nie w centrum gminy, naprzeciw-
ko punktu przedszkolnego – szpa-
ragi są obrabiane. Pan Mariusz, 
wspierany przez rodzinę, ma tam 
specjalnie do tego celu kupio-
ną maszynę do przycinania i my-
cia pędów. Choć bardzo ją sobie 
chwali, nie zrobi ona wszystkie-
go sama – najlepiej, kiedy obsłu-
gują ją trzy osoby. Szparagi warto 
zjeść od razu, ale kiedy trzeba je 
przechować, niezbędna jest chłod-
nia, bo niska temperatura to jedy-
ny sposób, żeby pędy po przycię-
ciu nie rozrastały się dalej.

Pomysł na założenie uprawy 
szparagów pan Mariusz podpa-
trzył, kiedy pracował w Szwaj-

carii. – Ludzie się często dziwią  
i pytają dlaczego nie mogłem 
posadzić marchewki czy bobu  
– mówi. – Chciałem jednak zaj-
mować się czymś innym niż 
wszyscy dookoła, a nie bez zna-
czenia jest też to, że już wcześniej 
bardzo lubiłem jeść szparagi.

Jego pole uprawne ma po-
wierzchnię 1,5 ha. Średnio  
z 1 ha można pozyskać około 150 
kg szparagów, choć oczywiście 
zależy to od wielu czynników. 
Szparag jest warzywem wyma-
gającym, musi mieć dużo słońca, 
wody i dobrą glebę, bogatą w po-
tas i fosfor. Sezon zaczyna się pod 
koniec kwietnia i trwa do II po-
łowy czerwca (przyjęła się zasa-
da, że po św. Jana już się ich nie 
przycina).

W młodej uprawie (do trzecie-
go roku) ścisły sezon trwa oko-
ło miesiąca. Po 3-5 latach można 
już zbierać przez całe dwa miesią-
ce, a potem to już zależy od sta-
nu uprawy – trzeba obserwować 

jakość roślin, najbardziej to widać 
po osiąganych rozmiarach. 

Co do rozmiarów – w przy-
padku zielonych szparagów, jakie 
uprawia pan Mariusz, najbardziej 
cenione są te średniej grubości,  
a jeśli chodzi o białe, to te najgrub-
sze. 

Póki co szparagi nie są jedy-
nym źródłem dochodów pana 
Mariusza, który musi godzić zaj-
mowanie się nimi z zupełnie inną 
pracą. Ale działalność rozwija się, 
po szparagi do Chąśna przyjeż-
dża coraz więcej klientów, nie-

źle też schodzą hurtowo w Łodzi  
na „Zjazdowej”. – Często słyszę 
od klientów, że już nigdy nie kupią 
szparagów w markecie – mówi.

Każdy smakosz wie, że naj-
lepszy jest szparag tuż po ścięciu,  
a im dłużej będzie leżał, tym mniej 
będzie wyraźny w smaku. Trudno 
więc się dziwić, że te sprowadza-
ne na przykład z Chin czy z Peru, 
które potem długo leżą na sklepo-
wych półkach, nie mają już „tego 
czegoś”.

Z zawodu pan Mariusz jest ku-
charzem, więc doskonale wie co 

ze szparagami robić. Uwielbia 
je w każdej postaci, a sposobów 
przyrządzenia jest tyle, że nie są-
dzi, by kiedykolwiek mu się prze-
jadły. Jeśli chcemy szybkiego  
i nieskomplikowanego sposobu, 
poleca przyrządzić je w bułce tar-
tej, ewentualnie zrobić z nich zupę 
krem. Do jego ulubionych przepi-
sów należą też szparagi grillowa-

ne bądź pieczone w boczku, albo 
w sosie beszamelowym czy ho-
lenderskim. Zaznacza jednak, że 
równie dobrze smakują mu i bez 
stosowania żadnych kulinarnych 
umiejętności – świeże, surowe  
i bez dodatków, idealne do po-
chrupania sobie.

Szparagi od dawna uchodziły 
za przysmak kojarzony z luksu-
sem. Były też cenione jako afro-
dyzjak. Współcześni dietetycy 
jak najbardziej potwierdzają, że ta 
roślina zasługuje na uwielbienie  
– jest skarbnicą witamin i składni-
ków mineralnych, a przy tym 100 
gramów to tylko 18 kcal. 

Gmina Kocierzew Płd. | Sp 

Konkurs na dyrektora 
Wójt Agnieszka Wojda ogło-

siła konkurs na dyrektora Szkoły 
Podstawowej im. Bohaterów Walk 
nad Bzurą 1939 roku w Kocierze-
wie Południowym. 

Jak uzasadniała na sesji Rady 
Gminy, konkurs ma związek z tym, 

że 31 sierpnia kończy się 5-letnia 
kadencja dotychczasowej dyrektor 
szkoły Jolancie Kowalik, która da-
lej chce pracować w szkole, ale nie 
chce już nią kierować. 

Przed rozpoczęciem nowego 
roku szkolnego poznamy zatem 

nowego dyrektora placówki, któ-
ra na skutek likwidacji gimnazjów 
została przekształcona z zespołu 
szkół w szkołę podstawową. 

Oferty należy składać osobi-
ście w Urzędzie Gminy w Kocie-
rzewie Płd. do 8 czerwca do godz. 
12.00. Konkurs zostanie przepro-
wadzony przez komisję konkurso-
wą powołaną przez wójta w wy-
znaczonym terminie.  aa 

Gmina Chąśno | droga w wyborowie

Remont najgorszego odcinka
Władze gminy Chąśno propo-

nują, aby Przedsiębiorstwo Ro-
bót Inżynieryjno-Drogowych za 
67 tys. zł wyremontowało frag-
ment drogi gminnej w Wyboro-
wie. Mówił o tym na sesji 11 maja 
wójt Dariusz Reczulski. Chodzi 
o liczący ok. 220 m odcinek dro-
gi gminnej w Wyborowie (skręt 

na Przemysłów). Wójt ocenił, że 
w tegorocznym budżecie nie ma 
pieniędzy na remont drogi na ca-
łej długości, ale warto wyremonto-
wać będący w najgorszym stanie 
odcinek. Był on wcześniej łata-
ny, ale na dłuższą metę nic to nie 
dawało, bo nawierzchnia w tym 
miejscu wciąż się zapada. Za 67 

tys. zł miałby być wykonany re-
mont nawierzchni wraz z pobo-
czem i odnowieniem rowu. Ponie-
waż przy tej cenie zlecenia nie jest 
potrzebna droga przetargowa, wła-
dze gminy złożyły propozycję fir-
mie PRID, która na terenie gminy 
będzie realizowała dwie większe 
inwestycje drogowe, będzie więc 
możliwość wykonania małego re-
montu niejako „przy okazji”, bez 
konieczności ściągania na teren 
gminy dodatkowego sprzętu. tm

Reczyce | remont świetlicy

Prace zbliżają się do końca
Powoli do finału zbliża 
się remont świetlicy 
wiejskiej w Reczycach. 

Obejmował on w głównej mie-
rze prace wewnątrz budynku, 
gdzie m.in. zdemontowana została 
stara, raczej odstraszająca wyglą-
dem boazeria i glazura. Wnętrze 
świetlicy odmalowano, wyłożo-
no nowymi płytkami. Odnowiona 
została sala, klatka schodowa, ko-
rytarz. Użytkownicy będą też mo-
gli korzystać z estetycznej łazien-
ki. Inwestycja objęła też remont 
instalacji grzewczej. Prace wyko-
nywała firma Tom-Bud z Doma-
niewic, a całość kosztować miała 
gminę 139.110,29 zł brutto. 

Obecnie trwają jeszcze prace 
na tarasie, który został m.in. ocie-
plony styropianem. Te działania 

pokryte będą z przyznanych so-
łectwu Reczyce środków pocho-

dzących z funduszu sołeckiego. 
 kl

trwają prace przy remoncie tarasu.
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tak wyglądają dojrzałe szparagi na polu przed ścięciem.

mariusz Szachogłuchowicz ze szparagami przy swojej maszynie  
w chąśnie. 
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Żychlin | ocalono od zapomnienia 

Dziś wiemy, że to grób powstańca
Henryk Olszewski, historyk amator,  
odnalazł na cmentarzu parafialnym w Żychlinie 
grób powstańca styczniowego z 1863 roku,  
Kacpra Jerzego Melchiora Wójcińskiego, który  
na geo mapie cmentarza jest zaznaczony jako 
„brak danych”. Grób wskazał Ludwik Zalewski, 
który pamiętał pogrzeb powstańca.

Grób jest usypany z ziemi,  
z metalowym kutym krzyżem. 
Zajmuje niewiele miejsca, obsta-
wiony przez współczesne nagrob-
ki. Nie ma nim żadnej tabliczki.

– Dokumenty znalezione w ar-
chiwach państwowych i księgach 
parafialnych dotyczące Kacpra 
Wójcińskiego, powstańca stycz-
niowego z 1963 roku, przekaza-
łem do Urzędu Gminy w Żychli-
nie – mówi Henryk Olszewski. 
– Zależy mi na tym, aby grób 

człowieka, który walczył o wol-
ną Polskę, nie został skasowany, 
by istniał nadal, a włodarze miasta 
pamiętali o nim podczas kolejnych 
rocznic patriotycznych. 

Z materiałów zebranych przez 
pana Henryka wynika, że Kacper 
Wójciński urodził się 5 stycznia 
1842 roku w Sokołówku, później 
mieszkał w Dobrzelinie. 30 wrze-
śnia 1860 r. 18-letni Kacper ożenił 
się z 18-letnią Jadwigą Kaszub-
ską z Dobrzelina. Kacper miesz-
kał wtedy z ojcem, który był słu-
żącym w Budzyniu. Matka Maria 
była służącą w dobrzelińskim 
dworze.

Jadwiga zmarła w 1867 roku, 
7 lat po ślubie, w wieku 25 lat. 

Nie mieli dzieci. Kilka miesięcy 
później 25-letni wówczas Kac-
per ożenił się z 18-letnią Jadwi-

gą Kurowską z Dobrzelina. Mie-
li 8 dzieci: Mariannę, Franciszka, 
Wiktorię, Władysława, Jana, Ju-
lię, Franciszka (ponownie) i Mi-
chała. Czworo z nich zmarło 
wcześnie.

Skąd wiemy, że Kacper Wój-
ciński z Dobrzelina był powstań-
cem styczniowym 1863 roku?

W Roczniku Oficerskim  
z 1923 r., str. 81, poz.1832 figuru-
je Kacper Wójciński z Dobrzeli-
na jako podporucznik. W Moni-
torze Polskim z 10 listopada 1930 

r., nr 260 też figuruje ppor. Kac-
per Wójciński z Dobrzelina.

Zmarł w 1936 roku. Zarządze-
niem prezydenta Rzeczypospo-
litej z 8 listopada 1930 r. Ignace-
go Mościckiego i prezesa Rady 
Ministrów Józefa Piłsudskiego, 
został odznaczony medalem dla 
niepodległości dla weteranów 
styczniowych za pracę w dziele 
odzyskania niepodległości. 

– Pogrzeb odbył się w okresie 
międzywojennym. Ja byłem wte-
dy nowym mieszkańcem Żychli-

na – opowiadał Ludwik Zalew-
ski Henrykowi Olszewskiemu. 
– Mieszkałem na ulicy Orląt, dziś 
Żeromskiego. Tego dnia usłysza-
łem orkiestrę i gwar ludzi idących 
grupą. Kiedy wybiegłem z domu, 
pod murem fabrycznym zoba-
czyłem idących pieszo i jadących 
konno żołnierzy. Zobaczyłem 
oszklony karawan i nie wiedzia-
łem o co chodzi. Miałem około 
10 lat. Zobaczyłem coś niesamo-
witego. Trumnę okrytą wieńcami 
i kwiatami. Na wierzchu trumny 
leżała czapka powstańca stycz-
niowego. Zapytałem ojca i on mi 
wytłumaczył, że jest to pogrzeb 
powstańca styczniowego, który 
zmarł w Dobrzelinie. Pamiętam 
czapkę, wysoką, z czerwonym ob-
ramowaniem”. 

reklAmA

Żychlin | promocja książki leszka łopaty

Książka o rowerowych pielgrzymkach
zaprezentowana znajomym i sympatykom

dokończenie ze str. 3
– W życiu wiele kilometrów 

przejechałem na rowerze, orga-
nizowałem rowerowe wyciecz-
ki szkolne po Polsce, gdyż by-
łem przewodnikiem turystycznym  
– mówił Ludwik Zalewski, ho-
norowy obywatel Żychlina. – Za-
pewne objechałem kulę ziem-
ską, ale moja najdłuższa trasa to 
1256 km, po Polsce, od morza po 
góry. Wiem, jak duży jest to wy-
siłek. Zwłaszcza jazda w górach 
ostro daje w kość, a polskie góry 
to pryszcz w porównaniu z alpa-
mi. Dziękuję ci Leszku, że jadąc 
promujesz nasz mały Żychlin  
w Europie.

Obecny na promocji książki ks. 
Paweł Muranowicz podkreślał, że 
jest dumny z żychlińskiego piel-
grzyma. – Gratuluję napisania 
książki, bo to sztuka. My kiedyś 
odejdziemy, a książki pozostaną 
dla potomnych – mówił.

Obecna na spotkaniu rodzi-
na i znajomi przyznali, że w du-

chu cieszą się, że pielgrzymka do 
Smoleńska i Katynia, bez rosyj-
skiej wizy stała się niemożliwa  
(o czym pisaliśmy przed tygo-
dniem), gdyż to zbyt niebezpiecz-
na trasa. W tej sytuacji pan Leszek 
wybiera się rowerem do Wilna.

– Wilno jest piękne, Matka Bo-
ska prześliczna i niech pan doje-
dzie tam szczęśliwie – życzyła 
Magdalena Rzeźnicka, dyrektor 
domu kultury, która sama była już 
na 11 pieszych pielgrzymkach do 
Częstochowy i 15 pielgrzymkach 
do Suserza.

Leszek Łopata dziękował 
wszystkim, którzy pomogli mu 
zarówno w trakcie pielgrzym-
ki, jak też i w napisaniu książki. 
Dziękował kuzynowi Rafałowi 
Kaczmarkowi, który przez 2 ty-
godnie ferii zimowych przepisy-
wał jego rękopis do komputera. 
Dziękował też mnie, za inspira-
cję i mobilizację, aby spisał swoje 
przeżycia z pielgrzymek, dla po-
tomnych.

Promocje książek wydawanych 
przez TMHŻ są zwykle uświet-
nione występem artystycznym. 
Tym razem trzy piosenki zaśpie-
wał acapella sam autor Leszek 
Łopata.

Na koniec podpisywał swo-
ją książkę. – Doceniam pana wy-
czyn – mówił Tadeusz Kafarski, 
wiceprezes TMHŻ, otrzymując 
książkę z dedykacją. – Sam jeź-
dziłem na rowerze i wiem jaki to 
wysiłek. Doceniam pana wyczyn 
do sześcianu.

Już we wtorek, 22 maja, Le-
szek Łopata wyjechał w kolejną 
pielgrzymkę, tym razem zdecydo-
wanie krótszą, ok. 700 km, na Li-
twę, do Wilna, na Cmentarz Ros-
sa, gdzie pochowano serce Józefa 
Piłsudskiego.

– Tata wydał kiedyś płytę, napi-
sał książkę, teraz pozostaje mu na-
pisać wierszem przeżycia z Litwy 
– mówiła żartobliwie na spotkaniu 
córka Iza.

Dorota Grąbczewska

zależy mi na tym, 
aby grób człowieka, 
który walczył o wolną 
polskę, nie został 
skasowany, by istniał 
nadal, a włodarze 
miasta pamiętali o nim 
podczas kolejnych 
rocznic patriotycznych. 

Henryk Olszewski

Na cmentarzu w Żychlinie jest pochowany powstaniec 1863 roku kacper wójciński.
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zychlin@lowiczanin.info

W kolejce po autograf do książki o rowerowych pielgrzymkach Elżbieta Nowak (trzecia od lewej) siostra 
leszka łopaty, która mieszka w Sosnowcu.
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Piaski Bankowe | wojewoda dopatrzył się błędów 

Związek „Bzura” znowu bez pozwolenia 
Wojewoda łódzki Zbigniew Rau po raz drugi uchylił  
wydane przez starostę łowickiego pozwolenie na budowę 
zakładu przeróbki odpadów w Piaskach Bankowych.  
Pozbawia to Związek Międzygminny „Bzura” jakichkolwiek 
złudzeń na wybudowanie zakładu w tym roku.

W biurze prasowym wojewo-
dy uzyskujemy informacje, że de-
cyzja o uchyleniu pozwolenia jest 
konsekwencją prowadzonego po-
stępowania odwoławczego od de-
cyzji starosty łowickiego z 2013 r., 
zatwierdzającej projekt budowla-
ny i udzielającej Związkowi „Bzu-
ra” pozwolenia na budowę zakła-
du w Piaskach Bankowych. Do 
rozpatrzenia odwołania złożone-
go przez byłego sołtysa Woli Go-
sławskiej Józefa Błaszczyka, który 
od początku sprzeciwia się budo-
wie zakładu, wojewoda został zo-

bowiązany przez Wojewódzki Sąd 
Administracyjny na mocy wcze-
śniejszych rozstrzygnięć. 

Prezes ZM „Bzura” Ryszard 
Nowakowski w rozmowie z nami 
przyznaje, że jest zaskoczony fak-
tem, iż wojewoda zamiast przyj-
rzeć się sprawie konkretnego 
mieszkańca, dopatrzył się w pro-
cedurze wydawania pozwolenia 
innych uchybień. 

Tym bardziej, że wojewo-
da przyglądał się temu pozwole-
niu już trzykrotnie, w tym raz je 
uchylając z powodu wyroku NSA, 

uznającego że podczas wydawa-
nia pozwolenia na budowę zakła-
du przez organ I instancji (Staro-
stwo Powiatowe) nie przyznano 
przymiotu strony Józefowi Błasz-
czykowi, co było mu należne. 

wojewoda widzi błędy 
– Powodem uchylenia przez 

Wojewodę Łódzkiego decyzji 
Starosty Łowickiego były błędy 
proceduralne organu I instancji  
w prowadzonym postępowaniu 
administracyjnym – informuje nas 
Dagmara Zalewska, rzecznik pra-
sowy wojewody. Uchybienia te 
mają polegać na tym, że starosta 
nie zapewnił właściwego udzia-
łu społeczeństwa w postępowa-
niu w sprawie oceny oddziaływań 
zakładu na środowisko, co powo-

duje, że wydane przez Regional-
nego Dyrektora Ochorny Śro-
dowiska w Łodzi postanowienie 
uzgadniające realizację przedsię-
wzięcia jest obarczone wadą. Zda-
niem wojewody, poza wycinkiem 
z lokalnej prasy, co do którego 
nie można stwierdzić w jakiej ga-
zecie i w którym numerze został 
zamieszczony, brak jest innych 
dokumentów potwierdzających 
wypełnienie przez organ I instan-
cji obowiązku zapewnia udziału 
społeczeństwa w postępowaniu. 
W ocenie wojewody nie zapew-
niono też czynnego udziału w tym 
postępowaniu stronom. 

Wojewoda poucza, że organ I 
instancji ponownie przeprowa-
dzając postępowanie winien mieć 
na względzie to, że publikacja  
w sposób zwyczajowo w danej 
gminie przyjęty oznacza wywie-
szenie informacji m.in. na tabli-
cach ogłoszeń, w urzędzie gminy 

oraz we wszystkich sołectwach  
w gminie, położonych w obszarze 
oddziaływania przedsięwzięcia. 
ZM „Bzura” już się odwołał od 
decyzji wojewody, dlatego pewnie 
sprawą zajmie się WSA. 

dalej bez wykonawcy 
– Mimo trudności będzie-

my dążyć do realizacji zadania, 
do którego zostaliśmy powołani, 
czyli do wybudowania zakładu – 
przekonuje prezes ZM „Bzura” 
Ryszard Nowakowski. Pewne jest 
jednak to, że termin realizacji in-
westycji przeciągnie się na 2019 
rok. 

Przypomnijmy, że ZM „Bzura” 
nadal nie ma nowego wykonawcy 
zakładu, którego został zmuszony 
poszukać po tym, jak firma Stra-
bag zeszła z placu budowy, gdy 
dowiedziała się o tym, że Związek 
nie dysponuje ważnym pozwole-
niem na budowę. 

Do ostatniego przetargu,  
w którym ZM „Bzura” zastrzegł, 
że czeka na oferentów, którzy 
zmieszczą się w ustalonym budże-
cie zadania (ok. 60 mln. zł brutto) 
nikt nie przystąpił. Związek roz-
waża teraz, by powtórzyć przetarg 
już bez tej klauzuli. 

Związkowcy wierzą w to, że 
do czasu wyłonienia wykonawcy, 
sprawa pozwolenia będzie już wy-
prostowana.  aa 

Łowicz | kryzys w spółdzielni mleczarskiej

Zarząd ocalał, ale sytuacja
trudna jak nigdy
Inicjator ubiegłorocznej zmiany władzy w spółdzielni wycofał się: przymuszony 
przez innych radnych i protestujących rolników, którzy przybyli do siedziby 
spółdzielni, zrezygnował z mandatu delegata na walne zgromadzenie  
– co umożliwiło przetrwanie zarządu w obecnym składzie. Ale wyniki finansowe,  
o których ujawnienie radni tego samego dnia poprosili zarząd, są dramatycznie złe.

Rada Nadzorcza Okręgowej 
Spółdzielni Mleczarskiej w Łowi-
czu obradująca we wtorek 22 maja 
nie musiała głosować nad przyję-
ciem rezygnacji zarządu spółdziel-
ni. Złożone na poprzednim posie-
dzeniu rezygnacje prezes Karoliny 
Strzeleckiej, wiceprezesów Woj-
ciecha Jezierskiego i Lecha Dę-
bowskiego oraz przewodniczą-
cego rady nadzorczej spółdzielni 
Mariana Miziołka zostały przez 
nich bowiem na tym posiedzeniu 
wycofane. 

Stało się to możliwe dlatego, że 
wiceprzewodniczący RN Jan Wa-
łachowski złożył oświadczenie,  
w którym zrezygnował z mandatu 
delegata na Walne Zgromadzenie 

Przedstawicieli – a przypomnij-
my, że to właśnie sposób powoła-
nia go na delegata wzbudzał kon-
trowersje, które były bezpośrednią 
przyczyną złożonych wcześniej 
rezygnacji (nie został wybrany na 
zebraniu w swoim rejonie – więc 
zawalczył o wybór na innym ze-
braniu – takie praktyki nie są w 
ruchu spółdzielczym dopuszczal-
ne; zarząd proponował uchwałę 
pozbawiającą go mandatu, ta nie 
została przyjęta, w głosowaniu był 
pat – w następstwie czego zarząd 
złożył rezygnację – o czym pisali-
śmy przed tygodniem).

Nie znaczy to, że wiceprze-
wodniczący zrobił to chętnie. 
Przeciwnie, jak się dowiaduje-

my, opierał się do ostatniej chwi-
li, choć zdecydowana większość 
radnych była za tym – i dawa-
ła temu wyraz w dyskusji – że 
powinien mandat złożyć. Pod 
gmach spółdzielni przybyła też 
grupa rolników (ok. 15 osób we-
dług jednych źródeł, między 20 
a 30 według innych), pochodzą-
cych z trzech gmin, najwięcej  
z gmin Zduny (w której gospoda-
ruje przewodniczący Miziołek)  
i Bielawy. Chcieli – jak nam re-
lacjonuje Marian Miziołek – wy-
wrzeć presję na Wałachowskie-
go, by ten ustąpił i w ten sposób 
pomóc zarządowi. Zostali przez 
przewodniczącego poproszeni 
na salę obrad, tam jednoznacznie 

żądali od Wałachowskiego rezy-
gnacji. 

Po ich wyjściu jeszcze przez 
około pół godziny trwała dysku-
sja, zakończyła się dopiero, gdy 
jeden z radnych zażądał reasump-
cji głosowania w sprawie uchwały 
o pozbawieniu Wałachowskiego 
mandatu delegata. – Uważam, że 
wynik byłby miażdżący dla niego 
– twierdzi Marian Miziołek. 

Wałachowski podniósł wte-
dy rękę, poprosił o głos i zrezy-
gnował z mandatu. Oznacza to, 
że nie będąc delegatem, nie wej-
dzie w ten sposób także na pewno  
w skład przyszłej Rady Nadzor-
czej, którą wyłoni zbliżające się 
walne. Radnym udostępnił ob-

szerne oświadczenie, w którym 
wyłuszczył motywy swego dzia-
łania. Nie dotarliśmy do tego tek-
stu, jego autor nie chciał, by rad-
ni je udostępniali, nieoficjalnie 
wiemy, że przyznaje on w nim, iż 
był inicjatorem zmian kadrowych  
w spółdzielni, do których doszło 
w ubiegłym roku.

Paradoks jest taki, że odejdzie 
inicjator posunięć, których efekt 
jest jak na razie co najmniej dys-
kusyjny, a w ocenie niektórych 
osób znających spółdzielnię – ka-
tastrofalny. Przewodniczący Mi-
ziołek rozmawia na ten temat 
niezbyt chętnie, ale przyznaje, że 
wyniki finansowe spółdzielni są 
kiepskie. My dowiedzieliśmy się, 
że prezes spółdzielni Karolina 
Strzelecka została na wtorkowej 
Radzie poproszona zdecydowanie 
przez radnych o przedstawienie 
wyników finansowych spółdziel-
ni za pierwsze miesiące tego roku. 
Według naszych informacji miała 
przyznać, że strata OSM w Łowi-
czu za pierwsze 4 miesiące tego 
roku wynosi 15 milionów złotych. 
Do tego – według naszych infor-
macji – dochodzi ok. 6 milionów 
za rok ubiegły. Dokładnych da-
nych nie znamy, zarząd spółdziel-
ni nie odpowiada na nasze pyta-
nia, niejeden raz ponawiane. 

Marian Miziołek nie zaprzecza, 
że tak się stało, pewne dane zosta-

ły przedstawione, choć nie było 
tego w porządku obrad. Mówi, że 
strata spółdzielni wynosi obecnie 
około 20 milionów złotych i się 
nawarstwia, ale zastrzega, że nie 
operuje dokładnymi liczbami. Te 
mają być podane i omawiane na 
kolejnym posiedzeniu Rady Nad-
zorczej, w najbliższy wtorek 29 
maja, które temu będzie poświę-
cone. 

Te dane stawiają zarząd w trud-
nej sytuacji – przez minione ponad 
20 lat, za prezesury Jana Dąbrow-
skiego, nigdy nie miała miejsca 
taka sytuacja, nigdy na koniec 
roku spółdzielnia nie miała strat. 

Na złe wyniki finansowe nakła-
da się osłabienie pozycji rynkowej 
łowickiej spółdzielni: ze współ-
pracy z Łowiczem wycofała się 
spółdzielnia z Kalisza, która zo-
stanie wchłonięta przez potentata, 
SM Mlekovita z Wysokiego Ma-
zowieckiego, o czym obszernie  
w NŁ pisaliśmy przed tygodniem. 

– Nie wiem, jak można było tak 
dobrze funkcjonującą firmę tak 
szybko spieprzyć – mówi jeden  
z rolników dostarczających mleko 
do spółdzielni. Marian Miziołek 
odpowiada na to, że rada teraz, po 
zakończeniu niepotrzebnej w ogó-
le „sprawy Wałachowskiego” bę-
dzie miała czas i możliwość zaję-
cia się prawdziwymi problemami 
spółdzielni.  wal
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Łowicz | przed sezonem imprez plenerowych 

Alkohol na festynach?
Tylko na kasę fiskalną 
We wtorek, 15 maja,  
w sali łowickiego ratusza 
przedstawicielki  
Kół Gospodyń Wiejskich 
z naszego powiatu 
uczestniczyły w spotkaniu 
z pracownikami Krajowej 
Administracji Skarbowej. 
Tematem była  
sprzedaż alkoholu  
i żywności podczas  
imprez masowych.

Przypomnijmy, że podczas 
ubiegłorocznej Biesiady Łowic-
kiej w Maurzycach dwoje pracow-
ników Łódzkiego Urzędu Celno-
-Skarbowego zarekwirowało na 
stoisku Kół Gospodyń Wiejskich 
z gminy Chąśno 68 butelek (25 
litrów) alkoholu: bimbru i nale-
wek. Krótko później, na zebraniu 
Rejonowej Rady Kół Gospodyń 
Wiejskich w Łowiczu, w geście 
solidarności z gminną przewod-
niczącą KGW z Chąśna jednogło-
śnie podjęło uchwałę o wycofaniu 
się kół ze zbliżających imprez. 

Wtorkowe spotkanie w ratu-
szu miało charakter informacyj-
ny przed rozpoczynającym się 
sezonem imprez plenerowych. 
Kierownik miejskiego biura kul-
tury Michał Zalewski przyznał, że 
liczył na nieco większą frekwen-
cję gospodyń: na 50 zaproszonych 
przedstawicielek KGW obecnych 
było tylko 11. 

Co ze sprzedażą 
żywności? 
Główny wniosek płynący ze 

spotkania był taki, że Koła Go-
spodyń Wiejskich powinny 
wystrzegać się w swojej ak-

tywności sprzedaży alkoholu, 
ponieważ nie prowadzą działal-
ności gospodarczej i nie są podat-
nikami akcyzowymi. Co jednak 
kluczowe: sprzedaż alkoholu, 
także na festynach, może się 
odbywać tylko i wyłącznie za 
pomocą kasy fiskalnej. Suro-
wo zabronione jest też wprowa-
dzanie do obrotu jakichkolwiek 
produktów alkoholowych, które 
nie są oznakowane polskimi zna-
kami akcyzy. Urzędnicy obecni 
podczas spotkania przyznali, że 
wpływy z podatku akcyzowego 
do budżetu państwa są wysokie, 
dlatego przestępstwa akcyzowe są 
przedmiotem szczególnej kontroli 
i będą surowo karane. 

Przedstawiciele Krajowej Ad-
ministracji Skarbowej ostrzegali 
też, aby dokładnie czytać regula-
miny imprez plenerowych, ponie-

waż czasami sprzedaż, a nawet 
spożywanie alkoholu na ich tere-
nie są zabronione. 

Bez nabijania na kasę fiskal-
ną gospodynie mogą natomiast 

sprzedawać żywność, jeśli ich 
utarg nie przekracza 20 tys. zł. 
Wystarczy wtedy prowadzić ewi-
dencję sprzedaży, która powinna 
być uzupełniana po zakończonym 

udziale w każdej imprezie. Taka 
ewidencja może być przydatna  
w przypadku kontroli celno-skar-
bowej. 

Agnieszka Pawlak, rzecznik 
Izby Administracji Skarbowej  
w Łodzi wyjaśniała, że nie jest 
tak, że w sezonie letnim urzędni-
cy skupiają się tylko na kontrolo-
waniu aktywności KGW, jednak 
muszą realizować swoje obowiąz-
ki. Jednym z nich jest reagowanie 
kontrolami, m.in. w odpowiedzi 
na donosy o nieprawidłowościach 
w obrocie wyrobami akcyzowymi 
podczas imprez masowych. Pod-
czas spotkania rzecznik przeczy-
tała jeden z takich anonimów. 

Na zakończenie spotkania Mi-
chał Zalewski poinformował  
o piśmie nadesłanym z Sanepi-
du, które ma związek ze sprze-
dażą żywności podczas imprez 

masowych. Każde stoisko powin-
no mieć dostęp do bieżącej wody, 
potrawy powinny być podawane 
klientom w rękawiczkach i nie 
może tego robić ta sama osoba, 
która pobiera pieniądze.  aa 

reklAmA

Gmina Kocierzew Płd. | poprawki do uchwały 

Ile i na co w programie opieki nad bezdomnymi zwierzętami?
Na majowej sesji Rady Gminy Kocierzew Płd. radni 
przyjęli poprawki do uchwały ws. przyjęcia programu 
opieki nad zwierzętami bezdomnymi  
oraz zapobieganiu bezdomności zwierząt.

Wojewoda łódzki Zbigniew 
Rau uznał, że podanie 25 tys. zł 
jako ogólnej kwoty finansowania 
programu to za mało, a trzeba wy-
szczególnić, ile pieniędzy zostanie 

przeznaczonych na poszczególne 
działania. 

Na sesji sekretarz Zbigniew Ża-
czek mówił, że stosując się do za-
leceń wojewody przypisano do 

zadań następujące kwoty: 15 tys. 
zł na zapewnienie bezdomnym 
zwierzętom miejsca w schroni-
sku, 300 zł na opiekę nad wolno 
żyjącymi kotami (w tym ich do-
karmianie), 5 tys. zł na odławianie 
bezdomnych zwierząt, 2,5 tys. zł 
na sterylizację i kastrację zwierząt 
w schronisku, 100 zł na poszuki-
wanie właścicieli dla bezdomnych 
zwierząt, 500 zł na usypianie śle-

pych miotów, 100 zł na wskaza-
nie gospodarstwa rolnego w celu 
zapewnienia miejsca dla zwierząt 
gospodarskich i 1,5 tys. zł w celu 
zapewnienia opieki weterynaryj-
nej w przypadku zdarzeń drogo-
wych z udziałem zwierząt. Sekre-
tarz przyznał, że gmina podzieliła 
te pieniądze trochę „po omacku”, 
ponieważ nie jest w stanie przewi-
dzieć, ile będzie takich zdarzeń. aa 

W spotkaniu uczestniczyły przedstawicielki KGW z naszego powiatu. 

Przedstawiciele Krajowej Administracji Skarbowej omówili przepisy 
dotyczące sprzedaży alkoholu podczas imprez masowych. 

urzędnicy przyznali, 
że wpływy z podatku 
akcyzowego  
do budżetu państwa 
są wysokie, dlatego 
przestępstwa akcyzowe 
są przedmiotem 
szczególnej kontroli.
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Anglia | wyjazd słuchaczy szkoły policealnej

Z Wysp wrócili z cennym 
doświadczeniem
Podobnie jak w ubiegłym 
roku, staże zawodowe  
w Plymouth odbyła grupa 
uczniów i absolwentów 
Zespołu Szkół  
i Placówek Oświatowych 
WŁ w Łowiczu.

Słuchacze placówki przy ul. 
Ułańskiej od 5 do 18 maja zdo-
bywali w Wielkiej Brytanii cen-
ne doświadczenie w takich za-
wodach jak: technik masażysta, 
technik usług kosmetycznych  
i technik farmaceutyczny.

Ci, którzy doskonalą się w sztu-
ce masażu, mieli okazję współ-
pracować z klubem piłkarskim 
Plymouth Argyle, występują-
cym w angielskiej League One 
(jest to klub, którego początki 
sięgają 1886 roku). Podczas za-
jęć przyszli masażyści poznawa-
li metody pracy z zawodnikiem  
w trakcie standardowego okresu 
treningowego, w okresie starto-
wym, przejściowym, jak i po ura-
zach. Wykonywali masaż trenin-
gowy z elementami stretchingu, 
startowy, powysiłkowy oraz inne 
zabiegi z zakresu odnowy biolo-
gicznej jak: masaż pneumatyczny 
czy krioterapia. 

Stażyści mieli również możli-
wość uczestniczenia w typowym 
treningu piłkarskim oraz obser-
wowania treningu zawodników po 
kontuzjach. Oprócz ćwiczeń prak-
tycznych mieli także zajęcia teore-
tyczne z zakresu anatomii i fizjo-
logii wysiłku oraz usprawniania 
po urazach sportowych na boisku. 

Uczniowie kierunku technik 
farmaceutyczny pracowali i uczyli 
się w ośrodku szkoleniowym an-
gielskiego partnera projektu Tel-
lus Group, mogąc porównać sys-
temy opieki zdrowotnej w Polsce  
i w Wielkiej Brytanii, poznać za-
sady refundacji leków, funkcjo-
nowanie aptek. Podczas zajęć 
mieli okazje poszerzyć wiedzę  
i doskonalić umiejętności z zioło-
lecznictwa, sporządzania leków, 
farmakoterapii, udzielania porad  
w zakresie stosowania leków, ob-
sługi klienta. 

Oprócz zajęć teoretycznych, od-
wiedzili wiele ciekawych miejsc, 
np. muzeum farmacji połączone  
z ogrodem zielarskim, a także licz-
ne apteki i centra farmaceutyczne. 
Ciekawostką podczas zwiedza-
nia muzeum było oglądanie ksiąg  

z wydawanymi lekami z 1888 r.  
i z czasów II wojny światowej. 

Z kolei słuchaczki kierun-
ku technik usług kosmetycznych 
miały staże w czterech różnych 
zakładach kosmetyczno-fryzjer-
skich na terenie Plymouth. Wyko-
nywały m.in. manicure i pedicure 
biologiczny, depilację miękkim  
i twardym woskiem, hennę z re-
gulacją na rzęsy i brwi oraz za-
biegi parafinowe na dłonie i sto-
py. Szybko nabywają też nowych 
umiejętności, na przykład z za-
kresu zdobienia paznokci 3D. Po-
znały różnice standardów prowa-
dzenia salonów kosmetycznych 
brytyjskich i polskich.

Realizacja tych staży była moż-
liwa dzięki unijnemu dofinanso-
waniu w wysokości 52.654 euro. 
 tm

Podczas stażu techników masażystów w klubie piłkarskim  
plymouth Argyle F.c.

Niczym na Dzikich Stepach
Ostatnie stadionowe wydarze-

nia, o których tak głośno od nie-
dzielnego wieczoru, sprawiły, że 
o polskiej lidze piłkarskiej pisze 
się w całej Europie. I nie dlatego 
oczywiście, by w naszej lidze pił-
ki kopanej objawiło się nagle kil-
ku nowych Bońków czy Lewan-
dowskich gotowych zachwycić 
najbardziej wybredną futbolo-
wą publiczność świata, a z po-
wodu którego postrzegani jeste-
śmy w kulturalnej Europie jako 
kraj pełen dziczy, stadionowych 
bandziorów, niezwykłej hołoty 
czy jakichkolwiek innych termi-
nów o negatywnym zabarwie-
niu bym w tym miejscu użył. Ni-
czym przed wiekami hordy na 
Dzikich Stepach. 

Nie pierwszy to raz, kie-
dy dzicz niby identyfikująca się  
z konkretnymi klubami piłkar-
skimi daje pokaz niezwykłej 
agresji, brutalności i nie licze-
nia się z nikim i niczym. Kluby 
piłkarskie w moim przekonaniu 
są jedynie wygodną przykrywką 
dla młodych bandziorów, wśród 
których jest wielu zwykłych kry-
minalistów, a których – jak wi-
dać – wygenerowała III RP. Cały 
system wychowawczy, w któ-
rym uczniowi wolno więcej niż 
nauczycielowi, w którym wielu 
rodziców uczy swe dzieci, żeby 
w parciu do przodu i osiąganiu 
jakichś celów nie liczyć się z ni-
kim i niczym, w którym warto-
ści, jakie niesie ze sobą religia, 
są coraz bardziej lekceważone.  
O braku kultury i poszanowaniu 
dobra wspólnego (nie mówiąc  
o cudzym) świadczą nawet przy-
drożne rowy pełne śmieci, co jest 

nie do pomyślenia w cywilizo-
wanych społeczeństwach. Za to 
oczekiwania…

W ostatnich kilkunastu latach 
nastąpiła też ogromna wulgary-
zacja naszego pięknego języka, 
co widać niestety na każdym kro-
ku, a przerywnik zaczynający się 
na „k” coraz częściej słychać tak-
że wśród dziewcząt i kobiet. Na-
wet żona prezydenta miasta Po-
znania (którego mam wątpliwy 
zaszczyt znać osobiście) stwier-
dziła niedawno publicznie, że 
jest czymś „wk…..na”. Zaś takie 
publiczne wypowiedzi kobiety, 
która pewnie chciałaby „damą 
być” i być może za taką się uwa-
ża, sprawiają, że zatrute ziarno 
wpada na podatny grunt.

Wiele zła w polskich głowach 
narobiły w ostatnich latach tak-
że niektóre media i „sprzedają-
cy” się w nich politycy, o czym 
pisałem przed tygodniem. Cią-
głe podgrzewanie atmosfery, nie 
liczenie się z niczym i niczym, 
byle tylko mieć więcej widzów, 
słuchaczy czy czytelników, trak-
towanie poważnych i wartościo-
wych ludzi niczym kolesi z po-
dwórka i wylewanie na ich głowy 
wiader pomyj, często bez istot-
nego uzasadnienia, sprawia, że 
przeciętni Polacy też zaczynają 
mieć brak szacunku dla tych, dla 
których szacunek mieć powin-
ni. Wystarczy poczytać np. Onet, 
najbardziej chyba popularny 
portal internetowy (notabene 
własność niemiecka), abstrahu-
jąc już od wpisów tzw. internau-
tów w opiniach, które często są 
śmierdzącym ściekiem dla ano-
nimowych „bohaterów”. Lekce-

ważące odnoszenie się do naj-
ważniejszych osób w państwie 
(nawet prezydent Andrzej Duda 
w tytułach, a i tekstach, wystę-
puje często jako Duda), trywia-
lizowanie wielu istotnych spraw, 
„wrzutki” w stronę Kościoła  
i religii katolickiej, gloryfikowa-
nie celebrytów, którzy często-
kroć niewiele sobą reprezentują,  
a mają być wzorcami dla mło-
dych ludzi, sprawia, że w społe-
czeństwie nastąpiło olbrzymie 
rozprężenie widoczne na każ-
dym niemal kroku. Po prostu 
wielu ludziom demokracja po-
myliła się z anarchią.

Do sprawujących władzę, 
obecnie i wcześniej, mam więc 
spore pretensje o to, że zamiast 
kształtować w społeczeństwie 
pewne postawy koncentrują się 
na walce politycznej. Inna spra-
wa, że jeszcze nigdy opozycja 
nie zachowywała się tak skan-
dalicznie, jak teraz, więc z reak-
cją musi się liczyć. Nie sądziłem, 
że utrata władzy i wielu promi-
nentnych stanowisk, zaboli aż 
tak bardzo, a ci, którzy tę wła-
dzę utracili, nie będą mieli skru-
pułów w głoszeniu bałamutnych 
teorii, biegania z donosami, na 
ogół fałszywymi, za granicę,  
a co za tym idzie kalaniu wła-
snego gniazda. Być może chodzi 
o to, że – mówiąc popularnie – 
ma się wiele za uszami i teraz 
strach przed ich ujawnieniem,  
a nie daj Boże ukaraniem, spra-
wia, że cel uświęca środki. Zaś 
wspomniane na wstępie ban-
dyckie zachowania tzw. kiboli są 
tylko odbiciem tego, co dzieje się  
w społeczeństwie. 
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RZUt OKIEm | STrAż pożArnA w żłobku 

Strażacy z PSP w Łowiczu 
odwiedzili 16 maja mieszczący 
się przy ul. Sikorskiego żłobek. 
nie była to interwencja z powodu 
zagrożenia, ale uzgodniona 
wcześniej wizyta na zaproszenie 
dyrektor placówki elżbiety paks. 
Strażacy opowiedzieli dzieciom 
o swojej służbie, pokazali 
specjalistyczny sprzęt  
oraz specjalny ubiór chroniący 
przed ogniem. dzieci mogły 
poczuć się strażakami 
przymierzając strażacki hełm czy 
też oglądając samochód straży 
pożarnej. największą radość 
strażacy sprawili maluchom 
puszczając strumień wody  
na placu zabaw. opr. mak 
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Zduńska Dąbrowa | zaproszenie na Agromajówkę

Konie w rolach głównych
Już kolejny raz Zespół 
Szkół Centrum 
Kształcenia Rolniczego 
im. J. Dziubińskiej  
w Zduńskiej Dąbrowie 
organizuje imprezę 
plenerową, która 
odbędzie się 27 maja 
od godz. 12.00  
na terenie szkoły.

W tym roku „Agromajówka  
w Zduńskiej Dąbrowie” będzie 
przebiegała pod hasłem: „Konie, 
piękno i nie tylko...”. Głównym 
celem przedsięwzięcia jest zapre-
zentowanie piękna koni oraz moż-
liwości ich wykorzystania w spo-
rcie, rekreacji i turystyce konnej. 

Stąd w programie imprezy każ-
dy znajdzie coś dla siebie, po-
cząwszy od pokazów woltyżerki, 
pokazów powożenia sportowe-
go, pokazy jazdy w stylu western, 
kończąc występami koni cyrko-
wych i skoków przez przeszko-
dy w ramach WKKW. Ponadto 
miłośnicy koni będą mieli moż-
liwość podziwiania koni ras: fry-
zyjskiej (z hodowli IMPERAL), 
huculskiej (gospodarstwa agrotu-
rystycznego ALICANTE), sztum-
skiej i śląskiej (miejscowych ho-
dowców). 

Atrakcją Agromajówki bę-
dzie występ Teatru Konnego 
CABRIOLA Katarzyny Cygler, 

którego aktorzy zaprezentują in-
scenizację na koniach w rytm mu-
zyki. Program imprezy wzbogacą 
pokazy skoków przez przeszkody 
w wykonaniu jeźdźców ze Stad-
niny Koni w Walewicach oraz 
uczniów szkoły. 

Ale konie to nie jedyna atrak-
cja, którą będzie można oglądać 
27 maja w Zduńskiej Dąbrowie. 
Organizatorzy zaprosili do współ-

pracy firmy: John Deere, New 
Holland oraz Valtra. Przedstawi-
ciele tych firm prezentować będą 
najnowsze technologie wykony-
wania prac polowych z wykorzy-
staniem nawigacji satelitarnej oraz 
rolnictwa precyzyjnego. Oprócz 
tego miłośnicy innych gatunków 
zwierząt będą mieli możliwość 
obejrzenia pokazów: tresury psów 
i pokazy agility (pokonywania 

toru przeszkód przez psy) przygo-
towanych przez firmę Green Way 
z Kraśnika.

Pokazom będą towarzyszyć 
wystawy: alpak, schronisk dla 
psów, firm paszowych, firm nawo-
zowych, producentów żywności 
oraz innych. Ponadto uczestnicy 
Agromajówki będą mieli możli-
wość przejażdżek na koniach oraz 
przejażdżek powozami.  opr. wal

I LO | mały piknik naukowy 

Będzie naukowo i rodzinnie 
W sobotę, 9 czerwca, w godz. od 10.00 do 13.00 
I Liceum Ogólnokształcące w Łowiczu po raz 
pierwszy zorganizuje Mały Piknik Naukowy,  
do udziału w którym zachęca całe rodziny.

Z założenia ma to być impre-
za plenerowa, choć to, czy od-
będzie się ona w budynku szko-
ły, czy na boisku, będzie zależało  
od pogody. 

Do udziału w I Małym Pikni-
ku Naukowym zaproszone zosta-
ły różne szkoły i instytucje przy-
jezdne, ale też z Łowicza i okolic, 
które przygotują stoiska, wysta-
wy i prezentacje. – Mały pik-
nik, ponieważ od czegoś trzeba  
zacząć – mówi nam Dorota Dzie-
kanowska, dyrektor I LO w Ło-
wiczu. Swoją obecność zapowie-

działo już Eksperymentarium  
z Łodzi, które zaprezentuje m.in. 
pokazy z suchym lodem i cie-
kłym azotem. Na pikniku będą 
się prezentowały też np. Politech-
nika i Uniwersytet Łódzki, Pań-
stwowa Wyższa Szkoła Zawo-
dowa w Skierniewicach, Wyższa 
Szkoła Gospodarki Krajowej  
w Kutnie, Akademia Humani-
styczno-Ekonomiczna w Łodzi  
i Szkoła Główna Służby Pożarni-
czej w Warszawie. Swoje stoisko 
wystawią też gospodarze, czyli 
uczniowie I LO. 

Nie zabraknie też naszych lo-
kalnych instytucji, którymi będą 
m.in. Łowicki Ośrodek Kultu-
ry, PTTK, Poradnia Psycholo-
giczno-Pedagogiczna, Muzeum  
w Łowiczu, straż, policja i krót-
kofalowcy. 

Gratką dla wielu osób może 
być udostępniona przez IPN  
w Łodzi wystawa fotograficz-
na, pokazująca jak od 1939 roku 
zmieniała się Łódź. 

Wszystkie atrakcje będą dar-
mowe. Organizatorzy są przeko-
nani o tym, że w programie będą 
ciekawe punkty dla małych i du-
żych, ale i dla całych rodzin. 

Tygodnik Nowy Łowiczanin  
i portal internetowy Łowiczanin.
info objęły wydarzenie patrona-
tem medialnym.  aa 

Łowicz – Nieborów | „16” otworzy sezon

Nie tylko parada motocykli
Wiadomo już, że 26 maja 
Łowicz, a potem Nieborów, 
przez kilka godzin  
opanują motocykliści, 
którzy przyjadą  
na kolejne już otwarcie 
sezonu motocyklowego 
organizowane  
przez Łowicki Klub 
Motocyklowy No 16.

Tradycyjnie już motocykli-
ści wezmą udział w kościele pa-
rafialnym na Korabce we mszy 
świętej w intencji bezpieczeństwa  
na drogach, tuż po niej odbędzie 
się święcenie jednośladów. 

Przejadą one na Nowy Rynek, 
gdzie od godz. 13.30 do 15.30 bę-
dzie można je oglądać na Nowym 
Rynku. Członkowie „Szesnastki” 
zapraszają szczególnie dzieci, dla 
których przygotowane będą różne 
konkursy i atrakcje. Dodatkowo 
na rynku rozegrają konkurencje 
na motocyklach, np. wolnej jaz-
dy, wybrany zostanie także najcie-
kawszy motocykl imprezy. 

Około godz. 15.30 motocy-
kle opuszczą rynek i udadzą się 
paradnie prze Łowicz do Niebo-
rowa, gdzie ich właściciele będą 
bawić się dalej na terenie Zajaz-
du Rozdroże. Maszyny przejadą 
ulicami: Stanisławskiego, Kurko-
wa, Sikorskiego, Aleje Sienkiewi-
cza, 11 Listopada, Mostowa, Blich 
Zamkowa, Poznańska, Warszaw-
ska, Bolimowska, Arkadyjska  
i dalej przez Zielkowice, Placen-

cję, Parmę, Bobrowniki, Arkadię 
do Nieborowa. 

Na terenie zajazdu w Nieboro-
wie odbędą się kolejne konkursy 
oraz koncerty grup rockowych: 
Mr Hyde, The Thrill oraz Fred-
die Mercury Show, w czasie któ-
rego będzie można usłyszeć naj-
popularniejsze utwory wokalisty 
brytyjskiej grupy Queen. Impreza  
w Nieborowie jest jednak za-
mknięta, bilet kosztuje 40 zł lub 
70 zł od osoby. W droższej cenie 
kupujący otrzyma dodatkowo ko-
szulkę, znaczek i posiłek.

Majówka rozpocznie się dzień 
wcześniej, w piątek 25 maja w za-
jeździe w Nieborowie od godz. 
16.00. będą przyjmowane zapi-
sy, a wieczorem zaplanowano 
koncerty zespołów: Koniunktura  
i Tajm. Więcej informacji na te-
mat majówki dostępnych jest  
na stronie organizatorów i ich pro-
filu facebookowym.  tb

Podczas tegorocznej Agromajówki w Zduńskiej Dąbrowie można będzie m.in. podziwiać piękno koni, 
poznać sporty konne oraz turystykę z nimi związaną. 
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Łowicz | dzień otwarty w Szkołach pijarskich 

Tu uczniowie rozwijają swoje zainteresowania 
Na wielość atrakcji mógł liczyć każdy, kto zdecydował 
się 20 maja uczestniczyć w Dniu Otwartym  
w Szkołach Pijarskich. Od godz. 10.30 do 14.00 
przybyli goście mogli oglądać szkołę oczami 
jej uczniów, ponieważ to oni byli tego dnia 
przewodnikami i gospodarzami sal lekcyjnych. 

Ciekawe pokazy zostały przy-
gotowane m.in. w pracowniach 
biologicznej, chemicznej i fizycz-
nej, gdzie uczniowie przeprowa-
dzali reakcje chemiczne, doświad-
czenia z próżnią, wodą i suchym 
lodem oraz pokazywali proces 
powstawania tzw. pasty słonio-
wej (egzotermiczna reakcja płynu 
do naczyń z wodą utlenioną i jod-
kiem potasu).

W pracowni biologicznej roz-
mawialiśmy z uczennicami Wik-
torią Cęcelek, Zosią Oskrobą  
i Sylwią Kazimierczak, które przy 
pomocy wywaru z czerwonej ka-
pusty dokonywały sprawdzenia 
odczynów pH. – Mamy wiele po-
mocy naukowych, eksponatów  
i uczestniczymy w ciekawych wy-
kładach. Od pierwszej klasy li-
ceum dochodzi nam dodatkowy 

przedmiot, którym jest anatomia 
– tymi słowami uczennice zachę-
cały do rozwijania zainteresowań 
biologicznych w swojej szkole. 

W pracowni chemicznej Sara 
Shah Bukhari prezentowała efek-
towną reakcję chemiczną polega-
jącą na rozkładzie dichromianu, 
nazywaną tzw. chemicznym wul-
kanem, ponieważ przypomina 
erupcję. Z kolei w pracowni kom-
puterowej uczniowie opowiadali 
odwiedzającym, na czym polega 
programowanie prostych robotów. 
Osoby biorące udział w rekruta-
cji do liceum mogły w niedzielę 
otrzymać pierwsze plusy za roz-
wiązanie zadań matematycznych, 
a jeśli zgromadziły ich trzy, to 
otrzymywały piątkę. 

Podczas Dnia Otwartego zachę-
cano też do nauki w klasach języ-
kowych. – Tak naprawdę będąc  
w gimnazjum nie do końca wiemy, 
co będziemy robić, ale na pewno 
języki są przydatne na niektórych 
kierunkach studiów i w wielu za-
wodach, a także w kontaktach  
z innymi ludźmi – mówiły Joanna 
i Katarzyna, uczennice kl. III gim-
nazjum w Szkołach Pijarskich. 

Centrum wydarzeń znajdowa-
ło się jednak w sali gimnastycznej, 
gdzie przez cały czas trwały wy-
stępy muzyczne, pokazy akroba-
tyki oraz prezentowane były żywe 
inscenizacje obrazów (uczniowie 
zastygali w pozach jak na znanych 
dziełach sztuki) np. „Konstytucja 
3 Maja 1791 r.” Jana Matejki.  aa 

Żywa inscenizacja obrazu. uczniowie zastygli w pozach jak na znanym 
dziele sztuki „konstytucja 3 maja 1791 roku” Jana matejki. 

Z uczennicami Katarzyną i Joanną rozmawialiśmy o tym, dlaczego 
warto uczyć się języków. 

W sali gimnastycznej można było oglądać widowiskowe pokazy 
akrobatyki. 

Uczniowie przygotowali dla odwiedzających szkołę ciekawe 
doświadczenia chemiczne. 
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Łowicz | michał Grzejszczak zaprasza, tym razem w czerwcu

I ponownie Cały świat w jednej sakwie
Wszystko jest na dobrej 
drodze i wydaje się, że 
po roku przerwy kolejny 
Przegląd Fotografii 
Podróżników Rowerowych 
znów odbędzie się  
w grodzie nad Bzurą.

Od blisko dwóch tygodni w Ło-
wickim Ośrodku Kultury trwa-
ją intensywne działania związane 
z organizacją imprezy. VI edycja 
zapoczątkowanego w 2012 roku 
przeglądu slajdów i opowieści po-
dróżniczych „Cały świat w jed-
nej sakwie” odbędzie się w tym 
roku eksperymentalnie w dwóch 
pierwszych dniach czerwca. Eks-
perymentalnie też slajdowiska  
i warsztaty odbywać się będą nie 
tylko w kinie Fenix, ale też w zlo-
kalizowanym na terenie ŁOK klu-
bie Hop Kultura.

Decyzja o przeniesieniu impre-
zy na czerwiec wiąże się z pomy-
słem rozwinięcia przedsięwzięcia. 
Cieszy się ono dosyć dużym za-
interesowaniem Łowiczan. Wie-
lokrotnie sygnalizowali oni, by 
spotkanie odbywało się w czasie, 
gdy wiosna na dobre zagości już 
w kraju.

W związku z powyższym or-
ganizatorzy zdecydowali się też 
podzielić imprezę na dwa dni. 
Zaplanowano sześć pokazów te-
matycznych oraz dodatkowe 
warsztaty etnograficzne i zajęcia 
dla dzieci. Uruchomione zostanie 
też na terenie ośrodka kultury pro-
wizoryczne pole namiotowe, któ-
rego klimat stanie się dla szuka-
jących przygód łowiczan i gości 
z zewnątrz małą namiastką tego, 
czego podróżnicy rowerowi do-
świadczają na co dzień. 

Warto zaznaczyć, że wszyst-
kie atrakcje związane z imprezą 
są darmowe. Wstęp na wszystkie 
pokazy oraz wydarzenia towa-
rzyszące jest wolny. Podobnie jest 
ze wspomnianym campingiem. 
Wszyscy, którzy w kolejny długi 

świąteczny weekend zdecydują 
się zostać w Łowiczu, mogą przy-
być do kina (najlepiej rowerem)  
i swoje poliestrowe domki zbudo-
wać na dziedzińcu, na zielonej tra-
wie. Może tym samym udzieli się 
im nieco atmosfera drogi.

Tegoroczne spotkania zapowia-
dają się bardzo atrakcyjnie. Dwa 
dni obfitować będą w ciekawe wy-
kłady, zabawne opowieści i kapi-
talną dawkę doskonałych fotogra-
fii. Łącznie odbędzie się siedem 
pokazów tematycznych, podczas 
których przybyli do miasta goście 
zabiorą fanów rowerowego włó-
częgostwa w najróżniejsze zaka-
marki ziemskiego globu.

Pokazy rozpoczną się w pią-
tek, 1 czerwca, o godzinie 16.00 
projekcją godzinnego filmu do-
kumentalnego Bartosza Liska. 
Doskonały, esencjonalny, szale-
nie plastyczny obraz zgłębiający 
sens podróży powstał w oparciu o 
długie rozmowy z Piotrem Strze-
żyszem, podróżnikiem, pisarzem 
i filozofem, który już trzykrot-
nie gościł na łowickiej imprezie, 
a który w środowisku znany jest 
z niebanalnego podejścia do idei 
przemieszczania się po świecie.

Po filmie widzowie będą mieli 
okazję posłuchać wspomnień Uli 
Ziober i Rafała Fliegera, uczest-
ników odbijającej się głośnym 

echem w świecie harcerskiej szta-
fety, która ma na celu okrążenie 
kuli ziemskiej. Pomysł ten zrodził 
się w głowach jej organizatorów 
po wielkim sukcesie Rowerowego 
Jamboree, które w 2015 roku do-
tarło z Polski do Japonii na organi-
zowany tam Światowy Zlot Skau-
tów. Ula i Rafał opowiedzą m.in. 
o tym, jak podróżuje się przez za-
sypaną śniegiem Rosję i Mongo-
lię. W czteroosobowym składzie 
spędzili na stepach centralnej Azji 
blisko cztery tygodnie, podróżując 
rowerami niekiedy w pięćdziesię-
ciostopniowych mrozach! Niejed-
nokrotnie sytuacja zmuszała ich 
do nocowania w prowizorycznych 

myśliwskich domach, czy pod na-
miotami w arktycznych śpiwo-
rach.

Następny gość przeniesie słu-
chaczy znacznie bliżej, bo do Pol-
ski. Marcin Korzonek, specjali-
sta od pustynnego podróżowania, 
doskonale odnajdujący się pośród 
piachów i kamieni, autor rowero-
wych trawersów Pustyni Gobi, 
Sahary, czy najgorętszej na świe-
cie Pustyni Danakilskiej, tym ra-
zem przedstawi relację z niebanal-
nej podróży po Polsce. Korzonek 
wyruszył w swą podróż 1 sierpnia 
2016 roku znad polsko-czeskiej 
granicy i w linii prostej (dosłow-
nie!), poruszając się wzdłuż po-

łudnika 18’10 dotarł po 19 dniach 
nad polski Bałtyk. Udowodnił 
tym samym, że Polska ma jeszcze 
w swojej ofercie prawdziwie dzi-
kie i nieodkryte miejsca. Aby za-
kończyć podróż musiał „przepra-
wiać” się przez Wisłę, ruchliwą 
autostradę A2, czy teren kopalni 
węgla brunatnego w Kleczewie.

Ostatnia prelekcja pierwszego 
dnia odbędzie się w klubie Hop 
Kultura. Miejsce to znane jest ło-
wickim miłośnikom podróży, za 
sprawą odbywających się tam cy-
klicznie slajdowisk „Kultura po-
dróżowania”. Tym razem foto-
relację i filmy z drogi przedstawi 
gościom Krystian Chruścielew-
ski zwany Lamą. Nieznany sze-
rzej podróżnik z Urzędowa wraz 
z Michałem Barabaszem dokona-
li przejazdu bardzo wymagającą 
technicznie, a legendarną w świe-
cie rowerowym drogę w tadżyc-
kim Pamirze. 

Rowerzyści umiłowali sobie 
najwyższe przełęcze Azji. Już 
wcześniej mieli okazję mierzyć się 
z nimi, odbywając podróż przez 
pasmo Karakorum. Doświadcze-
nie i chęć zmierzenia się z najtrud-
niejszymi szlakami świata spra-
wiło, że ponownie udali się w ten 
arcyciekawy rejon świata. Znany 
z poczucia humoru i rubasznych 
opowieści Krystian bez wątpienia 
porwie najwytrwalszych widzów, 
zapewniając im doskonałą roz-
rywkę na wieczór.

Kolejną dawkę informacji prze-
każemy w przyszłym tygodniu. 
Już zapraszamy! 

michał Grzejszczak

dwa dni obfitować 
będą w ciekawe 
wykłady, zabawne 
opowieści i kapitalną 
dawkę doskonałych 
fotografii. łącznie 
odbędzie się siedem 
pokazów tematycznych.

40-stopniowe mrozy panujące zimą na Syberii nie zachęcają nie tylko 
do jazdy rowerem, ale i do wychodzenia z ciepłego domu (bike Jamboree).

Celem marcina Jakuba Korzonka z Wrocławia było przejechanie  
na rowerze polski w linii prostej z południa na północ.

Wojtek Ganczarek jest dziś jednym z najdłużej podróżujących 
nieustannie polskich rowerzystów.

Kasią Gądek wraz z Andrzejem Brandtem w podróży z Australii  
do Krakowa spędzili blisko półtora roku.
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  7 maja: zbigniew rosiński, l.40.
  8 maja: maria Tęsiorowska, l.83.
  9 maja: henryk zwoliński,  

l.82, błędów.
  11 maja: Józef kazimierczak, 

l.63, karsznice małe.
  12 maja: Stanisława 

Gogolewska, l. 70, Stryków.
  13 maja: marianna workowska, 

l.85, błędów; daniel Jakub 
Szymczak, l.30.

  16 maja: Janina dębska, l.78; 
Stanisław pierzchała, l.78.

  17 maja:  
Jan Salamon, l.77, łowicz.

  18 maja: Tadeusz Jan kardas, 
l.75, łowicz.

  19 maja:  
kazimierz urbanek, l.90.

  20 maja: mirosław 
Tomaszkiewicz, l.57;  
danuta kawczyńska, l.63.

reklAmA

Niebawem minie rok od śmierci Marianny Maciążek, niezapomnianej 
bukieciarki Koła Gospodyń Wiejskich w Starym Imielniku.  
Pani Marianna zmarła 29 lipca 2017 roku, w wieku 79 lat, pozostawiając 
w żałobie rodzeństwo, córkę i syna wraz z rodzinami. Z głębokim żalem 
żegnała ją również cała rodzinna miejscowość, w której wspominana 
jest ze swej serdeczności i uczynności, a szczególnie zaangażowania  
w działalność koła, którego prekursorką była jej matka. 

Pani Marianna urodziła się 
13 sierpnia 1938 roku w Sta-
rym Imielniku. Była najstarszym 
z pięciorga dzieci Stanisławy  
i Władysława Wojkowskich. Sta-
nisława Wojkowska założyła 
Koło Gospodyń Wiejskich, któ-
re w tym rejonie gminy Stryków 
powstało 53 lata temu. Córka 
przez całe życie podtrzymywała 
tradycje matki, działając w kole 
jako jego członkini, szefową jak 
ona – nie była, ale za to upięk-
szała każdą organizowaną przez 
nie uroczystość. Nic dziwnego, 
pani Marianna większość okre-
su swojej aktywności zawodowej 
poświęciła pracy przy kwiatach  
i z kwiatami. Lubiła je wszystkie 
bez wyjątku, ale to do róż pałała 
miłością.

Z bukieciarstwem Marian-
na Maciążek związana była od 
młodych lat. Najpierw pracowała  
w szklarni u Dymkowskiego na 
ul. Wojska Polskiego w Łodzi. 
Potem przeniosła się do kwia-
ciarni Konwalia na Piotrkowską, 
gdzie po bukiety przychodził 
m.in. znany śpiewak operowy 
Kazimierz Kowalski. We wspo-
mnieniach rodziny pozostanie też 
inny, wręcz celebrycki fakt z za-
wodowego życia pani Marianny. 
– Pamiętam, jak Izaura, czyli Lu-
celia Santos, przyleciała w 1985 
r. na lotnisko do Łodzi, to właśnie 
ciocia Marysia robiła bukiet na jej 
przywitanie. Była bardzo dumna 
z tego, że do rąk gwiazdy brazy-
lijskiego serialu, którym zachwy-
cała się przecież cała Polska, tra-
fi kompozycja wykonana właśnie 
przez nią – wspomina Krystyna 
Borowska, obecna przewodni-
cząca KGW Stary Imielnik. 

Na co dzień, w rodzinnym Sta-
rym Imielniku, również nie bra-

kowało okazji by błysnąć bukie-
ciarskim talentem. To do domu 
pani Marianny zawsze szli pa-
nowie przed Dniem Kobiet, by 
ta wyczarowała im bukieciki  
z kwiatów w sam raz na tę oka-
zję. Czasami, kiedy święto przy-
padło bliżej Wielkanocy, pani 
Marianna – ku jeszcze więk-
szej uciesze obdarowywanych 
– wplatała w kompozycje ade-
kwatny wiosenny akcencik. Naj-
większym polem do popisu dla 
pani Marianny były jednak do-
żynki oraz uroczystości kościel-
ne. To na jej podwórku odbyły się 
niezapomniane dożynki z począt-
ku lat 70. – Choć byłam wówczas 
jeszcze małym dzieckiem, to do 
tej pory pamiętam ten wykona-
ny przez nią przepiękny wieniec 
z orłem stojący na scenie, czyli 
przyczepie – wspomina Krystyna 
Borowska. W rodzinnych przeka-
zach o pani Mariannie zachowały 
się również zabawy pod jabłon-
ką z zespołem, czyli spotkania 
mieszkańców wsi, które zwy-
kle lubiła organizować co sobota 
na swoim podwórku, nie szczę-
dząc gościny przy bufecie, czyli 

własnym stole. W późniejszym 
czasie to właśnie u niej w domu 
odbywały się pokazy kulinarne 
prowadzone przez specjalistki 
ŁODR. Pani Marianna wykony-
wała również wieńce na dożynki 
parafialne w Dobrej, co roku dba-
ła o umajenie przydrożnego krzy-
ża w Starym Imielniku. 

To wszystko przeplatało się  
z życiem rodzinnym, które przez 
ponad 50 lat pani Marianna dzie-
liła z mężem Lucjanem (zm. 24 
lipca 2016), zawodowym kierow-
cą. Małżeństwo, uhonorowane  
w 2009 roku Medalem za Długo-
letnie Pożycie Małżeńskie, wy-
chowało dwoje dzieci: córkę Zo-
fię i syna Pawła oraz dochowało 
dwojga wnucząt: Jacka i Karoli-
ny. Pani Marianna doczekała się 
również prawnuczka Jasia. 

W rodzinie mówi się o niej, że 
gdzie tylko mogła, to pomogła. 
– Była naprawdę niesamowicie 
rodzinna. Interesowała się losem 
wszystkich jej członków, a gdy 
komuś było źle, zamartwiała się 
o niego i starała pomóc. Nie po-
zostawała też obojętna na los in-
nych osób. Utrzymywała dobre 
kontakty z sąsiadami, zapraszała 
na Wigilię tych, o których wie-
działa, że żyją już tylko samot-
nie – wspomina Jolanta Majcher, 
druga synowa pani Marianny. 

Pani Marianna borykała się ze 
słabym zdrowiem. Po operacji 
serca i wszczepieniu rozruszni-
ka przeszła na rentę chorobową. 
Później jeszcze trzykrotnie pod-
dawała się operacjom, czwartej 
nie doczekała. Na zdrowiu pod-
upadła jeszcze bardziej po śmier-
ci swojego męża. Zmarła nagle,  
w domu, 29 lipca 2017 roku. Szy-
kowała kwiaty, z którymi chciała 
odwiedzić cmentarz.  ljs

Marianna Maciążek (1938-2017)

była naprawdę 
niesamowicie rodzinna. 
interesowała się  
losem wszystkich jej  
członków, a gdy komuś 
było źle, zamartwiała 
się o niego i starała 
pomóc.

 marianna maciążek 
   (1938-2017)

wykonanym przez nią 
bukietem kwiatów  
na łódzkim lublinku  
w 1985 roku witano lucelię 
Santos, brazylijską aktorkę 
grającą główną rolę  
w „niewolnicy izaurze”.  
w rodzinnym Starym 
imielniku zachwyt 
wzbudzały jej dożynkowe 
wieńce. była znana  
z uczynności i gościnności. 
dla rodziny stanowiła 
nieocenione wsparcie  
w chwilach trudnych  
oraz była wdzięcznym 
kompanem do żartów  
i zabawy w chwilach 
radości. najbliższym na jej  
wspomnienie ciągle jeszcze 
łza się w oku kręci. 
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Łowicz | Siostry bernardynki przygotowują się do jubileuszu

Wróciły do nas 100 lat temu,
20 lat po kasacie

Wspólnota franciszkańskich 
tercjarek zwanych bernardyn-
kami istniała w Łowiczu już  
w 1563 roku, zamieszkując drew-
niany dom przy klasztorze ojców 
bernardynów.

Obecny murowany klasztor 
i kościół powstał w 1650 roku  
z fundacji kasztelana gostyńskie-
go Marcina Sadowskiego i jego 
żony Eufrozyny z Walewskich. 
Fundację zatwierdził abp gnieź-
nieński Maciej Łubieński. Jurys-
dykcję nad bernardynkami spra-
wowali ojcowie bernardyni.

Kościół p.w. Niepokalanego 
Poczęcia NMP i św. Elżbiety Wę-
gierskiej zbudowany jest w stylu 
barokowym, według projektu ar-
chitekta Tomasza Poncino. Ele-
wację zewnętrzną kościoła zdo-
bią dwa posągi: św. Franciszka  
i św. Klary. 

Od początku swego istnienia 
klasztor łowicki na życzenie fun-
datora oprócz życia kontempla-
cyjnego zajmował się wychowy-
waniem dziewcząt, prowadząc 
prywatną pensję. W roku 1862 
siostry otworzyły 3-klasową szko-
łę żeńską, którą prowadziły tylko 
do 1865 roku, do jej zamknięcia 
przez władze zaborcze.

Po powstaniu styczniowym do 
klasztoru łowickiego przybywa-
ły zakonnice z innych skasowa-
nych klasztorów, między innymi 
usunięte z Warszawy siostry fe-
licjanki klauzurowe z matką An-
gelą Truszkowską. Kasata klasz-
toru łowickiego nastąpiła w 1898 
roku, a trzy ostatnie siostry zo-
stały przewiezione do klasztoru 
bernardynek w Wieluniu. Bu-

dynek klasztorny przeznaczono  
na mieszkania dla ludzi świec-
kich.

W roku 1918, dzięki stara-
niom łowickiego księgarza i li-
terata Romualda Oczykowskie-
go oraz na prośbę mieszkańców 
miasta Łowicza, klasztor ponow-
nie został przekazany bernardyn-
kom, które przybyły z Wielunia. 
Po powrocie do Łowicza siostry 
otworzyły szwalnię, pracow-
nię hafciarską oraz trzyklasową 
szkołę, którą w roku 1932 prze-
kształcono na 6-klasową szko-
łę powszechną. Funkcjonowała 

ona do 1939 roku; we wrześniu, 
po zbombardowaniu szpitala ło-
wickiego, budynek szkolny zo-
stał przekształcony na tymczaso-
wy szpital, który mieścił się tu do 
roku 1941.

W czasie okupacji niemieckiej 
siostry prowadziły szeroką dzia-
łalność charytatywną, wydając 
m.in. około 600 posiłków dzien-
nie dla osób poszkodowanych 
przez wojnę.

Po upadku powstania war-
szawskiego znalazły schronienie 
w łowickim klasztorze siostry sa-
kramentki, karmelitanki, wizytki, 

szarytki i inne zakonnice, a tak-
że kapłani. W budynku szkolnym 
siostry zorganizowały schronisko 
dla około 100 dzieci osieroco-
nych w powstaniu warszawskim. 
Dzieci miały zapewnione utrzy-
manie i naukę.

Po zakończeniu II wojny świa-
towej sierociniec przekształcono 
w Dom Dziecka p.w. św. Tere-
sy, a później zorganizowano in-
ternat dla dziewcząt, w którym 
siostry pracowały do 1961 roku, 
kiedy komunistyczne władze od-
sunęły je od pracy wychowawczej.  
W 1962 roku, za zgodą Pryma-

sa Polski Stefana Kard. Wyszyń-
skiego, w kościele bernardynek 
zaprowadzona została całodzien-
na adoracja Najświętszego Sa-
kramentu.

W roku 1996 siostry ponow-
nie otworzyły bursę dla dziew-
cząt, w której pracują bezintere-
sownie. Obecnie mieszka w niej 
25 dziewcząt. Siostry prowa-
dzą także opłatkarnię, pracow-
nię szat liturgicznych, pracownię 
ikonopisarstwa, ogród, gospodar-
stwo, służą pomocą charytatyw-
ną wydając posiłki dla biednych 
i bezdomnych oraz troszczą się  

o utrzymanie kościoła przy któ-
rym mieszkają.

Zapraszamy na nasze uroczy-
stości jubileuszowe 100. roczni-
cy powrotu bernardynek do Ło-
wicza w dniu 22 lipca 2018 roku 
o godz. 10.00; by podczas Eu-
charystii, którą sprawować będą 
przybyli na tę uroczystość ka-
płani pod przewodnictwem j.e. 
ks. bpa Wojciecha Osiala, razem  
z nami uwielbiać i dziękować do-
bremu Bogu za refundację klasz-
toru w Łowiczu.

Siostry bernardynki z Łowicza
s.Ł.S.

reklAmA

Siostry bernardynki z Łowicza, łącznie jest ich w tej chwili dwadzieścia osiem. Tu na zdjęciu, od lewej:  
s. karolina niedzielska, m. łucja Siejka, s. daniela kulesza, s. monika kowalik
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Barokowe wnętrze kościoła bernardynek w łowiczu.
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Zespół klasztorny po bernardynkach – tak wyglądał na początku XX wieku.
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Łowicz | kościół na korabce

Bo Pismo Święte  
jest najważniejszą księgą

27 maja w kościele Matki Bo-
żej Nieustającej Pomocy w Ło-
wiczu podczas mszy św. o godz. 
8.00, 10.00 i 12.30 gościć będzie 
s. Alicja – apostolinka ze Skiernie-
wic oraz świeccy współpracowni-
cy paulińscy. Siostra podzieli się 
refleksjami o znaczeniu Słowa Bo-
żego. Zainteresowani będą mogli 
kupić Biblię oraz biblijne audiobo-

oki. Wizyta związana będzie z mi-
sją propagowania Pisma Święte-
go. Jest ona ważna dla apostolinek, 
które należą do rodziny paulistów 
– zgromadzenia zakonnego, które-
go celem jest ewangelizacja przez 
apostolstwo za pomocą środków 
przekazu. Zgromadzenie prowa-
dzi w Częstochowie wydawnic-
two Edycja Świętego Pawła. mwk

RZUt OKIEm | pArAFiA Św. duchA 

W niedzielę, 20 maja, w parafii Świętego Ducha w Łowiczu 
obchodzona była uroczystość odpustowa Zesłania Ducha 
Świętego, potocznie Zielone Świątki. po mszy św. odprawionej o godz. 
12.00 wokół kościoła przeszła procesja eucharystyczna z asystą m.in. 
strażaków, lektorów i ministrantów oraz dziewczynek sypiących kwiaty. aa 
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Na mierzei Wiślanej. od lewej: marta Fijałkowska, natalia rybus, dorota 
wiśniewska i oliwia kostrzewa. 
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mastki | Szkolne koło pTTk

Włóczykije w Elblągu
Reprezentantki działającego  

w Szkole Podstawowej w Mast-
kach koła PTTK „Włóczyki-
je” uczestniczyły w Ogólnopol-
skim Zlocie Młodzieży Wiejskiej 
PTTK, w tym roku zorganizowa-
nym Elblągu. Mogą się pochwalić 
dużym sukcesem, bo w organizo-
wanej podczas zlotu kwalifikacji 
konkursowej zajęły II miejsce na 
16 zespołów. Reprezentantki szko-
ły to Marta Fijałkowska, Zuzanna 
Kołaczek, Oliwia Kostrzewa i Na-
talia Rybus, które do Elbląga uda-
ły się pociągiem wraz z opiekunką 
Dorotą Wiśniewską, nauczycielką 
i zarazem przewodniczką PTTK. 
Na miejscu uczestnicy nie traci-
li czasu na siedzenie w miejscu, 
zwiedzając Elbląg i Żuławy El-
bląskie czy Park Krajobrazowy 

Bażantarnia. Zeszli np. do najni-
żej położonego punktu w Polsce 
(w miejscowości Raczki Elblą-
skie, 1,8 m pod poziomem mo-
rza), podziwiali zachód słońca nad 
Mierzeją Wiślaną, bawili się na 
ognisku integracyjnym, wzięli też 
udział w grze terenowej na ulicach 
Elbląga. Za organizowane podczas 
zlotu konkurencje konkursowe, 
jak prezentacja własnego regio-
nu czy testy wiedzy, przyznawane 
były dla poszczególnych zespołów 
punkty – w klasyfikacji general-
nej całego zjazdu szkoła z Mastek 
znalazła się na II miejscu.

Zlot został zorganizowany 
przez Oddział PTTK Ziemi El-
bląskiej i komisję środowiskową 
Zarządu Głównego PTTK, trwał  
od 18 do 20 maja.  tm
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Widzimy czarno i boimy się (cz. II)
Kontynuujemy rozmowę z Karoliną  
Margraf-Obudzińską, psychoterapeutą z pracowni 
„Szkoła Optymizmu” w Łowiczu.

 Mówiliśmy, że można się 
pokusić o stwierdzenie, że sta-
ny lękowe są w Polsce pro-
blemem ogólnospołecznym,  
a ludzie, którzy korzystają z po-
mocy psychoterapeutów, są tyl-
ko świadomymi swych potrzeb 
niejako reprezentantami całe-
go społeczeństwa. A czy ludzie 
przychodzą do terapeuty także 
ze swoimi problemami w rela-
cjach z innymi? Z rodziną, mał-
żonkiem, z dziećmi?

– Tak. Często przychodzą  
z czymś, co jest przykrywką dla 
tego, co jest pod spodem, ale za-
wsze relacje są elementem spo-
tkań. Bo one albo będą wsparciem 
w pracy terapeutycznej, albo będą 
nam utrudniać pracę. Od naszych 
pierwszych relacji w życiu bar-
dzo wiele zależy. My, psycholo-
dzy, bardzo ciśniemy na to, żeby 
relacje rodziców z dziećmi były 
ciepłe, pełne mówienia wprost  
o emocjach, żeby nie ukrywać 
pewnych rzeczy. Bo dziś już wia-
domo, jak to jest ważne dla przy-
szłości dziecka, gdy już się stanie 
dorosłym człowiekiem. 

Gdybym miała wymienić parę 
kluczowych tematów, problemów 
z gabinetu, to są nimi relacje z ro-
dziną: rodzicami, mężem, potem 
relacje służbowe, następnie komu-
nikacja, która niestety u wielu lu-
dzi szwankuje…

 Nie umieją powiedzieć o so-
bie, wyrazić swoich uczuć?

– Wyrazić siebie i bronić swo-
ich granic, być asertywnym. Bo 
często jest tak, że znosimy coś 
przez 20 lat, aż w pewnym mo-
mencie szklanka się przepełni, 

rozlewa się – i wtedy przychodzi-
my do psychologa, by to ponapra-
wiał. No i kluczowym tematem 
są lęki, o których wspominaliśmy 
wcześniej, stany obniżonego na-
stroju. Przy czym nie każdy taki 
stan jest depresją, słowo to jest 
nadużywane. Bywa tak, że ktoś 
ma jeden dzień gorszego nastro-
ju, czuje tego dnia smutek i mówi, 
że ma depresję – to tak nie działa. 
Depresja jest ciężką chorobą, nie-
leczona jest chorobą śmiertelną, 
rozpoznajemy ją po całej gamie 
objawów – na pewno nie świadczy 
o niej sam obniżony nastrój przez 
jeden czy dwa dni. 

 Jak się umiera na depresję?
– Samobójstwo się popełnia.

 Kim są ludzie, którzy do 
Pani przychodzą? Da się ich ja-
koś sklasyfikować?

– Nie ma reguły. Ale na pew-
no w przypadku większości rodzi-
ców, którzy chcą, aby pomóc ich 
dziecku i dlatego przyprowadzają 
je tutaj, okazuje się, że trzeba pra-
cować także z nimi, dorosłymi. 
Bo dziecko pokazuje jako pierw-

sze, że w rodzinie coś nie działa. 
Jeżeli małżeństwo nie dogaduje 
się ze sobą, to oni często nie przyj-
dą na terapię dla siebie, ale jeże-
li dziecko zaczyna sprawiać pro-
blemy w szkole, zaczyna tam być 
agresywne i pani w szkole mówi 
im: Idźcie do psychologa, to co się 
okazuje: że nie dziecko wymaga 
pomocy, tylko rodzice. Oni wcze-
śniej by nie przyszli ze sobą jako 
parą. I często jest tak, że nie to,  
z czym klient przychodzi, jest pro-
blemem, że trzeba poszukać głę-
biej, że problem leży gdzie indziej.

 Z parami małżeńskimi Pani 
też pracuje?

– Tak.

 Z sukcesem? Jak się mierzy 
sukces w takich sprawach?

– Paradoksalnie, czasem sukce-
sem może być rozwód – bo prze-
stają wtedy stosować przemoc 
wobec siebie, a i dla dzieci niekie-
dy lepiej jest mieć rodziców osob-
no, niż wrogów pod jednym da-
chem. Ale najczęściej sukcesem 
jest jednak poprawa komunikacji 
– a czy to jest komunikacja w mał-
żeństwie, czy w innych relacjach, 
to mniej istotne. 

Na przestrzeni tych kilkuna-
stu lat, od kiedy prowadzę w Ło-

wiczu gabinet, bardzo wiele się 
zmieniło w świadomości ludzi. 
Przed laty zdarzało się często, że 
ktoś z Łowicza chciał koniecznie 
umawiać się ze mną w moim dru-
gim gabinecie, w Skierniewicach, 
bo nie chciał w Łowiczu. Teraz 
już od dawna nie miałam z taki-
mi obawami do czynienia, klien-
ci się nie wstydzą. Druga rzecz: 
kiedyś miałam jednego, czasem 
trzech pacjentów tygodniowo, te-
raz telefonów jest dużo więcej. 
To są zmiany na plus: im szybciej 
pójdziemy po pomoc, tym krócej 
trzeba potem pracować, by osią-
gnąć efekt. 

 To jest wzrost świadomości, 
czy też realnie przybywa pro-
blemów?

– Ja to traktuję jako dowód 
wzrostu świadomości, tego, że 
ludzie chętniej i szybciej szuka-
ją pomocy. Dawniej, jak przycho-
dzili, to było już tyle spraw na-
warstwionych, nagromadzonych, 
że problem był bardzo duży. Te-
raz wielu ludzi reaguje szyb-
ko. Mam parę takich osób, które 
przychodzą raz w roku, po pro-
stu wygadać się, wtedy nie ma 

mowy o psychoterapii, tylko jest 
zwykła konsultacja. W Stanach 
większość ludzi ma swego psy-
choterapeutę i u nas też mamy 
taki tryb życia, bez higieny życia 
psychicznego, że w pewnym mo-
mencie także dojdziemy do takie-
go etapu. Bo my jeszcze nie dba-
my o psychikę. 

 Jakie błędy popełniamy, że 
to nasze życie psychiczne jest 
tak obciążone?

– Pierwsza rzecz jest taka, że 
często rodzice, myśląc o dobru 
dzieci, zapominają o sobie sa-
mych. Gdy w którymś momencie 
jestem już cała dla swoich dzieci, 
zapomniałam o sobie, to nawar-
stwia się frustracja i złość. Więc 
musimy się nauczyć stawiać gra-
nice naszemu poświęceniu. Są 
też różne etapy w naszym sto-
sunku do dzieci: inaczej będzie 
funkcjonowała rodzina z dziec-
kiem 15-miesięcznym, a inaczej  
z 15-latkiem. To są dwa światy, 
piętnastolatek jest w pewnym sen-
sie samowystarczalny, piętnasto-
miesięczne dziecko nie. Małżeń-
stwo czy para jest więc w różnym 
czasie na różnych etapach, trzeba 

się dotrzeć, nauczyć komuniko-
wać swoje potrzeby. 

Generalnie kluczem do zacho-
wania zdrowia psychicznego jest 
dbanie o higienę, pod każdym 
względem: higienę snu, odżywia-
nia – bo jeżeli nasz organizm nie 
będzie prawidłowo odżywiony, to 
nasz mózg nie otrzyma potrzeb-
nej mu ilości witamin i mikroele-
mentów. Do tego sen, odpoczy-
nek i zadbanie o realizację swoich 
potrzeb, swojego hobby, po to, by 
mieć odskocznię od pracy. Bo je-
żeli to jest praca spokojna, od 8 
do 16, gdy nie wynoszę pracy do 
domu, tylko w domu jestem rze-
czywiście „w domu”, to jest więk-
sza szansa na zadbanie o siebie niż 
w sytuacji, gdy tylko ciałem je-
stem w domu, a myślami w pracy. 

 Jeżeli ktoś zdoła dochować 
tych podstawowych zasad higie-
ny życia psychicznego, automa-
tycznie będzie większym opty-
mistą w życiu?

– Na pewno będzie mu łatwiej. 
Optymizm i pesymizm są sche-
matem funkcjonowania, wypra-
cowanym bardzo często na prze-
strzeni naszych doświadczeń 
życiowych.

 Indywidualnych i zbioro-
wych?

– Tak. 
Rozmawiał Wojciech Waligórski

do tej Pory rozmawIaLIśmy z:
 burmistrzem Krzysztofem 
Kalińskim, historykiem, 
o dorobku i klęsce 
międzywojennego XX-lecia;
 Krzysztofem Górskim,  
byłym naczelnikiem miasta,  
o obchodach 11 listopada 
w roku 1988 i o schyłkowym 
okresie prl w łowiczu;
 Januszem Kukiełą  
o dużych rodzinach i o tym, 
co wnoszą do społeczeństwa;
 położną małgorzatą 
Grzegorczyk o tym,  
co zmieniło się na oddziałach 
położniczych;
 ginekologiem Adamem 
Skonecznym o tym, dlaczego 
tyle kobiet rodzi przez 
cesarskie cięcie;
 biskupem seniorem 
Józefem Zawitkowskim  
o świętach bożego narodzenia 
w łowiczu;
 Krzysztofem miklasem  
o specyfice polskich świąt  
bożego narodzenia na tle 
innych krajów;

 archiwistą markiem 
Wojtylakiem o tym, jak polacy 
poszukują swoich korzeni;
 wolontariuszką Agnieszką 
Kołaczek o tym, dlaczego 
warto angażować się  
w pomaganie innym;
 Cezarym Gawrońskim  
o tym, jak polacy piją i co robić, 
by pili mniej;
 psychologiem, terapeutą 
Hanną Wojciechowską  
o uzależnieniu od narkotyków;
 Wojciechem Czubatką  
– o emigracji z polski i jak 
można się odnaleźć – lub nie  
– na obczyźnie;
 Adamem Rogowskim-
tylman, specjalistą 
onkologiem, o tym rak 
przestaje być tabu;
 Jakubem Petelewiczem,  
o uwikłaniu polaków w zagładę 
polskich żydów i ich ratowanie;
 podinspektorem 
Grzegorzem Radzikowskim, 
o kondycji polskiej policji;
 Beatą Jeziorowską, 

polonistką w pijarskim lo  
o tym, jakim językiem mówią 
licealiści;
 ks. Romanem Batorskim 
o wierze polaków;
 Justyną tufalską, o tym, jak 
polacy organizują wesela i jak 
się na nich bawią;
 dr Anną Leszczyńską, 
doradcą podatkowym, 
o podatniku w gąszczu 
przepisów;
 Witoldem Kosińskim, 
właścicielem dwóch sklepów 
spożywczych, o szansach 
polskiego drobnego handlu;
 Alicją Chojecką, 
właścicielką biura podróży, 
o zagranicznych wyjazdach 
polaków;
 Arturem Rożniatą, 
animatorem kółka 
fotograficznego w Sp 1, o tym, 
czemu może służyć rodzinna 
fotografia;
 marianną Sierotą, 
właścicielką domów weselnych, 
o tym, jak obecnie świętuje się 
dzień i komunii Świętej.

1918-2018
100 lat odzyskania Niepodległości

Co tydzIeń,  
o PoLSCe

od listopada ubiegłego 
roku, poprzedzając 100. 
rocznicę odzyskania 
niepodległości przez polskę, 
prowadzimy na naszych 
łamach cykl cotygodniowych 
rozmów z ludźmi różnych 
zawodów, zaangażowań, 
odpowiedzialności, zamiłowań, 

których pytamy o to, jaka 
jest nasza niepodległa 
polska. wyróżnikiem jest 
to, że każda z osób, którą 
prosimy o rozmowę, jest 
albo mieszkańcem naszego 
miasta lub okolicy, albo stąd 
pochodzi, tu rozpoczynała 
naukę, emocjonalnie bądź 
rodzinnie czy towarzysko jest 
nadal z tą ziemią związana. 

nasze wywiady – obecny 
jest kolejnym – mają na celu 
pokazać nam polskę jaką jest 
obecnie i jacy są polacy – jak 
wygląda nasze życie A.d. 
2018. każdego z naszych 
rozmówców pytamy o inny 
wycinek naszej rzeczywistości, 
by całość stworzyła, widziany  
z łowickiej perspektywy, obraz 
naszego kraju. Redakcja

Karolina margraf-Obudzińska
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RZUt OKIEm | 40 uczniów Szło nA JASną Górę

363 Łowicka Piesza 
Pielgrzymka na Jasną Górę już 
za nami. 19 maja, po 6 dniach 
wędrówki pod hasłem:  
„posłani przez ducha Świętego”, 
pątnicy dotarli do matki bożej. 
w gronie pielgrzymów, po raz 
kolejny, nie zabrakło uczniów 
zespołu Szkół w zduńskiej 
dąbrowie, których tym razem było 
aż 40. wyraźnie zaakcentowali  
oni swoje uczestnictwo  
w pielgrzymce, przygotowując 
zgodną z obchodami 100-lecia 
odzyskania niepodległości, 
patriotyczną oprawę. opr. mwkzS

 c
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Łaguszew | Gminny dzień matki 

„Serce Matki” znów trafi
do jednej z kobiet 
W najbliższą sobotę, 26 maja, w Łaguszewie 
odbędą się uroczystości z okazji Gminnego Dnia 
Matki. Tradycyjnie już jedna z kobiet zostanie 
uhonorowana statuetką „Serce Matki”. 

Święto rozpocznie msza św. 
odprawiona o godz. 12.00 w sali 
gimnastycznej w Łaguszewie. 
Po jej zakończeniu dzieci z miej-
scowej szkoły zaprezentują krótki 
program artystyczny z okazji Dnia 
Matki. 

Najważniejszym momentem 
uroczystości będzie przyznanie 
statuetki „Serce Matki”. – W ten 
sposób co roku doceniamy jedną  
z kobiet za trud wychowania dzie-
ci i przejścia, jakich doświadczy-
ła w życiu – mówi nam Sylwia 

Gładka, przewodnicząca Gminnej 
Rady KGW w Kocierzewie Płd. 

W tamtym roku statuetkę otrzy-
mała Henryka Pawlina z Wicia, 
która przez 25 lat była przewod-
niczącą KGW w swojej wsi, zaś 
w najbliższą sobotę uhonorowa-
na zostanie nią jedna z mieszka-
nek Łaguszewa – stąd m.in. wy-
bór miejsca uroczystości. 

Podczas tej samej uroczysto-
ści przewodniczący Związku 
Kółek i Organizacji Rolniczych  
w Łowiczu Edward Gnat i szefo-
wa powiatowych struktur KGW 
Maria Pietrzak wręczą odznacze-
nia dla najbardziej zasłużonych 
działaczek KGW. Po części ofi-
cjalnej odbędzie się poczęstunek 
dla zaproszonych gości.  aa 

Sukcesem jest poprawa 
komunikacji – a czy  
to jest komunikacja  
w małżeństwie,  
czy w innych relacjach, 
to mniej istotne.
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Historia i teraźniejszość | czego nas uczy ostatnie 100 lat

Z pozycji siły 
Dziś 19. odcinek naszego cyklu „Nieskończenie 
Niepodległa”, realizowanego przy współpracy  
z niezależnym ośrodkiem dokumentacji  
i najnowszych dziejów Polski „Karta”. Piszemy 
w nim o ostatnich latach  
II Rzeczpospolitej, gdy państwo polskie,  
w poczuciu swej siły, regulowało zadawnione 
konflikty z sąsiadami: Litwą i Czechosłowacją.

30 września 1938. Pół 
roku po upokarzającym Litwę 
ultimatum, Polska wymusza ule-
głość Pragi w sprawie Zaolzia. 
Chce pokazać Europie swoją moc.

W ślad za skutecznymi anek-
sjami III Rzeszy wobec Austrii  
i Czechosłowacji, władze II RP 
postanawiają skorzystać z aury 
stanowczej polityki między naro-
dami. W marcu 1938 incydent na 
granicy z Litwą staje się pretek-
stem do złamania jej oporu wobec 
nawiązania stosunków dyploma-
tycznych z Polską. Wojsko manife-
stuje gotowość do interwencji, lecz 
litewskiej granicy nie przekracza. 
Na początku października nato-
miast Rzeczpospolita odbiera Za-
olzie, wprowadzając tam armię.

Uległość Litwy i Czechosło-
wacji wzmacnia w kraju złudne 
poczucie mocarstwowości. Pro-
paganda rządzącej sanacji prze-
konuje Polaków, że ich państwo 
potrafi nie tylko radzić sobie  
z narastającymi konfliktami we-
wnętrznymi, ale otwiera się  
na dalsze podboje. Liczebność 
członków Ligi Morskiej i Kolo-
nialnej, żądających kolonii zamor-
skich, zbliża się do miliona.

 17 marca 1938 – po za-
strzeleniu polskiego żołnierza 
przez strażników litewskich rząd 
polski wystosowuje wobec Li-
twy ultimatum w sprawie natych-
miastowego nawiązania stosun-
ków dyplomatycznych (wcześniej 
między Polską a Litwą trwał stan 
konfliktu, przede wszystkim z po-
wodu przyłączenia do Polski Wi-
leńszczyzny). Rząd litewski przyj-
muje ultimatum 19 marca.

 Z informacji w wileńskim 
„Słowie”

Na placu Marszałka Piłsudskie-
go zgromadził się kilkunastoty-
sięczny tłum, podzielony na cały 
szereg organizacji, z wielką ilo-
ścią sztandarów i transparentów 
[…]: „Ukarać zbrodniarzy litew-
skich!”, „Serce Polski – to Wilno”, 
„Marszałku Śmigły, prowadź nas 
na Kowno!”, „Niech żyje unia Li-
twy z Polską!”, „Zmusić Kowno 
do uregulowania stosunków pol-
sko-litewskich”.

 Warszawa, 17 marca 1938

 maria Dąbrowska (pisar-
ka) w dzienniku

W ogromnym napięciu czeka-
my na odpowiedź na polskie ul-
timatum, żądające nawiązania 

normalnych stosunków 
dyplomatycznych z tym 
krajem. […] Wreszcie,  
o pierwszej dodatek nadzwyczaj-
ny, że Litwa przyjęła polskie wa-
runki. Ogromna ulga. 

 Warszawa, 19 marca 1938

 michał Römer w dzienniku
Przyjęcie przez Litwę żą-

dań ultymatywnych polskich nie 
jest niczym innym, jak załama-
niem całej dotychczasowej polity-
ki narodowej litewskiej. […] Jest  
w tym i obraza, i upokorzenie,  
i rozterka głęboka rozdroża,  
i przeczucia oraz reminiscencja 
historyczna Unii Lubelskiej.

 Kowno, 20 marca 1938

 2 października 1938  
– Czechosłowacja przyjmuje pol-
skie warunki dotyczące oddania 
Zaolzia (części Śląska Cieszyń-
skiego znajdującej się za Olzą). 
Oddziały Wojska Polskiego, wi-
tane owacyjnie przez polską spo-
łeczność, zajmują zwrócone zie-
mie.

 Z ultimatum rządu RP wo-
bec rządu Czechosłowacji 

Rząd polski widzi się zmuszo-
ny żądać w sposób najbardziej ka-
tegoryczny [...]: natychmiastowego 
ustąpienia oddziałów wojskowych  
i policyjnych z terytorium [Zaolzia] 
[...] i oddania w sposób ostateczny 
wspomnianego terytorium polskim 
władzom wojskowym.

 Praga, 30 września 1938 

 Z informacji w „myśli Naro-
dowej” 

Stał się fakt radosny: [...] po-
większyliśmy granice Rzeczy-
pospolitej. [...] Zdobyliśmy się na 
krok wybiegający poza ideę wy-
łączną obrony, krok o charakterze 
ekspansywnym. Znaczenie więc 
moralne i materialne zajęcia Śląska 
jest duże – fakt ten nie może pozo-
stać bez następstw w dalszym bie-
gu naszej polityki zagranicznej. 

 Warszawa, 
 9 października 1938

Kraków, marzec 1938. komunikat o ultimatum wystosowanym przez 
rząd polski do rządu litewskiego. 

Karwina, październik 1938. polscy mieszkańcy miasta podczas 
defilady po zajęciu zaolzia. 

Orłowa, październik 1938. Sprzedawca kartonów 
z polskim godłem podczas uroczystości po zajęciu 
zaolzia. 

Czeski Cieszyn, październik 1938. defilada polskich 
wojsk po zajęciu zaolzia. 
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Łowicz | Sympozjum naukowe w wyższym Seminarium duchownym

Myśląc o Polsce
Już po raz czternasty 
w gmachu Wyższego 
Seminarium Duchownego 
w Łowiczu zorganizowane 
zostało sympozjum 
naukowe. W tym roku 
przyświecało mu hasło 
„Myśląc o Polsce”, a wątki 
patriotyczne – zawsze 
obecne – tym razem  
były podkreślane  
w sposób szczególny,  
w związku z tegorocznym 
jubileuszem odzyskania 
niepodległości.

Najpierw gości powitał rektor 
WSD ks. Sławomir Wasilewski, 
a na widowni sali audiowizual-
nej zasiedli m.in. ks. bp Andrzej 
F. Dziuba i ks. bp Wojciech Osial, 
a także inne osoby, w tym alumni, 
księża, zakonnicy i siostry zakon-
ne, katecheci i inni zainteresowani 

Pierwszym z wykładowców 
był prof. dr hab. Wiesław Wysoc-
ki z UKSW w Warszawie, które-
go w Łowiczu przedstawiać nie 
trzeba, jest przecież Honorowym 
Obywatelem Łowicza. Mówił on 
o roli Kościoła w walce Polaków 
o niepodległość, przypominając 
między innymi to, że za działal-
ność i bohaterstwo tylko w okre-
sie do 1918 roku 7 duchownych 
zostało odznaczonych krzyżem 
Virtuti Militari, ok. 50 Krzyżem 
Walecznych, a ok. 300 Krzyżem 
i Medalem Niepodległości. Ka-
pelani byli liczni w Błękitnej Ar-
mii, POW, Legionach – praktycz-
nie w każdej militarnej organizacji 
niepodległościowej. Działali rów-

nież w polskich organizacjach po-
litycznych, dobroczynnych i cha-
rytatywnych, a z ich autorytetem 
liczyły się praktycznie wszystkie 
ugrupowania i organizacje od pra-
wicy do lewicy (wyłączając jedy-
nie nielicznych wówczas w Polsce 
komunistów). Profesor wspomniał 
też o roli polskich hierarchów roż-
nych struktur kościelnych, którzy 
potrafili spoić rozdarty pomiędzy 
poszczególne zabory naród. Przy-
pomniał niezwykle ważną rolę, 
jaką dla Polski odegrał wizytator 
apostolski, a później nuncjusz pa-
pieski kard. Achille Ratti – póź-
niejszy Pius XI, nazywany „pol-
skim papieżem”.

Kapucyn o. dr Gabriel Barto-
szewski przypomniał natomiast 
postać bł. Honorata Koźmińskie-
go (1829 – 1914), współpatrona 
diecezji łowickiej. Temat ten zna 
dokładnie, ponieważ jako ekspert 
od prawa kanonicznego uczestni-
czył w procesie beatyfikacyjnym 
ojca Honorata. Trzecią z wykła-

dających była dr Monika Waluś, 
specjalistka od teologii, wykłada-
jąca m.in. na UKSW oraz w wyż-
szych seminariach duchownych, 
która omówiła działalność świę-
tych i błogosławionych na rzecz 
odzyskania niepodległości. Ona 
również wiele uwagi poświęciła 
bł. Honoratowi Koźmińskiemu, 
a także bł. Bolesławie Lament. 
Po wykładach i krótkiej przerwie 
ks. Piotr Kaczmarek poprowadził 
dyskusję panelową z udziałem ca-
łej trójki prelegentów, a dominują-
cym tematem była postać bł. Ho-
norata Koźmińskiego. Na koniec 
głos zabrał ks. bp Andrzej F. Dziu-
ba, który stwierdził, że odzyskanie 
niepodległości przez Polskę było 
także wielkim darem dla Europy. 

Oprócz łowickiego semina-
rium, organizatorami wydarzenia 
były także Papieski Wydział Teo-
logiczny w Warszawie – Colle-
gium Ioanneum oraz Wojewódzki 
Ośrodek Doskonalenia Nauczy-
cieli w Skierniewicach.  tm

Prelegenci tegorocznego sympozjum. od lewej: prof. dr hab. wiesław 
wysocki, o. dr Gabriel bartoszewski i dr monika waluś.

To
m

A
S

z 
m

AT
u

S
iA

k

Łowicz | przedszkole nr 1

Polak mały – patriotyczny piknik
Symbole i barwy narodowe 
królowały podczas 
pikniku rodzinnego 
„Kto Ty jesteś – Polak 
mały” zorganizowanego 
w Przedszkolu nr 1 
„Stokrotka” w Łowiczu.

Impreza miała miejsce 21 maja, 
kierowana była głównie do pię-
cio- i sześciolatków oraz ich ro-
dzin. Jak na wszystkim miejskich 
imprezach nawiązujących do 
100-lecia odzyskania przez Pol-
skę niepodległości, obecny był 
także burmistrz miasta Krzysz-
tof Jan Kaliński. Piknik rozpoczął 
się o 15.30 od krótkiego programu 
artystycznego, przygotowanego 
przez nauczycielki Izabelę Plichtę 
i Alicję Walak. Były też rodzinne 
warsztaty plastyczne, w których 

dzieci wraz z rodzicami tworzy-
ły na przykład flagi i godła pań-
stwowe, biało-czerwone kotyliony 
czy bibułowe kwiaty. Przeprowa-

dzono kilka zabaw i konkursów  
– wszystkie nawiązywały do pa-
triotyzmu i tegorocznego jubile-
uszu.  tm

Łowicz, Warszawa | „pijarska” na Targach książki

W poszukiwaniu książek z duszą
Klasy I i II humanistyczna Pi-

jarskiego LO w Łowiczu wraz  
z nauczycielami Beatą Jeziorow-
ską i Piotrem Komuńskim brały 
udział w IX Targach Książki, zor-
ganizowanych na Stadionie Naro-
dowym w Warszawie.

Była to okazja do zapoznania 
się z ofertą stołecznych księgarni  
i antykwariatów. O wyjeździe 
opowiadały nam Daria Fijołek  

i Daria Gładka. Przyznają, że to 
doskonała okazja dla lubiących 
łowić „perełki” wśród książek,  
a także poznawać najciekaw-
sze antykwariaty. Jak zauważają  
– w Łowiczu wybór książek do 
kupienia jest niewielki, oferty 
antykwariatów to głównie pod-
ręczniki, a w „Empiku” są tylko 
pozycje w danym momencie naj-
popularniejsze – poza tym nowe, 

jakby świeżo z drukarni, podczas 
gdy, ich zdaniem, książka nabie-
ra duszy, kiedy znać na niej piętno 
czasu. Każdy z uczestników kupił 
coś dla siebie, najczęściej po kil-
ka książek. Obie Darie jako przy-
kłady wyszukanych na targach 
smaczków podają na przykład 
stare wydania „Cierpień młode-
go Wertera” czy rosyjskojęzyczne 
„Mistrza i Małgorzaty”.   tm

Część artystyczna otwierająca piknik – dzieci rozpoczęły od piosenek 
legionowych i ułańskich. 
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Ludzie

reklAmA

Ciekawi ludzie | marcin Fabjański

Naucza jak być wiecznym uczniem
W Trevi Nel Lazio, małym miasteczku niedaleko Rzymu, działa Apenińska Szkoła Żywej Filozofii  
– to miejsce, w którym z założenia prowadzi się filozoficzne rozważania, ale nie w formie akademickich dysput,  
a przez swobodne rozmowy, spacery po malowniczej okolicy czy medytację. Szkołę stworzył i prowadzi 
pochodzący z okolicy Łowicza Marcin Fabjański – filozof, trener osobisty, nauczyciel medytacji i dziennikarz. 

Urodził się w Łowiczu w 1970 
roku, a dorastał i wychowywał  
w Kiernozi. Ma tutaj przyrod-
nie rodzeństwo – siostrę i brata,  
z którymi utrzymuje żywe kontak-
ty, dlatego, jeśli ma okazję, chęt-
nie zagląda w te strony. W 2014 
roku wybrał się w pieszą podróż 
śladami Johanna Gottlieba Fich-
tego z Lipska do Kaliningradu,  
w czasie której zatrzymał się  
w Łowiczu (co odnotowaliśmy 
także na naszych łamach). – Bar-
dzo się ucieszyłem, kiedy dowie-
działem się, że Fichte w czasie tej 
podróży prawdopodobnie zatrzy-
mał się w Łowiczu – mówi.

Poszukiwania  
po całym świecie
Cofnijmy się jednak jeszcze  

o kilka lat wstecz. Zainteresowa-
nie filozoficznymi rozważaniami 
zaczęło się u niego jeszcze przed 
podjęciem studiów, trudno po-
wiedzieć kiedy. Nigdy nie zado-
walał się powierzchownymi opi-
sami rzeczywistości, gotowymi 
modelami i schematami, zawsze 
chciał rzeczywistość drążyć i sta-
wiać pytania o jej sens. Dużo czy-
tał, sam poszukiwał lektur. W cza-
sach, kiedy uczył się w liceum  
w Płocku, zapoznał się z pisma-
mi Fryderyka Nietzschego, które 
go zafascynowały. Później studio-
wał filozofię na UAM w Pozna-
niu oraz na University of York  
w Wielkiej Brytanii. Doktorat pi-
sał z filozofii porównawczej. Myśl 
Wschodu, której na studiach uni-
wersyteckich praktycznie nie 
było, zgłębiał z książek, a później 
także w klasztorach i centrach me-

dytacyjnych w Azji, USA i Euro-
pie. 

Dziś, mimo jeszcze dość mło-
dego wieku, ma już w dorobku 
wiele książek, scenariuszy i fil-
mów dokumentalnych, wiele pu-
blikacji prasowych w różnych 
wydawnictwach, by wspomnieć 
choćby „Duży format”, które-
go był kiedyś stałym felietoni-
stą. Mówił o sobie, że z zawodu 
jest dziennikarzem, ale w pew-
nym momencie stwierdził, że nie 
do końca chce, by było to jego 
główne zajęcie. Ponieważ zawsze 
interesowało go praktyczne sto-
sowanie filozofii, pisał artykuły  
i książki o charakterze poradni-
ków, z czasem dał się przekonać 
do prowadzenia warsztatów – naj-
pierw pojedynczych, potem ca-
łych szkoleń, aż w końcu dojrzała 
w nim myśl o utworzeniu filozo-
ficznej szkoły. Pierwszy kurs po-
prowadził w 2010 roku.

tam gdzie medytował 
św. benedykt
Początkowo wszystkie zajęcia 

miały miejsce się w Polsce, póź-
niej jednak postanowił, że głów-
ne warsztaty odbywać się będą 

we Włoszech. Jesienią ubiegłego 
roku wprowadził się do kamien-
nego domku w Trevi Nel Lazio. 
Choć zajmuje się głównie szko-
łą, nie zaprzestał całkiem pisania 
i publikowania, wciąż ma nowe 
pomysły, które realizuje. Obec-
nie pracuje na przykład nad ko-
miksem, którego bohaterami będą 
słynni filozofowie.

Mówi, że być może coś jednak 
jest w stwierdzeniu Nietzschego  
o tym, że gęsto zachmurzone nie-
bo północy nie sprzyja lotności 
myśli. Już wcześniej marzył o po-
łudniu Europy – miejscu, gdzie ro-
dziła się i kształtowała cywilizacja 
europejska i chrześcijańska, któ-
re było przez wieku jej centrum, 
ale poprzez swoje otwarcie przyj-
mowała także to, co najcenniejsze  
z Azji. Niedaleko miejsca, gdzie 
znajduje się jego szkoła, w jednej 
z jaskiń, swoje medytacje uprawiał 
w VI wieku św. Benedykt z Nur-
sji. Apenińska Szkoła Żywej Filo-
zofii to z założenia miejsce, gdzie 

filozofia jest nauczana podobnie 
jak w starożytnych Indiach, Chi-
nach, Grecji czy Rzymie, kiedy 
jeszcze miała z założenia służyć 
w życiu praktycznym, pomagać  
w odnalezieniu trwałego szczę-
ścia, spokoju ducha (dziś byśmy 
to raczej określili „zdrowiem psy-
chicznym”, choć nie jest to do 
końca równoważne) czy cnót mo-
ralnych. Tak było, zanim filozo-
fia została przekształcona w na-
ukę ściśle teoretyczną czy wręcz 
hermetyczną – też fascynującą, 
ale raczej mało pomocną w roz-
wiązywaniu typowo „życiowych” 
problemów. Swój stosunek do 
ogólnie przyjętych współcze-
śnie form pedagogiki i dydaktyki 
Marcin Fabjański określa mianem 
„nieufny”. 

Odwołuje się do starożyt-
nych korzeni, przy czym nie czy-
ni ścisłego rozdzielenia pomię-
dzy klasyczną filozofią Zachodu 
a mądrością Wschodu, bo w obu 
chodziło o to samo – a oparciem 

miało być zrozumienie rzeczywi-
stości. Inspiruje się więc wielo-
ma myślicielami z różnych epok  
i szerokości geograficznych, po-
trafi jednak wymienić swój ścisły 
prywatny kanon: Lao-tse, Gauta-
ma Budda, Epikur, Epiktet, Ma-

rek Aureliusz, Montaigne, Nietz-
sche i Schopenhauer.

oferta edukacyjna
Apenińska Szkoła Filozofii ofe-

ruje 100-godzinny kurs „dostro-
jenia do procesu życia”, w któ-
rym uczeń ma możliwość stałego 
kontaktu z nauczycielem (z tego 
względu w jednym kursie może 
brać udział maksymalnie 12 stu-
dentów naraz). Trwa on trzy mie-
siące – można wybrać opcję je-
sienną (październik – grudzień) 
albo wiosenną (kwiecień – czer-
wiec) i składa się z dwóch spotkań 
w Warszawie, siedmiu warszta-
tów online i tygodniowego, in-
tensywnego warsztatu we Wło-
szech. Można się też udać na same 
warsztaty we Włoszech trwające 
3 – 6 dni. Przykładowy plan za-
jęć jednego dnia takich warszta-
tów wygląda tak: wspólna medy-
tacja, śniadanie, czytanie tekstów 
rzymskich stoików, eksperymenty 
myślowe, pisanie terapeutyczne, 
ćwiczenia, dociekanie, lunch, lek-
ki trekking na szczyt Monte Au-
tore (1855 m), nauka wchodzenia  
w „stany podwyższonej uważno-
ści”, kolacja, dociekanie, medy-
tacja. Do szkoły przyjechać moż-
na w dowolnym terminie, ale po 
wcześniejszym umówieniu się 
przez telefon. 

dla kogo taka szkoła?
Od słuchaczy Marcin Fabiański 

wymaga tylko jednego – otwarto-
ści na metafizykę. – Nie mam zbyt 
wiele do zaoferowania ludziom, 
którzy już wszystko wiedzą  
– mówi. Jego zdaniem nie powin-
ny tu być przeszkodą światopoglą-
dowe czy religijne przekonania, 
ponieważ filozofia i religia, choć 
zajmują się niemal tym samym 
(szukaniem odpowiedzi na kwe-
stie najważniejsze), są aktywno-
ściami o innych charakterze, które 
się nie wykluczają. – Nikogo nie 
chcę sprowadzać na moją ścież-
kę, bo każdy powinien pozostać 
na swojej – mówi Marcin Fabjań-
ski. – Staram się tylko pokazywać, 
podpowiadać, skłaniać do prze-

zgłaszają się ludzie, 
których według 
pospolitych kryteriów 
można by uznać  
za ludzi sukcesu,  
a którym te materialne 
dobra i status 
społeczny przestały 
dawać satysfakcję  
i poczucie szczęścia.

tomaSz
matuSIak

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Zajęcia w Apenińskiej Szkole Żywej Filozofii nie odbywają się w żadnej auli. 
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marcin Fabjański w Sali 
radzieckiej łowickiego ratusza, 
podczas wizyty w trakcie jego 
wędrówki śladami Fichtego  
w 2014 roku. 
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myślenia danego tematu, zresztą 
działa to w obie strony, bo ja rów-
nież wciąż uczę się od słuchaczy. 
Nikogo chcę nikogo uczynić wy-
znawcą buddyzmu czy jakiejkol-
wiek innej religii, jedynie podsu-
wam to, co moim zdaniem warte 
jest przemyślenia i doświadczenia.

W zajęciach chodzi zasadniczo 
o poprawę jakości życia. Nie jest 
to typowa psychoterapia, bo nie 
przyjeżdża się w celu rozwiązania 
konkretnego problemu (jak brak 
pewności siebie, nałogi, brak mi-
łości, trauma po stracie kogoś bli-
skiego), ale w celu poznawania na-
tury swojej i świata. – W pewnym 
sensie filozofia uzdrawia, na przy-
kład z lęku przed śmiercią – wyja-
śnia Marcin Fabijański. – Wyzwo-
lenie od niego zmienia całe życie, 
przez co może pomóc w wyzwo-
leniu się na przykład od alkoholi-
zmu, ale na to nie daję gwarancji, 
od tego są specjaliści.

Na razie z oferty korzystają 
głównie Polacy. Oczywiście bar-
dzo różni, z różnymi motywa-
cjami. Można jednak pokusić się  
o wyodrębnienie pewnego, sto-
sunkowo najczęściej spotykanego 
typu – który raczej nie będzie za-
skoczeniem. Najczęściej do szko-
ły zgłaszają się ludzie dobrze sy-
tuowani finansowo (trzeba też 
pamiętać, że kursy są płatne), któ-
rych według pospolitych kryte-
riów można by uznać za ludzi suk-
cesu, a którym te materialne dobra 
i status społeczny przestały dawać 
satysfakcję i poczucie szczęścia. 

Nie są to desperaci, których 
celem jest porzucenie na sta-
łe wszystkiego i zamknięcie się 
w pustelni – po kursie wraca-
ją do swoich domów, prac i co-
dziennych zajęć. Wielu z nich 
utrzymuje kontakt z Marcinem 
Fabjańskim, wymieniają się prze-
myśleniami, polecają sobie cieka-
we lektury i miejsca warte odwie-
dzenia. 

reklAmA

WtZ Parma | wspólne przedsięwzięcie z gminnymi szkołami

Arkadia uwieczniona
na plenerze malarskim
Około 60 osób, uczniów szkół działających na terenie gminy Łowicz  
oraz podopiecznych Warsztatów Terapii Zajęciowej w Parmie, wzięło udział  
18 maja w plenerze malarskim zorganizowanym w parku w Arkadii. Wynik ich 
pracy będzie można obejrzeć 11 czerwca na wystawie w muzeum w Łowiczu.

Plener został zorganizowany 
przez Warsztaty w Parmie już 
po raz 11., ideą ich jest integracja 
i twórcze rozwijanie młodzieży 
i osób biorących udział w zaję-
ciach WTZ. Tym razem odbywał 
się on w dość niesprzyjających 
warunkach atmosferycznych, bo 
przy opadach deszczu. Niemniej 
nikt nie zrezygnował i większość 
uczestników spędziła w parku 
około 3 godzin, szkicując, rysu-
jąc i malując farbami.

Wiktoria Flis z klasy gim-
nazjum w Szkole Podstawowej  
w Popowie, uczestniczyła w ple-
nerze z WTZ po raz piąty, malo-

wała już obiekty m.in. w Muzeum 
Żelazowej Woli, Muzeum Niebo-
rowie i skansenie w Maurzycach, 
w Arkadii skupiła się na Przybyt-
ku Arcykapłana. 

– Bardzo lubię rysować, ma-
lować, często tak spędzam wol-
ne chwile w domu – mówiła nam 
w Arkadii. – Na plenerach malu-
je się jednak zupełnie inaczej, bo 
jest bezpośredni kontakt z tym, 
co się uwiecznia na papierze. 
Bardzo to lubię. Dodała, że naj-
bardziej lubi przelewać na papier 
kształty budynków, myśli o tym, 
aby w przyszłości studiować ar-
chitekturę.

– Najczęściej rysuję w domu 
postaci z kreskówek, ale ryso-
wanie tu, na plenerze, jest zupeł-
nie innym, ale bardzo fajnym do-
świadczeniem, podoba mi się 
połączenie rysowania i bycia na 
łonie przyrody – mówiła nam 
Amelia Szkopiak z SP w Popo-
wie, która szkicowała arkadyjski 
łuk, pracę zamierzała wykończyć 
w domu przy użyciu kredek. 

Alicja Walczak, nauczyciel-
ka plastyki w szkole w Popowie, 
ocenia, że dla dzieci i młodzieży 
malowanie w plenerze jest nie-
zwykle ważnym doświadcze-
niem, bo mają bezpośredni kon-

takt z uwiecznianym obiektem  
w otaczającej go przestrzeni.  
– Proszę mi uwierzyć, że pra-
ce wykonane w plenerze są za-
wsze zupełnie inne niż prace two-
rzone w klasie z wyobraźni, czy  
z pamięci. Same dzieci, patrząc 
na efekt swojej pracy, często są 
zdziwione, ale i zadowolone – po-
wiedziała nam. Wiesław Sierota  

z WTZ Parma powiedział nam, 
że w plenerze udział wzięły kilku-
osobowe delegacje ze wszystkich, 
oprócz jednej, szkół z terenu gmi-
ny Łowicz. Uczestnicy mają czas 
do 4 czerwca, aby dokończyć pra-
ce i przekazać je organizatorom. 
Zostaną one ocenione i 11 czerw-
ca zaprezentowane na wystawie  
w Muzeum w Łowiczu.  tb

Sanniki | i Festiwal pianistyczny „dźwięki mazowsza” 

Wystąpiło 32 uczniów szkół muzycznych
Uczniowie szkół muzycznych 

prezentowali swe umiejętności 
podczas I Festiwalu Pianistycz-
nego „Dźwięki Mazowsza”, któ-
ry odbył się 14 i 15 maja w pałacu  
w Sannikach. Organizatorami 
było Europejskie Centrum Arty-
styczne im. Fryderyka Chopina 
w Sannikach wraz ze Szkołą Mu-
zyczną I stopnia w Gąbinie. 

Wystąpiło 32 uczniów szkół 
muzycznych. – Poziom, który 

prezentowali podczas przesłu-
chań, był wysoki, nie obyło się 
oczywiście u niektórych bez tre-
my – powiedziała nam Monika 
Gadzińska z ECA w Sannikach. 
Przez cały poniedziałek komi-
sja przysłuchiwała się grze mło-
dych pianistów, którzy podzieleni 
zostali na grupy, zgodne ze stop-
niem kształcenia. 

W grupie I trzeba było wy-
konać dwa dowolne utwory pol-
skich kompozytorów, w tym jeden 
z wieku XIX. Grupa II przygo-
towała dowolny utwór polskiego 
kompozytora i jeden Fryderyka 

Chopina, bądź innego polskiego 
kompozytora z końca XVIII lub  
I połowy XIX wieku. Z kolei gru-
pa III prezentowała utwór Chopi-
na i drugi dowolnego polskiego 
kompozytora. W grupie I trzecie 
miejsce zajęła Aleksandra Kacz-
marek. Grupa II: III miejsce Maja 
Guzik i Nadia Mendyk, II miejsce 
Olaf Ciba, I miejsce Stanisław Ku-
rowski, Grand Prix Maciej Doma-
gała. Grupa III: II miejsce Anna 
Księżarczyk, I miejsce Filip Pa-
cześny. Przyznano też wyróżnie-
nia. Festiwal ma być wydarze-
niem cyklicznym.  opr. mak 

Podczas I Festiwalu Pianistycznego „Dźwięki mazowsza” 
prezentowali swe umiejętności uczniowie szkół muzycznych.
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maja markus i Natalia marat ze Szkoły Podstawowej w Jamnie  
w czasie pleneru w arkadyjskim parku wybrały do malowania akwedukt.
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Ł Festiwal
W tym 
roku więcej 
artystów 

Niebawem w całej Polsce roz-
pocznie się sezon letnich festi-
wali muzycznych. Najwierniej-
si fani pewnie pojadą posłuchać 
swoich ulubionych wykonawców  
na Orange Warsaw Festiwal  
na warszawskim Służewcu lub  
na Open’er Festival do Gdyni. My 
jednak przypominamy, że Łowicz 
też ma swoje święto muzyki al-
ternatywnej. Jest nim Ł Festiwal, 
który właśnie ogłasza termin im-
prezy i pierwszych artystów.

Czwarta odsłona festiwalu od-
będzie się 11 sierpnia, na dzie-
dzińcu Łowickiego Ośrodka Kul-
tury i w klubie HopKultura. Syny, 
Mazut i Tamten to pierwsze ogło-
szenia, ale z czasem odsłoniętych 
kart w line-upie będzie coraz wię-
cej. – W tym roku będzie prawie 
o połowę więcej artystów – mówi 
nam Adam Bombrych, pomysło-
dawca Ł Festiwalu. 

Duet Syny tworzą producen-
ci Przemysław Jankowiak (1988)  
i Robert Piernikowski, występują-
cy też w roli rapera. Ich muzyka 
nawiązuje do polskiego rapu lat 
90-tych. 1 marca premierę miał 
utwór „Z białasami”, zapowiada-
jący ich nowy album i trasę. 

– W ich materiale nożna do-
szukać się wielu odniesień do ta-
kiej klasyki jak Wu Tang Clan czy 
NWA – dodaje Adam Bombrych. 

Z kolei Mazut to warszawski 
duet założony przez Pawła Star-
ca i Michała Turowskiego. Ra-
zem tworzą muzykę elektronicz-
ną, używając do tego wszystkiego, 
co napotkają na drodze: stare ra-
dioodbiorniki, dyktafony, znale-
zione na śmieciach i zakupione 
na pchlich targach magnetofono-
we taśmy, mikrofony, samplery, 
syntezatory, automaty perkusyjne 
i masę innych sprzętów. 

Ze swoimi Dj setem wystąpi 
Tamten. Na swoim koncie ma dwa 
wydawnictwa płytowe w Oficynie 
Transatlantyk („Diamentowa Su-
tra” i „Trans Afryka 2”), wystę-
py w czołowych klubach w Pol-
sce oraz za granicą. Subtelność, 
eklektyzm, muzyka afrykańska  
z nowoczesną elektroniką i kla-
sycznymi brzmieniami klubo-
wymi to elementy rozpoznawcze 
jego setów. 

Bilety na festiwal są już  
w sprzedaży. Warto śledzić stronę 
internetową i Facebooka Ł Festi-
walu, gdzie publikowane będą ko-
lejne ogłoszenia.  aa 

Łowicz | noc muzeów w muzeum przy Starym rynku

Tarczyński, warsztaty i koncert
Nie nudzili się ci, 
którzy 19 maja 
postanowili udać 
się w ramach 
Nocy Muzeów do 
Muzeum w Łowiczu. 
Przygotowano wiele 
atrakcji dla odbiorców 
w różnym wieku.

Na początku podsumowa-
no konkurs fotograficzny „Mu-
zealne spotkania z fotogra-
fią”. Później już przyszedł czas  
na właściwe zwiedzanie. Poza 
możliwością odwiedzenia muze-
alnej ekspozycji wraz z przewod-
nikiem PTTK, można było m.in. 
obejrzeć fortepian ojca łowickiego 
muzealnictwa Władysława Tar-
czyńskiego.

Jego osobie poświęcona była 
też specjalna ekspozycja pt. „Wła-
dysław Tarczyński rodzinnie  
i społecznie”, którą oglądać można 
było w Archiwum Państwowym 
Oddział w Łowiczu. Składały się 
na nią materiały ze zbiorów archi-
wum i wnuczki Władysława Tar-
czyńskiego Teresy Iwanowskiej. 

Zwiedzanie pod kierunkiem 
Marka Wojtylaka odbywało się  
w grupach. Gratką była możli-
wość dojścia na miejsce przez 
przejście z sali barokowej Mu-
zeum, a dalej przez magazyny ar-
chiwalne i biuro do hallu, w któ-
rym organizowane są wystawy.  
W poprzednich latach m.in. o ob-
chodach rocznic ważnych dla Ło-
wicza czy też o osobie Maurycego 
Klimeckiego. Jak wspominał Ma-
rek Wojtylak, te drzwi otwierane 
są tylko raz w roku.

Wybór Władysława Tarczyń-
skiego był nieprzypadkowy.  
W tym roku mija bowiem 100. 
rocznica jego śmierci. – Cóż tu 
dużo mówić, gdyby nie Tarczyń-
ski, to nie wiem, czy byłoby w ogó-
le muzeum w Łowiczu – mówił 
Marek Wojtylak, który podkreślił 
przy tym, że bohater wystawy to 
jedna z najwybitniejszych postaci 
nowożytnej historii Łowicza. 

warto było przyjść
Noc Muzeów, to nie tylko 

zwiedzanie placówki. Organiza-
torzy nie zapomnieli też o naj-
młodszych. Specjalnie dla całych 
rodzin przygotowano warsztaty 
plastyczne. Coś dla siebie znaleźć 

mogli w sobotę także miłośnicy 
tańca i muzyki. W przymuzeal-
nym skansenie odbyła się „potań-
cówka”, czyli warsztaty taneczne 
z Kapelą Szymona. Podstaw tań-
ca ludowego uczył zainteresowa-
nych m.in. Stanisław Madanow-
ski. Wieczorem w sali barokowej 
uczniowie Niepublicznej Szkoły 
Muzycznej II stopnia dali z kolei 
koncert pt. „Muzyka polska”. 

Na warsztatach plastycznych,  
w czasie których przygotowywa-
no kwiaty, bukiety i wianki z bi-
buły, spotkaliśmy pana Zbigniewa 
Pietrzaka z Łowicza, który zabrał 
do muzeum swoich mieszkają-
cych na co dzień w Warszawie 
wnuków: Maksymiliana i Nikode-
ma. – Pewnie, że warto uczestni-
czyć w takich zajęciach – powie-
dział nam pan Zbigniew. – Jest 
chociaż zajęcie i dzieciaki mają 
rozrywkę. Czegoś się nauczą.  
– Jest naprawdę fajnie – zapewnili 
nas jego wnukowie. – Warto było 
przyjechać. 

Zwiedzające rodziny można 
było spotkać także w czasie oglą-
dania muzealnych ekspozycji.  
– Chciałam zrobić synowi taką 
lekcję historii i odciągnąć trochę 
od codziennego spędzania cza-
su przy grach, czy w jakiś innych 
sposób, niekoniecznie służący do 
szkoły (...) – przyznała w rozmo-
wie z NŁ pani Magdalena Kaź-
mierczak, której towarzyszył syn 
Dawid. – Na Nocy Muzeów je-
steśmy pierwszy raz. Kiedyś byli-
śmy w muzeum, ale nie przy takiej 
okazji. Decyzję podjęliśmy spon-
tanicznie, jak tylko dowiedziałam 
się w czwartek o możliwości dar-
mowego wejścia i skorzystania  
z nauki dla syna i dla siebie. Nie za-
stanawiałam się. – Fajnie – skwito-
wał chłopiec pytanie o to, jak mu 
się podoba. – Najbardziej zbro-
je, bronie i te domy tutaj (makiety  
– przyp. red.). Warto było przyjść. 

W sobotnie popołudnie spo-
tkać można było także osoby, 
które z Nocy Muzeów korzysta-

ją regularnie. – Częściej bywałem  
w Warszawie – opowiadał nam 
Marcin Bakalarski. – Tam jest 
więcej obiektów interesujących. 
Można i Sejm zwiedzić, minister-
stwa, piękne kościoły (nasz roz-
mówca zachęca szczególnie do 
zwiedzenia Izby Pamięci gen. Ry-
szarda Kuklińskiego, która znaj-
duje się za kościołem pw. św. Jana 
Chrzciciela – przyp. red.). W tym 
roku pięknie się prezentuje kościół 
ewangelicko-augsburski. Niestety 
nie zdążyłem się wybrać, a dużo 
jest tam do zobaczenia. Samo Lu-
teranarium jest bardzo interesują-
ce. Dzisiaj jest tam też opcja, żeby 
porozmawiać z biskupem Sam-
cem – biskupem przewodnikiem 
kościoła ewangelicko-augsbur-
skiego. Mam nadzieję, że ta grat-
ka za rok mnie nie minie. 

Pan Marcin przyznaje, że już 
od szkoły średniej jest miłośni-
kiem historii. Łowickie muzeum 
stara się odwiedzić przynajmniej 
raz do roku. Jeżeli ma możliwość, 

wstępuje także do Nieborowa. 
Nasz rozmówca chwali ideę Nocy 
Muzeów. – Na pewno zachę-
ca (do zwiedzania – przyp. red.)  
– mówi Marcin Bakalarski.  
– Wielu osobom nie chce się ru-
szyć do muzeum, natomiast  
w momencie, gdy słyszą, że jest 
możliwość zwiedzenia tego mu-
zeum w sumie za darmo i do póź-
nej godziny, bo faktycznie, sporo 
osób pracuje, czy ma inne zajęcia, 
to wiele osób z tego korzysta.  kl

magdalena Kaźmierczak przyszła do muzeum z synem dawidem. Zbigniew Pietrzak zabrał na warsztaty wnuków maksymiliana i nikodema.

O Władysławie tarczyńskim opowiada marek wojtylak. W skansenie grała kapela Szymona.

W muzeum obejrzeć można 
było fortepian władysława  
Tarczyńskiego.
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Nieborów | noc muzeów w pałacu i spichlerzu 

Na tych krosnach powstawały 
stroje do filmów historycznych
Wiele osób skorzystało 19 maja z oferty Muzeum  
w Nieborowie i Arkadii, jaka została przygotowana  
w ramach Nocy Muzeów. Tegoroczny program  
przebiegał pod hasłem „Cenne/Bezcenne/Utracone”,  
a tematem wiodącym był okres II wojny światowej  
w nieborowskich dobrach Radziwiłłów. Unikatem  
na skalę światową była prezentacja w spichlerzu  
części Manufaktury Królewskiej z końca XVIII w.

Podczas zwiedzania pałacu  
w grupach z przewodnikami 
PTTK zaprezentowane zostały 
m.in. cenne obiekty z kolekcji ro-
dziny Radziwiłłów, które zosta-
ły zrabowane przez niemieckiego 
okupanta, ale po latach wojen-
nej zawieruchy wróciły do Nie-
borowa. Spośród wywiezionych  
w skrzyniach 19 przedmiotów, 
dotąd udało się odnaleźć 5 z nich 
(niektóre w ostatnich latach). Są to 
m.in. wykonany w drewnie „Po-
kłon Pastuszków” z II poł. XVI 
w oraz wyrzeźbiona w marmurze 
„Adoracja Dzieciątka”, także da-
towana na XVI w. Obie rzeźby od-
nalezione zostały w zbiorach Mu-

zeum Królikarnia, gdzie przez lata 
pozostawały niezidentyfikowane. 

Gratka dla miłośników 
historii 
Turyści mogli też zwiedzać 

m.in. oranżerię, manufakturę 
majoliki i wybrać się na spacer  
po parku. Pięknie było w nim  
po zmroku, ponieważ główne ale-
je zostały oświetlone świeczkami. 

– Co roku uczestniczymy  
w Nocy Muzeów z mężem, a te-
raz, kiedy dzieciaki są większe, 
staramy się kultywować tę trady-
cję wśród nich – mówi nam Aga-
ta Przyżycka z Wólki Łasieckiej, 
mama Heleny i Janka. Rodzina 

na dłuższą chwilę zatrzymała się 
przy ekspozycji grupy rekonstruk-
cyjnej, odtwarzającej tradycje 14. 
Pułku Ułanów Jazłowieckich, co 
łączy się z zainteresowaniami taty 
Przemysława, który jest myśli-
wym i pracuje w magazynie bro-

ni policyjnej. Rekonstruktorzy byli 
obecni przed pałacem, a towarzy-
szyły im konie ze Stajni u Kowala. 

unikatowe krosna 
Wyjątkową atrakcją tegorocz-

nej Nocy Muzeów w Nieboro-

wie była prezentacja Manufaktury 
Królewskiej w spichlerzu. Poka-
zane zostały krosna wykorzysty-
wane m.in. przy produkcji pasów 
kontuszowych i strojów historycz-
nych, które zagrały w ok. 200 pro-
dukcjach teatralno-filmowych, ta-
kich jak Pan Tadeusz, Ogniem 
i Mieczem oraz Ostatni smok  
z Seanem Connery'm. Krosna są 
własnością prywatną Dariusza 
Makowskiego, przez 30 lat praco-
wały w Muzeum Łazienek Kró-
lewskich w Warszawie, tworząc 
ekspozycję Manufaktury Królew-
skiej, która powstała w dobrach 
królewskich króla Stanisława Au-
gusta Poniatowskiego. Co cieka-
we, Radziwiłłowie także posia-

dali taką manufakturę, tyle że nie  
w dobrach nieborowskich. 

– Manufaktura za parę miesię-
cy zostanie uruchomiona – zapo-
wiada jej właściciel. I zdradza, że 
być może z jej udziałem powsta-
nie jakiś projekt modowy: – Pa-
nie dzisiaj ubierają się tak jak pa-
nowie. Kobiety powinny szukać 
bardziej ambitnych rozwiązań,  
a wtedy my będziemy starali się 
im sprostać. Jest szansa, że kro-
sna pozostaną w Nieborowie na 
dłużej. – Bardzo chcemy, żeby  
w tym miejscu wędrówka manu-
faktury się skończyła. To już trze-
cia czy czwarta przeprowadzka  
w ciągu ostatnich 25 lat. To wystar-
czy – mówi Dariusz Makowski.  aa 

Nieborów | noc muzeów w muzeum motoryzacji 

Zwiedzanie z latarkami
W tym roku po raz pierwszy 

w ogólnopolską akcję Nocy Mu-
zeów włączyło się Muzeum Mo-
toryzacji w Nieborowie. Zbiory 
były dostępne w godz. od 18.00 
do 22.00, zaś dodatkową atrak-
cją było zwiedzanie ekspozycji  
po zmroku z latarkami.

Agnieszka Skrzypczak z Mu-
zeum Motoryzacji w Nieborowie 
powiedziała nam, że pomysł, aby 
włączyć się w tegoroczną Noc 
Muzeów, zrodził się po tym, jak 
muzeum otrzymało propozycję 
wystawiania swojej ekspozycji na 
innej imprezie w Łowiczu, także 
w ramach tej akcji. Uznano wów-
czas, że daje to możliwość poka-
zania tylko jednego bądź dwóch 
eksponatów, podczas gdy warto 
obejrzeć całą kolekcję (liczy ona 
już ponad 100 zabytkowych moto-
cykli i blisko tyle samo samocho-
dów). Aby wprowadzić turystów 
w odpowiedni klimat, wymyślo-
no, że po zmroku zwiedzanie bę-
dzie się odbywało z użyciem lata-
rek. Dodatkowym atutem było to, 

że po ekspozycji oprowadzał także 
właściciel Wojciech Bury, z które-
go inicjatywy kolekcja powstała. 
Ze zwiedzania ekspozycji chętnie 
korzystali m.in. goście mieszczą-
cej się na terenie kompleksu re-
stauracji Posterunek 77. 

– W weekend majowy mieli-
śmy tu prawdziwe oblężenie. Pod-

czas zwiedzania nieraz pojawia 
się nostalgia i łezka się niektórym 
zakręci – mówi nam Agniesz-
ka Skrzypczak, która obserwu-
je rosnąca popularność muzeum.  
Jest ono czynne w sezonie od maja 
do października w piątki, soboty  
i niedziele w godzinach od 10.00 
do 18. 00. aa 

Łowicz | noc muzeów przy baszcie klickiego

Za rok na pewno będzie powtórka
Po raz drugi w historii na 
zorganizowanie z okazji 
Nocy Muzeów atrakcji przy 
Baszcie generała Klickiego 
zdecydował się Zarząd 
Osiedla Stare Miasto. 
Swojej decyzji nie żałują. 
Zwiedzający dopisali,  
a organizatorzy zapowiadają 
powtórkę za rok.

Atrakcje zorganizowano zarów-
no przy samej baszcie, jak i w jej 
wnętrzu. W środku można było 
obejrzeć 3 ekspozycje: o samym 
generale, harcerską oraz nową, po-
wiązaną ze 100-leciem odzyska-
nia przez Polskę niepodległości. 
Chętnych do pokonania 72 schod-
ków baszty i dostania się aż na jej 
szczyt nie brakowało. – Zawsze 
miło zobaczyć coś, co jest zazwy-
czaj zamknięte i niedostępne dla 
nas – powiedzieli nam Marzena 
i Grzegorz Roguzowie. – Raz do 
roku można przyjść, zobaczyć ta-
kie miejsca, które się zazwyczaj 

omija (...). Noc Muzeów jest fajna, 
zwłaszcza dla rodzin z dziećmi. 
Pozwala się zmobilizować, żeby 
przyjść i coś zobaczyć. 

Na samej górze spotkaliśmy 
panie Anetę i Beatę wraz z Oska-
rem i Ksawerym: – Byliśmy  
w muzeum, teraz kolej na basz-

tę – opowiadały. – Oczywiście, 
chcielibyśmy jeszcze zwiedzić 
Nieborów, ale logistycznie chy-
ba nie damy rady. W tygodniu nie 
zawsze jest czas, żeby odwiedzić 
takie miejsca i pokazać dzieciom, 
żeby mogły zobaczyć chociaż 
część historii Łowicza.  str. 26

Spotkanie na samym szczycie Baszty Klickiego z paniami beatą 
i Anetą oraz oskarem i ksawerym. 

Po zbiorach muzeum motoryzacji oprowadza właściciel wojciech bury. 
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Jedną z atrakcji była prezentacja grupy rekonstrukcyjnej, 
odtwarzającej 14. pułk ułanów Jazłowieckich. rekonstruktorzy byli 
obecni przed pałacem, a towarzyszyły im konie ze Stajni u kowala. 

O krosnach tworzących ekspozycję manufaktury Królewskiej 
opowiadał ich właściciel – dariusz makowski. 
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reklAmA

RZUt OKIEm | chopin i beniowSki – dueT pATrioTyczny 

młoda chińska pianistka  
Rui Liu wystąpiła 13 maja  
z recitalem fortepianowym  
w pałacu w Sannikach.  
zagrała utwory Fryderyka 
chopina, a na zakończenie 
uraczyła publiczność ludową 
kompozycją chińską. pianistce 
towarzyszył Jan englert, który 
z poematu dygresyjnego 
„beniowski” Juliusza Słowackiego 
stworzył jednoosobowy spektakl. 
opr. mak 

Łowicz | noc muzeów przy baszcie klickiego

Za rok będzie powtórka
dokończenie ze str. 25
Kolejny z naszych rozmówców, 

pan Andrzej Mysura, przyznaje, 
że mieszka w okolicy 67 lat i tylko 
raz, około 40 lat temu, miał okazję 
być w Baszcie Klickiego. – Nie 
było okazji nigdy, a taki dzień jak 
dziś można wykorzystać – usły-
szeliśmy. Wraz z żoną Barbarą 
starają się co roku odwiedzić a to 
łowickie muzeum, a to Nieborów. 
– To już jest prawie jakby obowią-
zek – powiedziała nam pani Bar-
bara.

Sporo ciekawego działo się też 
wokół baszty. Na zaproszenie or-
ganizatorów przyjechały do Ło-
wicza grupy i stowarzyszenia hi-
storyczne rekonstruujące stroje  
i wyposażenie z różnych epok,  
od średniowiecznego rycerstwa, 
po XX wiek. Frajdą dla wielu oka-
zała się możliwość przejażdżki 
sprawnym amerykańskim wojsko-
wym Jeepem Willys N38 z 1952 
roku. Auto, cały czas sprawne, jest 
jednym z eksponatów Muzeum 
Zabytków Motoryzacji Militarnej 
z Bożanowa. Jak opowiedział nam 
Paweł Mosakowski z MZMM, 
egzemplarz został sprowadzony  
z Hiszpanii. – Tak naprawdę było 
go tylko pół – przyznał. – Resz-
tę trzeba było dokupić, skomple-

tować. Odrestaurowanie pojazdu 
trwało 4 lata. Dla Willys’ów dłu-
gowieczność to cecha charaktery-
styczna. – Jeżdżą i egzemplarze  
z wojny – wyjaśnił nam. – Wia-
domo, że trzeba naprawiać, ale 
naprawdę, raz naprawić i jest za-
bawa na wiele lat (...). Konserwu-
je je błoto (śmiech). Tego typu po-
jazd powinien być eksploatowany 
do tego, do czego był stworzony. 
Ja mówię, że on się brzydzi chro-
mu i asfaltu. 

W czasie Nocy Muzeów pod 
Basztą Klickiego usłyszeć moż-
na było także koncert pieśni pa-
triotycznych w wykonaniu chóru 
parafii katedralnej. Do wspólne-
go śpiewania mogli włączać się 
także mieszkańcy, dla których 

przygotowano śpiewniki. Goście 
mieli okazję napić się także przy-
gotowanego z okazji imprezy na-
paru rumiankowego, który był 
bardzo ceniony przez Stanisława 
Klickiego. Jak powiedziała nam 
przewodnicząca Zarządu Osiedla 
Stare Miasto Zofia Kroc, chętnie  
z tego korzystali, bo w sumie wy-
pito go około 20 litrów.

Organizatorzy przyznają, że 
Noc Muzeów uznają za udaną.  
W sumie przewinęło się przez im-
prezę około 200 osób. – Jesteśmy 
bardzo zadowoleni – podsumo-
wała Zofia Kroc. – Wszystko się 
udało. 

Już dzisiaj wiadomo, że kolejna 
edycja Nocy Muzeów pod basztą 
odbędzie się także za rok.  kl

Łowicz, Galeria EV34 | zaproszenie na wystawę

„Madamki” Madame Lusi Papillon
Foto Art Galeria EKSPOZY-

CJA 34, mieszcząca się w Galerii 
Łowickiej (wejście do EMPiK-u 
od ul. Stanisławskiego), zaprasza 
do udziału w wernisażu wystawy 
pt. „Madamki” autorstwa Pauli-
ny Cysak, tworzącej pod pseudo-
nimem Madame Lusi Papillon. 
Otwarcie wystawy w sobotę, 26 
maja, o godz. 11.00. Sponsorami 
ekspozycji są radni miejscy: Kry-
stian Cipiński i Krzysztof Olko.

Artystka kryjąca się pod tym 
niezwykle ciepłym pseudonimem 
jest zodiakalnym Wodnikiem, 
rocznik 1983 r. Z wykształcenia  
i zamiłowania jest pedagogiem.  
W wolnych chwilach pisze poezję, 
prozę, rysuje, maluje oraz próbuje 
swoich sił w amatorskim fotogra-
fowaniu otaczającego świata. Nie-
którzy łowiczanie mogą pamiętać 

jej wystąpienia podczas SLAM-
-ów Turniejów Prezentacji Poetyc-
ko-Muzycznych, organizowanych 
w łowickich kawiarniach.

Skąd się wzięły Madamki? Ma-
damki powstawały w jej głowie, 
równolegle do utworów literac-
kich. Były przypisane konkretnym 
przesłaniom wyrażonym w wier-

szach. Niektóre przedstawiają tę-
sknotę, inne miłość, jeszcze inne 
wyniosłość czy pożądanie.

– Poprzednia wystawa, „Sny 
zakazane”, autorstwa Natalii No-
wackiej, studentki łódzkiej Aka-
demii Sztuk Pięknych, tworzącej 
pod pseudonimem Sacrif i Mi-
chała Kwiatkowskiego, tworzące-
go pod pseudonimem „Virago”, 
była mroczna i tajemnicza. Do-
minowała biel i czerń ukazująca 
inspirację przyrodą i elementami  
z baśni i legend. „Madamki” Ma-
dame Lusi Papillon przeniosą nas 
w świat koloru i inspiracji. Poka-
żą inne spojrzenie na „rzeczywi-
stość”. Zapraszamy wszystkich do 
udziału w wernisażu i oglądania 
wystawy – zachęcają organizato-
rzy wystawy Jacek Rybus i Syl-
wester Cichal.  jr

„madamki” autorstwa  
pauliny cysak, tworzącej  
pod pseudonimem madame lusi 
papillon.

Łowicz | cem
Dla mam w dniu 
ich święta

Około 100 uczniów Centrum 
Edukacji Muzycznej w Łowi-
czu wystąpi w sobotę, 26 maja,  
w sali barokowej Muzeum w Ło-
wiczu na koncercie zatytułowa-
nym „Dla Ciebie Mamo”. Kon-
cert podzielono na dwie części,  
z których pierwsza rozpocznie się 
o godz. 14.00, druga – o 15.30. 
Jak nam powiedział Stefan Sta-
szewski, kierownik tej niepublicz-
nej placówki, kształcącej muzycz-
nie, na koncercie zabrzmi muzyka 
klasyczna i rozrywkowa w opra-
cowaniu na gitary, akordeon, flet  
i instrumenty smyczkowe. Ucznio-
wie występować będą w zespo-
łach, często z nauczycielami. Każ-
da część koncertu trwać będzie  
1 godz. 15 minut, a wspólnym ele-
mentem obu będzie finałowa pio-
senka pt. „Mamo, dzisiaj śpiewam 
dla ciebie”, którą wykona szkolny 
chór. Stefan Staszewski zapowia-
da miłą atmosferę na koncercie  
i kwiatek dla każdej z mam.  mwk

HopKultura | cykl hemiolka 

Kamil Pivot  
jako „Tato Hemingway”

Klubokawiarnia HopKultu-
ra zaprasza na 4. odsłonę cyklu 
muzycznego Hemiolka. W sobo-
tę, 2 czerwca, w godz. od 15.15  
do 16.15 wystąpi Kamil Pivot z al-
bumem „Tato Hemingway”. 

Na polskiej scenie hip-hopowej 
pojawił się 9 lat temu, ale debiu-
tancki album wydał dopiero pod 

koniec 2017 roku. Jego album 
„Tato Hemingway” to kilka histo-
rii z życia rodziny wielodzietnej, 
opowiedzianych na klasycznych 
bitach. Leniwe flow, błyskotliwe 
teksty i nietypowa tematyka utwo-
rów, złożyły się na jeden z ciekaw-
szych hip-hopowych debiutów 
ostatnich miesięcy.  aa 

Łowicz | korabka

Madonny i święci w kościele
W niedzielę, 27 maja, w ko-

ściele Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy w Łowiczu będzie moż-
na obejrzeć wystawę malarską pt. 
„Madonny oraz Święci”. Będą się 
na nią składać prace wykonane 
przez parafianina Józefa Czubę, 
uczestnika Uniwersytetu III Wie-
ku w Łowiczu, biorącego udział 

w zajęciach z rysunku i malar-
stwa. Nie zaplanowano wernisażu 
wystawy, ani dodatkowych godzin 
otwarcia kościoła, w których moż-
na byłoby prace obejrzeć. Będzie 
to możliwe przed nabożeństwami 
i po ich zakończeniu. Wystawa po-
zostanie w kościele przy ul. Brzo-
zowej przez kilka dni.  mwk

Wokół Jeepa Willysa zatrzymywało się sporo osób.
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informacje
 � Informacja PKP (ogólnokrajowa) 

22-194-36 
 �Krajowe Biuro Numerów 118-913
 �międzynarodowe Biuro Numerów 

118-912
 �Rozmowy krajowe – zamawianie 

19050 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Rozmowy międzynarodowe – zama-

wianie 19051 (koszt 1,07 zł z VAT)
 �Awarie tel. stacjonarnych – zgłoszenia: 

801 505 505
 �Biuro zleceń 19497 (zamawianie budze-

nia, przypominanie o terminie załatwienia 
sprawy, przekazywanie życzeń itp.).

telefony
 �Wojewódzkie Centrum Zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego Urzędu Woje-
wódzkiego w Łodzi 9287

 �Komisariat Policji w Żychlinie  
(24) 285-29-97, (24) 253-00-14

 �Policja w Pacynie: (24) 235-02-710
 �Policja w Sannikach: (24) 235-02-75
 �Komenda Powiatowa Policji w Kutnie: 

(24) 253-22-00 
 �Straż pożarna: 998 alarmowy
 �OSP w Żychlinie: (24) 285-12-10 

w Pacynie: 604-349-406 
w Bedlnie: (24) 285-51-91

 �Starostwo Powiatowe w Kutnie: 
sekretariat (24) 355-47-80 

 �Urząd Gminy: Żychlin (24) 285-10-06; 
Bedlno (24) 282-14-20; Pacyna: (24) 285-
80-54; Oporów (24) 383-11-50

 �Urzędy Stanu Cywilnego: Żychlin (24) 
285-49-60, Bedlno (24) 282-17-66, Pacyna 
(24) 285 80 06, Oporów (24) 383-15-52

 �Urząd Skarbowy w Kutnie:  
(24) 355-61-00

 �ZUS Kutno: (24) 253-99-44 
 �Urząd Pocztowy w Pacynie:  

(24) 285-80-33
 �Bank Spółdzielczy mazowsze w Płoc-

ku, oddział w Pacynie:(24) 285-80-10
 �taxi osobowe Kutno: (24) 253-30-44, 

(24) 355-57-10, 604-554-539, 604-527-782
 �Powiatowy Urząd Pracy w Kutnie  

Filia w Żychlinie: (24) 285-13-46
 �Ośrodek Pomocy Społecznej:
żychlin (24) 285-11-26, 
bedlno: (24) 282-17-64, 
pacyna (24) 285-80-60, 
oporów: (24) 383-11-53
 �Blisko Dziecka Stowarzyszenie Po-

mocy Dzieciom i młodzieży w Żychlinie: 
(24) 285-13-06

 �Placówka Opiekuńczo-Wychowawcza 
Nadzieja w Żychlinie: (24) 285-12-87

 �Stowarzyszenie Rodzinnego Klubu 
Abstynenta „Przystań życia” w Żychlinie: 
695-054-433 

 �Powiatowe Centrum Pomocy w Rodzi-
nie w Kutnie: (24) 355-47-50 

 �Punkt świadczenia nieodpłatnej 
pomocy prawnej w Żychlinie:  
urząd Gminy, ul. barlickiego 15; tel. (24) 
351-20-16; pon.-pt. godz. 9.00-13.00

pogotowia
 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna 

dla osób dorosłych w kryzysie emocjo-
nalnym, czynna od pon.-pt. godz.  
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

 �Policyjny telefon zaufania  
w Kutnie: (24) 254 27 93 

 �Poradnia Leczenia Uzależnień  
w Kutnie (24) 355-81-00

 �Poradnia Zdrowia Psychicznego  
w Kutnie: (24) 355-81-00

 �Pogotowie energetyki cieplnej  
w Kutnie: (24) 253-63-86

 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
w Kutnie: tel. (24) 253– 33– 20 

 �Wodociągi – Hydrofornia Orłów-Par-
cel: (24) 282 26 31

 �Pogotowie energetyczne w Żychlinie: 
285-10-27

 �Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo: 606-605-494, 692-888-144

 �Zakład pogrzebowy: (24) 285-06-60 
 �  Lecznice dla zwierząt w Żychlinie:  

ul. Traugutta 11a, tel. 605-973-325 
 �Powiatowy Inspektorat Weterynarii 

z siedzibą w Kutnie; telefon alarmowy: 
530-535-230

 �Dystrybucja gazu w Żychlinie:  
(24) 285-10-71, (24) 285-14-28,  
(24) 285-26-39, (24) 285-14-20

przychodnie
 �Żychlin:
Ośrodek Zdrowia NZOZ Almamed 
 (24) 285-10-90; (24) 285-10-86
Ośrodek Zdrowia NZOZ Promed  
(24) 285-48-44, 285-29-20, 285-10-08
 �Bedlno:
Ośrodek Zdrowia NZOZ Ars medica  
(24) 282-14-90
Ośrodek Zdrowia NZOZ Inter-med 
(24) 282-17-34
 �Pacyna, Gminny Ośrodek Zdrowia 

   NZOZ medyk: (24) 285-80-25
 �Plecka Dąbrowa: Ośrodek Zdrowia 

    NZOZ Pro Familia (24) 282-21-84
 �Oporów:
Ośrodek Zdrowie NZOZ Promed: 
(24) 285-91-21
Ośrodek Zdrowia NZOZ Almamed: 
(24) 383-15-00
 �Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 

   Kutno, ul. popiełuszki 1, nzoz red-med 
 tel. (24) 355-60-11, 697-859-705

apteki
 �Dyżur całodobowy codziennie  

   oraz w niedziele i święta: Kutno 
   ul. mickiewicza 5, tel. 24-254-79-39

 �Bedlno 24, tel. 24-282-14-67;  
    czynna: pon.-pt. w godz. 8.30-15.00

 �Żychlin
ul. 1 maja 3, tel. 24-285-21-70; 
czynna: pon.-niedz. w godz. 8.00-21.00
ul. Narutowicza 20, tel. 24-722-41-30;
czynna: pon.-pt. 8.00-20.00, sob. 8.00-14.00
ul. Narutowicza 71/1, tel. 24-285-10-46; 
czynna: pon.-sob. 8.00-20.00,  
niedz. 8.00-18.00 
ul. Narutowicza 72, tel. 24-285-43-52; 
czynna: pon.-niedz.8.00-20.00
ul. Konwaliowa 2, tel. 24-231-99-19; 
czynna: pon.-niedz. w godz. 7.00-22.00
ul. Łąkowa 3a, tel. 24-285-19-94; czynna: 
pon.-sob. 8.00-20.00, niedz. 10.00-19.00
 �Pacyna, ul. Łukasiewicza 29/1,  

   tel. 24-285-86-34
 �Plecka Dąbrowa 15, tel. 24-282-21-28;  

    czynny: pon.-pt.: 8.00-15.00
 �Oporów 25/1, tel. 24-383-15-19; czynna: 

    pon.-pt. 7.30 – 17.00, sob. 8.30-13.00
 �Załusin 7; czynna: pon.-wt. 10.00-18.00,  

    czw. – nieczynne, śr.-pt. 10.00-15.00

msze święte 
w niedziele i święta

 �Żychlin, parafia pw. Św. Apostołów piotra 
i pawła: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00. 
Żychlin, kaplica pw. św. maksymiliana 
kolbego: 9.30, 11.00, 12.30

 �Śleszyn, parafia pw. św. Aleksandra 
papieża i męczennika: 9.00, 11.00

 �Luszyn, parafia pw. św. Stanisława 
biskupa i męczennika: 9.00, 11.30

 �Plecka Dąbrowa, parafia pw. zwiastowa-
nia najświętszej maryi panny: 9.00, 11.30

 �Suserz, parafia pw. wniebowzięcia naj-
świętszej maryi panny: 8.00, 10.00, 12.00

 �trębki, parafia pw. św. Stanisława kostki 
w Trębkach: 8.00, 9.30, 11.30

 �Bedlno, parafia pw. św. Floriana biskupa 
i męczennika: 9.00, 11.30

 �Pacyna, parafia pw. św. wawrzyńca, 
diakona i męczennika: 8.30, 10.00, 12.00

 �Oporów, parafia pw. św. marcina bisku-
pa: 8.30, 10.00, 11.30

ośrodki kultury
 �Żychliński Dom Kultury (24) 285-10-34, 

czynny od poniedziałku do piątku w godz. 
6.30-17.30, soboty 6.30-14.30

 �Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie: 
(24) 282-10-36; czynny od poniedziałku  
do piątku w godz. 8:00-16:00

 �Gminny Ośrodek Kultury w Pacynie: 
(24) 285-80-56

 �Kutnowski Dom Kultury (24) 254 21-37

biblioteki
 �miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna 

im. marii Kownackiej w Żychlinie,  
ul. Aleje racławickie 5:  tel. (24) 285-11-69, 
(24) 285-49-79

 �Filia Nr 1 w Żychlińskim Domu Kultury, 
ul. Fabryczna 3, tel. 575-855-554

 �Filia nr 2 w Grzybowie,  
Grzybów dolny 58

 �Gminna Biblioteka Publiczna w Bedl-
nie: (24) 282-17-51

 �Gminna Biblioteka Publiczna w Pacy-
nie (Filia Biblioteczna w Skrzeszewach):  
(24) 285-80-56

 �Gminna Biblioteka Publiczna w Oporo-
wie: (24) 383-12-25

boiska i hale 
sportowe

 �Orlik przy Zespole Szkół nr 1 w Ży-
chlinie – tel. kom. 601-564-839 (animator 
sportu remigiusz michalak)

 �Orlik przy Szkole Podstawowej nr 1  
w Kutnie – tel. 667-218-122, pon.-pt., 
w godz. 15-20, sob. 10-16-, ndz. 14-19

 �Orlik przy Szkole Podstawowej nr 6  
w Kutnie – pon.-pt. 15-20, w weekendy  
w godz. 9-16, do ustalenia na miejscu

 �Orlik przy Szkole Podstawowej nr 9  
w Kutnie – pon.-pt. 15-20, w weekendy  
w godz. 14-21

 �mOSiR w Kutnie – tel. 24-355-22-24; 
stadion ogólnodostępny z wyjątkiem 
boisk piłkarskich (opłata za wynajęcie)

 �Sala gimnastyczna w Gimnazjum 
w Bedlnie – tel. 24-282-14-26 
(tylko dla mieszkańców gminy bedlno)

 �Hala OSiR nr 1 w Łowiczu; ul. Jana 
pawła ii nr 3, tel. 46-837-51-06; 

 �Hala OSiR nr 2 w Łowiczu; ul. Topolo-
wa 2, tel. 46-837-09-04

aquapark w Kutnie 
ul. kościuszki 54, tel. 24 357 56 07 (08)

 �Strefa basenowa czynna codziennie  
w godz. 6.00-22.00

 �Strefa saun czynna w dni robocze 6:00-
21:45 (caldarium oraz kabina mroźna), 
16:00-21:45 (sauna sucha, sauna parowa 
oraz pomieszczenie wypoczynkowe),  
w środy – sauna sucha czynna cały dzień; 
w soboty, niedziele i święta: 6.00-21.45 
(sauna sucha, parowa, caldarium, kabina 
mroźna, pomieszczenie wypoczynkowe)

 �Strefa squash  
codziennie w godz. 6.00-22.00

 �Strefa cardio-siła w godz. 8.00-22.00
 �Strefa bowling czynna od pn.-czw.  

w godz. 12.00-22.00, w pt.-sob. 12.00-
24.00, w niedziele i święta w godz. 10.00-
22.00. rezerwacje tel. 24 357 56 11

basen w Łowiczu 
ul. kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiadają-
cych karnety i kupujących bilety  
(grafik orientacyjny, dokładne informacje na 
miejscu); pon.-pt. ostatnie wejście o 21.00; 
sob.-ndz. ostatnie wejście o 19.00:

 �Poniedziałek – 14.00-17.00 (1 tor); 
20.00-21.45 (3 tory);

 �Wtorek – 12.30-13.00 (5 torów);  
15.00-16.00 (3 tory), 16.00-16.45 (1 tor); 
19.30-21.45 (3 tory)

 �Środa –14.00-14.45 (3 tory); 15.45-16.45 
(2 tory); 20.15-21.45 (3 tory); 

 �Czwartek – 15.00-16.45 (3 tory); 
19.30-21.45 (3 tory);

 �Piątek – 12.00-13.00 (2 tory);  
14.45-15.45 (1 tory); 17.30-18.30 (3 tory); 
19.30-21.45 (3 tory);

 �Sobota – 10.00-11.00 (2 tory);  
11.00-19.45 (3 tory);

 �Niedziela – 10.00-19.45 (4 tory).
Grota solna – w godzinach wejść na 
pływalnię (pon.-pt. 8.00-22.00, sob.-ndz.  
10.00-20.00). Sauna – pon.-pt. w godz. 
16.00-22.00, sob.-niedz. w godz. 13.-20.00.

muzea i wystawy
 �muzeum Zamek w Oporowie czynne: 

28.04 (sobota) w godz. 10.00-15.30 
(kasa 10.00-15.00); od 29.04 (niedziela) 
do 06.05 (niedziela) codzienne w godz. 
10.00-17.00 (kasa 10.16.30). wstęp płatny,  
także 30.04. – poniedziałek. cena biletów: 
normalny – 8 zł, ulgowy – 5 zł.

 �Park przy Zamku w Oporowie  
czynny codziennie w godzinach  
8.00-17.00; wstęp bezpłatny.

 �muzeum Regionalne w Kutnie czynne:  
poniedziałek – piątek w godz. 10.00-16.00;   
soboty i niedziele nieczynne. z powodu 
przygotowań do remontu ekspozycje nie 
są dostępne do zwiedzania. plac marsz. J. 
piłsudskiego 20. 

„Początek końca. tragedia kutnow-
skich Żydów” – wystawa plenerowa: 
czarno-białe, archiwalne fotografie przed-
stawiają koszmarne realia życia w getcie, 
jak również dokumentują drogę do jego 
utworzenia; kutno, plac marszałka Józefa 
piłsudskiego.
 �muzeum Bitwy nad Bzurą w Kutnie –  

czynne od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00. ostatni zwiedzający wchodzi 
30 min. przed zamknięciem. ekspozycja 
ukazuje przebieg dramatycznych walk, 
jakie toczyły nad bzurą oddziały polskie 
dowodzone przez generała dywizji Tade-
usza kutrzebę. zebrane pamiątki, zdjęcia, 
elementy uzbrojenia, umundurowania 
dokumentują największą bitwę kampanii 
wrześniowej 1939 roku. kutno, park wio-
sny ludów. bilety: normalny – 5 zł, ulgowy 
– 2,50 zł, karta „duża rodzina 3+” – 1 zł;  
w niedziele wstęp wolny.

 �Centrum teatru, muzyki i tańca w 
Kutnie ul. Teatralna 1, czynne

„Beboki i kamraty”, „Chopy we czor-
nych ancugach”, „Luftmysza Chop” 
– wystawa plakatów filmowych autorstwa 
moniki kudełko w śląskiej wersji języko-
wej; dostępna do 25 maja.
 �Kutnowski Dom Kultury,  

kutno, ul. żółkiewskiego 4: 
„W ogrodowej podróży” - wystawa XXl: 
fotografie Tomka ciesielskiego; dostępna 
podczas „pikniku wśród róż”, 26-27 maja. 
wstęp wolny.
 �muzeum w Łowiczu ul. Stary rynek 5/7 

– czynne codziennie oprócz poniedziałków  
w godz. 10.00-16.00 (ostatnie wejście  
15.30). Bilety: normalny 12 zł, ulgowy 7 zł,  
wystawy czasowe 3 zł, rodzinny 30 zł; 
bezpłatny – środa. 

„Sztuka Baroku” – stała wystawa 
rzemiosła artystycznego (meble, tkaniny, 
szkło, porcelana), malarstwa i rzeźby; 
„Historia miasta i regionu” – stała 
wystawa zabytków archeologicznych, mili-
tariów, portretów trumiennych, pamiątek 
powstańczych, gabinet kolekcjonera; 
„Etnografia Księstwa Łowickiego” 
– stała wystawa strojów ludowych, wycina-
nek, rzeźby, ceramiki, tkanin i eksponatów 
z dziedziny papiero-plastyki; 
„Piękno w drewnie ukryte – konserwa-
cja zabytków etnograficznych  
XIX – pocz. XX w. z kolekcji muzeum  
w Łowiczu” – stała ekspozycja etnogra-
ficzna w budynku muzeum, na ekspozycji 
plenerowej w skansenie przy muzeum 
oraz w skansenie w maurzycach.
Izba Pamięci Łowickich Żydów – wy-
stawa stała, ukazuje dzieje społecz-
ności żydowskiej w łowiczu, od chwili 
pojawienia się starozakonnych w mieście, 
poprzez powstanie i intensywny rozwój 
Gminy żydowskiej, aktywny udział  
w społeczno-gospodarczym życiu miasta  
w XiX i XX w., wybuch ii wojny światowej, 
aż do ostatecznej jej zagłady;
„Wielka Bogini. malarstwo i grafika 
warsztatowa” – prace natalii Anny 
kalisz, roksany kularskiej-król  
oraz karoliny matyjaszkowicz, 
 czynna do 10 czerwca. 
 �Skansen przy muzeum w Łowiczu –  

czynny codziennie oprócz poniedziałków 
w godz. 10.00-16.00. bilety: normalny 6 zł, 
ulgowy 4 zł, spacerowy 2 zł, rodzinny 
(2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 15 zł;  
dzień bezpłatny – piątek.

 �Łowicki Park Etnograficzny – Skansen 
w maurzycach – do września czynny  
w godz 10.00-18.00. bilety: normalny 10 zł,  
ulgowy 6 zł, spacerowy 4 zł, rodzinny 
(2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 28 zł.

 �muzeum Diecezjalne w Łowiczu,  
Stary rynek 20; czynne pon.-czw.  
w godz. 10-16; pt. i sob. w godz. 10-14;  
w niedz. i święta – nieczynne. 

 �  Galeria Browarna w Łowiczu, 
ul. podrzeczna 17 – w celu zwiedzania nale-
ży umówić się telefonicznie: 691-979-262. 

„Postać milcząca” – wystawa malarstwa 

i rysunku Jana dziędziory (1926-1987); 
czynna do 31 maja.
 �Foto Art. Galeria „Ekspozycja 34” 

– łowicz, Galeria łowicka (wejście do 
empiku od ul. Stanisławskiego):

„madamki” – wystawa autorstwa pauliny 
cysak, tworzącej pod pseudonimem 
madame lusi papillon. wernisaż: sobota, 
26 maja, godz. 11.00. 
 �muzeum Guzików w Łowiczu – eks-

pozycja 500 guzików, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria łowicka,  
i piętro, ul. Stanisławskiego. 

 � Izba Pamięci Stanisława Klickiego 
w Łowiczu – wystawa urządzona przez 
Grupę historyczną „kampinos” na i piętrze 
baszty im. gen. klickiego; czynna w niedzie-
le, w godz. 16.00-18.00. wstęp wolny.

 �muzeum motoryzacji w Nieborowie: 
nieborów 231a – czynne: pt., sb., ndz. 
godz. 10.00-18.00 (lub po uzgodnieniu 
tel. 46 838-50-68, 501-945-960); bilety: 
normalny 10 zł, ulgowy (dzieci i młodzież 
do lat 15, emeryci, renciści) 7 zł, dzieci do 
lat 7 bezpłatnie.

 �Nieborów i Arkadia:  
Pałac i Wystawa majoliki Nieborow-
skiej – do 30 czerwca czynne: poniedzia-
łek – niedziela w godz. 10.00-18.00. 
Ogrody: do 30 czerwca czynne: 
wtorek – niedziela w godz. 10.00-18.00 
(Świątynia diany w Arkadii – ostatnie 
wejście 17.30). poniedziałek – wstęp 
wolny (oprócz dni świątecznych i długich 
weekendów). po zamknięciu kas ogrody 
czynne do zmierzchu.
 �Sanniki: Zespół Pałacowo-Parkowy 

– czynny codziennie w godz. 8.00-22.00; 
opieka przewodnika od pn.-pt. w godz. 
8.00-15.30. zwiedzanie pałacu pod opieka 
przewodnika: pon.-pt. w godz. 8.00-15.30; 
sob.-ndz. 10.00-18.00. bilety do pałacu  
–10 zł (normalny), 3 zł (ulgowy), dzieci do 
lat 6 – gratis. na teren parku – wstęp wolny. 

„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natanso-
nów i Dziewulskich” – wystawa stała 
dotycząca historii kolejnych właścicieli 
dóbr sannickich;
„Strefa wolności” – wystawa malarstwa 
urszuli klechty, czynna do połowy 
czerwca w pałacu;
„Wielka wartość wolności” – wystawa 
fotografii Jerzego wernika, czynna  
w alejach parkowych.
 �Sromów: muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich – czynne: pon.-pt. 9.-17.00, 
ndz. i święta 12.00-17.00. Sromów 11, 
gmina kocierzew; tel. 46-838-44-72.

 �Walewice: w kompleksie można 
zobaczyć m.in. Apartament napoleoński, 
kaplicę pałacową, poznać historię hodowli 
koni rasy półkrwi angloarabskiej. 

Pałac – zwiedzanie pon.-pt. w godz. 
9.00-20.00; w weekendy do końca 
października w godz. 11.00-17.00;   
Stadnina koni – zwiedzanie pon.-pt.  
w godz. 8.-14.00, po rezerwacji;  
bilety: ulgowy 5 zł, normalny 8,50 zł.
 �Złaków Kościelny: obrazy matki 

Boskiej Częstochowskiej w wykonaniu 
dzieci ze Szkoły podstawowej w mastkach; 
wystawa w kościele pw. wszystkich Świę-
tych, czynna do odwołania.

 �Żelazowa Wola: Dom Urodzenia 
Fryderyka Chopina – do 30 września 
czynny w godz. 9.00-19.00 (ostatnie wejście 
o 18.15). bilety: normalny park i muzeum 
23 zł, park 7 zł. wstęp wolny środa.

 �Wystawa on-line: „Gloria Victis  
1863-1864. Pamięć i tradycja w 150. 
rocznicę wybuchu Powstania Stycznio-
wego na Ziemi Łowickiej” – wystawa 
przygotowana na podstawie materiałów 
archiwalnych prezentowanych w 2013 r.  
w siedzibie oddziału w łowiczu Archiwum 
państwowego m.st. warszawy; www. 
warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

kino Kutnowskiego 
Domu Kultury 
ul. żółkiewskiego 4, tel./fax 24-254-21-37

 �Czwartek, 24 maja:
kino nieczynne
 �Piątek – środa, 25-30 maja:
godz. 16.00 – Kaczki z gęsiej paczki 
(2d dub.) – familijny animowany; czas 
trwania: 91 min.; komedia producentów 
hitu „Shrek” o zwariowanej gęsi zmu-
szonej wyruszyć w pełną niespodzianek 
podróż wraz z dwoma niesfornymi 
kaczątkami...
godz. 18.00 – tully (2d napisy) – kome-
diodramat; czas trwania: 96 min.; bycie 
mamą to niezła komedia! laureatka 
oScArA charlize Theron w filmie dla 
wszystkich kobiet, matek i superboha-
terek. 
godz. 20.15 – Strażnicy cnoty (2d 
napisy) – komedia; czas: 91 min.; kiedy 
rodzice trzech nastoletnich dziewczyn 
odkrywają treść ich wspólnej umowy o 
utracie dziewictwa podczas balu wień-
czącego rok szkolny, postanawiają zrobić 
wszystko, by pokrzyżować im plany... 

bilety na seanse: 2d piątek – niedziela 16 zł 
(normalny), 14 zł (ulgowy), pozostałe dni 14 
zł (normalny), 12 zł (ulgowy); 3d piątek – nie-
dziela 20 zł (normalny), 18 zł (ulgowy), po-
zostałe dni 18 zł (normalny), 16 zł (ulgowy).

Kino Fenix 
łowicz ul. podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 �Czwartek, 24 maja
godz. 17.00 – tully / sala ii – komedia 
prod. uSA; reż. Jason reitman; 
czas: 1 godz. 36 min.
godz. 19.00 – 120 uderzeń serca / sala ii
– dramat prod. Francja; reż. robin cam-
pillo; czas: 2 godz. 15 min.
godz. 19.30 – Avengers: Wojna bez 
granic / napisy, 2d – akcja/sci-fi prod. 
uSA; reż. Anthony russo/Joe russo; 
czas: 2 godz. 29 min.
 �Piątek, 25 maja:
godz. 17.00 – Rampage: Dzika furia – 

film akcji prod. uSA; reż. brad peyton; 
czas: 1 godz. 47 min.
godz. 19.00 – Nasze najlepsze wesele/
sala ii – komedia prod. Francja; 
reż. olivier nakache, eric Toledano; 
czas: 1 godz. 57 min.
godz. 19.10 – Brondby: Nasza ziemia 
obiecana – dokument prod. polska
reż. maciej Szprync; czas: 45 min.; od lat 7
godz. 20.15 – Prawdziwa historia – thril-
ler psychologiczny prod. belgia, Francja;
reż. roman polański; czas: 1 godz. 50 min.
 �Sobota, 26 maja:
godz. 18.00 – Rampage: Dzika furia
godz. 19.00 – Nasze najlepsze wesele/
sala ii
godz. 20.00 – Prawdziwa historia
 �Niedziela, 27 maja:
godz. 17.00 – Rampage: Dzika furia
godz. 19.00 – Nasze najlepsze wesele/
sala ii
godz. 20.15 – Prawdziwa historia
 �Poniedziałek, 28 maja:
godz. 18.00 – Rampage: Dzika furia
godz. 19.00 – Nasze najlepsze wesele/
sala ii
godz. 20.00 – Prawdziwa historia
 �Wtorek, 29 maja:
godz. 18.00 – Rampage: Dzika furia
godz. 19.00 – Nasze najlepsze wesele/
sala ii
godz. 20.00 – Prawdziwa historia
 �Środa – czwartek, 30-31 maja:
godz. 18.00 – Rampage: Dzika furia
godz. 20.00 – Prawdziwa historia

bilety: filmy hd normalny 16 zł, ulgowy 14 zł; 
tanie poniedziałki 12 zł; filmy 3d normalny 
18 zł, ulgowy 15, tanie poniedziałki 15 zł

koncerty
 �Piątek, 25 maja:
godz. 20.00 – Czesław mozil: „muzycz-
ny Stand-Up: Spowiedź emigranta”; 
klub hopkultura w łowiczu, ul. podrzecz-
na 20. bilety: 50 zł (przedsprzedaż), 60 zł 
(w dniu koncertu).
 �Niedziela, 3 czerwca:
godz. 17.00 – Weekend / disco polo
godz. 19 – Lord Sound of Queen / rock
godz. 21.00 – Blue Cafe / acid jazz, soul 
koncerty z okazji Święta żychlina; teren 
miejski przy ul. łąkowej; wstęp wolny.
 �Niedziela, 10 czerwca:
godz. 10.00 – Ogólnopolski  Przegląd 
Kapel Ludowych im. Adama Radzy-
mińskiego; Gminny ośrodek kultury  
w bedlnie. wstęp wolny.
 �Sobota, 11 sierpnia:
godz. 18.00 – 4. Ł Festiwal; dziedziniec 
łowickiego ośrodka kultury, łowicz, ul. 
podrzeczna 20, wejście od ul. Starorze-
cze (park miejski). bilety: 20 zł (i pula 
dostępna w sprzedaży do wyczerpania).

inne
 �Czwartek, 24 maja:
godz. 17.00 – Promocja książki „Varia”  
i spotkanie autorskie ze Zbigniewem 
Kostrzewą; kino Fenix w łowiczu, 
ul. podrzeczna 20. wstęp wolny.
 �Sobota – niedziela, 26-27 maja:
godz. 10.00-19.00 – Piknik wśród róż 
– plenerowe Targi różane / kiermasz 
różane różności - tysiące sadzonek 
róż od najlepszych producentów z całej 
polski, biżuteria, rękodzieło, smakołyki 
różane. w programie także: warsztaty 
florystyczne, biżuterii; ogrodniczy 
Festiwal nauki dla najmłodszych, konfe-
rencje; konkursy z nagrodami, koncerty, 
animacje dla dzieci i inne; kutno, park 
Traugutta. wstęp wolny. 
 �Niedziela, 27 maja:
godz. 12.00-19.00 – „Konie – piękno 
i nie tylko...” – Agromajówka w Zduń-
skiej Dąbrowie; pokazy koni, tresury 
psów, promocja turystyki konnej,  
pokazy ciągników rolniczych i inne; teren 
zespołu Szkół centrum kształcenia 
rolniczego w zduńskiej dąbrowie.
godz. 12.30-17.00 – „Polska rodziną 
silna!” – marsz dla Życia i Rodziny; 
w programie: msza św. w kościele oo. 
pijarów w łowiczu; przemarsz ulicami 
miasta oraz program artystyczny (muszla 
koncertowa) i piknik rodzinny w parku 
błonie w łowiczu. wstęp wolny.
 �Czwartek, 31 maja:
Boże Ciało w Księstwie Łowickim
godz. 10.30 – uroczystą msza Święta 
w bazylice katedralnej i procesja do 
czterech ołtarzy;
godz. 13.30 – kolorowy korowód „pasia-
ków”; początek Stary rynek/ 
ul. 11 listopada, przejście na nowy rynek;
występy zespołów ludowych, prezentacja 
muzyki i sztuki ludowej na nowym rynku:
godz. 14.00 – Geniolna kapela
godz. 14.10 – Gieńczoki
godz. 14.20 – dziecięco-młodzieżowy 
zespół ludowy „koderki”
godz. 15.30 – zpiT ziemi kutnowskiej
godz. 16.00 – zpiT masovia
godz. 16.30 – zespół Śpiewaczy ksinzoki
godz. 17.00 – zpiT blichowiacy
godz. 17.30 – zpiT poltex
 �Piątek, 1 czerwca:
godz. 11.30-16.00 – Festyn z okazji 
Dnia Dziecka; w programie: konkursy 
z nagrodami, pokazy strażackie, gry, 
zabawy, animacje; boisko gminne 
w bielawach, wstąp wolny.
 �Sobota, 2 czerwca:
godz. 14.00 – Dzień Dziecka z Prze-
wodnikiem PttK – bezpłatne spotkanie 
z lokalną historią i legendami dotyczący-
mi łowicza. zbiórka przed ratuszem  
w łowiczu, Stary rynek.
godz. 15.00 – dzień dziecka z kulturą – 
dmuchańce, karuzela, gastronomia dla 
najmłodszych; teren miejski przy  
ul. łąkowej w żychlinie. wstęp wolny.
 �Sobota – niedziela, 2-3 czerwca:
godz. 12.00-17.00 – Zrób łowicko 
sam... – warsztaty sztuki i rękodzieła 
ludowego:  Genowefa madanowska 
– haft koralikowy; barbara Frątczak – 

 INFORmAtOR dlA żychlinA i okolic

OFERtY PRACY
powiATowy urząd prAcy w kuTnie
(oferty z dnia 22.05.2018 r.)

 � pomocnik murarza
 � operator maszyn i urządzeń do przetwór-
stwa tworzyw sztucznych

 � kelner
 � elektryk
 � pakowacz
 � ogrodnik - uprawy pod osłonami
 � kierowca autobusu
 � operator wózków widłowych-pakowacz
 � Spawacz/ślusarz
 � wychowawca przedszkolny
 � pomocniczy robotnik w hodowli zwierząt
 � pracownik portierni / recepcji
 � pracownik działu technicznego-kontroler 
jakości wyrobów mechanicznych

 � kucharz/arka
 � operator maszyn
 � malarz-lakiernik
 � Ślusarz-monter
 � Spawacz-monter
 � Jeliciarz
 � przedstawiciel handlowy
 � pracownik fizyczny-oczyszczacz

malarstwo; leokadia łacheta – haft ręcz-
no-maszynowy; Skansen przy muzeum 
w łowiczu. udział w warsztatach jest 
bezpłatny – organizatorzy zapewniają 
materiały, ale obowiązuje bilet wstępu  
do skansenu: normalny 6 zł; ulgowy 4 zł. 
 �Niedziela, 3 czerwca:
godz. 15.00 – Święto Żychlina – koncer-
ty muzyczne, występy sekcji kulturalnych 
żdk, holi Festiwal, stoiska, kiermasze, 
gastronomia; teren miejski przy ul. łąko-
wej w żychlinie. wstęp wolny.
 �Sobota, 9 czerwca:
godz. 10.00-13.00– mały Piknik Nauko-
wy; i liceum ogólnokształcące 
im. J. chełmońskiego w łowiczu,  
ul. bonifraterska 3. wstęp wolny.
 �Niedziela, 10 czerwca:
godz. 15.00 – Przeplatanki – Footlose 
– podsumowanie warsztatu artystyczne-
go sekcji żdk; sala widowiskowa żychliń-
skiego domu kultury, ul. Fabryczna 3. 
wstęp wolny.
 �Czwartek, 14 czerwca:
godz. 10.00 – W poszukiwaniu 
szczęścia – spektakl dla najmłodszych 
w wykonaniu dziecięcego Teatru wizji; 
sala widowiskowa żychlińskiego domu 
kultury, ul. Fabryczna 3. wstęp wolny.
 �Wtorek, 19 czerwca:
godz. 10.00 – Zakup niekontrolowany 
– spektakl w wykonaniu młodzieżowej 
sekcji teatralnej; sala widowiskowa  
żychlińskiego domu kultury,  
ul. Fabryczna 3. wstęp wolny.

SKARB ROLNIKA 
noTowAniA z TArGowiSkA mieJSkieGo 
(ceny z dnia 22.05.2018 r.)

  w łowiczu w Głownie
botwinka pęczek - 2,50
buraki czerwone kg 1,50-2,50 1,50-2,00
cebula  kg 2,50 1,50
cebula dymka pęczek 2,50 2,00-2,50
czereśnie kg 10,00 15,00
czosnek szt. 2,00 0,50-1,00
gruszki kg - 6,50
jabłka kg 2,00-4,00 2,00-3,50
jaja fermowe 15 szt. 7,50-10,00 7,00-9,00
jaja wiejskie 15 szt. 8,00-12,00 12,00
kalafior  szt. 3,00 2,00-3,00
kapusta biała  szt. 2,00-3,00 2,00-3,00
kapusta kiszona kg 4,00 -
kapusta pekińska szt. 2,50 2,00
koperek pęczek 1,00-2,00 1,00
miód 0,9 litra 30,00-35,00 30,00
marchew  kg 2,00-3,00 2,00
natka pietruszki pęczek 1,00 1,00
ogórki kiszone kg 6,00 5,00
ogórek gruntowy kg 7,00 6,00
ogórek zielony kg 4,50-5,50 6,00-7,00
papryka czerwona kg - 9,50
pieczarki kg 5,00 4,00-5,00
pietruszka kg 4,00 4,50-9,00
pomidor malinowy kg 8,00 8,00
pomidor szklarniowy kg 4,00-7,00 4,00-8,00
por szt. 2,00 1,50-2,00
rabarbar pęczek 3,00 3,00
rzodkiewka pęczek 1,00-1,50 2,00
sałata szt. 2,00-2,50 1,00-2,00
seler szt. 3,50-4,00 3,50
szczypiorek pęczek 1,00 1,00
truskawki kg 5,00-7,00 8,00
włoszczyzna  pęczek 3,00 2,50
ziemniaki  kg 0,50-1,00 1,00
ziemniaki młode kg 4,50 4,00

ROLNIK SPRZEDAJE 
(ceny z dnia 22.05.2018 r.)

Żywiec wieprzowy:
 � różyce: 4,10 zł/kg+VAT
 � domaniewice: 4,10 zł/kg+VAT
 � chąśno: 3,90 zł/kg+VAT
 � kiernozia: 4,20 zł/kg+VAT
 � Skowroda płd.: 4,10 zł/kg+VAT
 � karnków: 4,10 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:
 � Skowroda płd.: jałówki 7,00 zł/kg+VAT,  
krowy 6,00 zł/kg+VAT; byki 8,50 zł/kg+VAT;

 � różyce: jałówki 7,00 zł/kg+VAT;  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 8,00 zł/kg+VAT.

 � domaniewice: jałówki 7,00 zł/kg+VAT;  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 8,00 zł/kg+VAT.



Czwartek  24 maja 2018 | nr 21 www.lowiczanin.info

Ogłoszenia

 PUNKtY PRZYJmOWANIA OGŁOSZEń DROBNYCH DO „NŁ”: BIURO OGŁOSZEń ŁOWICZ, ul. piJArSkA 3A; BEDNARY, Sklep p. pApiernik 24A; BOBROWNIKI 27, Sklep p. pAcler; BOLImÓW, ul. rynek koŚciuSzki 17, Sklep „ewA”, 
p. pApiernik; DOmANIEWICE, ul. GłównA 26, Sklep p. JAkubiAk; GąGOLIN POŁUDNIOWY, Sklep „koS”; IŁÓW: pl. rynek STAromieJSki 21; Sklep p. pApierowSkieGo; KIERNOZIA, rynek kopernikA, kioSk p. weSołowSkieJ;  
KOCIERZEW PÓŁNOCNY 37A, Sklep p. kryGier; KURABKA 17A, Sklep p. TopolSkieJ; ŁOWICZ, oS. brATkowice, kioSk loTTo; ŁYSZKOWICE, Sklep „dueT”, ul. GminnA 6; NIEBORÓW, Al. leGionów polSkich 18, Sklep 
p. FiGATA; NOWA SUCHA 22, Sklep p. Siewiery; OStRÓW 20, Sklep p. beJdy; OSmOLIN: ul. rynek 2, Sklep p. SerwAch; ul. rynek 19, Sklep Spożywczo-przemySłowy; PSZCZONÓW 147, Sklep p. lipińSkieGo;  
SANNIKI, ul. wArSzAwSkA 183, Sklep p. olkowicz; SOBOtA, pl. zAwiSzy czArneGo 12, Sklep p. bińczAk; SOKOŁÓW 19, Sklep p. GłowAckieGo; StACHLEW 113A, Sklep p. wierzbickieJ; StARY DęBSK 6A, Sklep Spożywczo-przemySłowy,  
ŚLESZYN, ul. GórnA 5, Sklep p. mączyńSkieJ;  ZABOStÓW DUŻY, Sklep p. SzAleniec; ZAWADY 67, Sklep p. SokAlSkieJ; ZŁAKÓW BOROWY 139A, Sklep p. piecki.

PUNKtY PRZYJmOWANIA OGŁOSZEń DROBNYCH DO „WIEŚCI”: BIURO OGŁOSZEń GŁOWNO, ul. łowickA 40; DmOSIN 1, bożenA krzeSzewSkA, piekArniA:  StRYKÓW: STAry rynek 1; ul. cmenTArnA 12.

PUNKtY PRZYJmOWANIA OGŁOSZEń DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLINA I OKOLIC”: BEDLNO 28, Sklep mini-mAG; DOBRZELIN, ul. wł. JAGiełły, Sklep mAGdA; PACYNA, ul. TowArowA 4, Sklep p. m. durki;  
PLECKA DąBROWA, Sklep „monikA”; PODCZACHY 16, Sklep Spożywczo-przemySłowy; ŚLESZYN, ul. GórnA 5, Sklep p. mączyńSkieJ; ŻYCHLIN, ul. łąkowA 9A, Sklep „mAGdA”; ul. nAruTowiczA 85F,  
Sklep „mAGdA”; ul. 29 liSTopAdA 28, Sklep Spożywczo-przemySłowy.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZą ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA tREŚć OGŁOSZEń I REKLAm OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ARt. 36 UStAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Subiekt Nieborów Auto-

kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838-55-41.

 �Absolutnie każde auto, tel. 
509-837-633.

 �Auta każde kupię, najlepsze ceny, 
tel. 500-308-011.

 �Auto skup, całe i uszkodzone, 
wszystkie marki, najlepsze ceny, 
zadzwoń!, tel. 604-191-186.

 �każdego dostawczego, tel. 
725-562-998.

 �każdego mercedesa, Toyotę, tel. 
725-361-836.

 �Skup aut rozbitych, skolizjowanych, 
stan obojętny, tel. 510-100-449.

 �złomowanie pojazdów– 
zaświadczenia, auto-skup: uszkodzone, 
rozbite, wyeksploatowane, rząśno 13, 
tel. 602-123-360.

sprzedaż
 �Audi A3, 1.4 TSi Turbo, 2009 rok, 

granatowy metalik; możliwość zamiany 
(tańszy), tel. 513-329-718.

 �Audi A4, 1.6 benzyna, 1998 rok, tel. 
517-201-932.

 �Audi A6, 2.0 Tdi, 2005 rok, tel. 
600-822-089.

 �chrySler 300m, 1999 rok, tel. 
607-267-277.

 �ciTroËn c4 1.6 benzyna, 2005 rok, 
tel. 506-173-299.

 �dAewoo lanos, 1998 rok, tel. 
692-943-369.

 �dAewoo lanos, 1999 rok, tel. 
795-237-694.

 �dAewoo lanos, 1.6 benzyna/gaz, 
2000 rok, tel. 603-553-801.

 �dAewoo lanos, 1.6 benzyna, 2006 
rok, i właściciel, 118.000 km, sedan, 
czerwony, bezwypadkowy, stan bdb, 
5.900 zł, tel. 608-174-892.

 �dAewoo Tico, 1998 rok, stan 
idealny, tel. 604-555-575.

 �FiAT brava, 1.9 JTd, 1999 rok, tel. 
693-511-694.

 �FiAT brava, 2000 rok, do remontu, 
tel. 690-303-054.

 �FiAT panda iii, 1.2, 2012 rok, salon 
polska, tel. 600-944-728.

 �FiAT Seicento, 900, 1999 rok, stan 
bdb, tel. 665-277-589.

 �Ford escort, 1.3 benzyna, 1996 rok, 
hatchback, 5-drzwiowy, kolor bordowy, 
tel. 509-374-002.

 �Ford k, 1.3, 2005 rok, tel. 
665-052-080.

 �Ford mondeo, 1.8, benzyna, 2005 
rok, 23.000 km, polski salon, tel. 
601-323-578.

 �hondA Accord, 1995 rok, tanio, tel. 
602-370-470.

 �hondA civic benzyna+gaz, 2001 
rok, tel. 502-712-484.

 �hondA civic, 1.5, 2000 rok, tel. 
691-542-860.

 �hondA hrV, 1.6 benzyna, 2002 rok, 
tel. 509-837-633.

 �hondA Jazz, 1.2 benzyna, 2004 rok, 
134.000 km, Salon polska, czerwony, 
bezwypadkowy, stan bdb, 11.500 zł, tel. 
694-547-204.

 �hyundAi i20, 1.2, 2015 rok, 
instalacja gazowa, 33.900 zł, tel. 
604-169-278.

 �Jeep Grand cherokee, 3.7 
benzyna+gaz, 2006 rok, 168.000 km, 
tel. 509-374-002.

 �mAzdA 5, 2.0 diesel, 2006 rok, van 
7-osobowy, cena do negocjacji, tel. 
663-319-165.

 �mAzdA 6, 2.0 diesel, 2004 rok, 
pełna opcja wyposażenia, opłaty i 
przegląd do końca kwietnia 2019, tel. 
607-315-140.

 �mercedeS A klasa, 1.4, 2002 rok, 
170.000 km, bogate wyposażenie, tel. 
513-375-786.

 �mercedeS c klasa, 2,2 cdi, 2007 
rok, bogate wyposażenie, możliwa 
zamiana (tańszy), tel. 604-706-309.

 �mercedeS Sprinter, 2001 rok, tel. 
880-177-221.

 �mercedeS Vito, 2001 rok, tel. 
606-987-613.

 �opel Astra, 1.6 benzyna+gaz, 1995 
rok, tel. 880-099-197.

 �opel Astra iii, 1.7 cdTi, 2006 rok, 
12.500 zł, tel. 782-233-997.

 �opel Astra kombi diesel, 2012 rok, 
tel. 604-403-654, 507-150-766.

 �opel Astra, 1.4 ii, 1999 rok, 2.500 zł, 
tel. 532-115-111.

 �opel Astra, 1.2, 2005 rok, 
5-drzwiowa, tel. (46) 831-02-44, tel. 
513-375-786.

 �opel insignia, 2.0 cdTi, 2009 rok, 
tel. 787-124-899.

 �opel movano, 2004 rok, tel. 
605-376-838.

 �opel zafira, 2.0 dTi, 2000 rok, 
7-osobowy, w rozliczeniu mogę przyjąć 
mniejszy, tel. 513-375-786.

 �peuGeoT 206, 1.4 75 km benzyna/
gaz, 2002 rok, tel. 503-617-586.

 �peuGeoT 206, 1.4, 2003 rok, 
bordowy metalik, tel. 513-375-786, tel. 
537-200-181.

 �peuGeoT 207, 1.6 hdi, 2007 rok, 
121.000 km, 12.200 zł, tel. 513-375-786.

 �peuGeoT 308, 1.6 hdi, 2007 
rok, i właściciel, serwisowany, tel. 
608-501-258.

 �peuGeoT 407, sedan 1.8 benzyna, 
2008 rok, tel. 506-173-299.

 �polonez caro, 1.6, 1997 rok, tel. 
784-858-324.

 �przyczepka samochodowa, 
nowa, zarejestrowana 750 kg, tel. 
733-818-460.

 �renAulT cio, 1,5 d, 2011 rok, tel. 
668-242-011.

 �renAulT clio 2, 1.5 dci, 2002 rok, 
po wymianie rozrządu i sprzęgła, tel. 
607-403-265.

 �renAulT laguna ii, Fl 1.9 dci, 2005 
rok, bogate wyposażenie, 10.800 zł, tel. 
691-730-162.

 �renAulT master, 2.8, 1998 rok, do 
przewozu zwierząt, tel. 600-979-583.

 �renAulT megane kombi, 1.9 diesel 
130 km, 2007 rok, tel. 509-837-633.

 �SeAT ibiza, 1.4 Tdi, 2008 rok, tel. 
509-837-633.

 �SeAT leon, 1.9 Tdi, 2005 rok, 
rzeczywisty przebieg 152.000 km, 
bogate wyposażenie,  
tel. 604-706-309.

 �SkodA Fabia, 1.4, 2006 rok, tel. 604-
403-654, 507-150-766.

 �SkodA Fabia, 1.2 kombi, 2009 
rok, stan bdb., tel. 604-403-654, 
507-150-766.

 �SkodA octavia ii, 1.9 Tdi, 
2007/2008 rok, 14.200 zł, w rozliczeniu 
mogę przyjąć tańszy, tel. 604-706-309.

 �SkodA octavia, 1.9 Tdi kombi, 2003 
rok, 5.500 zł, tel. 602-584-266.

 �SkodA Superb, 2004 rok, tel. 
697-049-593.

 �SSangyong korando, 2.9 120 km, 
2006 rok, 15.500 zł do negocjacji, tel. 
501-213-273.

 �ToyoTA corolla Verso, 2.2 diesel, 
2005 rok, tel. 509-837-633.

 �ToyoTA rav4, 4x4 diesel, 2004 rok, 
opony: lato, zima, alufelgi, klimatronic, 
stan bdb, tel. 721-720-314.

 �ToyoTA yaris, 1.0, 2007 rok, 
5-drzwiowy, 13.200 zł, tel. 513-375-786.

 �ToyoTA yaris benzyna, 2005 rok, 
96.000 km, 5-drzwi, Salon polska, stan 
bdb, błękitny metalik, 12.900 zł, tel. 
666-574-189.

 �VolVo 940, 2.4 Tdi, 1996 
rok, kombi, idealny, 5.800 zł, tel. 
602-584-266.

 �VolVo V40, 1.9 diesel, 1998 rok, tel. 
604-245-140.

 �Vw Golf, 1996 rok, tel. 517-669-648.

 �Vw Golf iV, 1999 rok, tel. 
500-804-981.

 �Vw Jetta, 1.9 Tdi, 2006 rok, 212.000 
km, tel. 605-634-804.

 �Vw Jetta Tdi, 2007 rok, tel. 
787-124-899.

 �Vw lT 35, 2461 cm3 diesel, 2003 
rok, tel. 570-980-770.

 �Vw passat kombi, 2006 rok, tel. 
665-489-419.

 �Vw passat kombi, 1.8 Turbo 
benzyna, 2004 rok, tel. 509-837-633.

 �Vw passat, 1.9 130 km, 2003 rok, 
kombi, 10.500 zł do negocjacji, tel. 
501-213-273.

 �Vw passat, 1.9 Tdi 130 km, 2002 
rok, skrzynia „6”, niebieski metalik, tel. 
513-375-786.

 �Vw polo, 2006 rok, 5-drzwiowy, 
sprowadzony, opłacony, gotowy 
do rejestracji, tel. 604-403-654, 
507-150-766.

 �Vw Sharan, 1.9 Tdi, 2008 rok, 
7-osobowy, w rozliczeniu mogę przyjąć 
mniejszy, tel. 604-706-309.

 �Vw Touran, 1.4 benzyna/gaz, 2007 
rok, nowy model, tel. 509-837-633.

 �Vw Transporter T5, 1.9 Tdi, 2005 
rok, blaszak, tel. 509-837-633.

inne
 �klucze, piloty, immobiliser, stacyjki, 

kodowanie. Głowno Strażacka 2, tel. 
606-319-335.

 �Sprzedam silnik lublina, tel. 
603-319-642.

 �michelin XzA 10r22.5 – 4 sztuki, tel. 
502-363-102.

motorowe

kupno
 �kupię stare motocykle: wSk, mz, 

Shl, Junak, motorynka, komarek itp., 
tel. 609-942-407.

 �kupię stare motocykle oraz części, 
tel. 603-444-431.

 �kupię motorynkę, tel. 603-444-431.

sprzedaż
 �Sprzedam eTz 250, tel. 

603-753-990.

 �honda VTX 1300, 2009 rok, czoper 
przebieg 8.500 km, Głowno, tel. 
515-236-003.

 �Sprzedam motocykl Junak  
131/125, 2015 rok. stan idealny,  
tel. 607-302-816.

 �Gpz-500S 1999 rok, tel. 
575-382-031.

 �Java 50, tel. (46) 838-69-18.

 �kawasaki 600, 2001 rok, tel. 
880-177-221.

nieruchomości

kupno
 �kupię ziemię, gm. łyszkowice, 

okolice, tel. 502-602-463.

 �przyjmę w dzierżawę ziemię, łąki. 
Świeryż +15 km, tel. 534-936-733.

 �Kupię mieszkanie  
(może być większe) lub dom  
w Głownie, tel. 604-943-696.

sprzedaż
 �działka budowlana, mysłaków, tel. 

692-363-474.

 �działki budowlane, nieborów, tel. 
607-328-032.

 �Sprzedam 1/6 udziału w domu, tel. 
531-217-794.

 �działka rolno-budowlana  
1,01 ha w mysłakowie, częściowo 
zalesiona, tel. 503-935-863.

 �Atrakcyjne działki budowlane 
1000 m2, centrum Bełchowa, 
blisko stacji, media, tel. 
667-520-080.

 �działka budowlana 3.336 mkw., 
Strzelcew, tel. 721-152-385.

 �Sprzedam działkę budowlaną  
w zielkowicach, tel. 602-504-924.

 �działka budowlana, kiernozia, tel. 
694-165-597.

 �zduny, dom 120 mkw., zabudowania 
gospodarcze, działka 0.97ha, tel. 
694-182-993.

 �działki 2.500 mkw., 1.250 mkw., 
zielkowice, tel. 692-725-590.

 �dom 160 mkw przy ul. katarzynów, 
działka 740 mkw, tel. 723-798-953.

 �działki przy ul. małszyce, tel. 
604-282-998.

 �działki budowlane (kilometr od 
granic łowicza), jedna: 1.300 mkw., trzy 
po 850 mkw., możliwość dowolnego 
scalania, tel. 501-213-061.

 �dom, tel. 881-087-040.

 �mieszkanie 60 mkw, bratkowice. 
dobra cena, tel. 504-110-469.

 �mieszkanie 48 mkw., iV piętro, os. 
bratkowice, łowicz, tel. 691-550-719.

 �działka, 2.100 m2 z możliwością 
powiększenia. blisko: 3 sklepy, szkoła, 
cpn, filia banku, przystanek pkp, tel. 
575-648-864, bednary.

 �ziemię 2,24 lub 4,5 ha, psary, gmina 
bielawy, tel. 604-260-576.

 �wydzierżawię 2,5 ha łąki, tel. 
570-980-770.

 �Sprzedam mieszkanie 59,47 mkw., 
tel. 503-067-846.

 �Działka budowlana, Głowno, ul. 
Graniczna 17, tel. 694-903-240.

 �dwie działki budowlane po 1.000 
mkw, na granicy bednary-Sypień lub 
całość 86 arów, tel. 694-804-682.

 �Sprzedam działkę rolno-budowlaną 
1,24 ha, piaski, tel. 505-566-595.

 �mieszkanie 60 m2, bratkowice, 
 i piętro, tel. 600-926-048.

 �działka budowlano-rolna 1,70 ha, 
media, bobrowniki 36, tel.  
(46) 811-55-21, (18:00-20:00).

 �dom, Skaratki, tel. 530-723-789.

 �dom z budynkami gospodarczymi, 
działka 47 arów, marianka 7 km od 
łowicza, tel. 601-486-858, 791-256-519.

 �dom z oficyną, Głowno, tel. 784-391-
049, 666-865-844.

 �budowlano-rolna, 9.400 mkw., 
polesie, rzeka, możliwość wykopania 
stawu, tel. 603-878-783.

 �działka budowlana okolice centrum 
łowicza, wszystkie media, tel. 
736-819-831.

 �Sprzedam ziemię rolno-budowlaną 
2,86 ha, lutynek, gm. kocierzew, tel. 
693-351-078.

 �Sprzedam mieszkanie 49 mkw, m4, 
kopernika, Głowno, iV piętro, 
tel. 600-548-716.

 �dom z budynkiem gospodarczym 
na działce 0,63 ha, tel. 781-431-870, 
popów 98.

 �Sprzedam działkę rekreacyjną  
w niedżwiadku, tel. 697-044-255.

 �budowlana 40x80, 50 zł/mkw, 
zielkowice-czajki, tel. 502-778-128.

 �Gospodarstwo rolne, 5,60 ha, 
Strugienice, tel. 784-946-599.

 �Sprzedam dom z budynkiem 
gospodarczym, nowopobudowany, 
3.200 mkw, zielkowice, tel. 515-115-541.

 �budowlane otolice, tel. 512-490-910.

 �kuchnia, automat, telewizor, 
wersalka, butla, tel. 695-778-924.

 �Sprzedam lub zamienię dom pod 
łowiczem na bloki, tel. 606-967-338.

 �budynek nadający się na magazyn 
lub halę produkcyjną 1000 mkw, tel. 
663-881-721.

 �Sprzedam posesję łowicz, 
katarzynów 42, tel. 603-879-720.

 �działkę zabudowana sprzedam, 
ogródki działkowe niedźwiada,  
tel. 609-150-111.

 �działka budowlana z 3 budynkami 
gospodarczymi, o pow. 1.437 
mkw, 139.000 zł, tel. 501-280-825, 
796-568-682.

 �dom 300 mkw., przystosowany 
pod wynajem; centrum łowicza, tel. 
604-961-560.

 �komfortowy dom, Goleńsko,  
tel. 667-992-096, po 19:00.

 �dom, łowicz, tel. 880-651-700.

 �Sprzedam działkę budowlaną,  
ul. Grzybowa/moczydła,  
2.460 mkw., tel. 604-943-696.

 �pilnie! dom w łowiczu. Stan surowy, 
ok. 200 mkw. na działce 1.250 mkw., 
tel. 661-385-154.

 �Sprzedam działki: 0,30 ha 
z zabudowaniami, 0,15 ha, tel. 
693-172-904.

 �Sprzedam dom wolnostojący  
w łowiczu oraz 1,23 ha ziemi  
wraz z budynkami w zielkowicach,  
tel. 784-279-632.

 �Sprzedam działki budowlane 
uzbrojone, ogrodzone, łowicz, ul. 
wschodnia przy bolimowskiej: 800 
mkw., 1.600 mkw., tel. 602-615-399.

 �działka budowlana 33,27 m2 z 
budynkiem gospodarczym, stodoła 
198 m2, obora 172 m2, wszystkie 
media, tel. 604-497-153, łagów.

 �Sprzedam lub wynajmę sklep 
spożywczy w mastkach, tel. 
534-401-040.
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DO WYNAJĘCIA
lokal gastronomiczny z ogródkiem letnim

w centrum Łowicza, ul. Pijarska 3a
(ul. Pijarska, d. kawiarnia „U Dziennikarzy”)

Informacje: tel. 531 525 347

 �Sprzedam dom z działką w 
wyborowie z możliwością prowadzenia 
działalności gospodarczej, tel. 
534-401-040.

 �Sprzedam kawalerkę, os. bratkowice, 
tel. 518-703-291.

 �Sprzedam bloki ul. Sikorskiego, tel. 
607-717-204.

 �Sprzedam działkę 3.000 mkw lub 
zamienię na bloki. działka jest na ul. 
prymasowskiej przy cpn orlen, na 
obwodnicy, tel. 691-033-754.

 �Sprzedam działki budowlane na linii 
helenów zgoda, tel. 606-432-666.

 �Sprzedam dom do remontu, tel. 
576-948-177.

 �Sprzedam działkę budowlano-rolną 
o powierzchni 1,06 ha położoną w 
centrum pszczonowa, wszystkie media, 
tel. 607-748-468.

 �Głowno – działka budowlana 981 
mkw., z rozpoczętą budową (132 
mkw.), atrakcyjne położenie, sprzedam, 
tel. 510-165-386.

 �domek 60 mkw., działka 6.000 mkw., 
budowlano-usługowa, narożna, łowicz, 
tel. 603-878-783.

wynajem
 �wynajmę lokal użytkowy 20 mkw., 

zduńska, tel. 607-442-383.

 �lokal 300 mkw na sklep gastronomii, 
szwalnie, itp. łowicz, zduńska, tel. 
570-990-363.

 �pokój, tel. 692-101-989.

 �dam w dzierżawę łąkę, tel. 
603-878-783.

 �dam mieszkanie, tel. 663-881-721.

 �do wynajęcia mieszkanie w centrum 
łowicza, tel. 602-574-891.

 �wynajmę lub sprzedam pawilon 
handlowy 27 m2, targowica miejska, tel. 
694-863-886, po 16:00.

 �dam w dzierżawę łąkę 4 ha, tel. 
693-172-904.

 �lokal biurowy, 24 m2, parter: dom 
ludowy, pijarska 1, tel. 604-986-321.

 �mieszkanie do wynajęcia w łowiczu, 
tel. 664-873-525.

 �wydzierżawię 2,4 ha łąki przy zamku, 
tel. 664-909-790.

 �Kwatery Głowno,  
tel. 723-449-143.

 �wynajmę mieszkanie łowicz, 
zduńska, tel. 608-369-852.

 �wynajmę mieszkanie o powierzchni 
66 mkw. w Głownie, tel. 502-281-503.

 �kwatery tanio Głowno i okolice, tel. 
509-707-063.

 �wynajmę 2-pokoje z kuchnią, po 
remoncie, tel. 661-231-012.

 �mieszkanie w bloku 67 mkw. 
wynajmę po remoncie bratoszewice, 
tel. 739-698-175.

zamiana
 �zamienię 47 mkw, iii piętro, os. 

noakowskiego na mniejsze, parter lub 
sprzedam, tel. 512-076-144.

kupno różne
 �monety, medale, zdjęcia, pocztówki, 

starocie, tel. 606-941-752.

 �przyjmę ziemię, gruz, glinę, korzenie, 
tel. 508-282-349.

 �kupię złom, odbieram folię, 
tworzywa, makulaturę, tel. 695-416-747.

sprzedaż różne
 �drewno kominkowe, opałowe 

(workowane). Skrzynki uniwersalne. 
Trociny., tel. 501-658-261.

 �palety 1.200x1.000, tel. 502-919-192.

 �zbiorniki plastikowe, 1.000-litrowe, 
tel. 502-919-192.

 �wyprzedaż płytek chodnikowych. 
kręgi, pokrywy, przepusty, płytki 
ozdobne na ścieżki ogrodowe, tel. 
531-467-981.

 �drewno kominkowe, opałowe, tel. 
504-257-615.

 �Tuja szmaragd 0,60 zł , tel. 
518-518-835.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. 600-895-026.

 �budy ocieplane dla psów, tel. 
885-459-698.

 �łubianki drewniane nowe, tel. 
792-902-783.

 �kamień elewacyjny, daszki na słupki 
i murki, tel. 531-467-981.

 �Silnik 7,5 kw, sprężarka 3Jw60, 
łuparka do drzewa, tel. 601-297-797.

 �zegar stojący sprzedam, tel. 
600-979-583.

 �waga 3-tonowa, niska, tel. 
603-653-020.

 �Sprzedam tłuczeń, kruszywo z 
kamieni, tel. 669-622-714.

 �Sprzedam keramzyt, kruszywo 0-4 
mm, tel. 663-452-727.

 �butle, palniki, reduktory, części 
do spawania gazowego. wiertarka 
stołowa 10, kompresor 50 l., imadła 
ślusarskie i maszynowe,  
tel. 602-366-564.

 �ziemia na podniesienie terenu, tel. 
784-464-959.

 �dęby sprzedam, tel. 661-850-694.

 �Stylowe meble dębowe niemieckie: 
segment 270x210 cm, szafka rTV, 
wypoczynek 1, 2, 3, ławostół, tel. 
693-875-143.

 �Oddam gruz za darmo, tel. 
602-309-664.

 �blachodachówka z dmeontażu, 
czerwona, falista, tel. 608-501-258.

 �Strój łowicki dla chłopca, tel. 
604-123-630.

 �ekogroszek: luz i workowany, tel. 
721-021-154.

 �kompletny system nawadniający, tel. 
602-747-060.

 �kruszywa betonowe, tel. 695-416-747.

 �Felgi „15”, koła „13”, tel. 693-054-784.

 �Sprzedam zamrażalkę, silnik, 
dwukółkę, tel. 736-702-052.

 �kuchnię kaflową do rozbiórki, tel. 
604-986-321.

 �zrzyny z tartaku ok. 3,5 m 220 zł, tel. 
785-240-260.

 �Sprzedam domek holenderski, tel. 
691-320-043.

 �betoniarki, części, naprawa. 
rusztowania. Tokarstwo, tel. 
510-124-700.

 �beczka 2000 l na płozach (ocynk), 
silnik 5,5 kw 1440 obrotów, tel. 
505-406-307.

 �piec c.o. na olej opałowy, ze 
zbiornikiem i grzejnikami z demontażu, 
tel. 608-501-258.

 �betoniarka używana, tel. 
603-072-751.

 �Taśmociąg z wagą, tel. 506-903-574.

 �Sprzedam drewno owocowe na 
opał, jabłoń, śliwa, grusza m3 około 
120 zł, tel. 691-590-452.

 �perkusja elektroniczna firmy roland 
oraz piec basowy firmy Anpeg 400 
watt, tel. 607-547-606.

 �łubianki drewniane nowe, tel. 
792-902-783.

 �Silnik z pompą do studni, tel. 
782-865-398.

 �oddam ziemię z gruzem, tel. 
726-531-606.

 �rower kolarski, tel. 660-667-464.

 �Sprzedam czereśnie, tel. 
576-948-177.

 �kontownik metalowy 2,5 i 3  
z rozbiórki, tanio, tel. 509-707-063.

 �Tarcica sosonowa, krokwie, murłata, 
bale, 500 zł/m3, tel. 782-596-215.

 �betoniarka 250 litrów, 800 zł, tel. 
734-156-417.

 �piach, żwir, ziemia, kamień do 
drenażu, mały samochód 5 ton, tel. 
605-896-130.

 �wynajmę łuparkę hydrauliczną 
do drewna kominkowego, tel. 
605-896-130.

 �drewno opałowe, dębowe, odpady  
z produkcji, tel. 605-896-130.

 �okno 146x146, tel. 535-121-164.

praca

dam pracę
 �ApT randstad (47) zatrudni do 

lekkiej pracy na produkcji, 3 zmiany, 
Stryków, darmowy dojazd, wysoka 
stawka, tel. 603-207-005, 665-133-483.

 �monterzy g/k, szpachlarze, tel. 
500-027-261.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w ruchu międzynarodowym,  
tel. kom. 601-720-805.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e  
w transporcie międzynarodowym,  
tel. kom. 607-267-206.

 �Budmax zatrudni do prac przy 
robotach drogowych. Praca  
w Łowiczu, tel. 601-593-011.

 �przyjmę do pizzerii kierowcę na stałe 
oraz pomoc kuchenną -weekendowo, 
tel. 504-859-387, 885-353-500.

 �zatrudnię mechanika maszyn 
rolniczych, tel. 604-478-564.

 �zatrudnię kierowcę maszyn 
rolniczych, tel. 604-478-564.

 �Hurtownia budowlana w 
Strykowie zatrudni kierowców B lub 
C. Dobre wynagrodzenie,  
tel. kom. 601-153-348.

 �Zatrudnię na stanowisko 
sprzedawcy, hurtownia materiałów 
budowlanych, Stryków, dobre 
wynagrodzenie., tel. 605-086-824.

 �zatrudnię cieśli, pracowników 
budowlanych, pomocników, tel. 
608-431-759.

 �łowicz prace biurowe w tym obsługa 
akt kadrowych obcokrajowców  
– obywatele ukrainy  
(godziny pracy do uzgodnienia),  
tel. 736-074-408.

 �prace torowe na terenie całego kraju. 
dojazd i zakwaterowanie po stronie 
pracodawcy. dobre wynagrodzenie,  
tel. 736-074-408.

 �zatrudnię na overlock i dwuigłówkę 
(dzianina), tel. 603-426-101.

 �Firma transportowa zatrudni 
kierowców kat. c+e w transporcie 
międzynarodowym (kierunek włochy). 
oferujemy: umowę  
o pracę, terminową wypłatę, praca 
na tacho, nowoczesny tabor, tel.  
602-275-001, lub 606-666-683.

 �zatrudnię pomoc hydraulika, 
hydraulika, tel. 691-991-000.

 �praca przy warzywach, tel. 696-
441-178, Sierżniki.

 �Zatrudnię dziewiarzy na maszyny 
skarpetkowe – możliwość 
przyuczenia. Łowicz– Strzelcew,  
tel. 668-479-265.

 �Zatrudnię do szycia skarpetek  
na Rosso, tel. 668-479-265.

 �zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych, tel. 605-094-165.

 �zatrudnię do prac remontowo-
wykończeniowych, tel. 663-539-481.

 �zatrudnię kierowcę kat. c, tel. 
601-297-797.

 �zatrudnię dorywczo pomoc kuchni, 
tel. 504-359-441.

 �Przyjmę do zbioru truskawek, tel. 
721-139-423.

 �zatrudnię do zbioru ogórków, tel. 
728-329-771.

 �przy cebuli, zbiorze truskawek,  
tel. 723-105-021.

 �przyjmę do zbioru warzyw,  
tel. 693-370-407.

 �praca w weekendy w handlu,  
z łowicza, tel. 601-523-534.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni pomoc 
na szwalnię i krojownię (dzianina),  
tel. 608-182-860.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni 
chałupników (dzianina), tel. 
608-182-860.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
w ruchu międzynarodowym, 
naczepa firanka, stałe trasy, tel. 
501-250-633.

 �zatrudnię traktorzystę do pomocy w 
gospodarstwie, tel. 792-387-788, gmina 
łyszkowice.

 �Zatrudnimy w ramach Projektów 
Unijnych: kobiety bezrobotne do 
 25 roku z terenów wiejskich 
okolice Łowicza. Znajomość 
komputera,  
CV: unijne2018@wp.pl.

 �zatrudnię kierowcę c+e, chłodnia, 
weekendy wolne, tel. 605-094-166.

 �zatrudnię kierowcę kat. c z 
możliwością przyuczenia, stałe trasy, 
kiernozka 12, tel. 600-357-428.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e  
po kraju, tel. 600-357-428.

 �Przyjmę brukarzy, pomocników. 
mile widziane prawo jazdy kat. B, 
tel. 508-286-519.

 �Pracowników do maszynowego 
układania kostki brukowej z 
Łowicza i okolic, siedziba Gągolin, 
tel. 695-384-425.

 �Gipsiarza, malarza z 
doświadczeniem, tel. 883-163-692.

 �zatrudnię osoby do prostego 
szycia (skóra) w bratoszewicach lub 
chałupniczo po przyuczeniu, 
 tel. 530-545-527.

 �Zatrudnię mechanika 
samochodowego, Łowicz,  
tel. 509-020-870.

 �przyjmę do pracy fizycznej 
pracownika do lat 40, tel. 608-816-582.

 �zatrudnię kierowcę kat. c, wyjazd 
Stryków, łódź, tel. 516-489-137, 
511-723-229.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, pojedyncze-
podwójne obsady. bardzo dobre 
zarobki, tel. 604-237-423, 782-223-211.

 �Firma zatrudni operatora koparki, tel. 
601-239-804.

 �zatrudnię kierowców c, c+e, tel. 
691-621-098.

 �przyjmę do biura na staż lub 1/2 
etatu (emeryt/ka), tel. 609-111-509.

 �zatrudnię pilarzy z własnym 
sprzętem do pracy w niemczech, tel. 
608-468-278.
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 �tonsmeier Centrum zatrudni 
osobę na stanowisko kierowca-
ładowacz, wymagana kat. C  
i ładowacz (bez kwalifikacji), praca 
na terenie Łowicza, Żyrardowa  
i okolic, tel. (46) 830-35-25.

 �zatrudnimy inkasenta elektrycznego, 
tel. 698-301-203.

 �zatrudnię do układania kostki 
brukowej, tel. 663-690-050.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e 
(chłodnia) w transporcie krajowym 
oraz dyspozycyjnego kierowcę 
do załadunków/rozładunków , tel. 
669-366-368.

 �Zatrudnimy kierowcę na 
autocysternę (dystrybucja paliw), 
również bez ADR. DAmO, 99-
400 Łowicz, ul. małszyce 2d/2e. 
Prosimy o kontakt na: sekretariat@
damo.com.pl.

 �poszukuje nauczyciela do 
przygotowania się do egzaminu  
z j. polskiego dla obcokrajowców na 
poziomie b2. kontakt mapist@o2.pl.

 �Zatrudnię do zbioru bobu 
(możliwość ubezpieczenia, 
zakwaterowania), tel. 605-591-610.

 �przyjmę pracowników na produkcję: 
operator maszyn i urządzeń w 
przemyśle spożywczym (z możliwością 
przyuczenia), zatrudnienie stałe, 
dogodne warunki pracy, bratoszewice, 
tel. (42) 719-89-76, tel. 512-095-884, 
dzwonić 12.00-16.00.

 �przyjmę pracownika na stanowisko 
traktorzysta z doświadczeniem – 
zatrudnienie stałe, bratoszewice, 
tel. (42) 719-89-76, tel. 512-095-884, 
dzwonić 14.00-16.00.

 �kierowca kat. c+e, transport 
międzynarodowy lub krajowy, 
mile widziane doświadczenie, tel. 
691-200-608.

 �Zatrudnię spawacza bram  
i balustrad, tel. 509-220-760.

 �zatrudnię malarza, gipsiarza, 
glazurnika, tel. 604-793-390.

 �zatrudnię pizzermana z możliwością 
przyuczenia: praca na stałe oraz 
kierowcę weekendowo, tel. 504-859-
387, lub 885-353-500.

 �zatrudnię do zbioru truskawek, tel. 
509-853-384.

 �Księgowych oraz osoby  
do przyuczenia do prowadzenia 
ksiąg handlowych i PKPiR 
zatrudni biuro rachunkowe, CV: 
sekretariat18@onet.pl,  
tel. 604-988-647, w godz. 
17.00-18.00.

 �przyjmę do zbioru truskawek. 
możliwość transportu,  
kocierzew, tel. 721-136-035.

 �zatrudnię kierowcę w ruchu 
krajowym, izoterma, tel. 606-289-088.

 �Zatrudnię pracowników do firmy 
budowlanej, tel. 605-051-991.

 �Firma budowlana zatrudni 
pracownika, tel. 508-132-455.

 �Firma zatrudni brukarzy  
oraz pomocników,  
tel. 789-116-316.

 �przyjmę tynkarza, tel. 575-661-940.

 �zatrudnię do układania kostki; prac 
ogólnobudowlanych, tel. 692-789-266.

 �Zatrudnię do małej gastronomii, 
tel. 509-854-421, 501-788-231, 
Łowicz.

 �Zatrudnię kierowcę C+E Stryków, 
tel. 573-937-710.

 �Firma produkcyjna zatrudni 
malarza proszkowego. praca w 
hali produkcyjnej w łowiczu, tel. 
793-331-201.

 �Firma produkcyjna zajmująca 
się produkcją lekkich konstrukcji 
stalowych poszukuje pracowników na 
stanowisko Spawacza w technologii 
mAG lub TiG, tel. 795-760-605.

 �zatrudnię do zbioru truskawek, 
kiernozia, tel. 509-065-711.

 �zlecę przeszycia chałupniczkom, tel. 
606-155-292.

 �zatrudnię do zbioru truskawek, 
dowóz z łowicza, tel. 607-271-719.

 �Zatrudnię ekspedientkę  
na pełen etat do sklepu 
spożywczego w Nowej Suchej,  
tel. 602-585-750.

 �OPEX SA poszukuje CIEŚLI, 
mURARZY oraz OPERAtORÓW 
ŻURAWI WIEŻOWYCH (k/m) do 
pracy w Niemczech. CV proszę 
wysyłać na adres opex@opex.com.
pl lub OPEX SA, ul. Ozimska 153, 
45-309 Opole, tel. (77) 402-92-30.

 �zatrudnię dekarzy, pomocników 
budowlanych, tel. 697-681-816.

 �przyjmę do zbioru truskawek od 
zaraz, tel. 505-356-014.

 �poszukujemy ślusarzy oraz 
spawaczy. oferujemy atrakcyjne 
wynagrodzenie, zuS od całości 
oraz stabilne zatrudnienie, cV na 
adres e-mail: biuro@pro-vega.pl, 
tel. (46) 811-55-22.

 �zatrudnię murarzy i pomocników z 
okolic Głowna, tel. 515-697-643.

 �Szukam ekspedientki do sklepu 
spożywczego, tel. 604-169-975.

 �zatrudnię kombajnistę, tel. 
607-275-723.

 �zatrudnię do zbioru truskawek 
(Skaratki), tel. 505-904-027.

 �do zbioru truskawek, ostrołęka, tel. 
508-985-880.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e, kraj, tel. 
534-401-040.

 �Zatrudnię od zaraz murarzy, 
pomocników, cieśli do dociepleń 
budynków, tel. 604-505-441.

 �zatrudnię fryzjerkę, tel. 536-519-999.

 �zatrudnię do zbioru truskawek 4 
osoby, tel. 784-720-912.

 �zatrudnię kierowcę c+e, kraj. Stała 
praca, tel. 690-321-370.

 �zatrudnię kierowcę c+e, Adr, 
cysterny. kraj. Stała praca, tel. 
690-321-370.

 �zatrudnię sprzedawcę do salonu 
drzwi i łazienek, tel. 602-587-341.

 �zatrudnimy szwaczki lub zlecimy 
przeszycia, również chałupniczo. 
konfekcja damska lekka. Głowno, tel. 
509-399-178.

 �zatrudnię do zbioru truskawek, tel. 
607-034-098.

 �zatrudnię kierowcę na 1/2 etatu  
z kat. b w Głownie, tel. 603-610-512.

 �zatrudnię piekarza piecowego 
i stołowego w Głownie, zmiana 
popołudniowa, tel. 603-610-512.

 �zatrudnię do zbioru truskawek, 
 tel. 661-852-737, płaskocin.

 �przyjmę szwaczki Głowno, 
stębnówka, overlock, szycie dzianiny, 
tel. 510-742-883.

 �potrzebna pomoc seniorce  
z os. Sikorskiego w Głownie, tel. 
731-765-140.

 �rwanie truskawek nowostawy 
dolne, tel. 696-658-344.

 �zatrudnię do zbioru truskawek,  
tel. 543-331-065.

 �przyjmę do pracy pracownik 
utrzymania terenów zielonych,  
tel. 661-966-715.

 �przyjmę do zbioru truskawek, 
bednary, tel. 668-187-844, po 19.00.

 �poszukuję kucharek na 
osiemnastego sierpnia tego roku, tel. 
517-271-274.

 �zatrudnię murarza i na wykończenia, 
Stryków, tel. 603-872-901.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e  
w transporcie krajowym, naczepa 
chłodnia, dobre zarobki,  
tel. 608-067-847.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e 
(chłodnia); wyjazdy z Tesco Teresin,  
tel. 608-067-847.

 �Przyjmę do zbioru truskawek, 
Kocierzew, możliwość dowozu, tel. 
607-083-813.

 �zatrudnię do zbioru truskawek, 
okolice iłowa, tel. 668-789-950.

 �pilnie zatrudnię kierowcę c+e na 
kraj, stała pensja, między 4,5 a 5 tys., 
wolne weekendy, tel. 509-730-697.

 �Zatrudnię do zbioru truskawek, 
Karsznice Duże, tel. 506-758-461.

 �Firma ogólnobudowlana zatrudni 
pracownika, tel. 604-403-654, 
507-150-766.

 �Firma produkcyjna zatrudni 
pracownika magazynowego do 
kompletacji produkowanych urządzeń 
zabawowych. praca jednozmianowa,  
w hali produkcyjnej w łowiczu,  
tel. 793-331-201.

 �Firma produkcyjna zatrudni do 
pracy na stolarnię przy podstawowych 
czynnościach związanych z obróbką 
drewna. praca jednozmianowa,  
w hali produkcyjnej w łowiczu,  
tel. 793-331-201.

 �Firma produkcyjna działająca 
w branży placów zabaw zatrudni 
handlowca z doświadczeniem  
i znajomością branży. obszar działania: 
woj. łódzkie oraz woj. mazowieckie.  
cV na adres: iza@babycam.pl,  
tel. 793-331-201.

 �producent opakowań drewnianych, 
zatrudni pracowników produkcji  
– stała praca, dobre wynagrodzenie, 
tel. 698-628-834.

 �Firma z Sochaczewa zatrudni 
kierowców z kat. c+e i pracowników 
fizycznych, operatorów maszyn 
drogowych. umowa o pracę.  
praca na miejscu, tel. 604-278-466.

szukam pracy
 �emeryt podejmie pracę (również jako 

portier), kat. b, tel. 504-352-822.

 �Saxofonista+wokal, tel. 692-101-989.

usługi wideo
 �wideofilmowanie hd, 

fotografowanie, tel. (46) 837-94-85, tel. 
608-484-079.

 �wideofilmowanie hd, tel. 
606-852-557.

 �www.studiokadr.cdx.pl.

 �wideofilmowanie. Fotografia, tel. 
698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Wylewki agregatem, tel. 

698-480-048.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. 604-144-668.

 �cyklinowanie, polerowanie, 
układanie parkietu, tel. 501-249-461.

 �układanie kostki brukowej, tel. 
667-837-817.

 �bramy garażowe, wrota, drzwi, 
ogrodzenia, balustrady, tel. 
506-771-822.

 �dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. 609-846-316.

 �Usługi koparko-ładowarką, 
młotem hydraulicznym; koparką 
gąsienicową, tel. 790-606-451.

 �usługi koparko-ładowarką Jcb, tel. 
604-411-266.

 �Texbud budowy, przebudowy, tel. 
606-428-162.

 �bramy przesuwne, ogrodzenia, 
siatka, panele ogrodzeniowe, montaż, 
producent, tel. 503-572-046.

 �Usługi minikoparką, tel. 
608-612-013.

 �kruszywa, piasek, żwir, ziemia 
ogrodowa. roboty ziemne, 
wyburzeniowe, transport maszyn 
budowlanych, rolniczych, usługi 
kruszarką, tel. 693-565-564.

 �płytki, gładzie, malowanie, remonty, 
tel. 729-403-698.

 �docieplenia budynków, elewacje, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz. 
FVAT, tel. 606-737-576.

 �Kompleksowe malowanie 
natryskowe mieszkań, domów, 
budynków gospodarczych, hal, tel. 
571-272-033.

 �malowanie mieszkań, domów, tel. 
531-980-252.

 �Brukarstwo, tel. 791-306-104.

 �ogrodzenia, wiaty – montaż, tel. 
606-303-471.

 �wykończenia wnętrz, remonty, tel. 
532-115-111.

 �docieplenia budynków, tel. 
666-152-315.

 �usługi minikoparką, przeciski kretem, 
tel. 668-591-725.

 �usługi minikoparką,  
tel. 697-725-830.

 �kierowanie budowami, projekty 
indywidualne, adaptacje, tel. 
693-184-322.

 �budowa, przeróbki domów, 
budynków gospodarczych, szybko, 
tanio, solidnie. Tynki tradycyjne., tel. 
609-497-778.

 �okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 �krycie dachów i sprzedaż materiałów 
budowlanych. Tanio, solidnie!, tel. 
608-677-525.

 �Stolarstwo, schody, tel. 783-487-655.

 �łazienki, kompleksowo, tel. 
733-788-522.

 �malowanie pomieszczeń, tel. 
733-788-522.

 �remonty kompleksowo, tel. 
733-788-522.
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 �Schody drewniane. komputerowe 
projektowanie schodów. meble na 
wymiar, inne usługi stolarskie, tel. 
663-766-557.

 �układanie kostki brukowej, krótkie 
terminy, tel. 883-215-523.

 �krycie dachów, obróbki, rynny, 
podbitki, papa termozgrzewalna, wolne 
terminy, tel. 789-181-282.

 �przyjmę pracownika do dociepleń, 
tel. 511-735-802.

 �malowanie, gipsowanie,  
gładzie, sufity podwieszane, glazura, 
terakota, przystępne ceny, tel. 
695-263-945.

 �usługi koparko-ładowarką Jcb, 
przewóz piasku, ziemi, 15 t, tel. 
784-464-959.

 �malowanie agregatem, tel. 
602-717-207.

 �malowanie, gipsowanie, tapetowanie, 
panele, płyta G/k, glazura, terakota, 
wykańczanie poddaszy, tel. 
535-466-501.

 �malowanie, gładzie, regipsy, tel. 
796-689-987.

 �docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. 607-612-176.

 �Struktury agregatem, krótkie terminy, 
tel. 607-612-176.

 �pokrycia dachowe, papa, rynny, 
podbitki, tel. 605-850-706.

 �płyty k/G, gładzie, płytki, tel. 
514-634-217.

 �podłogi drewniane, parkiety: 
układanie, cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, olejowanie. Schody: 
renowacja. profesjonalnie, solidnie, tel. 
733-552-113, 601-378-677.

 �cyklinowanie bezpyłowe, tel. 
504-960-515.

 �Tynki mułkowane, zwykłe i gipsy, tel. 
536-515-460.

 �Dachy: profesjonalnie, papa 
termozgrzewalna, malowanie, 
smarowanie, rynny, z gwarancją!, 
tel. 735-300-550.

 �usługi koparko-ładowarką, tel. 
516-477-037.

 �Gładzie, malowanie, G/k, panele, tel. 
516-422-878.

 �dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, malowanie, 
smarowanie, tel. 609-227-348.

sprzedaż
 �producent siatki ogrodzeniowej, 

mysłaków, tel. 886-562-223.

 �Stemple, tel. 692-101-989.

 �Łowicz, tel. 602-234-810.

 �Sprzedam rynny pcV i eurofalę z 
demontażu, stan bdb., tel. 607-190-462.

 �Stemple budowlane, tel. 
609-500-884.

usługi 
instalacyjne

 �hydraulika kompleksowo, tel. 
601-818-310.

 �Anteny: montaż, instalacje, tel. 
601-306-566.

 �Usługi elektryczne, tel. 
506-522-852.

 �nowe instalacje elektryczne, tel. 
506-522-852.

 �usługi hydrauliczne:  
kompleksowo. przeciski podziemne, 
przyłącza wod.-kan., usługi koparko-
ładowarką, oczyszczalnie przydomowe, 
również jako podwykonawca, tel. 
601-379-355.

 �hydraulik, także awarie, tel. 
733-788-522.

 �klimatyzacja: serwis, montaż, tel. 
691-991-000.

 � instalacje, usługi elektryczne, tel. 
509-838-364.

 �usługi hydrauliczne, tel. 785-543-610.

 �drobna hydraulika, biały montaż, tel. 
535-466-501.

usługi inne
 �masz problem z komputerem: 

zadzwoń. Fachowo. Szybko.  
Tanio, tel. 504-070-837.

 �malowanie obór, dezynsekcja 
(muchy, wołek zbożowy),  
deratyzacja, dezynfekcja , 
 tel. (44) 725-02-95, tel. 504-171-191.

 �Zespół, wokalistka, deejay, tel. 
503-746-892.

 �dekoracja sal weselnych  
(pokrowce, obrusy w komplecie),  
tel. 693-776-474.

 �rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 
wycinka drzew, zakrzaczeń, tel. 
667-732-751.

 �usługi gastronomiczne,  
organizacja wesel, komuni, chrzcin, 
imprez okolicznościowych, tel. 
789-022-469.

 �wypożyczę stół wiejski, nalewak 
piwny, ławeczki, parasol, dowóz, tel. 
889-994-992.

 �profesjonalne cięcie drzew 
niebezpiecznych, pielęgnacja zieleni i 
ogrodów, tel. 782-718-483.

 �dJ, oprawa muzyczna imprez, 18-stki, 
dyskoteki, itp, tel. 782-718-483.

 �wycinka drzew, usługi podnośnikami 
koszowymi 27-metrowymi, tel. 
668-591-725.

 �kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. 601-630-882.

 �pożyczki do 25.000 dla osób 
zadłużonych, pożyczki na zakup auta i 
pod zabezpieczenie, nie sprawdzamy 
żadnych baz , tel. 696-222-731.

 �odnawianie wanien, tel. 
600-979-826.

 �okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 �montaż napędów do bram 
garażowych, ogrodzeniowych. 
domofony, alarmy, monitoring, tel. 
721-380-393.

 �wykonywanie usług elektrycznych, 
automatyka budynkowa, tel. 
721-380-393.

 �Fast-clean: mycie aut, pranie 
tapicerki, czyszczenie, tel. 883-171-131.

 �Transport: piasek, pospółka, 
podsypka, ziemia, tel. 602-471-796.

 �pranie dywanów i tapicerki meblowo-
samochodowej w zakładzie i u klienta, 
tel. 501-431-978.

 �Ślub mercedesem, terenowy 
kabriolet, tel. 516-755-753.

 �przewóz: pospółka, piasek, ziemia, 
tel. 784-464-959.

 �Specjalistyczna pielęgnacja drzew i 
krzewów, tel. 508-789-750.

 �dekoracja sal weselnych, tel. 
512-250-166.

 �wypożyczę stół wiejski, tel. 
512-250-166.

 �pu bArTek: wycinka drzew, 
pielęgnacja drzewostanu, koszenie i 
usługi związane z utrzymaniem zieleni 
w ogrodach, tel. 665-463-008.

 �mycie i czyszczenie kostki brukowej, 
tel. 607-612-176.

 �naprawa telewizorów. łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. 
728-227-030.

 �bagażówka, tel. 512-615-081.

 �wiercenie studni, tel. 505-406-307.

matrymonialne
 �poznam panią do 40-lat, sms, tel. 

578-982-303.

 �poszukuję panią do 58 lat., tel. 
733-755-803.

 �pani pozna pana do 75 lat, Głowno, 
łowicz, okolice, tel. 535-885-251.

 �poznam panią, tel. 690-540-872.

 �poznam panią z okolic łowicza, 
do 50 lat, wzrost ok. 1,7m, tel. 
669-753-301.

 �poznam panią z łowicza z własnym 
mieszkaniem w wieku 53-60 lat, stały 
związek, tel. 882-839-095.

nauka
 �matematyka, tel. 791-802-482.

 �matematyka, tel. 601-303-279.

 �nauczyciel języka niemieckiego, 
lekcje, tel. 505-256-528.

 �Język angielski, tel. 663-684-178.

 �Język niemiecki, tel. 668-963-922.

 �Angielski, profesjonalnie, 
tel. (46) 837-53-15.

 �matematyka, Angielski, tel. 
515-459-141.

 �nauka Języka Angielskiego Jacek 
romanowski, tel. 607-440-582.

 �matematyka, tel. 607-440-582.

 �matematyka, fizyka. matury, 
egzaminy, tel. 604-449-538.

 �Język angielski. 3 intensywne kursy 
wakacyjne dla przyszłorocznych 
maturzystów. Szkoła rTT by 
perkowska, tel. 502-269-637.

 �matematyka (szkoła podstawowa), 
tel. 696-740-690.

rolnicze – kupno
płody rolne

 �Skup zboża, tel. 508-471-814.

 �Skup zbóż paszowych: jęczmień 685 
zł, pszenżyto 641 zł, pszenica 710 zł, 
transport/załadunek, leśniczówka k./
Soboty, tel. 505-406-917.

 �kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. 783-112-512.

 �kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. 607-202-732.

hodowlane
 �Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. 
603-711-760.

 �kupię byczki mięsne mieszane do 
400 kg, tel. 603-802-304.

maszyny
 �ciągnik, maszyny, tel. 792-703-272.

 �kupię prasę kostkującą: Sipma 
z-224/1, welger, claas, Famarol, 
John deere; kombajn: Anna, 
bolko; kopaczkę; sadzarkę; ciągnik 
władimirec T-25 mTz-82, pronar; 
prasę rolującą: claas rollant, Arobale, 
welger, John deere, krone, tel. 
518-857-308.

 �kupię c-328, c-330, c-360, c-355, 
c-380, mTz, mF-255, T-25 władimirec 
bez dokumentów, do remontu, tel. 
502-939-200.

 �każdego władymirca, ursusa, tel. 
725-361-836.

 �kupię każdego bizona oraz inne 
maszyny, mogą być do remontu, tel. 
602-522-478.

 �Talerzówka, glebogryzarka, kosiarka, 
Troll, kopaczka, tel. 515-710-848.

 �kupię agregat prądotwórczy do 
ciągnika, tel. 600-696-620.

 �kupię małą kosiarkę rotacyjną, tel. 
696-836-896.

rolnicze – 
sprzedaż

płody rolne
 �pszenżyto, tel. 693-960-636.

 �Sprzedam słomę w balotach, boczki, 
tel. (46) 838-46-17.

 �Sianokiszonka w balotach, tel. 
603-213-798.

 �Sprzedam sianokiszonkę, słomę, tel. 
662-585-814.

 �Siano kostka, słoma baloty, tel. 792-
878-658, zawady.

 �Siano w kostkach, tel. 570-980-770.

 �buraczek czerwony paszowy, tel. 
507-807-903.

 �Sprzedam kukurydzę, 
tel. (46) 837-14-61.

 �zboże, słoma kostka, tel. 
880-263-930.

 �owies, tel. 603-877-390.

 �Sprzedam mieszankę, owies, tel. 
692-916-507.

 �Sprzedam owies i łubin, tel. 
603-064-775.

 �Sprzedam bób, tel. 608-613-658.

 �Sprzedam jęczmień, tel. 
603-596-447.

 �Słoma, ziemniaki odpadowe, 
lubowidza, tel. 501-469-585.

 �Słoma, baloty 140x120, tel. 
664-981-618.

 �Sprzedam słomę, okrągłe bele; 
sianokiszonkę, tel. 888-114-186.

 �mieszanka, pszenżyto, tel. 
661-221-935.

 �Słoma ze stodoły (baloty) i kostka, 
pszenica, tel. 503-681-612.

 �pszenica, tel. 604-457-742.

 �Sprzedam zboże, tel. 509-853-384.

 �Sprzedam 10 ton pszenicy, 2 tony 
żyta, tel. (46) 838-98-51.

 �Sprzedam owies z jęczmieniem, 
rybno, tel. 663-731-263.

 �Sprzedam owies, pszenżyto i słomę, 
tel. 506-103-998.

 �Siano, słoma (baloty), ze stodoły, 
Guźnia, tel. 880-918-256, 889-910-333.

 �młóto browarniane, tel. 
600-323-947.

 �Sprzedam żyto, pszenżyto, owies, 
słoma pastewna baloty, retki, tel. 
795-499-795.

 �Siano, słoma baloty, złaków, tel. 
885-228-682.

 �owies, tel. 667-954-988.

 �Sprzedam zboże i słomę, tel. 
662-089-395.

 �Sprzedam słomę owsianą ze stodoły, 
tel. 661-848-494.

 �Sprzedam sianokiszonkę i siano ze 
stodoły, tel. 512-520-546.

 �Słoma w belach, mieszanka, tel. 
511-679-231.

 �Słoma i siano w balotach 120x120, 
garażowane, tel. 607-231-803.

 �Sprzedam owies, jęczmień i 
pszenicę, tel. 509-425-237.

 �Sprzedam słomę bele 120x120, tel. 
509-425-237.

 �Sprzedam zboże, słomę w kostkach, 
tel. 503-949-866.

 �Słoma ze stogów, tel. 662-069-136.

 �pszenica, pszenżyto ozime, jęczmień 
jary, słoma w kostkach, nieborów, tel. 
607-403-261.

 �pszenica, pszenżyto, jęczmień, 
owies, mieszanka, tel. 600-047-954.

 �Sprzedam sianokiszonkę, słomę, tel. 
788-729-849.

 �pszenica, karnków, tel. 606-218-403.

 �pszenżyto, zielkowice 104, tel. 
603-240-034.

 �Sprzedam sadzonkę pomidorów, tel. 
600-801-904.

 �Pszenżyto, tel. 691-671-340.

 �Sprzedam słomę duże bele 120 z 
stodoły, jęczmień 3 t., bąków Górny, 
tel. (46) 838-79-06, tel. 606-607-566.
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 �Sprzedam owies, pszenżyto, siano, 
słomę, tel. 503-347-214.

 �Słoma jęczmienna ze stodoły, 30 
balotów, tel. 789-319-421.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
530-844-673.

 �Siano, okrągłe bele, tel. 600-822-089.

 �Sprzedam jęczmień, tel. 
513-063-945.

 �Słoma ze stodoły, okrągłe bele 
120/120, oraz w kostkach, tel. 
660-260-131.

 �Siano duże bele, pszenżyto, 
mieszanka, okolice łyszkowic, tel. 
513-184-091.

 �Sprzedam słomę i siano  
w małych kostkach ze stodoły, tel. 
787-436-230.

 �Sprzedam baloty sianokiszonki, tel. 
693-157-179.

 �Sprzedam owies, tel. 602-231-958.

 �owies, tel. 604-871-975.

 �Sprzedam pryzmę kukurydzy, tanio, 
tel. 724-850-714.

 �Sprzedam słomę, owies, tel. 
785-480-517.

 �Słoma, siano baloty, ze stodoły, 3 
tony mieszanki, 5 ton żyta, mąkolice, 
tel. 781-484-941.

 �Sprzedam łubin żółty, slodki, tel. 
721-021-154.

 �Sprzedam żyto, pszenżyto, tel. 
695-027-515.

 �Sprzedam słomę, okolice iłowa, 
tel. (24) 277-80-92.

 �Sprzedam sianokiszonkę, baloty, tel. 
695-676-012.

 �Sprzedam owies 55 zł/m, tel. 
664-157-305.

 �Promocja! Słoma i siano, tel. 
691-411-355.

 �mieszanka, pszenżyto, tel. 
667-002-126.

 �owies, tel. 504-716-437.

 �Słoma ze stodoły (baloty 130x130), 
orenice, gm. bielawy, tel. 785-557-747.

 �Sprzedam tonę pszenicy, tel. 
508-192-016.

 �Jęczmień, pszenżyto, owies, tel. 
886-753-869.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. 
793-333-196.

 �Sprzedam trawę do skoszenia, 
Jamno, tel. 721-159-611.

 �żyto, słoma (okrągłe belki), tel. 
534-271-689.

 �Sprzedam pszenżyto 5 ton, tel. 
607-316-902.

 �pszenica, słoma bele, tel. 
669-419-342.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. 
784-566-635.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
505-933-179.

 �mieszanka, żyto, tel. 605-350-355.

 �Sprzedam 3 t żyta, tel. 724-472-332, 
mysłaków.

 �mieszanka, zbożowa, 3 tony, okolice 
chąśna, tel. 693-538-188.

 �Sprzedam jęczmień, tel. 
788-729-849.

 �Suche wysłodki, śruty, otręby, tel. 
602-235-159.

 �Sprzedam pszenżyto 60 zł, tel. 
693-960-636.

 �Sprzedam pszenicę, tel. 
794-052-840.

 �Sprzedam owies, Sierżniki 49.

 �Sprzedam zboże, tel. 601-173-977.

 �Sprzedam słomę ze stodoły i 
sianokiszonkę, możliwość transportu, 
tel. 601-662-955.

 �pszenica, okolice Głowna, tel. 
501-173-399.

 �pszenica jara, żyto, pszenżyto, tel. 
723-296-983.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
693-757-479.

 �Sprzedam 30 balotów słomy ze 
stodoły, tel. 693-975-404.

 �Sprzedam słomę, rybno, tel. 
606-407-268.

 �Sprzedam 1,5 ha trawy z lucerną do 
koszenia oraz mieszankę zbóż owies i 
pszenicę, rybno, tel. 694-227-489.

 �oddam trawę do skoszenia, 1 ha, tel. 
889-148-759.

 �Sprzedam słomę ze stodoły 
125x140, tel. 696-447-652.

 �Sprzedam siano w balotach, zboże: 
żyto, jęczmień, tel. 793-736-508.

 �Sprzedam 30 t. żyta, tel. 
600-822-089.

 �mieszanka, złaków borowy, tel. 
666-141-187.

 �Sprzedam mieszankę, tel. 
721-737-343.

 �Sprzedam owies, łowicz, tel. 
698-614-138.

 �Sprzedam słomę ze stodoły, duże 
bele; 5 t. żyta, chąśno, tel. 721-737-369.

 �Przywóz młóta browarnianego, 
tel. 695-608-762.

 �pszenżyto, mieszanka zbożowa, tel. 
607-628-561.

 �pszenica, pszenżyto, słoma baloty, 
tel. 695-066-195.

 �kukurydza, ziarno, tel. 660-667-464.

 �owies, tel. 515-236-142.

 �Sprzedam pszenicę, mieszankę, tel. 
576-948-177.

 �Sprzedam słomę, baloty 120 i tonę 
owsa, tel. 697-646-058.

 �pszenżyto, mieszanka zbożowa: 
jęczmień z pszenicą, tel. 662-628-256.

 �Sprzedam owies, tel. 669-299-585.

 �Sprzedam 25 ton mieszanki 
zbożowej, bez owsa, tel. 665-816-058.

 �Sprzedam pszenicę, pszenżyto, tel. 
693-644-040.

 �Słoma bele 50 zł 120x140 ze 
stodoły, Stryków, tel. 509-934-354.

 �ziemniaki paszowe 15 groszy, tel. 
609-838-713.

 �Sprzedam jęczmień 20 ton, tel. 
515-796-979.

 �łubin, tel. 502-268-433.

 �pszenżyto, tel. 504-629-438.

 �żyto i pszenżyto, tel. 500-324-646.

 �owies bingo, tel. 692-199-767.

 �Słoma kostka, tel. 692-199-767.

 �Sprzedam owies, tel. 880-877-722.

 �Słoma w balotach, tel. 513-047-525.

 �kukurydza, owies, pszenica, 
jęczmień, pszenżyto, łubin gorzki, 
słodki, seradela, tel. 506-115-015.

 �Sprzedam 5 ha koniczyny z lucerną 
do zbioru przez kupującego. okolice 
iłowa, tel. 600-876-311.

hodowlane
 �maciory prośne, tel. 601-962-832.

 �Jałówka na wycieleniu, tel. 
788-222-759.

 �Sprzedam jałówkę cielną, tel. 
665-172-743.

 �Sprzedam młodą kozę mleczną, 
tel. (24) 285-84-21.

 �Sprzedam jałówkę biało-czerwoną, 
tel. 600-749-007.

 �Jałówka wysokocielna, siano, tel. 
798-586-919.

 �Sprzedam prosięta, tel. 783-561-065.

 �Sprzedam prosiaki, tel. 536-880-865.

 �Sprzedam cieliczki hodowlane, tel. 
668-146-499.

 �Sprzedam jałówkę cielną 26.06, tel. 
500-049-265.

 �byczki do dalszego chowu, tel. 
604-432-909.

 �prosiaki, tel. 515-291-402.

 �dojenie krów, tel. 726-811-028.

 �byczki i jałówki, tel. 787-850-746.

 �Sprzedam jałówkę z pod oceny, 
wycielenie czerwiec, tel. 721-085-095.

 �prosięta, tel. 609-940-110.

 �likwidacja stada krów, tel. 
604-281-093.

 �Sprzedam prosiaki 10 szt., tel. 
575-429-669.

 �Sprzedam owieczki miniaturkowe, 
tel. 693-830-147.

 �Sprzedam jałówkę, tel. 793-808-920.

 �dwie jałówki na wycieleniu, tel. 
509-355-058.

 �Sprzedam prosiaki, tel. 661-025-344.

 �Sprzedam 24 prosiaki, tel. 
664-196-280.

 �Sprzedam prosięta, tel. 662-142-726.

 �cielaki żarłoki, tel. 502-768-905.

 �Jałówka wysokocielna, stado pod 
oceną, tel. 604-828-185.

 �prosiaki 50 szt., tel. 600-611-977.

 �Sprzedam krowę wycielenie 30.05, 
tel. 662-143-327.

 �Sprzedam prosięta, tel. 570-513-525.

 �dwie jałówki na ocieleniu, początek 
czerwca, tel. 795-237-694.

 �Jałówka wysokocielna, termin 
wycielenia 20 czerwca, tel. 
605-128-019.

 �Sprzedam 10 prosiąt, tel. 782-
233-997, Goleńsko.

 �prosiaki 11 sztuk, okolice Głowna, tel. 
501-173-399.

 �krowa wysokocielna, tel. 
669-356-363.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
886-591-787.

 �Sprzedam 3 krowy, likwidacja stada, 
tel. 693-975-404.

 �Sprzedam jałówkę, termin wycielenia 
8 czerwca, konstantynów 12, gmina 
kocierzew, tel. 662-707-448.

 �pilnie sprzedam prosięta, tel. 
785-641-260.

 �Sprzedam prosiaki, tel.  
724-644-947.

 �Sprzedam jałoszkę, byczka waga 
około 250 kg, tel. 798-765-412.

 �Jałówka wysokocielna, tel. 
693-398-532.

 �Sprzedam 12 prosiąt, tel. 
728-927-358.

 �Jałówka cielna, tel. 602-517-961.

 �prosiaki 17 sztuk, tel. 694-317-901.

 �prosiaki, tel. 697-049-235.

 �Sprzedam prosiaki, tel. 570-912-224.

 �Sprzedam jałówkę hodowlaną, 
wycielenie połowa czerwca, tel. 
608-018-945.

 �Jałówka wysokocielna, tel. 
600-323-947.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 27 
września, tel. 697-646-058.

 �Sprzedam kozę, kózkę i koziołka, tel. 
696-836-896.

 �Sprzedam prosiaki, tel. 513-186-971.

 �Sprzedam jałówkę cielną, wycielenie 
20.06.2018, tel. 515-429-115.

 �kury leghorn 24 tygodnie z jajkiem, 
tel. 509-459-028.

 �Sprzedam prosięta, tel. 605-722-946.

 �Sprzedam 6 jałówek hodowlanych, 
cielnych, tel. 665-281-739, 665-941-224.

 �Sprzedam prosięta, tel. 723-799-330.

maszyny
 �kupię kombajn (bolko, Anna, karlik), 

sadzarkę, cyklop, troll, rozrzutnik, 
glebogryzarkę, kopaczkę, inne, tel. 
511-713-596.

 �Atesty, przeglądy opryskiwaczy, 
Łowicz, tel. 608-684-292.

 �części używane do c-328, c-330, 
c-360, c-380, c-355, mTz, T-25 
władimirec, tel. 880-353-819.

 �Agregat ścierniskowy szerokość 2,90 
m, 2010 rok, tel. 506-123-651.

 �Silos zbożowy 60t, gruber zachodni, 
tel. 601-272-521.

 �Agregat uprawowy, zachodni, tel. 
663-931-810.

 �Sprzedam wszystkie części 
do kombajnu bizon 56-58, tel. 
503-065-714.

 �przetrząsaczo-zgrabiarka 5, tel. 
536-602-532.

 �maszyny rolnicze: wyprzedaż, tel. 
570-980-770.

 �Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy 
używany, tel. 790-420-480.

 �Sprzedam maszyny do bobu, tel. 
668-479-883.

 �beczkowóz 2.000 l., do podlewania 
warzyw, tel. 602-648-497.

 �kosiarka rotacyjna, nadstawki 
do rozrzutnika, pługi 3-skibowe, tel. 
664-759-891.

 �bolko w dobrym stanie, sadzarka 
czeska, mało używana, tel. 
697-634-693.

 �Sprzedam opryskiwacz 400 litrów 12 
m, tel. 604-457-742.
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 �przyczepa samozbierająca polska, 
tel. 608-109-634.

 �prasa rolująca Vicon, tel. 
665-340-488.

 �przetrząsarkę do siana, silos 
na zboże, śrutownik bijakowy, 
mieszalnik, orkan, żmijka do zboża, tel. 
509-293-050.

 �pług obrotowy 3 i 4-skibowy, 
rozsiewacz do nawozu, tel. 
509-293-050.

 �bin, tel. 665-725-790.

 �Agregat uprawowy 2,70 i 2,10 
m; opryskiwacz „krakowiak” 
500-litrowy; prasa z-224; zbiornik 
Frigomilk 650-litrowy, tel. 609-690-203 
693-093-619.

 �lejek do nawozu, brony 3, tel. 
793-022-959.

 �bizon w oryginale i siewka do 
nawozu, tel. 602-522-478.

 �części używane do bizona, tel. 
602-522-478.

 �pług unia Grudziądz 3-skibowy, bdb, 
tel. 793-022-959.

 �orkan, sadzarka, sortownik, tel. 
510-668-126.

 �Sprzedam tanio agregat 
prądotwórczy 16 kw do ciągnika, tel. 
600-342-478.

 �mały kosz do Ślęzy, sortownik 
do ziemniaków, grabiarka, tel. 
508-526-191.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna, beczkę asenizacyjną 9.000 
litrów, czeska uszkodzona pompa, tel. 
512-520-546.

 �klatka świń, wózek paszowy, tel. 
785-281-044.

 �przyczepa samozbierająca, tel. 
663-120-563.

 �ursus c-360, c-330, c-360 3p, T-25, 
6211, 7211, 7711, 385, 8145, 902, tel. 
690-899-100.

 �Tury, kabiny, części, opony do 
ursusa, zetora, tel. 690-899-100.

 �rozrzutnik, pług 2, kultywator, 
siewka, tel. 690-899-100.

 �kosiarka dyskowa Splendimo 2,80m, 
tel. 508-194-191.

 �Sprzedam maszyny rolnicze: bronę, 
wóz konny, opryskiwacz 300l, siewnik 
konny, tel. 784-734-322.

 �Sprzedam pług 4-skibowy unia 
Grudziądz, agregat uprawowy 4,20 m, 
tel. 661-937-429.

 �Sprzedam nową bronę hydraulicznie 
składaną 2017 rok i właściciel, 
włókę łąkowo-polową 2009 rok, tel. 
661-954-162.

 �Sprzedam gruber 2012 rok, i 
właściciel, tel. 669-267-137.

 �Sprzedam przyczepę wywrotkę 
Sanok 1982 rok, ursus 360-3p z Turem 
1989 rok, tel. 666-494-306.

 �dmuchawa do zboża, tel. 
698-538-748.

 �przyczepa zbierająca, stan bdb., 
tel. (46) 838-15-84.

 �pług 3-skibowy, stary typ, 
grudziądzki, beczka stacjonarna, 
3.500 l., blacha nierdzewna, 5 mm, 
tel. (46) 861-25-60.

 �Siewnik Amazone 2,5 m; pług 
podorywkowy 5-skibowy, tel. 
661-401-352.

 �obcinarka do cebuli „Śmiga”, opony 
330, kamień polny, tel. 887-361-751.

 �prasa kostka 4.500 zł, tel. 
696-736-701.

 �rozsiewacz nawozów unia brzeg 
mX-premium 850, tel. 693-552-221.

 �rozrzutnik obornika na tandemie 6 t, 
tel. 693-552-221.

 �przyczepa samozbierająca 
„jugosłowianka” Sp-17, tel. 
693-552-221.

 �pług 3-skibowy, ciągnik 3p, tel. 
605-485-261.

 �ciągnik 330, sadzarka rotacyjna, 
kosiarka, podsypnik 5, cyklop, tel. 
605-485-261.

 �prasa z-224/1, tel. 603-157-790.

 �zgrabiarka karuzelowa, siewka do 
nawozu, gruber 3-metrowy, rozrzutnik 
Fortschritt, tel. 600-822-089.

 �kosiarka rotacyjna, tanio, tel. 
608-643-187.

 �prasa, siewnik poznaniak, tel. 
509-853-384.

 �rozrzutnik obornika 1-osiowy 3,5 t, 
stan dobry, tel. 660-260-131.

 �opryskiwacz, tel. 608-482-193.

 �opryskiwacz „olza” ciągany 2100 l, 
szer. 21 m, tel. 607-267-277.

 �Sprzedam prasę rolującą, rozrzutnik 
2-osiowy, sadzarkę, tel. 604-376-195.

 �prasa pasowa new holland 648 
2002 rok, sortownik, parnik elektryczny 
100-litrowy, tel. 609-562-159.

 �wielorak 6-rzędowy do warzyw 
i buraków, ciągnik landini 8880 4x4 w 
oryginale, tel. 609-562-159.

 �owijarka do sianokiszonki, tel. 
721-021-154.

 �Tanio sprzedam prasę kostkującą 
z-224, przetrząsarkę 7-gwiazdową i 
karuzelową, tel. 661-392-965.

 �Sprzedam sadzarkę do 
ziemniaków i kamienie polne, tel. 
695-553-626.

 �Sprzedam ciągnik T-25, 
rejestrowany, tel. 661-289-533.

 �John deere z turem, siewka 
nawozowa, gniotownik, tel. 
604-281-093.

 �Sprzedam kombajn bolko, stan 
dobry, tel. 508-913-258.

 �prasa z-224, 4.500 zł, tel. 
663-561-245.

 �pług podorywkowy, 5-skibowy, 
stan idealny, tel. 574-637-346.

 �Sprzedam przyczepę, siewnik, 
tel. 888-114-186.

 �zgrabiarka „4-ka”, zawieszana, 
potrząsacz karuzelowy, tel. 
508-192-016.

 �ursus c-360, pług 5-skibowy 
podorywkowy, opryskiwacz, 
rozsiewacz do nawozu, dwukółka, 
przyczepa 2-osiowa, brony, siewnik 
konny przerobiony do ciągnika, tel. 
517-895-817.

 �rozrzutnik 1-osiowy, 
opryskiwacz, tel. 665-489-419.

 �Sprzedam polski orkan ii, tel. 
667-324-291.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna z przystawką do zbioru cebuli, 
stan dobry, cena 3.500 zł, tel. 
606-450-623.

 �kombajn claas dominator 78 
clasik 1991 rok, 4 m, 104.000 zł, tel. 
607-813-558.

 �opryskiwacz sadowniczy Ślęza, 
maszyna do bobu, tel. 669-844-345.

 �owijarka do bel Sipma, tel. 
607-469-872.

 �przetrząsaczo-zgrabiarkę 5, 400 zł; 
przyczepę 4,5 t., sztywna, 2.500 zł, 
tel. 601-326-555.

 �Sprzedam prasę kostkującą 
z224/2, 2000 r., tel. 782-667-551 
693-531-562.

 �kombajn bolko; opiełacz 3, tel. 
536-880-865.

 �kopaczkę elewatorową,  
sadzarkę do ziemniaków,  
podnośnik Tur-2 do c-330, tel. 
604-986-321.

 �wspomaganie do c-360 cena 370 
zł; wybierak do kiszonek 2.700 zł, tel. 
692-287-672.

 �prasa kostkująca z-224, tel. 
604-828-185.

 �Sprzedam wybierak do kiszonki, 
dojarkę konwiową, kosiarkę 
rotacyjną, tel. 727-472-512.

 �prasa kostkująca Sipma, kosiarka 
rotacyjna, przyczepka samochodowa 
neptun, tel. 506-833-114.

 �Sprzedam mieszalnik pasz 1 
tonowy, tel. 697-688-625.

 �rozrzutnik 2-osiowy do 
kapitalnego remontu, tel. 
605-128-019.

 �pług 2-skibowy, rozrzutnik 
1-osiowy, tel. 696-107-903.

 �wóz asenizacyjny 8.000 l., pomot, 
tel. 604-281-093.

 �Sprzedam orkan, 1990 rok, tel. 
799-054-524, 604-093-998.

 �rozsiewacz nawozów rotina, 
sadzarka czeska, kopaczka do 
ziemniaków, tel. 695-727-625.

 �maszt do załadunku bel 
sianokiszonki, słomy oraz wyciąg 
linowy do obornika, tel. 518-865-885 
po 19:00.

 �Sadzarka; kopaczka do 
ziemniaków, tel. 669-356-363.

 �kosiarka rotacyjna, stan bdb., tel. 
607-353-771 697-667-686.

 �Sprzedam orkan i słomę 50 
balotów ze stodoły, tel. 724-145-005.

 �przewracarka widełkowa do siana 
zawieszana na wałek, kopaczka, 
sortownik, tel. 795-142-676.

 �ciągnik „SAm” duży, tel. 
733-818-460.

 �kombajn zbożowy claas 96, tel. 
600-822-089.

 �beczkowóz polski polmot 
10.000 l., 2013 rok, stan idealny, tel. 
791-020-669.

 �przyczepka 1-osiowa, wywrotka, 
prasa, tel. 660-934-882.

 �Siewnik ciągnikowy camping, tel. 
692-668-521.

 �Tur c-330, waga tonowa do bydła, 
tel. 693-555-430.

 �Sprzedam opryskiwacz 
zawieszany 400 litrów bury perkoz 
12 m, zgrabiarka do siana 5, tel. 
606-192-202.

 �Sprzedam zgrabiarkę 7,  
pług 3-skibowy (2+1) w stanie 
dobrym, garażowany, tel. 
691-753-414.

 �Sprzedam kosiarkę rotacyjną, 
polską, tel. 502-384-747.

 �ładowacze czołowe do ursus 
c-330, c-360, 3512, T-25 – 
hydrauliczne lub na linkę, tel. 
608-686-489.

 �przyczepa d-732, 4 t., wywrot; pług 
2-skibowy, tel. 608-686-489.

 �Agregat prądotwórczy, tel. 
519-160-789.

 �zgrabiarka pasowa, śrutownik bąk, 
nożyce do blachy, tel. 785-266-409.

 �prasa Sipma z-224/1, 2001 rok, i 
właściciel, tel. 726-531-606.

 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy 3,5 
tony, tel. 693-354-967.

 �przetrząsaczo-zgrabiarka 
4-gwiazdowa, brona wahadłowa, 
stany idealne, tel. 692-481-645.

 �beczka asenizacyjna, rozsiewacz 
nawozu, przetrząsarka do siana, 
kosiarka rotacyjna, tel. 693-256-015.

 �Śrutownik bąk bez silnika, tel. 
603-592-345.

 �Przetrząsacz do siana Kuhn, 
5 m.; owijarka samozaładowcza 
Hardi, tel. 607-992-213.

 �rozrzutnik obornika do remontu, 
tel. 517-669-648.

 �Sprzedam maszyny rolnicze 
zabytkowe, tel. (24) 235-91-29.

 �Sprzedam orkana, tel. 
607-889-775.

 �Tanio sprzedam silnik 7,5 kw, 
roztrząsarko-zgrabiarkę, pompę, 
agregat hydroforowy, dam słomę, tel. 
721-695-783.

 �pługi kverneland obrotowe 3, 
4-skibowe resor, tel. 605-884-584.

 �Siewnik Amazone d8 25 redli 3 
metrowy ścieżki, tel. 605-884-584.

 �Traktor ogrodnik prokmar 2011 rok 
krajowy z przodem, tel. 605-884-584.

 �Śrutownik walcowy Jawor, waga 
tonowa, tel. 604-245-140.

 �przyczepę zbierającą na siano/
zielonkę kuhn i opalenica, tel. 
795-102-365.

 �Sprzedam ładowacz unhz-750 na 
chodzie, tel. 607-315-140.

 �Sprzedam przyczepę 4 tonową, 
burty 80 cm, po remoncie, tel. 
509-570-604.

inne
 �obornik z dowozem, tel. 

601-630-882.

 �obornik, tel. 665-220-406.

 �oddam łąkę do skoszenia, tel. 
603-240-034.

 �Sprzedam tanio opryskiwacz 
400 litrów i pralkę Franię 1969 rok, 
tel. (46) 838-11-61.

 �opona 480/65/r28 mitas rd-04 – 1 
sztuka, 700/50/22.5 Alliance A328 – 1 
sztuka, tel. 502-363-102.

rolnicze – usługi
 �białkowanie obór, tel. 518-168-598.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych,  
sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. 
510-809-025.

 �Transport maszyn rolniczych, 
kombajnów zbożowych, tel. 
665-734-042.

 �bielenie budynków 
inwentarskich, dezynfekcja, tel. 
663-452-727.

 �naprawa pomp do opryskiwaczy, 
tel. 506-188-515.

 �okna: naprawa, regulacja, tel. 
609-135-411.

 �zrobię ogrodzenia oraz bramy 
do stodoły, garażu, obory, tel. 
505-928-735.

 �piaskowanie z dojazdem, tel. 
518-168-598.

 �dojenie krów, tel. 726-811-028.

 �prasowanie siana i słomy prasą 
zmiennokomorową pasową, John 
deere 854, tel. 695-608-762.

 �piaskowanie mobilne, tel. 
667-285-669.

zwierzęta

sprzedaż
 �króliki różne rasy, klatki, 

miniaturki, tel. 531-467-981.

 �Szczeniaki owczarka 
niemieckiego, tel. 692-882-448.

 �owczarki niemieckie czarne 
i czarne-podpalane, z metryką, 
badane na dysplazję, tel. 
510-700-439.

 �Szczenięta owczarka 
niemieckiego, tel. 694-308-076.

 �oddam pieski, tel.  
783-090-600.

 �Szczeniaki bernardyny, tel. 
724-800-594.

 �Sprzedam psa owczarka 
niemieckiego jednorocznego, tel. 
663-398-358.

 �owczarki niemieckie po 
rodzicach z rodowodem, 
tel. (46) 838-47-78.

 �Sprzedam z hodowli rocznego 
owczarka niemieckiego oraz 
rocznego źrebaka matka z licencją, 
tel. 886-559-176.

 �kózki, tel. 514-323-077.



www.lowiczanin.info34 24 maja 2018      nr 21

Sport

Drużyna UKS „Pałac” Nieborów wygrała wszystkie turnieje całego cyklu 
rozgrywek.
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Szachy | Vii drużynowy Turniej Juniorów

Komplet zwycięstw „Pałacu”
W sobotę 19 maja w Świetli-

cy Środowiskowej w Bednarach 
odbył się kończący cały cykl roz-
grywek VII Turniej Drużyno-
wy Juniorów z klas I-VII. Prawie 
50-ciu młodych zawodników ro-
zegrało turniej drużynowy syste-
mem kołowym, a ponieważ były 
to ostatnie ich partie w tym roku 
każdy starał się zdobyć dla swojej 
drużyny jak najwięcej oczek. Po 
siedmiu rundach zwyciężyli znów 
szachiści z Nieborowa wygrywa-
jąc wszystkie swoje mecze, drugie 
miejsce zajęli goście z Żukowa,  
a trzecie ekipa z ulicy Pijarskiej. 

W klasyfikacji generalnej se-
zonu 2017/2018 z dorobkiem 218 
małych punktów zwyciężyli oczy-
wiście Pałacowcy wyprzedza-
jąc UKS „Pijarski KS” Łowicz 
(177,5), a na trzeciej lokacie skoń-
czyli reprezentanci SP 1 Łowicz 
(169,0). 

Po rozgrywkach młodych sza-
chistów czekała też miła niespo-
dzianka. Trenerzy i opiekunowie 
drużyn ufundowali po ostatniej 
partii swoim zawodnikom piz-
zę za trud włożony w całorocz-
ną walkę o jak najlepsze miejsce  
w klasyfikacji końcowej. 

Najlepszym wynikiem indywi-
dualnym (choć były to oczywiście 
zawody drużynowe) był reprezen-

tant UKS „Pałac” Nieborów Kac-
per Zakrzewicz, który uzyskał fe-
nomenalny stosunek swoich partii 
45:0. Nagrody, dyplomy i puchary 
dla drużyn wręczał wszystkim za-
wodnikom Prezes gospodarzy za-
wodów UKS „Pałac” Nieborów 
Michał Wiązowski. 

W składzie zwycięzców wy-
stąpili: Antoni Świątkowski (7,0), 
Kacper Zakrzewicz (7,0), Dawid 
Grzelak (6,5), Stanisław Pacler 
(6,0) Wiktoria Mitręga (5,5) i Piotr 
Jabłoński (4,0).   Fischer

Klasyfikacja końcowa 7 turnieju:
ukS „pałac” nieborów 36,0 pkt.

Sp żuków 26,5 pkt.

ukS „pijarski kS” łowicz  25,5 pkt.

Gok domaniewice  22,0 pkt. 

Sp nowe zduny  20,5 pkt.

Sp 1 łowicz i  14,5 pkt.

Sp 1 łowicz ii  14,0 pkt.

Sp bąków  8,0 pkt.

Klasyfikacja końcowa całego 
cyklu rozgrywek:
ukS „pałac” nieborów  218,0 pkt.

ukS „pijarski kS” łowicz  177,5 pkt.

Sp 1 łowicz i  169,0 pkt.

Sp nowe zduny  119,5 pkt.

Sp żuków  114,0 pkt.

Sp 1 łowicz ii  99,5 pkt.

Gok domaniewice  91,0 pkt. 

Sp bąków 29,5 pkt.

Dart | 17. kolejka i ligi łSd

Mecz na remisie
Dobiega końca I liga ŁSD, czy-

li czyli Łódzkiego Stowarzysze-
nia Darta. W minioną niedzielę, 
20 maja, odbyła się przedostatnia, 
siedemnasta kolejka, podczas któ-
rej drużyna ŁKD Leg Łowicz ry-
walizowała z Autsajderami Łódź. 
Spotkanie rozegrane na wyjeździe 
zakończyło się remisem 7:7.

W czteroosobowej ekipie łowi-
czan punkty zdobyło tylko dwóch 
zawodników, Artur Siekierski  
i Sylwester Grzanka. Obydwaj 
rzucili po 3,5 punkta. Jacek Ko-
cus i Artur Wójcik tym razem nie 
wnieśli nic do łącznej puli. 

– Mecze były bardzo ciekawe. 
Przeciwnicy bardzo dobrze rzu-

cali,  stąd taki wynik. Nawet nieco 
dziwi, że na tak odległym miejscu 
się znajdują, bo naprawdę dobrze 
grają. Nam już nic nie grozi, więc 
wynik nas nie rozczarował. Nie 
mamy szans ani na awans, ani na 
spadek, więc remis jest ok – oce-
nił kapitan drużyny, Sylwester 
Grzanka.

Ostatnie spotkanie to mecz 18. 
kolejki I ligi ŁSD, podczas które-
go ŁKD Leg zmierzy się z dru-
żyną Aztex Łódź. Turniej odbę-
dzie się w Łowiczu, w niedzielę, 
3 czerwca, w Barze Maja przy ul. 
Dworcowej 8 o godz. 17.00.  Gogo

 17. kolejka I ligi ŁSD: Autsaj-
derzy łódź – łkd leg łowicz 7:7, 
dartsway łódź – boltim łódź 9:5, 
czarny koń łódź – Sami Swoi 
łódź 3:11, włóczykije łódź – orły 

ozorków przełożony na 22 maja 
2018 roku i Aztex łódź – Vendetta 
zgierz przełożony na 24 maja. 

1. Sami Swoi łódź (1) 17 32 181-57

2. włóczykije łódź (2) 16 28 164-60

3. łkd leg łowicz (3) 17 26 144-94

4. Vendetta zgierz (4) 15 17 109-101

5. orły ozorków (5) 15 15 103-109

6. Autsajderzy łódź (7) 16 13 100-124

7. czarny koń łódź (6) 17 12 91-147

8. Aztex łódź (8) 16   7 73-151

9. dartsway łódź (9) 16   7 91-133

10. boltim łódź (10) 17   4 78-160

 18. kolejka I ligi ŁSD 
(2018.06.03): łkd leg łowicz 
– Aztex łódź, Vendetta zgierz – 
czarny koń łódź, Sami Swoi łódź 
– dartsway łódź, boltim łódź 
– włóczykije łódź i Autsajderzy 
łódź – orły ozorków.

Artur Siekierski pewnie rzucał  
w spotkaniu w Autsajderami. 
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Dart | 30. turniej XiX edycji omł

Turniej darta tym razem zgodnie z planem
Dotychczasowy lider, Sylwe-

ster Grzanka, zajął pierwsze miej-
sce w 30. turnieju XIX edycji 
OMŁ, czyli otwartych Mistrzostw 
Łowicza, rozgrywanym w piątek, 
18 maja. W rywalizacji wzięło 
udział łącznie dziewięciu zawod-
ników, a sam turniej rozgrywany 
był w systemie każdy z każdym. 
Tym razem odbył się zgodnie 
z planem i bez niespodzianek.

Zdecydowanie dobrze radził 
sobie tego dnia Marcin Wroński, 
który uplasował się na drugiej po-
zycji oraz Jacek Kocus, zajmując 
miejsce trzecie. Czwarte miejsce 
wywalczył sobie Michał Krysz-
kiewicz. Na dalszych pozycjach 
znaleźli się odpowiednio: Artur 
Wójcik i Mariusz Siekierski (5-6), 
Paweł Adamczyk i Marcin Wy-
szogrodzki (7-8) a tabelę zamknął 
Tomasz Kromski (9).

Bez zmian nadal w czołówce 
wyników klasyfikacji generalnej, 

choć coraz bardziej topnieje prze-
waga lidera Grzanki do drugiego 
z kolei zawodnika, Jacka Kocusa. 
Na trzecim miejscu znajduje się 
Kryszkiewicz, a czwarty jest Ar-
tur Wójcik.

Następny turniej odbędzie się  
w piątek, 25 maja, tradycyjnie w 
Barze Maja, o godz. 19.00.  Gogo

 30. turniej XIX edycji Otwar-
tych mistrzostw Łowicza w dart-
cie 501 d.o.:

1. Sylwester Grzanka – łkd leg łowicz (1) 414

2. Jacek kocus – łkd leg łowicz (2)  370

3. michał kryszkiewicz – łkd leg łowicz (3) 316

4. Artur wójcik – łkd leg łowicz (4) 274

5. marcin wroński – łkd leg łowicz (5) 244

6. paweł Adamczyk (6) 210

7. Artur borowiec (7) 138

8. Artur Siekierski – łkd leg łowicz (8) 124

9. mariusz Siekierski (9) 104

10. bogusław Adamczyk (10) 80

11. kamil kryszkiewicz (11) 74

12. marcin podrażka (12) 68

13. marcin wyszogrodzki (13) 54

14. Tomasz kromski (14) 44

15. piotr pernak (14) 40

16. marcin majchrzak (16) 38

17. bogusław zagawa (17) 26

18. piotr zarzycki (18) 22

19. dariusz dudziński (19) 18

      daniel olczykowski  (19) 18

21. wojciech kutkowski (21) 12

22. Sylwester owczuk (22) 10

23. piotr kuleta (23) 8

      piotr paliwoda (23) 8

      marek piaskowski (23) 8

26. przemysław markowski (26) 6

      Tomasz wilk (26) 6

      marcel wolski (26) 6

29. robert domińczak (29) 4

      kamil kozieł (29) 4

      zbigniew kruś (29) 4

      michał panek (29) 4

Sylwester Grzanka miał pewną rękę i „sokole” oko. 

Lekka atletyka | Starty reprezentantów ukS Jedynka łowicz  

Malina rzuca coraz lepiej
Reprezentanci łowickiego klu-

bu UKS Jedynka Łowicz szlifu-
ją swoje umiejętności i w tym se-
zonie zaczęli starty na otwartym 
stadionie. Kibice lekkiej atletyki 
na pewno śledzą wyniki ogrom-
nie utalentowanej Maliny Wój-
cik. Przypomnijmy, że swego cza-
su była mistrzynią Czwartków 
LA w rzucie piłeczką palantową,  
a obecnie zaczęła treningi w rzu-
cie oszczepem. 

Pisaliśmy już o wynikach 
z Aleksandrowa Łódzkiego, gdzie 
Malina Wójcik pewnie wygrała 
konkurs rzutu oszczepem (500 g)  
wynikiem 39,90 ma (rekord ży-
ciowy), a świetne 2. miejsce wy-
walczyła Bogumiła Czubik, która 
uzyskała odległość 30,31 m. 

Tydzień po tych zawodach,  
w sobotę 12 maja łowicka sekcja 
pojechała do Warszawy na mitting 
LA, ale tu nie było już tak dobrze. 
Malina rzuciła tylko 28,74 m. Le-
piej zaprezentowała się jej kole-
żanka Wiktoria Kosmowska, któ-
ra pobiegła 100 metrów w czasie 
14,13 s, a w skoku w dal uzyskała 
odległość 4,55 m. Ten wynik dał 

jej drugie miejsce w młodzicz-
kach.  

– Start Maliny był nieudany, 
Nieznany stadion i emocje wzię-
ły górę. To jest cały czas dobra 
nauka dla młodej zawodniczki. 
Dobrze natomiast zaprezentowa-
ła się w stolicy Wiktoria – oceniał 
trener Waldemar Kret. – Najważ-
niejsze zawody są przed wakacja-
mi. To mistrzostwa województwa 
młodzików (2.06.2018) i do nich 
przygotowuje się Malina oraz Bo-
gusia Czubik. 19 maja na treningu 
w Skierniewicach Malina odda-
wała rzuty powyżej 35 m. Muszą 
dziewczyny dużo rzucać. Łatwiej 
rzucać technicznie z miejsca czy  
z marszu. Natomiast z pełnego 
rozbiegu, przy większej szybko-
ści nie zawsze wychodzi, tak jak 
by się chciało. Jestem dobrej my-
śli. Malinę stać na rzuty powyżej 
40 metrów, a Bogusię na regular-
ne rzucanie powyżej 30 m. W tej 
chwili w tabelach na ten rok Mali-
na jest na drugim miejscu, a Bogu-
sia ma 13. wynik w Polsce w mło-
dziczkach – podsumował trener 
UKS Jedynki.   zł

Od lewej: Wiktoria Kosmowska i malina Wójcik na zawodach  
w warszawie.
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Piłka nożna | Skierniewicka liga orlik e2

Osiem goli Pelikana 2008
W piątek 18 maja podopiecz-

ni trenera Dawida Suta pokonali 
w ligowym meczu rozgrywanym 
na sztucznym boisku w Nieboro-
wie GOKSiR Lipce Reymontow-
skie aż 8:1. Rywale przyjechali na 
mecz z Pelikanem podbudowa-
ni ostatnim zwycięstwem z Unią 
Skierniewice.

Łowiczanie zaczęli mecz od 
szybkich dwóch goli strzelonych 
przez Antka Haczykowskiego 
i Witolda Matusiaka. Przed koń-
cem pierwszej tercji kolejne gole 
dołożyli Matusiak oraz Filip Do-
mińczak. Rywale tylko raz sku-
tecznie strzelili i był wynik 4:1. 

W drugiej tercji łowiczanie 
mimo wielu okazji podbramko-
wych tylko raz zaskoczyli bram-
karza rywali, a autorem gola był 
Filip Miazek. W ostatniej tercji 
bramki Domińczaka, Eryka Pie-
trzaka oraz piękny strzał Oliwie-

ra Lesiaka, który jest bramkarzem 
zapewniły wysoką wygraną. 

– To kolejny dobry występ na-
szej drużyny. Przeprowadziliśmy 
kilka naprawdę dobrych akcji  
i z tego można być zadowolonym. 
Jedynym minusem był fakt, że  
w niektórych momentach tracili-
śmy spokój. – ocenił trener.  ever

7. kolejka:
 mUKS Pelikan-2008 Łowicz – 
GOKSiR Lipce Reymontowskie 
8:1 (4:1, 1:0, 3:0); br.: Antoni ha-
czykowski (2), witold matusiak 2 (5 
i 14), Filip domińczak 2 (19 i 42), 
Filip miazek (27), eryk pietrzak (45) 
i oliwier lesiak (58) – (16).
Pelikan-2008: oliwier lesiak – 
eryk pietrzak, Szymon Gawlik – 
Filip miazek, Szymon kucharek, 
witold matusiak – Antoni haczy-
kowski. na zmiany wchodził: Filip 
domińczak i dawid zajączkowski.
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Lekka atletyka | charytatywny Sochaczewski Test coopera

Pijarzy dominowali
Super formę prezentują bie-

gacze UKS „Pijarskiego Klubu 
Sportowego”. W sobotę, 19 maja, 
15-osobowa grupa podopiecznych 
trenera Tadeusza Rutkowskiego 
uczestniczyła w Charytatywnym 
Sochaczewskim Teście Coopera.  

Ten test to próba wytrzyma-
łości opracowana przez amery-
kańskiego lekarza Kennetha H. 
Coopera na potrzeby armii USA  
w 1968 roku, polegająca na 12-mi-
nutowym nieprzerwanym biegu. 
Obecnie jest szeroko stosowany 
do badania wytrzymałości przede 
wszystkim sportowców. 

Zawodnicy startowali w róż-
nych kategoriach wiekowych. 
Młodsi rywalizowali w Mini Te-
ście Coopera, czyli w biegu 6-mi-
nutowym i starali się w tym czasie 
przebiec jak najdłuższy dystans. 
Starsi, czyli zawodnicy od VII 

klasy szkoły podstawowej wzwyż 
biegali już w pełnym 12-minuto-
wym czasie.

Wyniki łowiczan był napraw-
dę bardzo dobre. Okazało się że 
Pijarscy biegacze zdominowa-
li te zawody, odnosząc aż sześć 
zwycięstw. Nasi reprezentanci 
trzy razy kończyli bieg na drugim 
miejscu i dwa razy na trzecim. Ra-
zem zajęli aż 11 razy miejsce na 
podium. 

Zwycięstwa w swoich katego-
riach wiekowych odnieśli: Bartosz 
Lus – klasy I-III (1378 metrów), 
Maja Czerwińska klasy IV-VI 
(1505 metró), Jan Filipowicz kla-
sy IV-VI (1623 metró1)), Michał 
Sobczak w kategorii  młodzików 
(3218 metrów), Joanna Radosz  
w kategorii 16-19 lat (2915 me-
trów) oraz Julia Szymkowicz  
w kategorii 20-29 lat (2907 m).

Na drugim miejscu podium sta-
wali: Szymon Pilichowski  – kla-
sy  IV-VI (1618 metrów), Gabrie-
la Włodarczyk w kat. 16-19 lat 
(2778 m) oraz Anna Wojciechow-
ska w kat. 20-29 lat (2585 m).

Trzecie miejsca w swoich ka-
tegoriach zdobyli: Agata Strugiń-
ska w kategorii młodziczek (2491 
metrów) oraz Sylwia Kazimier-
czak w kategorii 16-19 lat (2621 
metrów).

– Bardzo dobrze i na miarę 
swoich możliwości pobiegli też 
pozostali nasi biegacze, którzy w 
swoich kategoriach wiekowych 
zajęli miejsca tuż za pierwszą 
trójką, w większości poprawiając 
swoje rekordy życiowe, a byli to: 
Julia Szymańska, Weronika Su-
jak, Róża Iwańska i Katarzyna 
Wierzchowska – podkreślił trener 
Tadeusz Rutkowski. zł mocna ekipa biegowa Pijarskiej zdominowała Test coopera w Sochaczewie. 

Kolarstwo  | Skierniewice road race

Drużynowo tuż za podium
Kolejne powody do zadowo-

lenia mają reprezentanci Klu-
bu Kolarskiego Łowicz, którzy 
w weekend 12-13 maja ścigali 
się w Skierniewicach w imprezie  
z cyklu Road Tour – Skierniewi-
ce Road Race. W ciągu dwóch dni 
zawodnicy zmierzyli się z trzema 
wyzwaniami: indywidualną jazdą 
na czas, klasycznym wyścigiem 
ze startu wspólnego i kryterium 
ulicznym. 

– Przy układaniu tak ambitnego 
programu, Cezary Zamana chciał, 
by zawodnicy – wzorem wielkie-
go Eddy’ego Mercksa, z łatwością 
wygrywającego w każdych wa-
runkach – mogli wykazać się ko-
larską wszechstronnością – pod-
kreślili organizatorzy. 

Impreza w Skierniewicach oka-
zała się dla zawodników KK Ło-
wicz bardzo udana, ale pozostał 
mały niedosyt. Nasz klub w kla-
syfikacji drużynowej zajął czwar-
te miejsce, czyli tuż za podium 
w gronie 52 sklasyfikowanych te-
amów. Mogło być nawet „pudło”, 
ale zabrakło trochę szczęścia. 

– Cieszy wynik drużynowy KK 
Łowicz, osiągnięty mimo osłabie-
nia (nie startował Marek Sęk) i pe-
cha – 3xDNF (gumę na kryterium 
złapali Piotr Wrobel i Franek Wró-
bel, a na wyścigu ze startu wspól-

nego Wojciech Zabost). Szkoda 
tych straconych punktów, ale i tak 
w tyle zostawiliśmy wiele znaczą-
cych w amatorskim peletonie ekip 
– powiedział po wyścigu prezes 
KK Łowicz Bogumił Urbanek. 

Na sukces łowickiej ekipy zło-
żyły się świetne indywidualne 

występy Łukasz Sęka i Marka So-
koła. W klasyfikacji generalnej 
dystansu ½ Pro (53 km) Łukasz 
zajął drugie miejsce w klasyfika-
cji open i wygrał kategorię M3. 
Marek natomiast uplasował się na 
czwartym miejscu w klasyfikacji 
open i był trzeci w kategorii M3.  

Swoją cegiełkę dołożył też Piotr 
Wróbel, który zajął 32. miejsce  
w open (8. W M4)

Na dystansie Pro (90 km) swo-
ich sił spróbował Franek Wró-
bel, który ukończył wyścig na 23. 
miejscu w klasyfikacji open i był 
drugi w kategorii M2.  zł

Wojciech Zabost (drugi z lewej) to jeden z bardziej doświadczonych łowickich kolarzy.
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Piłka nożna | Skierniewicka klasa A i b

Olimpia Niedźwiada  
z awansem do „Serie A”
Kolejne mecze  
w skierniewickiej klasie 
A i klasie B za nami. 
Najważniejszą informacją  
z weekendu z obu lig 
jest fakt, że Olimpia 
Niedźwiada wywalczyła 
oficjalnie awans  
do klasy A. „Olimpijczycy” 
do A-klasy wracają po 
jednym sezonie przerwy.

W klasie A wygraną przed wła-
sną publicznością odniosła Astra 
Zduny, która pokonała Koronę 
Wejsce 3:1. Korona prowadziła  
po trafieniu Mariusza Trakula, ale 
w kolejnych minutach to Astra za-
dała decydujące ciosy. Dwukrot-
nie do siatki trafił Jakub Płócien-
nik, a raz Paweł Skierski.

Ciekawie było również w Zła-
kowie, gdzie Start wygrał w nie-
codziennych okolicznościach. 
Pierwszy gol dla Startu padł na 
minutę przed końcem pierwszej 
połowy po… trafieniu samobój-
czym! Na osiem minut przed koń-
cem do remisu doprowadził do-
świadczony Marcin Urbański, zaś 
w doliczonym czasie gry komplet 
punktów Startowi zapewnił Seba-
stian Malinowski! 

Z dalekiego wyjazdu do Bia-
łej Rawskiej z jednym punktem 
wracali gracze trenera Stanisła-
wa Nezdropy z Laktozy Łysz-
kowice. Laktoza po golu Damia-
na Bednarka wywalczyła cenny 
punkt.

W klasie B Olimpia przypie-
czętowała awans skromną wygra-
ną na swoim boisku z Fenixem 
Boczki. Zespół grającego trenera 
Macieja Grzegorego do wygranej 
poprowadził Adrian Strugacz, któ-
ry w 41. minucie gry strzelił jedy-
nego gola w meczu.

Zjednoczenie Dzierzgów, które 
w rundzie rewanżowej spisuje się 
poniżej swoich możliwości zaled-
wie zremisowało z Kopernikiem 
Kiernozia 2:2. Gole dla Zjedno-
czenia strzelili młodzi zawodnicy 
– Hubert Skrzypczyk i Szymon 
Paciorek. 

Działo się w Jamnie, gdzie Na- 
przód przegrał z Victorią Zabo-
stów 4:8! Po 2 gole dla zwycięz-
ców strzelili Henryk Kosiorek, 
Rafał Gładki, Michał Janeczek,  
a po 1. dołożyli Adam Wiśniewski 
i Michał Bolimowski.  ever

22. kolejka skierniewickiej kl. A:
 Astra Zduny – Korona Wejsce 
3:1; br.: Jakub płóciennik 2 (54, 
88), paweł Skierski 76 – mariusz 
Trakul 33
 Start Złaków Borowy – Czarni 
Bednary 2:1; br.: radosław mar-
kus 44-samobójcza, Sebastian ma-
linowski 90 – marcin urbański 82
 Białka Biała Rawska – Laktoza 
Łyszkowice 1:1; br.: mariusz dar-
nowski 15 – damian bednarek 38
 Wola Wola Chojnata – Sierako-
wianka Sierakowice 9:1; 
Olimpia Jeżów – Rawka Boli-
mów 4:0; 
 miedniewiczanka miedniewice 
– macovia maków 2:0; 
 GKS Głuchów – GLKS RZD Że-
lazna 1:1; 

1. olimpia Jeżów 22 51 62:24

2. miedniewiczanka miedniewice 22 49 70:35

3. macovia maków 22 47 69:32

4. GlkS rzd żelazna 21 39 40:23

5. Start złaków borowy 21 35 54:55

6. Astra zduny 22 35 46:34

7. korona wejsce 22 30 57:38

8. białka biała rawska 22 27 51:53

9. wola wola chojnata 22 27 47:57

10. laktoza łyszkowice 22 26 33:49

11. rawka bolimów 21 22 44:60

12. czarni bednary 21 22 33:53

13. GkS Głuchów 22 21 35:53

14. Sierakowianka Sierakowice 21 4 14:90

16. kolejka skierniewickiej klasy 
B:
 Olimpia Niedźwiada – Fenix 
Boczki 1:0; br.: Adrian Strugacz 
41
 Kopernik Kiernozia – Zjedno-
czenie Dzierzgów 2:2; br.: Seba-
stian wiedyński 45‚ daniel Siekiera 
80 – hubert Skrzypczyk 14, Szy-
mon paciorek 66
 Naprzód Jamno – Victoria Za-
bostów 4:8; br.: bartłomiej mitek 2 
(6, 58), łukasz dąbrowski 61, ma-
ciej płatek 73 – henryk kosiorek 2 
(8, 13), rafał Gładki 2 (10, 16), mi-
chał Janeczek 2 (66, 82), Adam wi-
śniewski 78, michał bolimowski 88.

tabela:
1. olimpia niedźwiada 14 39 62:15

2. meteor reczyce 14 31 40:24

3. zjednoczeni dzierzgów 14  27  32:25

4. Fenix boczki  14  23  36:21

5. Victoria zabostów  15 17  36:41

6. Jutrzenka mokra prawa 14 17  22:30

7. naprzód Jamno 14  17  34:42

8. korona ii wejsce 13  6  21:47

9. kopernik kiernozia    14  4  19:57
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Piłka nożna | i liga wojewódzka trampkarzy c1

Pewna wygrana z Widokiem
Zespół MUKS Pelikan Łowicz 

2003 pokonał w Skierniewicach 
tamtejszy Widok 3:1 i umocnił 
się na czwartym miejscu w tabeli 
I ligi wojewódzkiej. Zespół trenera 
Dawida Ługowskiego był zespo-
łem dominującym w meczu i za-
służenie odniósł wygraną.

Przed przerwą na stadionie Wi-
doku nie padł żaden gol. Więcej 
z gry mieli gracze Pelikana, ale 
brakowało im postawienia krop-
ki nad „i” lub dobrego, ostatnie-
go podania. Zespół Widoku ani 
razu nie zagroził bramce strzeżo-
nej przez Kacpra Olesińskiego. 
Na początku drugiej połowy Pe-
likan na prowadzenie wyprowa-
dził Krystian Kruk, który poradził 
sobie z dwoma obrońcami rywa-
li i pokonał bramkarza w sytuacji 

sam na sam. Odpowiedź gospoda-
rzy była szybka. Wygraną Pelika-
nowi 2003 zapewnił w tym meczu 
Jan Zagajewski, który w 43. i 52. 
minucie meczu strzelił gole, tym 
samym prowadząc Pelikan do wy-
granej.

– Mecz ewidentnie pod nasze 
dyktando. Widok bronił się prak-
tycznie całym zespołem na swojej 
połowie, licząc tylko na wybicia 
piłki. Do przerwy, gdy naturalna 
murawa nie była jeszcze naszym 
sprzymierzeńcem w ataku  pozy-
cyjnym, przeciwnik troszkę nas 
wybijał z rytmu, choć stworzy-
liśmy sobie 2-3 niezłe sytuacje.  
W drugiej połowie strzelamy 
bramkę dość szybko, po ładnej 
akcji Kruka. Oni odpowiedzieli 
bramką. My też długo nie czeka-

liśmy, bo już w 43. minucie Janek 
Zagajewski sprytnie zmylił bram-
karza. No i w 52. min. powtórka. 
Do końca meczu mieliśmy jesz-
cze kilka sytuacji bramkowych, 
ale piłka albo nie chciała wpaść, 
albo bramkarz dobrze bronił.  
W drugiej połowie zagraliśmy, 
przy zespole który się otworzył, 
dużo lepiej piłkarsko, kontrolo-
waliśmy zdecydowanie to spo-
tkanie. Rozgrywaliśmy końcówkę 
spokojnie bez zbędnych nerwów. 
Stwarzaliśmy sobie sytuacje i je-
stem zadowolony z całego zespo-
łu. Wszyscy zawodnicy wywią-
zali się bardzo dobrze ze swoich 
zadań. Cieszę się, że przed wy-
jazdem chłopaków na turniej do 
Francji, gdzie pojechali z trenera-
mi Arturem Balikiem i Pawłem 

Kutkowskim, zdobyliśmy awan-
sem te trzy punkty i delikatnie 
oderwaliśmy się od przeciwników 
z tej dolnej półki. Generalnie za-
służone zwycięstwo – ocenił tre-
ner Ługowski.

W piątek 25 maja o godz. 19 
Pelikan 2003 zagra na boisku 
OSiR z GKS Ksawerów.  ever

Awansem mecz 12. kolejki I ligi 
wojewódzkiej trampkarzy C1: 
 mLKS Widok Skierniewice – 
mUKS Pelikan-2003 Łowicz 1:3 
(0:0); br.: (41) – krystian kruk (39) i 
Jan zagajewski 2 (43 i 52).
Pelikan-2003: kacper olesiński 
– marcel Frątczak, piotr lisicki, 
bartosz wojciechowski, Jonatan 
politowicz – kacper ledzion, Jan 
zagajewski, marcel wnuk, krzysz-
tof kłos – paweł Graczyk, krystian 
kruk. na zmiany wchodzili: mikołaj 
pietrzak – kacper olak, Sebastian 
kutkowski i kacper kosmowski.
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Piłka nożna | Skierniewicka liga okręgowa juniorów mł. b2

Pelikan 2002 z kompletem punktów
Kolejną wygraną odnieśli za-

wodnicy trenera Jakuba Ję-
drachowicza z rocznika 2002. 
Tym razem łowiczanie pokonali  
w wyjazdowym spotkaniu 8. ko-
lejki skierniewickiej ligi okręgo-
wej juniorów młodszych Pogoń 
Bełchów 4:1.

Pelikan 2002 prowadził do 
przerwy już 3:0, a autorami goli 
byli Maciej Lesiak (dwukrotnie 
pokonał bramkarza rywali) oraz 
Bartosz Graczyk. Po przerwie Pe-
likan 2002 nieco spuścił z tonu 
i grał już nie w tak dobrym tempie 
jak w pierwszej połowie. Mimo to 
w 47. minucie prowadzenie pod-
wyższył Dorian Dziedzic, a rywa-
li stać było tylko na jednego gola, 
którego w 54. minucie strzelił 
Wiktor Matyjas. 

– Zagraliśmy poprawnie pierw-
szą połowę. Mieliśmy dużo sy-
tuacji, jak zwykle nie wszystkie 
były skuteczne, ale jednak od tyłu 
poprawnie. Niestety w drugiej 
połowie chwila gapiostwa spo-
wodowała, że straciliśmy pierw-
szą bramkę i trochę wkradło się 
rozluźnienia, dlatego tylko jedną 
bramką podwyższyliśmy wynik. 
Ale dalej jesteśmy zwycięzca-
mi i czekamy na baraże. Myślę, 
że mecz z Mazovią to będzie je-
den z najważniejszych meczy  
w tym sezonie – skomento-
wał po spotkaniu trener Jędra- 
chowicz.

W sobotę 26 maja łowiczanie 
zagrają na boisku w Chąśnie z 
Olimpią Chąśno. Początek meczu 
o godzinie 10:00.  ever

8. kolejki skierniewickiej ligi 
okręgowej juniorów młodszych 
B2 – grupa A: 
 LKS Pogoń Bełchów – mUKS 
Pelikan-2002 Łowicz 1:4 (0:3); 
br.: wiktor matyjas (54) – maciej 
lesiak 2 (23 i 29), bartosz Graczyk 
(26) i dorian dziedzic (47).
Pelikan-2002: maciej mionsek – 
mateusz lesiak, piotr piekacz, Ar-
tur pawłowicz (41 marek piekacz), 
maciej Siejka – maciej lesiak, 
miłosz owczuk, Filip balik, Jakub 
kępka – bartosz Graczyk, kobi 
wodras (41 dorian dziedzic).

1. mUKS Pelikan-2002 Łowicz (1)  7  21  58-1

2. GkS olimpia chąśno (2)  6  11  10-6

3. lkS korona wejsce (3)  5    7    7-14

4. lkS dar placencja (4)  6    2    4-33

5. lkS pogoń bełchów (5)  6    1    6-29 Pelikan 2002 odniósł kolejną wygraną w lidze.
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Piłka nożna | relacja z meczu warta – pelikan

Kuriozalny mecz w Sieradzu, 
Pelikan nie łyknął Warty
warta SIeradz  1 (1)
PeLIkan ŁowICz  0 (0)

1:0 – marcin kobierski (10).
Warta: mateusz wlazłowski – Syl-
wester pawlak, mateusz bany, 
Grzegorz kowalski, damian no-
wacki – łukasz mitek, mikael 
idzikowski (60 wiktor płaneta), 
Jarosław Szyc, mariusz zawodziń-
ski (60 patryk klofik) – bartosz na-
rożnik (79 Adam patora), marcin 
kobierski.
Pelikan: Gabriel łodej – Grzegorz 
wawrzyński, bartosz broniarek, 
daniel bończak – princewill oka-
chi (60 krystian mycka), daniel 
dybiec – kamil kuczak (60 maciej 
balik), rafał parobczyk, Tomasz 
dąbrowski (60 michał Adamczyk) 
– robert kowalczyk, michał wrze-
siński.
Sędziował: rafał michalak (Skier-
niewice). Żółte kartki: łukasz mi-
tek (5), mikael idzikowski (2) – obaj 
warta. 

Wręcz ze łzami w oczach ki-
bice Pelikana wspominają teraz 
czasy, gdy pomiędzy słupkami 
bramki Ptaków stali tacy specjali-
ści, jak Marcin Ludwikowski czy 
Witold Sabela. Gdy obroną dyry-
gował Krzysztof Brodecki bądź 
Marcin Pacan i blok defensywny 
był monolitem nie do rozerwa-
nia przez rywali. Aktualnie gol-
kiperzy wręcz sabotują poczyna-
nia reszty drużyny. Rozgrywki w 
bramce rozpoczynał Daniel Mali-
na, który po zawaleniu spotkania  
w Ostródzie w biało-zielonych 
barwach już nie zagrał. Później 
wskoczył między słupki Gabriel 
Łodej – jego gwoździem do trum-
ny było z kolei puszczenie pięciu 
bramek z Lechią. Szansę dostał 
więc ostatnio sprowadzony zimą 
Klaudiusz Kurek, ale po „popi-
sach” przeciwko Świtowi wrócił 
na ławkę.

Drugą szansę dostał, więc Ło-
dej i były zawodnik Korony Kiel-
ce spektakularnie ją zaprzepaścił. 
Problem w tym, że Marcin Płuska 
za dużego pola manewru już nie 
ma, a ciężko spodziewać się, aby 
stare rękawice z szafy wygrzebał 
trener bramkarzy – Robert No-
wogórski. Gorzej, gdy na całej li-
nii zawiedzie również ofensywa. 
Tak właśnie stało się w Sieradzu 
i mecz z trzecim od końca klu-

bem zakończył się wielką klapą. 
Pozytyw? Ostatnie mecze sezonu  
w Łowiczu zapowiadają się nie-
zwykle emocjonująco, ale na pew-
no nie o takich chwilach marzyli 
fani biało-zielonych.

Ciężko jest krótko streścić so-
botnie spotkanie. Na boisku dzia-
ło się wiele, obraz gry często się 
zmieniał, a wydarzenia boiskowe 
były trudne do przewidzenia. Peli-
kan szybko przejął inicjatywę spy-
chając gospodarzy do obrony. 

Pelikan przeważał, Warta za-
zwyczaj zaraz po przekroczeniu 
środkowej linii boiska traciła pił-
kę. Ciężko wytłumaczyć to, co 
wydarzyło się w 10. minucie i to, 
co chciał zrobić Gabriel Łodej. 
Bramkarz Ptaków wymieniał po-
dania z obrońcami aż wystartował 
do niego Marcin Kobierski. Golki-
per biało-zielonych nie zaczął dry-
blować, nie próbował wybić piłki. 
Napastnik podbiegł do niego, bez 
wysiłku zabrał mu ją przed „szes-
nastką” i bez trudu mógł wpako-
wać futbolówkę do pustej bramki.

Po tym golu obraz gry nie uległ 
zmianie. Pelikan nadal przewa-
żał, Warta cierpliwie czekała na 
okazje do kontrataku. Teraz jed-
nak gospodarze mogli sobie na to 
pozwolić. Łowiczanie próbowali 
różnymi sposobami.

Efektownie mogła odpowie-
dzieć Warta. Damian Nowacki 
wypatrzył w polu karnym niepil-
nowanego Marcina Kobierskie-
go, który uderzył nożycami, ale 
przestrzelił. Łowiczanie natych-
miast wyprowadzili kolejny cios. 
Kapitalne krzyżowe podanie  
w pole karne posłał Grzegorz 
Wawrzyński. Marcin Wrzesiński 
poradził sobie z obrońcą i podał 
do nadbiegającego Parobczyka. 
Ten wjechał z piłką w pole bram-
kowe, ale zatrzymał go Wlazłow-
ski. Do bezpańskiej futbolówki 
dopadł Kuczak, który skiksował 
przy dobitce, ale piłka spadła pod 
nogi Wrzesińskiego – ten uderzył 
tuż obok słupka.

Po półgodzinie mogło być 2:0. 
Piłkę w środku pola na rzecz Bar-
tosza Narożnika stracił Princewill 
Okachi. Były gracz Ptaków na-
tychmiast uruchomił Kobierskie-
go, który oszukał Broniarka, ale 
zatrzymał go świetnie interwe-
niujący Łodej. Pięć minut później  

w podobnej sytuacji znalazł się 
Kuczak (podawał Wrzesiński), ale 
i on przegrał z golkiperem. 

Końcówka pierwszej połowy 
należała do Warty. Po niefortun-
nej interwencji Broniarka, który 
chciał zatrzymać Kobierskiego, 
Damian Nowacki prawie znalazł 
się w idealnej sytuacji, ale przy-
tomnym wyjściem uprzedził go 
Łodej. Obrońców oszukał także 
Narożnik, ale z ostrego kąta ude-
rzył ponad poprzeczką. Ostatni 
akcent tej części gry należał jed-
nak do łowiczan. Z rzutu wolne-
go dośrodkował Parobczyk, na 
przedpole groźnie głową zgrywał 
Kowalczyk, ale znów wszystko 
świetnie odczytał Wlazłowski za-
żegnując niebezpieczeństwo.

Drugą połowę podopieczni 
Płuski rozpoczęli od świetnej ak-
cji. Biało-zieloni „poklepali” na 
połowie rywala, aż w końcu Ko-
walczyk podał na prawo do pod-
łączającego się do akcji Daniela 
Dybca. Wydawało się, że pomoc-
nik idealną podcinką przerzucił 
piłkę ponad wychodzącym bram-
karzem, ale Mateusz Bany kapital-
nie wrócił i uratował gospodarzy.

Kolejny etap meczu należał do 
Warty. Najpierw bliski podwyż-
szenia był Kobierski, który ude-
rzał głową po dośrodkowaniu No-
wackiego, ale w bramce świetnie 
interweniował Łodej. Po chwili 
boczny obrońca sieradzan znów 
zakręcił defensorami, łamiąc ak-
cję do środka i sam skończył ją 
strzałem, ale dobrze ustawiony 
Łodej złapał piłkę. Minutę później 
po przeciwnej stronie karnego po-
ślizgnął się Mycka, a skorzystać z 
tego chciał Narożnik. Uderzył jed-
nak za lekko.

Minuty upływały, a piłkarze 
nie zwalniali tempa. Swoją szan-
sę miał Mycka, któremu odgrywał 
Kowalczyk. Uderzenie to w ostat-
niej chwili zablokował Mitek i pił-
ka nieznacznie minęła bramkę.  
W coraz większych opałach był 
Wlazłowski. Tuż obok słupka 
uderzył Wawrzyński, strzał Ko-
walczyka bramkarz Warty na rzut 
rożny sparował końcami palców. 

Podopieczni Płuski groźni byli 
również po stałych fragmentach 
gry. Gospodarzom udało się za-
blokować strzał z bliska Wawrzyń-
skiego, ale piłka spadła pod nogi 

Dybca, do którego jak spod ziemi 
wyskoczył Wlazłowski. Po chwili 
po dośrodkowaniu z narożnika bo-
iska piłkę zgrywał Maciej Balik,  
a zamykający akcję Krystian Myc-
ka nie trafił w futbolówkę.

Zanosiło się, że czas doliczony 
dla gospodarzy będzie prawdzi-
wą mordęgą. Warta potrafiła jed-
nak przejąć piłkę i trzymać ją pod 
bramką biało-zielonych. Znów fa-
talny błąd popełnił Łodej, który po 
dośrodkowaniu upuścił futbolów-
kę od nogi Adama Patory. Napast-
nik gospodarzy nie zdecydował 
się na natychmiastowy strzał, tyl-
ko wyłożył piłkę do Płanety. Re-
zerwowy gracz Warty przegrał 
jednak pojedynek z Łodejem.

I to mogło, a nawet powinno, 
zemścić się na piłkarzach z Sie-
radza. W ostatniej minucie doli-
czonego czasu gry Marcin Wrze-
siński zagrał piłkę na wolne pole. 
Robert Kowalczyk uprzedził Wla-
złowskiego i został staranowa-
ny przez bramkarza Warty. Arbi-
ter po chwili wahania wskazał na 
11. metr, a do piłki podszedł sam 
poszkodowany. Najskuteczniejszy 
strzelec Ptaków uderzył jednak 
fatalnie. Lekko i w środek bram-
ki. Wlazłowski złapał futbolówkę 
puentując swój znakomity występ,  
a arbiter zakończył spotkanie.

Po porażce z trzecią najsłab-
szą drużyną w lidze, chciałoby 
się wylać na głowy łowiczan wia-
dro pomyj. Chciałoby się nie zo-
stawić suchej nitki na bramkarzu, 
który kuriozalnym błędem umoż-
liwił Kobierskiemu strzelić jedy-
nego gola w meczu. Jednak łowi-
czanie nie grali meczu fatalnego. 
Momentami na ich akcje patrzy-
ło się naprawdę dobrze, były one 
przemyślane i wyćwiczone. Sam 
Łodej również zaliczył kilka na-
prawdę fantastycznych interwen-
cji. Porażki z niemal już zdegra-
dowaną (wydawałoby się) Wartą 
nie da się jednak usprawiedliwić. 
Oddać trzeba, że trzy punkty wy-
bronił sieradzanom Wlazłowski. 
Nie zmienia to faktu, że Pelikan 
lada moment może wpaść w sam 
środek cyklonu i będzie musiał 
rozpaczliwie walczyć o utrzyma-
nie. A wtedy punktów straconych  
w takich meczach jak z Wartą, 
brakować będzie szczególnie. 

mateusz Lis

Piłka nożna | przed 31. kolejką iii ligi

Granie o utrzymanie
Starcie Widzewa z Polonią 

Warszawa byłoby meczem elek-
tryzującym nie tylko na czwartym 
szczeblu rozgrywkowym. Nie ma 
wątpliwości, że w grupie pierw-
szej III ligi jest to spotkanie dwóch 
największych marek i najbardziej 
utytułowanych klubów. Nie bę-
dzie to jednak mecz bezpośred-
nio decydujący o awansie. Polonia 
w tabeli jest wysoko, na trzecim 
miejscu, ale nawet w przypadku 
wygranej w Łodzi, strata na dwie 
kolejki przed końcem sezonu do 
lidera może okazać się za duża. 
Czarne Koszule mogą jednak po-
ważnie pokrzyżować szyki głów-
nemu pretendentowi do awansu, 
a satysfakcji z tego piłkarzom sto-
łecznych nikt nie odbierze.

Godzinę przed meczem w Ło-
dzi, czyli o 17:00, rozpocznie się 
rywalizacja z udziałem główne-
go rywala Widzewa – Lechii To-
maszów Mazowiecki. Podopiecz-
ni Bogdana Jóźwiaka staną przed 
trudnym wyzwaniem. Zagrają w 

Nowym Dworze ze Świtem, a bia-
ło-zieloni dzięki ostatnim dobrym 
występom wskoczyli do pierwszej 
piątki.

Co najmniej równie pasjonu-
jąco, jak walka o awans, będzie 
wyglądać rywalizacja o utrzyma-
nie. W najbliższy weekend włą-
czy się do niej Pelikan Łowicz, 
który zagra z MKS Ełk. Kolejny 
mecz ostatniej szansy zagra War-
ta Sieradz, tym razem z ŁKS 1926 
Łomża.   mateusz Lis

 31. kolejka III ligi (26-27 maja): 
legia ii warszawa – GkS wikielec, 
ursus warszawa – Sokół Aleksan-
drów łódzki, huragan morąg – 
drwęca nowe miasto lubawskie, 
olimpia zambrów – Tur bielsk 
podlaski, mKS Ełk – Pelikan Ło-
wicz / sobota, godz. 17:00, war-
ta Sieradz – łkS 1926 łomża, Świt 
nowy dwór mazowiecki – lechia 
Tomaszów mazowiecki, widzew 
łódź – polonia warszawa; Victoria 
Sulejówek – Sokół ostróda.

Piłka nożna | wyniki 29. kolejki iii ligi

Spadek GKS Wikielec
Przed tygodniem pisaliśmy, 

iż porażka 0:6 Sokoła Aleksan-
drów Łódzki z Lechią Tomaszów 
Mazowiecki świadczy o niegoto-
wości aleksandrowian do awansu. 
W sobotę podopieczni Piotra Kup-
ki potwierdzili tę tezę, tylko remi-
sując w Morągu z Huraganem. 
Do lidera tracą już 10 punktów.

Kilkadziesiąt godzin, dzięki 
piątkowemu zwycięstwu, na fotelu 
lidera spędziła Lechia. Podopiecz-
ni Bogdana Jóźwiaka nie zagrali 
porywającego meczu, ale ograli 
w Ostródzie Sokoła. Niespodzian-
ki w niedzielę jednak nie było 
i Widzew zgodnie z oczekiwania-
mi ograł zamykający tabelę GKS 
Wikielec, tym samym powrócił na 
szczyt tabeli na koniec weekendu.

Ważne rzeczy dzieją się też w 
dole tabeli. W minionym tygodniu 
szansę na utrzymanie w II lidze 
straciła Legionovia, co już oficjal-
nie oznacza, że z grupy pierwszej 
spadać będą cztery zespoły. Ozna-
cza to potwierdzoną degradację 
dla beniaminka z Wikielca. Do 
strefy spadkowej po piątkowej po-
rażce spadł Sokół Ostróda, bo w 
sobotę trzy punkty w Sulejówku 
zdobył ŁKS 1926 Łomża. Jeżeli 
Znicz Pruszków nie poprawi swo-
jego dorobku punktowego, to z III 
ligi spadać będzie 5 klubów.  m.Lis

 Wyniki 29. kolejki III ligi: So-
kół ostróda – lechia Tomaszów 
maz. 0:1 (0:0); legia ii warszawa 
– drwęca nowe miasto lubaw-
skie 0:1 (0:0); huragan morąg 
– Sokół Aleksandrów łódzki 1:1 
(1:1); olimpia zambrów – ursus 
warszawa 1:3 (1:1); mkS ełk – 
Tur bielsk podlaski 1:0 (1:0); War-
ta Sieradz – Pelikan Łowicz 1:0 
(1:0); Świt nowy dwór maz. – po-
lonia warszawa 2:1 (1:0); Victoria 
Sulejówek – łkS 1926 łomża 0:1 
(0:1); widzew łódź – GkS wikie-
lec 3:0 (3:0).

tabela:
1. widzew łódź 29 63 54-22

2. lechia Tomaszów mazowiecki 29 61 63-32

3. polonia warszawa 29 53 55-31

4. Sokół Aleksandrów łódzki 28 53 50-30

5. Świt nowy dwór mazowiecki 29 46 54-47

6. huragan morąg 29 45 39-31

7. ursus warszawa 29 44 36-37

8. Victoria Sulejówek 29 42 49-49

9. olimpia zambrów 29 41 45-49

10. Pelikan Łowicz 29 39 56-52

11. legia ii warszawa 29 37 46-41

12. drwęca nowe miasto lubawskie 29 36 35-45

13. mkS ełk 29 36 31-34

14. łkS 1926 łomża 29 34 33-42

15. Sokół ostróda 29 32 32-39

16. warta Sieradz 28 26 31-45

17. Tur bielsk podlaski 29 21 23-67

18. GkS wikielec 29 14 20-63
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Kolejny walkower przeciwko Victorii Bielawy?!
Ciekawe rzeczy  
dzieją się  
w skierniewickiej  
klasie okręgowej.

Po raz drugi walkowerem zo-
stanie zapewne ukarana Victoria 
Bielawy, która na boisku wygrała 
4:3 z Juvenią, ale w przerwie me-
czu przeprowadzona została we-
ryfikacja zawodników i okazało 
się, że jeden z graczy Victorii jest 
niewpisany do protokołu meczo-
wego. 

W drugiej połowie zawodnicy 
obu drużyn grali mecz towarzyski. 
Zespoły z dolnych rejonów tabeli 
sugerują, że cała akcja została za-
planowana, zaś Victoria twierdzi, 
że to niedopatrzenie. Juvenia wal-
czy o utrzymanie w lidze, a punk-
ty za wygrany mecz walkowerem 
z pewnością przybliżą zespół Ju-
venii do utrzymania…

W pozostałych meczach Olim-
pia Chąśno wygrała 2:1 z Olympi-
cem Słupia, mimo że przegrywa-
ła do przerwy 1:0. Bez punktów 
z Wołuczy wrócił Orzeł Niebo-
rów, który przegrał z przedstawi-
cielem górnej części tabeli 3:0. 

Dużo działo się w Placencji. 
Dar prowadził do 90. minuty 2:1 
(jednego z goli strzelił Adrian Za-
wadzki, powracający po 8-mie-
sięcznej kontuzji kolana), ale  
w ósmej minucie doliczonego 
czasu gry Mateusz Białek strze-
lił gola z rzutu karnego i mecz za-
kończył się remisem. 

– Wydawało się, że uda się 
dowieść ten korzystny wynik  
do końca, ale sędzia Niedźwia-
dek pokazane 5 minut przedłuże-
nia przeciągnął aż do 98 minuty, 
do momentu zdobycia bram-
ki wyrównującej przez przeciw-
ników, co  może nasuwać różne 
domysły w kontekście drużyn ja-
kie walczą o utrzymanie w lidze. 
Ja ze swojej strony chciałbym po-
dziękować swoim zawodnikom 
za serducho jakie zostawili na 
boisku – ocenił prezes Daru, Da-
riusz Szymanik. 

Nadal walczy Pogoń Bełchów, 
która wygrała przed własną pu-
bliczności bardzo ważny mecz 
z Widokiem Skierniewice, poko-
nując rywali 3:2. Bohaterem me-
czu został Bartłomiej Bakalarski, 
który w samej końcówce strzelił 
gola na wagę trzech punktów. 

Ponownie swój mecz wygrał 
Vagat Domaniewice i ponownie 
sprawy w swoje ręce wziął nie kto 
inny jak Krystian Siatkowski. Po-
pularny „Siatek” strzelił hattricka 
i zaliczył asystę i niemalże w po-
jedynkę pokonał Zryw Wygoda! 

W ostatnim meczu Jutrzenka 
Drzewce bez problemów wygrała 
z Pogonią Godzianów aż 6:0.

Do zakończenia rozgrywek 
jeszcze cztery kolejki i zapowiada 
się ciekawa walka o utrzymanie  
w lidze. Dało się usłyszeć rów-
nież głosy, że przedstawiciele kil-
ku klubów z okręgówki nie zosta-
wią sprawy Victorii Bielawy bez 
echa…   ever

22 kolejka skierniewickiej klasy 
okręgowej: 
 Olympic Słupia – Olimpia Chą-
śno 1:2; br.: Artur pięcek 4 – rafał 
bogus 43, dominik kotlarski 53
 GLKS Wołucza – Orzeł Niebo-
rów 3:0; 
 Pogoń Bełchów – Widok Skier-
niewice 3:2; br.: bartłomiej baka-
larski 2 (8, 90), damian Gendek 
61 – Arkadiusz Sąsiadek 73, woj-
ciech borowiec 90
 Dar Placencja – Orlęta Cielądz 

2:2; br.: Jakub kędziora 16, Adrian 
zawadzki 80 – mateusz białek 2 
(38, 90)
 Victoria Bielawy – Juvenia Wy-
sokienice 4:3; spotkanie zostanie 
zweryfikowane jako walkower 0:3 
dla Juvenii
 Pogoń Godzianów – Jutrzenka 
Drzewce 0:6; br.: cezary domi-
niak 4 (11, 24, 72, 78), michał So-
pyła 37, Andrzej perski 45
 Zryw Wygoda – Vagat Doma-
niewice 4:2; br.: Sebastian Su-
miński 50, Sebastian witkowski 84 
– Artur pawełkowicz 33, krystian 
Siatkowski 3 (46, 78, 88)

tabela:
1. olimpia chąśno  22 49 68-26

2. orlęta cielądz 23 48 69-25

3. GlkS wołucza 22 45 55-21

4. Jutrzenka drzewce 22 32 54-36

5. Victoria bielawy 22 30 47-42

6. widok Skierniewice  22 30 37-44

7. orzeł nieborów 22 28 36-48

8. olympic Słupia 22 27 41-44

9. zryw wygoda 21 27 32-36

10. pogoń Godzianów 22 27 44-61

11. Vagat domaniewice 23 26 50-64

12. Juvenia wysokienice 22 26 38-48

13. dar placencja 21 19 32-70

14. pogoń bełchów 22 18 44-82

Piłka nożna | i liga woj. juniorów mł. b1

Pelikan 2001 pechowo 
remisuje

Zawodnicy MUKS Pelikan 
Łowicz z rocznika 2001, mimo 
że do ostatniej minuty prowadzili  
w wyjazdowym meczu z Widze-
wem Łódź, ostatecznie podzielili 
się punktami z rywalami, tracąc 
decydującego gola w doliczonym 
czasie gry. 

Podopieczni trenera Rober-
ta Wilka zagrali w Łodzi bardzo 
dobre spotkanie. Do przerwy był 
bezbramkowy remis, zespół z Ło-
wicza stwarzał jednak groźniejsze 
okazje do strzelenia gola. W koń-
cu ataki Pelikana 2001 przynio-
sły efekt. W 61. minucie do siatki 
rywali skierował piłkę Jakub By-
lewski i wyprowadził „Ptaki” na 
prowadzenie. Niestety w czwartej 
minucie doliczonego czasu gry ło-
wiczanie nie zachowali koncentra-
cji i stracili gola i dwa punkty.

– Dobry mecz rozegraliśmy. 
Szkoda tylko, że straciliśmy  
w końcówce zwycięstwo, bo ze-
spół naprawdę zagrał bardzo do-
brze. Stworzyliśmy kilka fajnych 
akcji, było zaangażowanie i mecz 
mógł się podobać. Zasłużenie by-
śmy wygrali, ale niestety tylko re-

mis w ostatniej akcji, bo stracili-
śmy bramkę – ocenił po spotkaniu 
trener Wilk.

W sobotę 26 maja o godz. 
12.30 MUKS Pelikan 2001 zagra 
na stadionie OSiR z ostatnim w ta-
beli RKS-em Radomsko.  ever

10. kolejka I ligi wojewódzkiej 
juniorów młodszych B1: 
 RtS Widzew Łódź – mUKS Pe-
likan-2001 Łowicz 1:1 (0:0); br.: 
(80+4) – Jakub bylewski (61).
Pelikan-2001: Filip Szymajda – 
mateusz kardas, miłosz owczuk, 
maciej Grotkowski, łukasz Sejdak 
– olaf Andrzejewski, hubert maty-
jas – patryk papuga, Jakub bylew-
ski (78 Artur pawłowicz), marcel 
wnuk (60 dawid kaczmarek) – pa-
tryk kośmider (70 Adam Siekiera).

1. GkS bełchatów SA (1)  10  26  35-7

2. lkS ceramika opoczno (4)  9  19  37-9

3. mkp boruta zgierz (2)  10  18  19-13

4. AkS SmS ii łódź (3)  10  17  19-12

5. lkS mierzyn (5)  10  14  24-40

6. mUKS Pelikan Łowicz (6)  9    9  16-21

7. rTS widzew łódź (7)  10   9  12-28

8. rkS radomsko (8)  10    0    4-36

Piłka nożna | ii liga woj. trampkarzy c2

Wygrana i przegrana 
Pelikana 2004

Gracze MUKS Pelikan Łowicz 
z rocznika 2004 wygrali z Kaszte-
lanem Żarnów 6:0 oraz przegrali 
z Diamentem Zduńska Wola 8:3 
w II lidze wojewódzkiej. Drużynę 
w zastępstwie za przebywającego 
z rocznikiem 2003 na turnieju we 
Francji Pawła Kutkowskiego dru-
żynę prowadzili odpowiednio Da-
wid Ługowski oraz Robert Wilk.

– Myślę, że to był dobry mecz 
chłopców 2004 roku, którzy byli 
wspomagani przez kilku zawod-
ników z 2005 rocznika. Mecz był 
pod kontrolą od samego początku. 
Agresywnie zespół zagrał i przede 
wszystkim, co chciałem na zespo-
le jakby wymusić, to co ja lubię, 
to żeby przede wszystkim grali  
w piłkę. I to się udało. Tworzy-
li bardzo fajne akcje, momentami 
zespół przeciwny nie mógł trzech 
– czterech podań rozegrać. Po 
przerwie weszli nowi zawodnicy 
i też bardzo ładnie sobie poradzi-
li. Dwóch braci Wolińskich z 2005 
roku strzeliło bramki, ale wszy-
scy inni zawodnicy z 2005 roku 
też stanęli na wysokości zada-
nia. Chłopcy z 2004 roku ciągnę-
li ten zespół, pomagali tym chłop-
com. Myślę, że fajnie to wygląda 
na przyszłość. Wydaje mi się, że 
Pelikan 2004 nie będzie miał pro-
blemów z utrzymaniem. Myślę, 
że dadzą radę, a 2005 rocznik spo-
kojnie sobie poradzi w I lidze wo-
jewódzkiej, bo widać duże możli-
wości tych chłopców. Fajnie grają, 
nie boją się. – ocenił mecz z Kasz-
telanem trener Ługowski.

– Wynik bardzo wysoki, 8:3, 
choć nie odzwierciedla tego, co 
się działo na boisku. Pierwsze 
cztery bramki padły po fatalnych 
błędach bramkarza i to złożyło się 
na efekt, że ta połowa zakończyła 
się wynikiem 4:1 dla gospodarzy. 
W drugiej połowie chłopcy pró-
bowali odrobić straty, ale nadzie-
wali się na kontry. W końcówce 
straciliśmy kolejne dwie bramki, 
jedną z rzutu wolnego, drugą z ak-
cji. Wyliczyłem, że w ciągu całe-
go meczu mieliśmy sześć 100% 
sytuacji nie wykorzystanych.  

Z gry nasz zespół na pewno na 
taki wynik nie zasłużył – skomen-
tował spotkanie w Zduńskiej Woli 
trener Robert Wilk.

W niedzielę 27 maja o godz. 
11 łowiczanie zagrają na stadionie 
OSiR z WKS-em Wieluń.  ever

11. kolejka II liga wojewódzkiej 
trampkarzy młodszych C2: 
 mUKS Pelikan-2004 Łowicz – 
KS Kasztelan Żarnów 6:0 (2:0); 
br.: Jakub łukasik (17), kacper 
Styszko (21), Antoni knera (39), 
bartosz Tomaszkiewicz (43), igor 
woliński (60) i kornel woliński (70).
Pelikan-04: radosław chrząszcz 
– Filip marszałek, Filip Stobiecki, 
Jakub łukasik, łukasz pięta – Ja-
kub oblicki, mikołaj modzelewski, 
kacper Stępień, kacper Styszko 
– mateusz Gozdowski, bartosz To-
maszkiewicz. na zmianę wchodzili: 
Jakub milczarek, igor woliński, 
Antoni knera, Fabian pliszka i ma-
teusz motyl.

12. kolejka II liga wojewódzkiej 
trampkarzy młodszych C2: 
 SPN Diament Zduńska Wola – 
mUKS Pelikan-2004 Łowicz 8:3 
(4:1); br.: 8 (4, 6, 28, 33, 40, 43, 48 
i 56) – mateusz Gozdowski 2 (10 i 
66) i kacper Styszko (62).
Pelikan-04: radosław chrząszcz 
– łukasz pięta, piotr Strycharski, 
Jakub łukasik, Filip marszałek – 
Aleksander Sokół, bartosz wud-
kiewicz – bartosz Tomaszkiewicz, 
Antoni knera, kacper Stępień – 
kacper Styszko. na zmianę wcho-
dzili: mateusz Gozdowski, dominik 
kwintal, Jakub oblicki, kornel wo-
liński, igor woliński, Fabian pliszka 
i mateusz motyl.

1. AkS SmS łódź (1)  11  31  41-4

2. Spn diament zduńska wola (3)  12  25  55-23

3. Sl SAloS róża kutno (2)  12  24  32-11

4. mGkS drzewica (5)  12  21  32-27

5. wkS wieluń (4) 11  21  43-10

6. mUKS Pelikan-2004 (6)  12  15  29-26

7. mkp boruta zgierz (7)  11  15  23-26

8. kS kasztelan żarnów (8)  11    7  10-43

9. rkS mazovia rawa maz. (9)  12    6  10-41

10. GlkS laktoza łyszkowice (10)  12   0    8-75

Piłka nożna | Skierniewicka liga młodzików młodszych d2

Pelikan 2006 jedną nogą w II lidze 
wojewódzkiej

MUKS Pelikan Łowicz z rocz-
nika 2006 pokonał przed własną 
publicznością Kopernik Kierno-
zia 4:0. Łowiczanie w całym me-
czu byli zdecydowanie lepszym 
zespołem. 

Przed przerwą podopieczni tre-
nera Przemysława Plichty tylko 
raz przeprowadzili skuteczną ak-
cję, zakończoną zdobyciem gola. 
W 19. minucie meczu bramkarza 
z Kiernozi pokonał Piotr Czajka. 
Na kolejne gole łowickiej druży-
ny kibice zgromadzeni na stadio-
nie OSiR musieli czekać do dru-
giej odsłony meczu. 

Dwie minuty po przerwie sy-
gnał do ataku dał Jakub Rychlew-
ski i pewnym strzałem pokonał 
golkipera rywali. Pięć minut póź-
niej było już 3:0, a tym razem 
do protokołu meczowego wpisał 
się Maksymilian Czeczko. Wy-
nik meczu ustalił z kolei w 46. 
minucie meczu lewonożny Kac-
per Stępniewski.  Po tej wygra-
nej zespół Pelikana 2006 po zwy-

cięstwie z Kopernikiem ma na 
swoim koncie 20 punktów i tym 
samym przewagę ośmiu punktów 
nad czwartą w tabeli Unią Skier-
niewice. Łowiczanie „wylądują” 
zapewne w II lidze wojewódzkiej. 
System premiowania do lig woje-
wódzkich jest bowiem następu-
jący – zwycięzca ligi reprezentu-
je OZPN Skierniewice w I lidze 
wojewódzkiej, zaś drużyny z dru-
giego i trzeciego miejsca zagrają 
w przyszłym sezonie w II lidze 
wojewódzkiej.

– Zespół musi dalej pracować 
nad grą zespołową i grą skrzydła-
mi. Jedną nogą jesteśmy w II lidze 
wojewódzkiej – podsumował tre-
ner Plichta.

Kolejnym rywalem „Ptaków” 
będzie Olimpia Chąśno. Mecz od-
będzie się na boisku w Chąśnie 
w sobotę 26 maja o godz. 9.  ever

13. kolejka skierniewickiej ligi 
okręgowej młodzików młod-
szych D2: 

 mUKS Pelikan-2006 Łowicz 
– LZS Kopernik Kiernozia 4:0 
(1:0); br.: piotr czajka (19), Jakub 
rychlewski (32), maksymilian 
czeczko (37) i kacper Stępniewski 
(46).
Pelikan-2006: krystian Świdrow-
ski – Szymon kosmowski, kacper 
Stępniewski – Jan pietrzak, piotr 
czajka, maksymilian czeczko, Szy-
mon Ambroziak – Jakub rychlew-
ski, kacper Adamczyk. na zmiany 

wchodzili: paweł kozanecki – ma-
teusz Gawlik, Stanisław uczciwek, 
oliwier boczkowski i wojciech 
białas.

tabela:
1. mlkS widok Skierniewice (1)  8  22  92-3

2. mUKS Pelikan-2006 Łowicz (2)  9  20  48-14

3. kS Jutrzenka drzewce (3)  8  16  38-16

4. mkS unia Skierniewice (4)  9  12  20-31

5. LZS Kopernik Kiernozia (5)  9    6  20-41

6. GKS Olimpia Chąśno (6)  9    0    3-116

Pelikan 2006 (zielone stroje) pokonał zespół kopernik kiernozia.
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Piłka nożna | przed meczem mkS ełk – pelikan łowicz

To już nie jest ostrzeżenie!
Drugi raz w tym roku będą ry-

walizować ze sobą piłkarze Peli-
kana Łowicz i MKS Ełk.

Przypomnijmy, że wiosenne 
granie oba kluby rozpoczęły wła-
śnie od zaległego spotkania 14. 
kolejki III ligi. Na stadionie w Ło-
wiczu górą byli biało-zieloni wy-
grywając skromnie 1:0. Boha-
terem tamtego spotkania został 
bramkarz Ptaków – Gabriel Łodej 
na początku drugiej połowy, jesz-
cze przy bezbramkowym remisie, 
obronił rzut karny. Teraz Pelikan 
musi ten wynik powtórzyć!

Łowiczanie niemal przez całą 
wiosnę plasują się w okolicach 
dziesiątego miejsca w tabeli. Były 
momenty, gdy mogli wręcz z na-

dziejami patrzeć w górę, w okoli-
ce pierwszej „piątki”. Ostatecznie 
nic z tego nie wyszło. Tabela jed-
nak niebezpiecznie dla łowiczan 
się spłaszczyła i po 29 kolejkach 
mieli raptem siedem punktów 
przewagi nad strefą spadkowa. Co 
więcej, jeżeli Znicz Pruszków nie 
poprawi swoich notowań w koń-
cówce sezonu II ligi, to spadać 
będzie także czternasty zespół.  
A wtedy biało-zieloni mieliby za-
ledwie pięć punktów zapasu.

Mało tego, w środę – już po za-
mknięciu tego wydania Nowego 
Łowiczanina – rozegrana została 
30. kolejka. W niej podopiecznych 
Marcina Płuski czekał mecz z Wi-
dzewem Łódź. Biorąc pod uwa-

gę ostatnią formę Ptaków, ciężko 
spodziewać się, aby biało-zielo-
ni sprawili niespodziankę. Z kolei 
ełczanie mieli zagrać w Wikielcu 
z zamykającym tabelę GKS 
i w tym wypadku walczący o za-
chowanie ligowego bytu MKS 
powinien zainkasować komplet 
punktów. Jeżeli tak się stanie, to  
w sobotnim meczu oba kluby będą 
miały taki sam dorobek. Oznacza 
to, że biało-zieloni w tym sezonie 
wyczerpali już limit na wpadki. 
Każda kolejna strata może zacząć 
przybliżać klub ku IV lidze. 

Ełczan, od końcówki listopa-
da, prowadzi Przemysław Koł-
łątaj. Przygodę z MKS w meczu  
o stawkę rozpoczął nieudanie – od 

porażki z Pelikanem. Potem było 
lepiej, a w ostatnich czterech ko-
lejkach ełczanie zaledwie raz stra-
cili punkty remisując z Drwęcą. 
W pokonanym polu pozostawiali 
Huragan Morąg, Ursus Warszawa 
i Tur Bielsk Podlaski. 

Zespół z Mazur walczy o utrzy-
manie. Jeżeli jednak wygrał śro-
dowy mecz z GKS, a w sobo-
tę poradzi sobie z łowiczanami, 
to w najbliższych tygodniach Pe-
likan i MKS zamienią się rolami. 
Podopieczni Marcina Płuski jeżeli 
końcówkę roku chcą mieć odrobi-
nę spokojniejszą, to z Ełku muszą 
wrócić z trzema punktami. Na-
stroje jakie będą panować w Ło-
wiczu w najbliższych tygodniach 
będzie można przewidzieć w so-
botni wieczór, pierwszy gwizdek 
ma rozbrzmieć w Ełku o godzinie 
17:00. mateusz Lis
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PROGNOZA POGODY | 24.05.2018 – 30.05.2018

SYtUACJA SYNOPtYCZNA: 
pogodę kształtuje układ wyżowy.  
ze wschodu napływa ciepła i sucha masa 
powietrza polarno-kontynentalnego.

CZWARtEK – PIątEK:
Słonecznie, zachmurzenie małe, bez opadów 
oraz ciepło. widzialność dobra.
wiatr północno-wschodni, słaby,  
okresami do umiarkowanego, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 24 st. c do + 25 st. c.
Temp. min w nocy: + 13 st. c do + 12 st. c.

SOBOtA – NIEDZIELA:
Słonecznie, zachmurzenie małe,  
bez opadów oraz bardzo ciepło.  
widzialność dobra.
wiatr wschodni, słaby do umiarkowanego,  
3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 25 st. c do + 26 st. c.
Temp. min w nocy: + 13 st. c do + 12 st. c.

PONIEDZIAŁEK – WtOREK – ŚRODA:
Słonecznie, zachmurzenie małe i bezchmurnie, 
bez opadów oraz bardzo ciepło.
widzialność dobra.
wiatr południowo-wschodni,  
słaby do umiarkowanego, 3-8 m/s.
Temp. max w dzień: + 26 st. c do + 28 st. c.
Temp. min w nocy: + 14 st. c do + 13 st. c.

biuro meTeoroloGiczne cumuluS

PROGNOZA BIOmEtEOROLOGICZNA 
pogoda korzystnie wpływać będzie na nasze 
samopoczucie. dobra sprawność psychofizyczna 
i fizyczna.

Koszykówka | woj. liga żaczek u-12k   

Łowiczanki tym razem 
bez wygranej

Koszykarki Księżaka-2006 
Łowicz, które w 8. rundzie woje-
wódzkiej ligi koszykówki żaczek 
U-12 zagrały dwa pojedynki nie 
miały tym razem okazji zatańczyć 
po wygranej. Łowiczanki w nie-
dzielę, 13 maja, zostały pokonany 
przez MKS Ósemka Skierniewi-
ce 60:23, a z UKS Szkoła Gortata 
Łódź przegrały 12:62.

W meczu z Ósemką nasze ko-
szykarski tylko w pierwszej kwar-
cie dotrzymywały kroku rywal-
kom, kończąc ją 5:7. Od drugiej 
osłony przewaga Ósemki była bar-
dziej widoczna. W składzie zabra-
kło najlepszej zawodniczki Patry-
cji Tomaszkiewicz, ale pozostałe 
dziewczyny powinny lepiej sobie 
radzić bez liderki.  

W pojedynku ze Szkołą Gorta-
ta Księżaczki były również zdecy-
dowanie słabsze. Najwięcej punk-
tów dla Księżaka-2006 zdobyła 
Malwina Blus, ale z bardzo dobrej 
strony zaprezentowały się Kata-
rzyna Polak i Zuzanna Uczciwek.

W niedzielę, 27 maja, koszy-
karki Księżaka zagrają ostatni 
mecz tego sezonu o miejsca 5-8.

– Brak podstawowej zawod-
niczki (Patrycji Tomaszkiewicz) 
wpłynął na wyniki meczów. Nie-
stety dziewczyny nie potrafiły się 
odnaleźć, popełniały proste błędy, 
po prostu nie podjęły walki, psy-
chicznie nie wytrzymały. Do tego 
doszła słaba frekwencja przez 
ostatni miesiąc na treningach i wy-
niki mówią same za siebie. Nawet 
brak Patrycji nie usprawiedliwia 
takiej porażki. Na brawa zasługuje 
Katarzyna Polak i Zuzanna Uczci-
wek, które zagrały dobre mecze, 
ale same w swoich piątkach mało 
mogły zrobić. Prawdopodobnie 
zajmiemy 8. miejsce i będziemy 
grać o miejsca 5-8. – podsumowa-
ła trenerka Wysocka.  zł

8. runda wojewódzkiej ligi ko-
szykówki żaczek U-12:
 UmKS Księżak-2006 Łowicz 
– mKS Ósemka Skierniewice 
23:60 (5:7, 4:25, 6:14, 8:14)
Księżak: malwina blus 11, zu-
zanna uczciwek 4, Julia muras 3, 
Aleksandra wróbel 2, zuzanna 
wiercioch 2, patrycja Szkup 1, na-
talia Strugińska, Julia puchalska, 
katarzyna polak, oliwia Sterpińska 
i maja ziółkowska.
Najwięcej dla Ósemki: zofia Jań-
czuk 20 i oliwia król 10.

 UKS Szkoła Gortata Łódź – 
UmKS Księżak-2006 Łowicz 
62:12 (21:0, 23:2, 14:4, 4:6)
Księżak: malwina blus 8, Julia pu-
chalska 2, patrycja Szkup 2, Julia 
muras, natalia Strugińska, Alek-
sandra wróbel, zuzanna uczci-
wek, katarzyna polak, oliwia Ster-
pińska, maja ziółkowska i zuzanna 
wiercioch.
Najwięcej dla Ósemki: klaudia 
banasiak 15 i Anna chwalbińska 
13.

 Pozostałe wyniki: mkS ósemka 
Skierniewice – ukS Szkoła Gortata 
łódź 22:46, ukS basket Aleksan-
drów łódzki – pTk ii Szmigiel zna-
ki pabianice 36:64,  pTk ii Szmigiel 
znaki pabianice – mukS widzew 
łódź 59:21. 

1. pTk i Suwary pabianice (2) 10 18 585-344

2. ukS Szkoła Gortata łódź (3) 11 18 577-465

3. ukS basket Aleksandrów łódzki (1) 9 17 619-428

4. mukS bełchatów (5) 9 16 605-450

5. pTk ii Szmigiel znaki pabianice (6) 9 16 582-309

6. mkS ósemka Skierniewice (10) 10 16 458-423

7. UmKS Księżak-2006 Łowicz (4) 11 15 502-709

8. Tk Alles basket Głowno (7) 9 14 422-370

9. ukS Atlas ksawerów (9) 10 12 403-537

10. mukS widzew łódź (8) 10 12 371-526

11. kkS pro-basket kutno (11) 9 11 355-396

12. łkS kk łódź (12) 9 9 82-388

Koszykarki z rocznika 2006-2007 zagrają jeszcze turniej o miejsca 5-8. 
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Sport szkolny | mid w piłce nożnej dziewcząt i chłopców

Walczyli o awans na zawody 
powiatowe

15 maja, na boisku Orlika przy 
ul. Bolimowskiej 15/19b w Łowi-
czu odbyły się Miejskie Igrzyska 
Dzieci w piłce nożnej W rywali-
zacji wzięły udział cztery zespoły,  
a do finału powiatowego awanso-
wały trzy ekipy: Pijarska SPKP 
Łowicz, SP 2 i SP 4 Łowicz. Wal-
ka o mistrza Łowicza ma tylko 
charakter prestiżowy, bo każdy 
chce awansować na zawody po-
wiatowe, jednak nikt nie odpusz-
cza i emocje są zawsze duże.    

Najlepszą ekipą w naszym 
mieście została reprezentacja Pi-
jarskiej Szkoły Podstawowej, któ-
ra wygrała swoje trzy spotka-
nia. Podopieczni nauczyciela w-f 

Sebastiana Popiela wyprzedzili 
w końcowej klasyfikacji SP 2 
i SP 4 Łowicz. 

Dzień wcześniej odbyła się 
rywalizacja dziewcząt. Do wal-
ki zgłosiły się tylko dwa zespo-
ły, co udowodniło, że dziewczy-
ny nie grają chętnie w piłkę nożną. 
W jedynym rozegranym pojedyn-
ku piłkarki z SP 4 pokonały jedną 
bramką ekipę SP 2.  zł 

 Wyniki miejskich ID w piłce 
nożnej chłopców: Sp  nr 2 w 
łowiczu – Sp  nr 1 w łowiczu 4:0, 
pijarska Sp  w łowiczu – Sp  nr 4 
w łowiczu 2:0,  Sp  nr 1 w łowiczu 
– Sp  nr 4 w łowiczu 2:2, Sp  nr 2 

 w łowiczu – pijarska Sp  w łowi-
czu 0:1, pijarska Sp  w łowiczu – 
Sp  nr 1 w łowiczu 4:0, Sp  nr 4  
w łowiczu – Sp nr 2 w łowiczu 1:3. 

Klasyfikacja końcowa:
1. pijarska Sp  w łowiczu   9 pkt. br. 7-0

2. Sp  nr 2 w łowiczu   6 pkt. br. 7-2

3. Sp  nr 4 w łowiczu   1 pkt. br. 3-

4. Sp  nr 1 w łowiczu   1 pkt. br. 2-10

 Wyniki miejskich ID w piłce 
nożnej dziewcząt: Sp nr 4 ło-
wicz– Sp nr 2 łowicz 1:0.

Klasyfikacja końcowa:
1. Sp  nr 4 w łowiczu

2. Sp  nr 2 w łowiczu Uczestnicy miejskich Igrzysk dzieci w piłce nożnej.

Sport szkolny | powiatowe igrzyska dzieci w piłce nożnej chłopców

Pijarska obroniła mistrzowski tytuł
Powiatowe Igrzyska Dzieci  

w piłce nożnej chłopców ze szkół 
podstawowych odbyły się w pią-
tek, 18 maja  2018 roku, na bo-
isku Orlika przy ul. Bolimowskiej 
15/19b w Łowiczu. W rywalizacji 
wzięło udział pięć zespołów, a do 
półfinału wojewódzkiego awanso-
wała tylko jedna drużyna.

Zwycięzcami, drugi rok z rzę-
du, zostali podopieczni Sebastiana 
Popiela z Pijarskiej Szkoły Pod-
stawowej Królowej Pokoju. Mło-
dzi piłkarze na finał powiatowy 
awansowali z pierwszego miejsca 
w zawodach miejskich i byli w roli 
faworytów. Nie zawiedli swojego 
nauczyciela, wygrali wszystkie 
spotkania i zdobyli mistrza powia-
tu oraz awans do dalszej gry. Naj-
bardziej wyrównany bój Pijarska 
stoczyła w półfinale  SP 2 Łowicz, 
gdzie o wygranej zadecydowały 
rzuty karne. 

W finale łowiczanie pokonali 
ekipę z SP Dzierzgówek. 

 W pojedynku o puchar za 3. 
miejsce piłkarze z SP 2 Łowicz 
pokonała ekipę SP 4 Łowicz 3:0. 

Mistrzowska ekipa Pijarska 
SPKP Łowicz grała w składzie: 

Szymon Ambroziak, Piotr Czaj-
ka, Paweł Golis, Szymon Pili-
chowski, Oskar Płuska, Jan Siu-
rek, Mateusz Skonieczny, Julian 
Urbański, Piotr Włodarczyk, An-
toni Wolski. Nauczyciel w-f Seba-
stian Popiel.  zł

Wyniki Powiatowych Igrzyska 
Dzieci w piłce nożnej chłopców: 
 GRUPA A: Sp  nr 4 w łowiczu 
– Sp  w bąkowie 1:0, pijarska Sp   
w łowiczu – Sp  nr 4 w łowiczu 
2:0, Sp w bąkowie – pijarska Sp  
w łowiczu 0:4.

tabela grupy A:
1. pijarska Sp  w łowiczu   6 pkt. br. 6-0

2. Sp  nr 4 w łowiczu   3 pkt. br. 1:2

3. Sp  w bąkowie   0 pkt. br. 0-5

 GRUPA B: Sp  w dzierzgówku – 
Sp  w kocierzewie 4:0, Sp  nr 2 w 
łowiczu – Sp  w dzierzgówku 4:4, 
Sp w kocierzewie – Sp  nr 2 w ło-
wiczu 0:3.

tabela grupa B:
1. Sp  w dzierzgówku   4 pkt. br. 8-4

2. Sp  nr 2 w łowiczu   4 pkt. br. 7-4

3. Sp  w kocierzewie   0 pkt. br. 0-7

 Półfinały: pijarska Sp – Sp2 
w łowiczu 1:1 karne 3:2, Sp w 
dzierzgówku – Sp4 w łowiczu 2:0. 
 mecz o 3. miejsce: Sp nr 2  
w łowiczu – Sp  nr 4 w łowiczu 3:0
 mecz o 1. miejsce: pijarska Sp 
w łowiczu – Sp w dzierzgówku 3:1

Klasyfikacja końcowa:
1. pijarska Sp  w łowiczu (awans)

2. Sp w dzierzgówku 

3. Sp nr 2 w łowiczu 

4. Sp nr 4 w łowiczu

5. Sp w bąkowie 

6. Sp w kocierzewie
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mistrzowie powiatu w piłce nożnej z pijarskiej Szkoły królowej pokoju.
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Sport szkolny | Gimnazjalna liga lekkoatletyczna

Dziewczęta z Gimnazjum Żychlin awansowały 
do zawodów rejonowych

W czwartek, 17 maja odbyła 
się Powiatowa Liga Gimnazjalna 
w Lekkiej Atletyce w Kutnie. 

Rozegrano wszystkie plano-
wane konkurencje, między inny-
mi: bieg na 100 m, bieg na 300 m, 
bieg na 600 m (dziewcząt), bieg na 
1000 m (chłopców), skok wzwyż, 
pchnięcie kulą, skok w dal oraz 
bieg sztafetowy 4x100 m. 

Reprezentacja dziewcząt Gim-
nazjum w Żychlinie zajęła pierw-
sze miejsce, natomiast chłopcy za-
jęli trzecie miejsce. 

Awans do udziału w zawodach 
na szczeblu rejonowym uzyskały 
wśród chłopców Gimnazjum Nr 3 
Kutno, zaś wśród dziewcząt Gim-
nazjum w Żychlinie.  mr
Wyniki indywidualne chłopców 

Gimnazjum Żychlin:
 Bieg na 100 m
kacper Stępniak 12,22 122 pkt.

Adam cyganek 13,17 86 pkt.

mateusz Jarota 13,66 69 pkt.

 Bieg na 300 m
damian Tomczak 42,57 99 pkt.

norbert kowalski 45,08 83 pkt.

kacper Sobański 47,74 69 pkt.

 Bieg na 1000 m
łukasz Tomczak 3.34,02 50 pkt.

Jakub urbański 3.40,29 42 pkt.

 Skok wzwyż
Jakub Adamczyk 1,40 60 pkt.

bartosz Sampolski 1,35 53 pkt.

mateusz laska 1,30 46 pkt.

 Pchnięcie kulą
Tomasz niewiadomski 9,07 64 pkt.

piotr włodarczyk 8,53 53 pkt.

Jacek Sylwestrowicz 8,39 50 pkt.

 Skok w dal
Filip walczak 4,80 65 pkt.

 Sztafeta 4x100m  53,78     82 pkt.

1. kacper Stępniak

2. damian Tomczak

3. kacper Sobański

4. mateusz Jarota

opiekunowie: Jarosław kapes.

Punktacja drużynowa chłopców
1. Gimnazjum nr 3 kutno  1076 pkt.

2. Gimnazjum nr1 kutno  1065 pkt.

3. Gimnazjum Żychlin  906 pkt.

Wyniki indywidualne dziewcząt:
 Bieg na 100m
Gabriela Jaźwińska 14,88 91 pkt.

Aleksandra Jagniątkowska 15,23 83 pkt.

Julia białkowska 15,60 74 pkt.

 Bieg na 300m

zuzanna ryjak 53,78 73 pkt.

weronika lisiecka 54,35 70 pkt.

natalia kubiak 58,15 53 pkt.

 Skok w dal
natalia nowak 3,53 52 pkt.

zuzanna kalinowska 3,54 52 pkt.

 Pchnięcie kulą
ewelina misztal 7,95 67 pkt.

marcelina lewandowska 7,34 46 pkt.

 Skok wzwyż
Justyna komur 1,30 76 pkt.

 Sztafeta 4x100m 59,86     65 pkt.

1. Julia białkowska

2. weronika lisiecka

3. Gabriela Jaźwińska

4. Aleksandra Jagniątkowska 

opiekun: Tomasz maciak

Punktacja drużynowa dziewcząt
1. Gimnazjum Żychlin  802 pkt.

2. Gimnazjum nr 3 kutno  482 pkt.

Piłka nożna | łódzka liga okręgowa

Cenny remis GKS Bedlno 
z liderem

W 25. kolejce łódzkiej ligi okrę-
gowej GKS Bedlno zremisował  
z liderem – Andrespolia Wiśnio-
wa Góra 0:0. Mecz odbył się 
19 maja. Kolejny punkt na koncie 
przybliża podopiecznych Łuka-
sza Znyka do utrzymania w lidze 
okręgowej. 

Spotkanie obu drużyn z rundy 
jesiennej zakończył się przekonu-
jącym zwycięstwem Andrespolii  
7:1. W pierwszej fazie pojedyn-
ku oba zespoły walczyły o opa-
nowanie środkowej strefy boiska. 
Nikt nie zdecydował się na śmia-
łe ataki. Z biegiem czasu optyczną 
przewagę zaczęli osiągać gospo-
darze. Piłkarze z Wiśniowej Góry 
częściej utrzymywali się przy pił-
ce, ale mieli problemy z przepro-
wadzaniem składnych akcji. GKS 
grał pewnie w defensywie i starał 
się wykorzystać błędy rywali. 

Żadnej z drużyn nie udało się 
zdobyć gola do przerwy. Po zmia-
nie stron obraz gry się nie zmie-
nił. Minimalną przewagę w dal-
szym ciągu posiadali gospodarze.  
Do końca spotkania żadnej z dru-
żyn nie udało się już umieścić pił-
ki w bramce przeciwnika.  

Przeciwnikiem piłkarzy GKS 
Bedlno podczas 27. kolejki łódz-
kiej ligi okręgowej, w sobotę 26 
maja, będzie Stal Głowno. Mecz 
odbędzie się w Głownie. mr

 Andrespolia Wiśniowa Góra – 
GKS Bedlno 0:0

GKS Bedlno: michał wiśniewski, 
rafał rybicki, łukasz Szczygielski, 
marcin panek, łukasz znyk, mate-
usz Sawicki, damian okupski, Ar-
kadiusz Sobański, Adam witczak, 
przemysław kamiński, marcin Gło-
gowski, łukasz Górczyński, prze-
mysław kucharski, Adrian Szymań-
ski, mateusz kaczyński, mateusz 
mierzejewski, kamil Gałązka, mi-
chał uzarek. Trener: łukasz znyk.

 Pozostałe wyniki: zawisza 
rzgów – łkS ii łódź 4:3; włók-
niarz konstantynów łódzki – Ter-
my uniejów 1:4; Górnik łęczyca 
– Sokół ii Aleksandrów łódzki 3:1;  
Stal Głowno – GlkS Sarnów/dali-
ków 0:2; widzew ii łódź – orzeł pa-
rzęczew 0:4; pTc pabianice – lkS 
rosanów 3:2; włókniarz pabianice 
– ukS SmS łódź (przełożony)

1. Andrespolia wiśniowa Góra 25 65 87:23

2. zawisza rzgów 25 51 75:31

3. lkS rosanów 25 48 59:41

4. Stal Głowno 25 45 59:31

5. Górnik łęczyca 25 42 60:57

6. Sokół ii Aleksandrów łódzki 25 36 56:57

7. pTc pabianice 25 35 55:49

8. widzew ii łódź 25 34 61:46

9. łkS ii łódź 25 33 65:54

10. ukS SmS łódź 24 33 39:53

11. Termy uniejów 25 33 41:56

12. orzeł parzęczew 25 29 47:62

13. GlkS Sarnów 25 25 46:64

14. GKS Bedlno 25 25 40:87

15. włókniarz pabianice 24 19 24:50

16. włókniarz konstantynów łódzki 25 16 28:81

Piłka nożna | łódzka iV liga

Przegrana KS Kutno
W sobotę 19 maja podczas 29. 

kolejki łódzkiej IV ligi drużyna 
KS Kutno w wyjazdowym meczu 
zmierzyła się z Ceramiką Opocz-
no. Spotkanie nie przebiegło jed-
nak po myśli kutnian. W rundzie 
jesiennej górą byli ówcześni pod-
opieczni Andrzeja Grzegorka. KS 
Sand-Bus Kutno, po golach Pio-
tra Nawrockiego i Mariusza Ja-
kubowskiego pokonało wówczas 
Ceramikę 2:0. 

Pierwsza połowa była mało 
ciekawa, brakowało sytuacji pod-
bramkowych. Rywale walczyli 
głównie w środkowej części pola. 
Miejscowi w 35. minucie zdobyli 
pierwszego gola. Z wynikiem 1:0 
dla gospodarzy piłkarze schodzi-
li na przerwę. W drugiej części, 
mimo prób odrobienia strat druży-
nie z Kutna nie udało się strzelić 
gola. Gospodarze w doliczonym 
czasie podwyższyli wynik na 2:0.   

Podczas następnej 30. kolejki 
rozgrywek łódzkiej IV ligi piłka-
rze KS Sand Bus Kutno zagrają 
na własnym boisku w sobotę, 26 
maja będą podejmować drużynę 
Zjednoczeni Stryków.  mr

 Ceramika Opoczno – KS Kut-
no 2:0
KS Kutno: Sobczak, placek, ko-
walczyk, padzik, pietrow, kobryń, 

Góralczyk, kaczor, pietrow, myso-
na, cichacki, wielgus, nawrocki, 
zagajewski, nadolski, michałek, 
Grzegorek. Trener: paweł Ślęzak.

 Pozostałe wyniki: włókniarz 
zelów – omega kleszczów 1:2; 
pilica przedbórz – unia Skiernie-
wice 0:4; zawisza pajęczno – lkS 
kwiatkowice 0:1; boruta zgierz – 
warta działoszyn 1:2; pelikan ii ło-
wicz – Stal niewiadów 0:2; orkan 
buczek – GkS ii bełchatów 1:0; 
zjednoczeni Stryków – kS paradyż 
3:0; ner poddębice – zjednoczeni 
bełchatów 3:0 (walkower)

1. unia Skierniewice 29 78 95:8

2. ner poddębice 29 64 72:33

3. warta działoszyn 29 62 60:30

4. lkS kwiatkowice 29 58 74:28

5. zjednoczeni Stryków 29 54 57:27

6. włókniarz zelów 29 50 57:49

7. omega kleszcz 29 45 57:51

8. kS paradyż 29 44 54:38

9. Stal niewiadów 29 41 46:39

10. KS Kutno 29 39 75:42

11. boruta zgierz 29 36 59:55

12. orkan buczek 29 36 50:49

13. ceramika opoczno 29 36 36:50

14. pelikan ii łowicz 29 35 47:46

15. GkS ii bełchatów 29 31 52:72

16. pilica przedbórz 29 24 47:71

17. zawisza pajęczno 29 11 20:100

18. zjednoczeni bełchatów 29 0 4:174

Piłka nożna | łódzka klasa b Grupa iii

Derby dla KS Żychlin
W niedzielę, 20 maja podczas 

18. kolejki łódzkiej klasy B grupy 
III piłkarze KS Żychlin i Olimpii 
Oporów rozegrali spotkanie der-
bowe, na boisku w Oporowie. 

Pierwsza połowa była wyrów-
nana, tempo gry szybkie, a obie 
drużyny stworzyły sobie sytuacje 
do zdobycia bramek, jednak wy-
czekiwane gole nie padły. W dru-
giej części, zarówno goście, jak 
i gospodarze również stworzy-
li po kilka sytuacji bramkowych. 
Mecz rozstrzygnął się w 65. minu-
cie, kiedy to Łukasz Guzek zdo-
był jedynego gola w tym spotka-
niu. Mimo prób odrobienia strat 
przez drużynę z Oporowa, sztuka 
ta nie udała im się. Goście z Ży-
chlina wywieźli trzy punkty. 

Po osiemnastu kolejkach KS 
Żychlin zajmuje piąte miejsce  
w tabeli, z dorobkiem 27 punktów. 
Natomiast Olimpia zajmuje ósme 
miejsce, mając zgromadzonych 
16 punktów na swym koncie.  

Podczas 19. kolejki łódzkiej 
klasy B grupy III w niedzielę,  
27 maja piłkarze Olimpii Oporów 
zmierzą się na wyjeździe z Iskrą 
Głowno. Natomiast dla zawod-
ników KS Żychlin zostanie przy-
znany walkower z Krośniewianką 
Krośniewice, gdyż drużyna wyco-
fała się z ligowych rozgrywek.   mr

 Olimpia Oporów – KS Żychlin 
0:1
Olimpia Oporów: cezary komor-
ski, Andrzej Szymichowski, michał 
Szymański, mateusz kozłowski, 
Tomasz klatka, Tomasz Filipiak, 
krzysztof Szymański, daniel ko-

strzewa, łukasz wawrzyńczak, 
daniel kowalski, damian Jabłoń-
ski, patryk piechocki, patryk ku-
biak,  mateusz Szarłat, Szymon 
zeberkiewicz, kuba Siermiński, 
rafał Aniszewski, Adam urbański. 
Trener: Tomasz lewicki. kierownik 
drużyny: Andrzej Florczak.
KS Żychlin: łukasz Guzek, rafał 
więcek, krzysztof radecki, daniel 
Szczepaniak, marek miętkiewicz, 
Jakub Frontczak, bartosz Front-
czak, Sylwester Józwik, mateusz 
kaźmierczak, dariusz Szcześniak, 
ziemowit Jóźwiak, damian Arku-
szewski, konrad materka. Trener: 
daniel Szczepaniak.
 Pozostałe wyniki: Struga do-
bieszków – iskra Głowno 4:1; GkS 
byszew – błękitni ciosny 5:5; iskra 
Góra Świętej małgorzaty – kp by-
szewy 0:3; Sokół popów – Sazan 
pęczniew 3:2; krośniewianka kro-
śniewice – lkS Gieczno 0:3 (w.o.)

1. iskra Głowno 18 44 55:26

2. Sazan pęczniew 18 44 77:31

3. Sokół popów 18 39 58:29

4. Struga dobieszków 18 39 72:30

5. KS Żychlin 18 27 43:33

6. lkS Gieczno 18 22 31:48

7. GkS byszew 18 20 49:59

8. Olimpia Oporów 18 16 29:60

9. kp byszewy 18 16 35:39

10. błękitni ciosny 18 15 45:74

11. iskra Góra Św. małgorzaty 18 10 25:71

12. krośniewianka krośniewice 18 22 21:40

Piłka nożna | łódzka klasa d2 młodzik Grupa 4

Młodzi piłkarze z Żychlina nie dali rady KS Kutno
Piłkarze KS Żychlin z roczni-

ka 2006 przegrali 5:0 w wyjazdo-
wym meczu z zespołem KS Kut-
no, podczas 16. kolejki łódzkiej 
klasy D2 Młodzik Grupy IV, która 
odbyła się w sobotę, 19 maja. 

Mecz od pierwszych minut uło-
żył się pod dyktando gospodarzy, 
natomiast źle dla piłkarzy z Ży-
chlina, którzy stracili gola w po-
czątkach gry. Po zdobyciu bramki 
nadal stroną przeważającą byli go-
spodarze, którzy w końcowej czę-
ści pierwszej połowy podwyższyli 

wynik na 2:0. W drugiej połowie 
wicelider KS Kutno nadal dykto-
wał warunki gry. Swoją przewagę 
kutnianie udokumentowali strze-
lając jeszcze trzy gole. Ostatecz-
nie spotkanie zakończyło się wy-
soką wygraną KS Kutno 5:0. 

Po szesnastu rozegranych ko-
lejkach KS Żychlin 2006 zajmu-
je czwarte miejsce, gromadząc 28 
punktów na koncie.   

Przeciwnikiem KS Żychlin 
2006 podczas 17. kolejki w sobotę 
26 maja, będzie Start Łódź. Mecz 

zostanie rozegrany na stadionie 
miejskim w Żychlinie.  mr 

 KS Kutno – KS Żychlin 5:0
KS Żychlin-2006: oliwier mar-
tofel, kacper drążkiewicz, patryk 
kaźmierczak, Aleksander Furman, 
Filip więcek, Szymon ratajczyk, 
maksymilian Szczepaniak, Filip 
karlikowski, Stanisław Florczak. 
Trener: łukasz znyk.
 Pozostałe wyniki: Sokół i Alek-
sandrów – mkS expom krośnie-
wianka 5:3; Stal Głowno – mkp 

boruta i zgierz 0:3; Start łódź – 
lkS witonianka 6:1; Feniks pSA 
łódź – róża kutno 0:0.

1. mkp boruta i zgierz 15 41 60:6

2. kS kutno 15 35 45:15

3. Stal Głowno 15 35 54:15

4. KS Żychlin 16 28 36:29

5. Sokół i Aleksandrów 16 26 42:41

6. Feniks pSA łódź 15 23 44:26

7. mkS expom krośniewianka 16 15 23:44

8. róża kutno 15 12 24:51

9. Start łódź 16 11 24:70

10. lkS witonianka 16 0 9:64

Podczas derbowego spotkania 18. kolejki łódzkiej klasy b grupy iii 
lepsi okazali się piłkarze kS żychlin, którzy pokonali olimpię oporów 0:1.
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Olimpia (żółto-czarno-zielone stroje) była gospodarzem spotkania.
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Cenny remis 
GKS Bedlno z liderem
Andrespolią Wiśniowa Góra. str. 39

Derby dla KS Żychlin
w 18. kolejce 
łódzkiej klasy B grupy III.  str. 39

PIątEK, 25 mAJA:
 19.00 – stadion w łowiczu,  
ul. Jana pawła ii 3; 11. kolejka  
I ligi wojewódzkiej piłki nożnej 
trampkarzy C1: mUKS Peli-
kan-2003 Łowicz – GKS Ksa-
werów;

SOBOtA, 26 mAJA:
 4.00 – Gorzewo k. Gostynina;  
4. Ultramaraton Rykowisko
 10.00 – stadion w łowiczu, 
ul. Jana pawła ii 3; 14. kolejka 
skierniewickiej ligi piłki nożnej 
młodzików D1: mUKS Peli-
kan-2005 Łowicz – RKS mazo-
via Rawa mazowiecka;
 10.00 – boisko sportowe w chą-
śnie; 9. kolejka skierniewickiej 
ligi piłki nożnej juniorów młod-
szych B2 – grupa A: mUKS Pe-
likan-2002 Łowicz – GKS Olim-
pia Chąśno;
 11.00 – Stadion miejski w żychli-
nie; 17. kolejka D2 Grupy 4; KS 
Żychlin 2006 – Start Łódź;
 12.30 – stadion w łowiczu,  
ul. Jana pawła ii 3; 11. kolejka  
I ligi wojewódzkiej piłki nożnej 
juniorów młodszych B1: mUKS 
Pelikan-2001 Łowicz – RKS Ra-
domsko;
 13.00 – boisko sportowe Sp nr 3 
im. kard. karola wojtyły – papieża 
polaka w łowiczu, ul. Grunwaldz-
ka 9, 8. kolejka skierniewickiej 
ligi piłki nożnej okręgowej 
orlików E1 – grupa I: UKS AP 
Champion-2007 Łowicz – 
mLKS Widok Skierniewice;
 16.00 – Stadion miejski w kut-
nie; 30. kolejka IV Łódzkiej Ligi; 
KS Sand Bus Kutno – Zjedno-
czeni Stryków;
 16.00 – boisko w Głownie; 27. 
kolejka Łódzkiej Ligi Okręgo-
wej; Stal Głowno – GKS Bedlno;
 19.00 – łódź; 16. Bieg Ulicą 
Piotrkowską Rossmann Run; 
Udział biegaczy „Rozbiegani 
Żychlin” 

NIEDZIELA, 27 mAJA:
 11.00 – boisko w Głownie; 19. 
kolejka Łódzkiej Klasy B Gru-
pa III; Iskra Głowno – Olimpia 
Oporów;
 11.00 – stadion w łowiczu,  
ul. Jana pawła ii 3; 13. kolejka 
II ligi wojewódzkiej piłki noż-
nej trampkarzy młodszych C2: 
mUKS Pelikan-2004 Łowicz – 
WKS Wieluń;

PONIEDZIAŁEK, 28 mAJA:
 10.00 – boisko sportowe i lo 
łowicz, ul. bonifraterska 3; Po-
wiatowa Licealiada Szkolna  
w siatkówka plażowa dziewcząt;

WtOREK, 29 mAJA:
 10.00 – boisko sportowe i lo 
łowicz, ul. bonifraterska 3; Po-
wiatowa Licealiada Szkolna  
w siatkówka plażowa chłopców.

Piłka siatkowa | Finał  województwa w mini Siatkówce „Trójek” chłopców o puchar kinder+Sport

Chłopcy Volley Team Żychlin 
zakończyli rozgrywki wojewódzkie
W województwie 
łódzkim dobiegły końca 
siatkarskie rozgrywki  
dla najmłodszych,  
zwane popularnie 
Pucharem Kinder +Sport.

W piątek, 18 maja, w hali 
sportowej ,,Wodnik” w Ozorko-
wie rozegrano Finał Wojewódzki  
w mini siatkówce ,,trojek” chłop-
ców. Wystąpiło w nich osiem naj-
lepszych zespołów wyłonionych 
w rozegranym wcześniej turnieju 
eliminacyjnym i półfinałowym. 
Stawką turnieju finałowego była 
premia w postaci kwalifikacji na 
Mistrzostwa Polski w Zabrzu. 
Mogły ją uzyskać tylko zespoły, 
które zajęły I i II miejsce w finale 
wojewódzkim. 

Wśród drużyn rywalizujących 
w finale znalazły się również ze-
społy reprezentujące barwy Vol-
ley Team Żychlin. Podopieczni  
trenera Jacka Filińskiego zajęli 
szóste i siódme miejsce w woje-
wództwie.  mr

  
Volley team Żychlin reprezen-
towali: Volley team Żychlin I: 
Szymon  kotecki, ziemowit micha-
lak, drążkiewicz kacper i Jakub  
mrowicki. Volley team Żychlin II: 
dawid kujawa, patryk czubiński, 
Aleksander Furman i Jakub ku-
biak. Trener: Jacek Filiński.

Wyniki grupa A:
 Volley team Żychlin II – Kontra 
Łódź I 0:2                           
 Bzura Ozorków I – SP91 Łódź 
I 2:0
 SP91 Łódź I – Kontra Łódź I 
2:0    
 Volley team Żychlin II – Bzura 
Ozorków I 0:2    
 Volley team Żychlin II – SP91 
Łódź I 0:2
 Bzura Ozorków I – Kontra Łódź 
I 2:0

tabela grupa A: 
1. bzura ozorków i 6 pkt.

2. Sp 91 łódź i 5 pkt.                                                                                                                          

3. kontra  łódź i 4 pkt.                                                                                                   

4. Volley Team żychlin ii 3 pkt.

Wyniki Grupa B:
 Volley team Żychlin I – KS 
Lechia SP12 tomaszów mazo-
wiecki  I 2:0
 Wifama Łódź I – Lechia Joker  
tomaszów mazowiecki I 2:0
 Volley team  Żychlin I – Wifa-
ma  Łódź I 0:2 
 Wifama Łódź I – KS Lechia 
SP12 tomaszów maz. I 2:0    
 Volley team  Żychlin I – Lechia 
Joker tomaszów maz. I 0:2     
 Lechia Joker tomaszów ma-
zowiecki I – KS Lechia SP12 to-
maszów mazowiecki I 2:0                           

tabela grupa B:
1. wifama łódź i 6 pkt.                                   

2. lechia Joker Glinka Academy 

      Tomaszów mazowiecki i 5 pkt.

3. Volley Team  żychlin i 4 pkt.

4. kS lechia Sp12  

      Tomaszów mazowiecki  i 3 pkt.

mecz o miejsca V-VIII:
 Volley team Żychlin I – Volley 
team Żychlin II 2:1
 Kontra Łódź I – KS Lechia 
SP12 tomaszów maz. I 2:0 
mecz o miejsce VII:
 Volley team Żychlin II – KS Le-
chia SP12 tomaszów maz. I 2:0
mecz o miejsce V:
 Volley team  Żychlin I – Kontra  
Łódź I 0:2
Półfinał:
 Bzura I Ozorków I – Lechia Jo-
ker tomaszów mazowiecki I 2:0

 Wifama Łódź I – SP91  Łódź 
I 2:0
mecz o III miejsce:
 SP91 Łódź I – Lechia Joker to-
maszów mazowiecki I 2:0
mecz o I miejsce:
 Bzura Ozorków I – Wifama 
Łódź  I 2:0

Klasyfikacja końcowa:
1. bzura ozorków i

2. wifama łódź i 

3. Sp 91 łódź  i

4. lechia 13 Joker Glinka Academy 

      Tomaszów mazowiecki i 

5. kontra łódź i

6. Volley team Żychlin I

7. Volley team Żychlin II

8. kS lechia Sp 12 Tomaszów mazowiecki i

Zespoły Volley team Żychlin zakończyły rozgrywki mistrzostw mini 
Siatkówki „Trójek” chłopców o puchar kinder+Sport.
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Jedno ze spotkań siatkarskich „trójki” Volley Team żychlin podczas 
finału wojewódzkiego kinder+Sport. 

Piłka siatkowa | puchar kinder+Sport w „dwójkach” dziewcząt

Awans dziewcząt Volley Team Żychlin 
do finału wojewódzkiego

W sobotę, 19 maja w Łasku 
odbył się Półfinał wojewódzki 
„dwójek” siatkarskich dziewcząt 
„Kinder +Sport”. W rozgryw-
kach wzięły udział dwa zespoły 
dziewcząt z Volley Team Żychlin 
(wszystkie zawodniczki to uczen-
nice Szkoły Podstawowej Nr 2  
w Żychlinie). 

Volley Team Żychlin I wygrał 
wszystkie swoje mecze i zajął 
pierwsze miejsce w grupie, tym 
samym uzyskał awans do finału 
wojewódzkiego. Natomiast Volley 
Team Żychlin IV wygrały jeden 
mecz i zajęły 3. miejsce w grupie. 
Finał wojewódzki zostanie roze-
grany 30 maja w Tuszynie.  mr

Volley team Żychlin I: małgorza-
ta babecka, Julia kotecka; Volley 
team Żychlin IV: maja król, Julia 
krysiak, zuzanna karwacka. opie-
kunowie: Jolanta kapes i Joanna 
Florczak. 

Wyniki meczów grupy D: Volley 
Team żychlin i – libero i pajęczno 
2:1; Volley Team żychlin i – łasko-
wia V łask 2:0; Volley Team żychlin 
i – moS iii wierzchlas 2:0; Volley 
Team żychlin i – lechia 13 ii Toma-
szów mazowiecki 2:0.

Wyniki meczów grupy C: Volley 
Team żychlin iV – lechia 13 iV 
Tomaszów mazowiecki 0:2; Volley 

Team żychlin iV – Skra bełchatów 
ii 0:2; Volley Team żychlin iV – ukS 
Siatkarz wieluń 2:1.

Dziewczęta Volley team Żychlin podczas półfinału wojewódzkiego  
w mini piłce siatkowej „dwójek” o puchar kinder+Sport w łasku.

Piłka nożna | mobilna akademia

Akademia Młodych 
Orłów zawitała do Bedlna
Trwa podróż Mobilnej 
Akademii Młodych 
Orłów po województwie 
łódzkim. Jednym  
z przystanków Mobilnej 
AMO było Bedlno  
w powiecie kutnowskim.

Tam z otwartymi ramionami 
oczekiwała Ewa Kowalska, dy-
rektor Gimnazjum im. Jana Pawła 
II oraz Kamil Gałązka, prowadzą-
cy w tej szkole zajęcia wychowa-
nia fizycznego. 

Mobilna AMO to ogólnopol-
ski projekt Polskiego Związku Pił-
ki Nożnej, którego celem jest do-
cierania do wszystkich regionów, 
w których trenerzy potrzebują 
wsparcia, a zdolni zawodnicy mą-
drego pokierowania ich rozwojem 
piłkarskim. 

Kamil Gałązka był jednym 
z uczestników szkolenia w Bedl-
nie, na które przyszło prawie 30 
osób. Połowę tej grupy stanowi-
li trenerzy i nauczyciele, którzy 
przyglądali się zajęciom na otwar-
tym boisku i w hali. 

Przy niezbyt intensywnym 
deszczu udało się na orliku prze-
prowadzić grę selekcyjną, po któ-

rej nazwiska kilku zawodników 
trafiły do notesów trenerów Mo-
bilnej AMO. Był to efekt wyso-
kiego poziomu sportowego, za-
prezentowanego przez członków 
obu grup szkoleniowych. 

W znacznie gorszej dyspozy-
cji była pogoda, przez którą dru-
gą część zajęć praktycznych, czy-
li pokazowy trening, trzeba było 
przenieść do hali sportowej. 

W Mobilnej Akademii Mło-
dych Orłów widać ogromny po-
tencjał, mogący przyczynić się do 
rozwoju polskiej piłki młodzieżo-
wej i w połączeniu z pozostałymi 
projektami PZPN przełożyć się  
w przyszłości na sukcesy senio-
rów w rywalizacji klubowej oraz 
w reprezentacji Polski. 

W województwie łódzkim  
za realizację projektu odpowiada-
ją trenerzy: Rafał Poznański i Sła-
womir Kraska. Prowadzone przez 
nich zajęcia są skierowane do naj-
lepszych zawodników (chłopców 
i dziewcząt) w kategoriach: orlik 
(10-11 lat) i młodzik (12-13 lat). 
Przynajmniej raz na dwa miesiące 
Mobilna AMO będzie w każdym 
powiecie naszego regionu.

info: Łódzki Związek Piłki Nożnej 
opr. marcin Ranachowski 


